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Głowno | Sprawdzian kompetencji już za nimi 

Dobre humory po zakończeniu pisania
Uczniowie klas VI 
zmierzyli się z pierwszym 
w swoim życiu poważnym 
wyzwaniem. 5 kwietnia 
przystąpili do sprawdzianu 
kompetencyjnego. Tegoroczni 
absolwenci podstawówek 
byli jednak ostatnimi, którzy 
musieli do niego podejść.

Pierwsze większe grupki szó-
stoklasistów, które od godz. 9.00 
zmagały się z testami z polskiego, 
matematyki, a na koniec – angiel-
skiego, zaczęły opuszczać szkoły 
ok. godz. 12.30. O wrażenia po 
wyjściu ze sprawdzianu zapytali-
śmy kilku szóstoklasistów, którzy 
z miejsca porównywali tegorocz-
ne testy z tymi, które rozwiązy-

wali wcześniej w ramach próby. 
Porównanie wyszło na plus dla 
sprawdzianu, który otrzymali do 

swoich rąk we wtorek, 5 kwietnia. 
Niektórzy przyznali jednak, że do 
testów próbnych nie przykładali 

wagi aż tak dużej, jak do tego wła-
ściwego. 

Nasi rozmówcy ocenili więc, że 
sprawdzian był raczej łatwy, a stres 
związany z oczekiwaniem na to, 
jakie zadania znajdą w arkuszach 
– niepotrzebny. Jedynym, co na-
stręczało wątpliwości, były zadania 
z matematyki. Niektórzy narzekali 
również na zadania z angielskiego, 
w których trzeba było polegać na 
zrozumieniu „ze słuchu”. Jako bar-
dzo proste wszyscy nasi rozmówcy 
ocenili natomiast zadanie otwarte 
z języka polskiego, którego temat 
brzmiał „Warto pomagać innym 
– kartka z pamiętnika”. 

– Ogólnie było chyba łatwiej 
niż na sprawdzianach próbnych, 
choć z matematyki większość 
odpowiedzi „strzelałem”. Z pol-
skiego trzeba było napisać kartkę 
z pamiętnika i z tym nie miałem 
kłopotów – powiedział nam Ty-
mon Waśkiewicz z SP 1.  str. 3

Głowno | Ponad 6 milionów strat. Przyczyny na razie nieznane

Spłonęła cała fabryka
Na ponad 6 milionów 
złotych wycenił straty 
właściciel zakładu 
produkującego materiały 
do produkcji bielizny 
i strojów kąpielowych, 
mieszczącego się 
przy ul. Leśnej 
w Głownie, który spłonął 
w pożarze 6 kwietnia 
w nocy. Policja i straż 
badają przyczyny.

Zgłoszenie o wybuchu poża-
ru napłynęło około godziny 2.13. 
Jak wspominają osoby mieszkają-
ce niedaleko zakładu, w nocy obu-
dził je huk. Początkowo myśleli, 
że być może to nadeszła pierwsza 
wiosenna burza, albo że w pobliżu 
doszło do zderzenia samochodów. 
Dopiero po wyjściu na zewnątrz 
stwierdzili, że to płonie pobliski 
zakład. Ogień, jak wynika z ich 
relacji, bardzo szybko objął obie 
kondygnacje budynku.

Wkrótce na miejsce udały się 
pierwsze zastępy strażaków. Po 
przyjeździe okazało się, że pożar 
początkowo próbowali samodziel-
nie ugasić dwaj pracownicy, prze-
bywający wówczas w zakładzie. 
Ich próby były bezskuteczne, mu-
sieli się salwować ucieczką. Zo-
stali odwiezieni przez właścicieli 
do szpitala. Jeden z nich, 36-latek, 
doznał złamania ręki. Drugiemu, 
35-latkowi, nie stało się nic po-
ważnego.

Na miejsce przyjechało łącznie 
15 pojazdów strażackich. W akcji 
brało udział w sumie 58 straża-
ków ochotników i zawodowców: 
z Głowna, Strykowa, Zgierza, Po-
powa, Boczków Domaradzkich, 
Ostrołęki i Lubiankowa. Obec-
ni byli też pracownicy zakładu 
energetycznego, którzy odłącza-
li zasilanie oraz policjanci. Akcję 
od pewnego momentu prowadził 
osobiście zastępca komendanta 
Komendy Powiatowej Państwo-

wej Straży Pożarnej w Zgierzu, 
brygadier Waldemar Mrulewicz.

Walka z ogniem trwała przez 
ok. 6 godzin. Początkowo straża-
cy skierowali na budynek 11 prą-
dów wody w natarciu. Ogień był 
na tyle intensywny, że dopiero po 
jakimś czasie udało się wprowa-
dzić roty do środka, do dogasza-
nia wnętrza budynku. Ze środka 
udało się wynieść i zabezpieczyć 
dwie butle z gazem, służące do 
napędzania wózka widłowego.

Ogromne straty
Jak opowiadał nam dowód-

ca Jednostki Ratowniczo-Gaśni-
czej Państwowej Straży Pożarnej 
w Strykowie, mł. bryg. Bartło-
miej Tomczuk, nocny pożar był 
bardzo rozwinięty i dynamicz-
ny. Dynamiki ogniowi nadawała 
też znaczna ilość przywiezione-
go niedawno surowca. Amator-
skie nagranie pożaru, nakręco-
ne telefonem przez jednego ze 
świadków, można obejrzeć na na-

szej stronie www.lowiczanin.info 
w zakładce „Głowno”. 

Straty, jakie spowodował po-
żar, są ogromne, wyliczane na 
około 6.125.000 zł. Oddany do 
użytku dopiero kilka lat temu, bo 
w 2011 roku, budynek, nie nada-
je się do dalszego użytkowania. 
Spaleniu uległy też maszyny, su-
rowiec, już przygotowane pro-
dukty, a także samochód (inny, 
drugi, uległ częściowemu spale-
niu) oraz wózek widłowy.  str. 2

Pożar spowodował ogromne straty. Zabudowania przy Leśnej w ciągu jednej nocy stały się ruiną.
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Głowno 
Trwa liczenie 
podpisów 
pod inicjatywą 
referendalną

Do momentu zamykania tego 
numeru WG, czyli do wczoraj-
szego przedpołudnia, 6 kwietnia, 
u Komisarza Wyborczego w Ło-
dzi nie zostały jeszcze złożone li-
sty podpisów pod inicjatywą re-
ferendalną Fundacji „Swoboda” 
w sprawie odwołania burmistrza 
Grzegorza Janeczka przed upły-
wem kadencji. 

Jak już informowaliśmy na na-
szych łamach, w świetle przepi-
sów inicjator referendum ma na 
zebranie ich odpowiedniej ilości 
(w tym przypadku 1199) 60 dni od 
dnia powiadomienia komisarza. 
Termin upływa więc 22 kwietnia, 
czyli za nieco ponad 2 tygodnie. 
W połowie marca podpisów ze-
branych w samej przychodni pro-
wadzonej przez fundację było ok. 
800, a ta szacowała, że wymaga-
ną całość, a nawet więcej, zawie-
zie do Łodzi jeszcze przed Wiel-
kanocą. Nie zawiozła. 

Ile podpisów zebrano na dzień 
dzisiejszy? Z pytaniem takim 
zwróciliśmy się do pełnomocni-
ka inicjatora referendum Roma-
na Wasilewskiego. Mimo wstęp-
nej zapowiedzi, że informację taką 
otrzymamy, nasze kilkakrotne 
próby nawiązania kontaktu w tej 
sprawie spełzły na niczym. Kon-
kretnej liczby nie usłyszeliśmy. 
Jak ostatecznie poinformował nas 
Roman Wasilewski, inicjator refe-
rendum prosił go, aby takich infor-
macji nie podawał.  ljs 

Szóstoklasiści z Bratoszewic przed wejściem na sprawdzian. 
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Pracownicy przychodni
i sympatycy fundacji „Swoboda”
spotkali się z radnymi. str. 10
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Stryków| Z obrad komisji oświaty i bezpieczeństwa

Żeby miasto było bezpieczne
W policyjnych statystykach 
dynamika przestępstw
na terenie miasta
i gminy Stryków spada. 
Rzeczywistość 
jednak skrzeczy.

Komisariat bez nocnych i week-
endowych dyżurów ofi cera dy-
żurnego, „nagonka” na pieszych 
w centrum miasta, zakorkowana 
„czternastka” i największa licz-
ba zdarzeń drogowych na terenie 
całego powiatu – to niepokoi rad-
nych. Co ciekawe, do głosu do-
chodzą też wątpliwości, czy aby 
przejść dla pieszych, o które wnio-
skował nie kto inny jak właśnie 
radni w imieniu mieszkańców, nie 
jest teraz za dużo, bo tego, że ka-
mer monitoringu miejskiego jest 
za mało, samorządowcy są pewni. 

O problemach tych dyskutowa-
no 17 marca podczas posiedzenia 
Komisji Oświaty i Bezpieczeń-
stwa Publicznego przy okazji do-
rocznego sprawozdania, jakie ko-
mendant KP Stryków Krzysztof 
Granosik składa samorządowcom 
na temat bezpieczeństwa pod-
ległego mu rewiru. Nie wszyst-
kie opinie członków komisji były
z góry negatywne, ale ogólny wy-
dźwięk dyskusji był taki, że Stry-
ków wraz z rozwojem czuje co-
raz większą presję zwiększonego 
przepływu ludzi i doskwierające-
go wszystkim uciążliwego trans-
portu. Jak wynika ze statystyk, 
tym co najbardziej absorbuje funk-
cjonariuszy KP Stryków, są inter-
wencje. Z porównania roku 2014 i 
2015 wynika, że ich liczba wzro-
sła o 50, by na koniec ubiegłego 
roku zatrzymać się na liczbie 1251. 
Wzrosła również ilość kolizji – ze 
183 do 231 oraz innych zdarzeń 
drogowych – z 36 do 69.

– Co do przestępstw, to ich dy-
namika spada. To cieszy również
z tego względu, że wiemy, ilu cu-
dzoziemców znajduje się obec-
nie w Strykowie, przede wszyst-
kim Ukraińców, którzy pracują tu 
w tych wszystkich magazynach, 
jaka jest ich rotacja – skomento-
wał radny Andrzej Pożarlik. Wy-
stawiając cenzurkę strykowskiemu 
komisariatowi zwrócił on również 
uwagę na inne aspekty jego pra-
cy. – Cieszę się, że w ogóle nie ma 
przestępczości rozbójniczej, bo po 
zabójstwie jest to jedno z najpo-
ważniejszych przestępstw. Był z 
tym kłopot, ale wspólnie ze Zgie-
rzem to opanowaliście i bardzo do-
brze, bo to uspokoi nastroje wśród 
kibiców. Naprawdę dziękuję za 
tę robotę. Na pewno są uwagi, je-
śli chodzi o mandaty dla pieszych. 
Ludzi to boli, bo płacą z własnej 
kieszeni – dodał Pożarlik. 

Czy komisariat  
jest potrzebny 
przez całą dobę?
Na inne sprawy zwracał uwa-

gę radny Bogdan Walczak, jego 

zdaniem priorytetem dla Stry-
kowa powinien być powrót cało-
dobowej służby dyżurnej komi-
sariatu. Inaczej widzi to jednak 
komendant KP Stryków. – Moim 
zdaniem, czy dyżurny komisaria-
tu będzie w Strykowie, czy nie, to 
się nic nie zmienia, bo ja i tak nie 
będę miał większej liczby patro-
li na mieście, dyżurny w Zgierzu, 
do którego teraz dzwonią miesz-
kańcy, ma większe możliwo-
ści, ponieważ oceniając potrze-
bę wysyła na interwencje patrol 
ze Strykowa, Zgierza, czy nawet 
z Głowna. 

Radny grozi pikietą
A jeszcze inaczej do sprawoz-

dania policji podszedł radny An-
drzej Janeczko, który w ostrych 
słowach zapowiedział, że – jeśli 
sytuacja na trasie krajowej nr 14 
się nie polepszy – mieszkańcy Mi-
chałówka zorganizują pikietę. 

– Temat skrzyżowania Do-
bra/ Michałówek był już zgłasza-
ny przeze mnie wiele razy i mam 
wrażenie, że po prostu się prześli-
zguje.  str. 5

Radni przedstawiali różne koncepcje poprawienia bezpieczeństwa 
w ruchu drogowym na terenie miasta i gminy Stryków. 
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Głowno i okolice
 1 kwietnia, ok. 21.00, w Anto-

niewie, jadący od strony Głowna 
w kierunku Glinnika Mazdą 6 26-let-
ni mieszkaniec Ostrołęki najechał 
na element metalowy, uszkadzając 
miskę olejową auta. Rozlany na 8 
mkw. olej usunęli z drogi strażacy.

Stryków i okolice
 1 kwietnia, ok. 11.00, w Dobrej, 

na DK nr 14, jadący w stronę Łodzi, 
Oplem Novarro 57-letni mieszkaniec 
gminy Stryków nie zachował bez-
piecznej odległości i uderzył w tył 
Focusa, kierowanego przez 28-latka 
z Bydgoszczy. Nikomu nic się nie sta-
ło. Sprawcę ukarano mandatem. 

 Tego samego dnia, około godzi-
ny 17.15, w Koźlu policjanci zatrzyma-
li do kontroli 47-letniego mieszkańca 

powiatu zgierskiego. Okazało się, że 
mężczyzna prowadził swojego For-
da mając w organizmie 0,54 promila 
alkoholu.

 3 kwietnia, ok. godz. 18.30, na 
zjeździe z A2 w Sosnowcu, jadąca 
Hondą Jazz 27-latka z pow. toruń-
skiego uderzyła w tył Toyoty RAV4, 
prowadzonej przez 33-latka z Przysu-
chy. Nikt nie doznał obrażeń. Kierują-
cą Hondą ukarano mandatem.

Dmosin okolice
 5 kwietnia, około godziny 

18.09, w Woli Cyrusowej Kolonii 
strażacy gasili płonącą na nieużyt-
kach rolnych trawę na pow. 0,9 ha. 
W trwającej około 45 minut akcji 
brały udział jednostki z JRG PSP 
w Brzezinach oraz OSP z Dmosina 
i Woli Cyrusowej.

Głowno | Ponad 6 milionów strat

Spłonęła cała fabryka
dokończenie ze str. 1
Strażakom udało się wynieść ze 

środka część form niezbędnych do 
produkcji, dokumentacji i kompu-
terów. Zabezpieczyli też nagranie 
z rejestratora kamery przemysło-
wej. 

Przyczyny nieznane
Jak dotąd przyczyny poża-

ru przy Leśnej nie zostały ustalo-
ne. Strażacy tym razem nie poda-
ją nawet, jak to czynią zazwyczaj, 
prawdopodobnej przyczyny wy-
buchu ognia. Sprawę wyjaśniać 
będzie pod nadzorem zgierskiej 
prokuratury głowieńska policja. 

Wypowie się w tym temacie m.in. 
biegły z dziedziny pożarnictwa.

Prężna fi rma
Firma, której zakład spłonął, 

istnieje od 1993 roku. Jest jednym 
z czołowych polskich producen-
tów materiałów do produkcji bie-
lizny i kostiumów kąpielowych. 
W ofercie ma m.in. wkładki do 
staników, gumki, dzianinę. Za-
trudnia, jak wynika z nieofi cjal-
nych informacji, około 13-14 osób. 
Do momentu zamknięcia tego nu-
meru Wieści nie udało nam się 
porozmawiać z nikim z kierow-
nictwa fi rmy.  kl Tak płonęła fabryka. Kadr z amatorskiego fi lmu.

Głowno | Tajemnicza śmierć 32-letniej kobiety na Sikorskiego

Czy to było samobójstwo,
czy zadziałały dopalacze?

Policjanci pod nadzorem zgier-
skiej prokuratury wyjaśniają przy-
czyny śmierci 32-letniej kobiety, 
znalezionej martwej 2 kwietnia, 
ok. godz. 17.00, w jednym z miesz-
kań przy ul. Sikorskiego w Głow-
nie. Dokładne przyczyny jej śmier-
ci nie są znane, ale wiele wskazuje, 
że była to próba samobójcza. 

Zmarła oraz jej młodszy konku-
bent wynajmowali razem miesz-
kanie w jednym z bloków przy Si-
korskiego. To właśnie w to miejsce 
została wezwana 2 kwietnia pomoc 
medyczna. Dzwonił członek rodzi-
ny 22-latka. W mieszkaniu znale-
ziono martwą 32-latkę. Na miejsce 
wezwano policję. Zadysponowa-
no także jednostkę z Państwowej 
Straży Pożarnej w Strykowie, gdyż 

w mieszkaniu wyczuwalna była 
woń gazu. Po sprawdzeniu straża-
cy uznali, że nie ma zagrożenia.

Do momentu zamknięcia tego 
numeru Wieści nie stwierdzo-
no ze stuprocentową pewnością, 
co było przyczyną śmierci kobie-
ty. Jak wyjaśniał rzecznik Pro-
kuratury Okręgowej, Krzysztof 
Kopania, prawdopodobnie popeł-
niła ona samobójstwo. Przeprowa-
dzona sekcja zwłok nie wyjaśni-
ła przyczyn zgonu. W mieszkaniu 
znaleziono jednak pewną ilość nie-
zidentyfi kowanych środków, naj-
prawdopodobniej tzw. dopalaczy. 
Przeprowadzone zostaną badania 
toksykologiczne, które wyjaśnią 
czy w organizmie kobiety były 
środki odurzające i czy mogły one 

spowodować zgon. Wyniki badań 
będą znane za około 3-4 tygodnie.

Chcieli się zabić razem?
Wiele wskazuje na to, że para, 

która borykała się z problema-
mi natury ekonomicznej, chciała 
popełnić wspólnie samobójstwo. 
Świadczyć może o tym list poże-
gnalny, napisany przez 22-latka. 
Na jego ciele znaleziono też ślady 
samookaleczeń. W mieszkaniu był 
też wyczuwalny gaz.

Kontakt z mężczyzną był, jak to 
określają śledczy, utrudniony. Le-
karz uznał, że 22-latek wymaga 
hospitalizacji. Prokurator Kopania 
ujawnił również, że mężczyźnie 
postawiono już zarzut nieudziele-
nia pomocy.  kl

Głowno | Kolizja drogowa

Straty tym razem tylko w mieniu
Do kolizji drogowej z udzia-

łem dwóch samochodów doszło 
31 marca, około godziny 15.10, 
na skrzyżowaniu drogi krajowej 
nr 14 z ulicami Rynkowskiego, 
Kopernika i Wojska Polskiego w 
Głownie. Jadąca Toyotą RAV4 
30-letnia mieszkanka Kraszewa 

Wielkiego, wykonując manewr 
skrętu w lewo, z Wojska Polskie-
go w ul. Sosnową (droga krajowa 
nr 14), nie udzieliła pierwszeństwa 
przejazdu poruszającemu się na 
wprost, od strony ul. Rynkowskie-
go w kierunku ul. Kopernika, po-
jazdowi Renault Master.

Drugi z pojazdów prowadził 
30-letni łodzianin. Doszło do ko-
lizji obu samochodów. W jej wy-
niku nikt nie doznał obrażeń. 
Uszkodzony został za to sygna-
lizator świetlny oraz ogrodzenie 
jednej z posesji. Sprawczyni koli-
zji została ukarana mandatem.  kl

Orzechówek 
Kolizja na trzy 
samochody

Do kolizji z udziałem trzech sa-
mochodów doszło 3 kwietnia, ok. 
godz. 19.25, w Orzechówku, na 
drodze krajowej nr 14, niedale-
ko wjazdu na autostradę.  Jadąca 
Oplem Astrą 29-letnia mieszkan-
ka Truskolasów, jadąc od strony 
Łodzi, nie zachowała bezpiecznej 
odległości i uderzyła w tył poprze-
dzającego ją VW Caravel, kierowa-
nego przez 61-letniego wrocławia-
nina. Uderzony pojazd przemieścił 
się do przodu i uderzył w Peugeota 
306, prowadzonego przez 47-latkę 
z gminy Gniewkowo. Nikomu nic 
się nie stało. Sprawczyni została 
ukarana mandatem.  kl

Boczki Zarzeczne 
Wpadł pijany

Policjanci zatrzymali 3 kwietnia, 
około godziny 18.30, w Boczkach 
Zarzecznych do kontroli drogowej 
37-letniego mieszkańca powiatu 
zgierskiego. Jak się okazało, męż-
czyzna nie dość, że jechał swo-
im Renault pomimo cofnięcia mu 
uprawnień do kierowania pojaz-
dami, to był także pod wpływem 
alkoholu. W czasie badania „wy-
dmuchał” 1,04 promila alkoholu. 
Jego sprawą zajmie się sąd.  kl

Straż
Było co robić

Sporo pracy przysporzył straża-
kom porywisty wiatr, który szalał 
nad naszym regionem 30 marca. 
Tego dnia druhowie interwenio-
wali w związku z tym trzykrotnie. 
Najpierw, o godzinie 12.55, na au-
tostradzie A2 w Strykowie wiatr 
złamał lampę oświetlenia. Na 
szczęście nikomu nic się nie stało. 
Lampa nie zagrażała też ruchowi.

O godzinie 15.22, w Sadów-
ce, strażacy usuwali z kolei drze-
wo niebezpiecznie pochylające się 
nad budynkiem. O 16.04 interwe-
niowali w Pludwinach, gdzie drze-
wo pochylało się nad drogą.  kl

Dmosin 
MAN w rowie

W przydrożnym rowie zakoń-
czył podróż 56-letni białostoccza-
nin, który 2 kwietnia, około 19.29, 
jechał ciężarowym MAN z nacze-
pą autostradą A2. Poruszający się 
w kierunku Warszawy kierowca 
na wysokości Dmosina nie dosto-

sował prędkości do warunków pa-
nujących na drodze, wjechał na 
pobocze i zjechał do rowu, uszka-
dzając przy tym barierki ener-
gochłonne. Kierowca był trzeź-
wy. Nic mu się nie stało. Pojazd 
nie przewoził żadnego ładunku. 
Uszkodzeniu uległa jedynie miska 
olejowa. Mężczyzna został ukara-
ny mandatem.  kl
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RZUT OKIEM | BAWILI SIĘ PRZY PIOSENKACH ABBY

Przez około 1,5 godziny 
bawiła się 3 kwietnia 
przy największych hitach 
szwedzkiego zespołu ABBA 
publiczność zgromadzona  
w Miejskim Ośrodku Kultury 
w Głownie. Przeboje takie jak: 
„Honey, honey”, „Knowing me, 
knowing you” czy „Waterloo” 
wykonywał coverowy zespół 
„ABBA’s Song” z Krakowa. 
Widownia bawiła się doskonale, 
nakłaniając muzyków do 
bisowania. Na bis goście 
z Krakowa wykonali znane 
doskonale fanom ABBY: „Mamma 
Mia!” i „Gimme, gimme”. kl

Głowno | MOK
Kutnowskie 
towarzystwo  
znów na scenie

W najbliższy wtorek, 12 kwiet-
nia, o godzinie 11.45, w Miejskim 
Ośrodku Kultury w Głownie dzie-
ci będą mogły obejrzeć program 
artystyczny pt. „Przygoda na skra-
ju polany”. Program zaprezentuje 
obecne co roku w MOK Polskie 
Towarzystwo Walki z Kalectwem 
z Kutna. Spektakl ma obejrzeć 
około 300 dzieci z przedszko-
li i szkół z terenu miasta i gminy 
Głowno oraz Strykowa.  kl

Głowno
W sobotę 
Gala Taneczna

Już w najbliższą sobotę, 9 
kwietnia, o godz. 16.00 w sali wi-
dowiskowo-sportowej przy Szko-
le Podstawowej nr 2 w Głownie 
odbędzie się organizowana przez 
Miejski Ośrodek Kultury Wio-
senna Gala Taneczna. W grupo-
wych choreografiach oraz w po-
pisach solowych zaprezentują się 
dzieci i młodzież ćwiczące na co 
dzień w zespołach Gold i Iskierki 
(MOK Głowno) oraz Agat (Ośro-
dek Kultury i Rekreacji w Stryko-
wie). Wstęp na imprezę wolny.  kl

Głowno | Miejski Ośrodek Kultury

Dwie nowe wystawy w galerii
W środę, 13 kwietnia, o godz. 

17.00. w Miejskim Ośrodku Kul-
tury w Głownie odbędzie się wer-
nisaż dwóch nowych wystaw: 
rzeźb autorstwa Barbary Nosso-
wicz-Kucharskiej oraz malarstwa 
Agnieszki Sapińskiej. 

Barbara Nossowicz-Kucharska 
to mieszkanka Głowna, pasję do 
tworzenia poczuła na emeryturze. 
Bazę jej prac stanowią materiały 
naturalne, takie jak np. korzenie 
drzew, które następnie pokrywa 
elementami domalowanymi.

Agnieszka Sapińska mieszka w 
Mąkolicach. Swoje prace, na sku-
tek porażenia mózgowego, malu-
je przy pomocy ust. Prace artystki 
można było w przeszłości oglądać 
m.in. w Koźlu, Dobrej, Walewi-
cach czy też w Bronisławowie.

Obie artystki mają być osobi-
ście obecne na wernisażu. Wysta-
wy będzie można oglądać w gale-
rii MOK do 22 maja.  kl

Dmosin | Konkurs historyczny

Od Greków i Rzymian  
aż po I wojnę światową

Po raz pierwszy uczeń Gimna-
zjum w Dmosinie został laureatem 
wojewódzkiego konkursu histo-
rycznego. Udało się to Mariuszo-
wi Pełce z klasy III a. Jutro, czyli 
8 kwietnia, gimnazjalista wybiera 
się wspólnie ze swą nauczyciel-
ką Ireną Domińczak na Wydział 
Prawa i Administracji Uniwersy-
tetu Łódzkiego, by wziąć udział 
w uroczystej gali, podsumowują-
cej wszystkie tegoroczne konkursy 
rangi wojewódzkiej.

Konkurs odbył się 14 marca. 
Dmosińskie gimnazjum reprezen-
towało w nim dwóch laureatów 
eliminacji rejonowych: Wiktoria 
Jędrzejczak z kl. III a oraz Mariusz 
Pełka z kl. III b. Mariusz osiągnął 
wynik 91,43% punktów możli-
wych do zdobycia. – Lubię histo-
rię. Na przedmiot ten zwróciłem 
uwagę jednak wcale nie tak daw-

no, bo może jakieś 3 lata temu, 
dlatego, że dużo zapamiętywałem 
i z lekcji i z tego, co przeczytałem 
w podręczniku. Moją pierwszą fa-
scynacją byli Rzymianie i Gre-
cy i to, co pozostało nam po nich  
w kulturze europejskiej. Interesu-
ję się również historią Polski XV 
i XVI w. – powiedział nam Ma-
riusz. Jednak wojewódzki konkurs 
historyczny to znacznie szerszy za-
kres tematyczny, bo obejmujący 
wiedzę od starożytności do zakoń-
czenia pierwszej wojny światowej. 

– Początkowo czerpałem wie-
dzę z podręczników, ale teraz wolę 
po prostu czytać o różnych kon-
kretnych wydarzeniach i posta-
ciach historycznych, które mnie 
interesują, lubię kiedy jeden wątek 
zahacza o drugi, bo wtedy moż-
na się jeszcze więcej dowiedzieć  
– mówi gimnazjalista.

Tytuł laureata zwalnia Mariu-
sza z części egzaminu gimnazjal-
nego zawierającej pytania z historii 
oraz wos, co więcej, przy rekruta-
cji do szkół ponadgimnazjalnych 
jego kandydatura będzie brana 
pod uwagę w pierwszej kolejno-
ści. Egzaminacyjny maraton już 
za 10 dni. Po zakończeniu nauki 
w gimnazjum Mariusz ma zamiar 
kontynuować edukację w liceum, 
być może będzie to XXI Liceum 
Ogólnokształcące im. B. Prusa  
w Łodzi.  ljs

Stryków | Sukcesy młodych aktorów

Przeglądy w Ozorkowie, Zgierzu 
i Sochaczewie należały do nich
Marzec obfitował w sukcesy młodych aktorów  
ze Strykowa. Brylowała Grupa „Pod Sceną”,  
ale i uczniowie SP 1 pokazali co potrafią.

Na XV Powiatowym Przeglą-
dzie Małych Form Teatralnych 
Apli-Papli w Ozorkowie działają-
ca przy strykowskim Domu Kul-
tury Grupa Teatralna „Pod Sceną” 
zdobyła I nagrodę w kategorii klas 
I-III. Ten sam zespół młodych ak-
torów zdobył 22 marca Złotą Ma-
skę na Przeglądzie Małych Form 
Teatralnych w Zgierzu. Jakby tego 
było mało, grupa zgarnęła rów-
nież Grand Prix I Sochaczewskie-
go Festiwalu Teatralnego, który 
odbył się 31 marca.

Sukcesy cieszą tym bardziej, że 
młodzi aktorzy w obecnym skła-
dzie działają dopiero od wrze-
śnia ubiegłego roku. Przygotowa-
ny pod okiem instruktora Rafała 
Mikołajewskiego i zaprezentowa-
ny kolejno w: Ozorkowie, Zgierzu 
i Sochaczewie spektakl „Napo-

wietrzna Podróż Frania Próżnia-
ka”, oparty na poezji Artura Op-
pmana, był ich debiutem na dużej 
scenie. 

W czym tkwi przepis na suk-
ces? – To jest wielka zabawa w 
teatr. Bawimy się i z tych zabaw, 
animacji, które wychodzą najle-
piej, wybieram scenki, które póź-
niej wykorzystuję do skompo-
nowania całości. Czasami przez 
dwie godziny próby bawimy się 
po prostu w murarza, w gania-
nego, w berka... Dzieci nie uczą 
się w domu na pamięć, czerpią  
z tego, co wynoszą z naszych spo-
tkań. Inaczej nie byłoby szans 
utrzymać ich dłużej. Do tego jak 
najmniej rekwizytów, jak naj-
mniej kostiumów, bo najważniej-
sze na scenie są one – mówi Ra-
fał Mikołajewski. Grupa licząca 

13 osób spotyka się na próbach 
w Domu Kultury raz w tygo-
dniu. – W większości są to dzieci 
z pierwszej i drugiej klasy, czyli 
„raczkujące na scenie maluchy”, 
które kompletnie nie czują presji, 
że coś muszą i chyba w tym kry-

je się sposób na to, by to, co ro-
bią na scenie, było spontaniczne  
i przez to zwracało uwagę kon-
kursowych jury – mówi Anna 
Gabara z DK w Strykowie. 

Zgierska Złota Maska, która już 
po raz drugi z rzędu powędrowa-

ła do rąk grupy „Pod Sceną” stała 
się dla niej przepustką do udziału 
w Wojewódzkim Przeglądzie Ma-
łych Form Teatralnych, który od-
bywa się dziś, 7 kwietnia, w Ra-
domsku. Z kolei pod koniec maja 
grupa weźmie udział w Ogól-
nopolskim Przeglądzie Teatrów 
Dziecięcych i Młodzieżowych 
„Dziatwa” w Łodzi. 

W tegorocznym przeglądzie 
Apli-Papli bardzo dobrze za-
prezentowała się również grupa 
uczniów klasy piątej SP 1 w Stry-
kowie. Dzieci pod okiem nauczy-
cielki Ewy Olszewskiej przygoto-
wały na lekcjach języka polskiego 
spektakl „Kapuściane okulary” na 
podstawie tekstów ks. Jana Twar-
dowskiego i anegdot dr Aldony 
Kraus. Aktorzy zajęli pierwsze 
miejsce w kategorii klas IV-VI. 
Na sukces zapracowali: Paulina 
Kowalska, Zosia Piestrzeniewicz, 
Karolina Kośmider, Oliwia Rojek, 
Marysia Gadomska, Julia Zieliń-
ska i Julek Adamik. ljs

Mariusz Pełka.
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Grupa Teatralna pod Sceną wraz z instruktorem Rafałem 
Mikołajewskim. Czarne stroje i kolorowe parasolki to w tym  
sezonie ich znak rozpoznawczy. 
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Głowno | Sprawdzian kompetencji już za nimi 

Dobre humory po zakończeniu pisania
dokończenie ze str. 1
Jego zdanie podzieliła również 

uczennica głowieńskiej „Jedyn-
ki” Ewa Nita. – Poszło mi całkiem 
dobrze, było prościej niż na spraw-
dzianie próbnym. Trochę trudno-
ści sprawiły mi zadania z matema-
tyki, tutaj trzeba było się nagłowić 
– podsumowała Ewa. 

Podobnymi opiniami podzieli-
ły się z nami szóstoklasistki z SP 
2. – Matematyka, choć w sumie 
była prostsza niż test próbny, któ-
ry wcześniej pisaliśmy w klasie, to 
niektóre zadania wymagały dłuż-
szego zastanowienia. Angielski 
był na pewno prosty. Z polskim 
też nie miałam kłopotów. Napi-
sałam o bezdomnych, ponieważ 
te osoby potrzebują schronienia  
i gdybym zauważyła taką osobę, 
to na pewno bym jej pomogła, bo 
to nie jej wina – powiedziała Nata-
lia Michalak z SP 2. 

Na problem znieczulicy spo-
łecznej w swojej kartce z kalen-
darza zwróciła natomiast uwagę 
jej rówieśniczka Karolina Cisek. 
– Napisałam o takiej małej dziew-
czynce, która się zgubiła, zgubi-
ła swoich rodziców, a wszyscy 
ją omijali i nie chcieli jej pomóc. 
Chciałam w tej sposób pokazać, 

że czasami ludzie przechodzą 
obojętnie, nawet gdy ktoś potrze-
buje pomocy – powiedziała nam 
Karolina.  

Ostatni taki sprawdzian
Tegoroczny sprawdzian był 

najprawdopodobniej ostatnim 
w historii. Ministerstwo Eduka-
cji Narodowej nosi się z zamia-
rem zrezygnowania z tej formuły 
sprawdzania wiedzy szóstoklasi-
stów. Możliwe, że zastąpią je do-
browolne testy kompetencji na po-
czątku nauki w gimnazjum. Wynik 
sprawdzianu w praktyce nigdy nie 
miał większego znaczenia. Od jego 
wyników nie jest np. uzależnione 
ukończenie szkoły. Nie był też bra-
ny pod uwagę przy rekrutacji do 
szkoły ponadpodstawowej. 

Ocena sprawdzianu szóstokla-
sistów jest niejednoznaczna. – Są 
plusy i minusy, jak zwykle przy 
tego typu działaniach – uważa 
dyrektor Szkoły Podstawowej Nr 
1 Adam Kubiak. – Pewnie więk-
sze znaczenie takiego sprawdzia-
nu było dla samej szkoły. Była ona 
w pewnym sensie wyżej czy niżej 
klasyfikowana, więc to był prestiż 
albo jakaś porażka. Natomiast dla 
samych uczniów był to stresujący 
temat. Fakt, że potem wyniki nie 
miały znaczenia co do tego, gdzie 
pójdą dalej, bo to określały oceny 
na świadectwie. Ale jest też plus, 
a mianowicie te dzieciaki pierw-
szy raz spotkały się z taką formą. 
W przyszłości egzaminów będą 
na nich czekać dziesiątki, setki,  
w zależności do tego, co kto bę-
dzie w przyszłości robił. Takie 
przejście stresu, bez ewentualnych 
konsekwencji, to też jakaś na-
uczka jest. To są takie „miękkie” 
efekty. Reasumując, czy więcej 
było szkód, czy pożytku, to myślę, 
że skoro w jakiś sposób nie deter-
minuje to dalszej drogi edukacyj-
nej uczniów, to niech będzie bez 
tych sprawdzianów i będzie świę-
ty spokój. Więcej na ten temat na 
str 15.  ljs, klSzóstoklasiści z SP 1 w Głownie. 
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Jak Agencja tłumaczy 
opóźnienia w wypłacaniu
dopłat dla rolników str. 11

Głowno | Ciąg dalszy starań ZHP o pozyskanie nieruchomości przy Targowej 

Radni przekroczyli  
progi dawnej harcówki
Połączone miejskie 
komisje – budżetowa 
oraz oświaty, zdrowia 
i kultury na wspólnym 
posiedzeniu 30 marca 
wizytowały obiekt przy 
Targowej 8, o którego 
pozyskanie na własność 
stara się Hufiec ZHP im. 
Kornela Makuszyńskiego  
w Głownie. 

Obecnie w użytkowaniu har-
cerzy, od 2011 r bezumownie,  
a wcześniej w trybie dzierżawy, 
znajduje się 34-metrowy lokal na 
terenie tej nieruchomości, na któ-
rej znajduje się także dawny ma-
gazyn Obrony Cywilnej i inne po-
mieszczenia gospodarcze. ZHP 
czyni starania o zakup całości. Jed-
nak by miasto mogło dysponować 
obiektem, musi on zostać skomu-
nalizowany. Sprawa rozgrywa się 
między Skarbem Państwa, będą-
cym w posiadaniu nieruchomości,  
a gminą miasta Głowna, która 
chce pozyskać do niej prawa. 

Zainteresowani nieruchomo-
ścią harcerze ZHP 30 marca na 
miejscu spotkali się z radnymi.  
W imieniu komendy hufca prze-
mawiali Iwona i Albert Waśkiewi-
czowie, ponieważ komendantka 
Agnieszka Zuchora-Wilczyńska 
zmagała się z poważną niedyspo-
zycją głosową i tylko powitała 
członków komisji.

Cel godny stulecia  
ZHP w Głownie
– Mamy w Głownie 100 lat har-

cerstwa i to nas skłania, żeby otwo-
rzyć nową stronę w działaniach  
z urzędem, samorządem, z inny-
mi organizacjami – mówił Al-
bert Waśkiewicz, zapowiadając 
szereg inicjatyw jubileuszowych  
w Głownie i poza nim (m.in. rejs 
żeglarski do Maroka, wyprawę 
wspinaczkową do Chin, wystawę, 
koncert itp.). 

Za najważniejszy cel roku jubi-
leuszowego hufiec postawił sobie 
pozyskanie i zagospodarowanie 
lokalu na harcówkę z prawdzi-
wego zdarzenia. W zajmowanym 
dotychczas lokalu o pow. 34 m2  

w budynku przy Targowej 8 nie 
ma wody, żadnego zaplecza sani-
tarnego ani ogrzewania, stąd też 
nie był on w ostatnich latach użyt-
kowany zbyt często na zbiórki. 

Utrudnienia tego rodzaju spo-
wodowały, że faktycznie zbiórki  
i spotkania okolicznościowe prze-
niosły się do harcówki drużyny 
Niedźwiedziej Łapy, znajdują-
cej się na terenie prywatnej pose-
sji Iwony i Alberta Waśkiewiczów. 
Fakt, że działania na miejscu, czy-
li na Targowej, są utrudnione, nie 
zniechęca jednak harcerzy, a prze-
ciwnie – stanowi wyzwanie do 
tego, by wyremontować i zago-
spodarować obiekt, do czego jed-
nak druhom niezbędne wydaje się 

przekazanie organizacji praw do 
niego w trybie sprzedaży na prefe-
rencyjnych warunkach. 

Śmiała wizja 
– Wyszliśmy z założenia, że 

stać, nas jako dużą organizację, 
która sporo może i ma wielu przy-
jaciół, że jesteśmy w stanie poku-
sić się o wyzwanie ogromnego 
kalibru. Cały ten budynek i po-
dwórze jesteśmy w stanie zago-
spodarować – wyremontować, 
zrobić z tego naprawdę piękne 
miejsce. Jesteśmy w stanie naszym 
czynem oraz pozyskując środki ze-
wnętrzne, to zrealizować i zrobić 
z tego miejsca perełkę – miejsce 
kulturalne, społeczne.  str. 35 

Stryków | Inwestycje gminne

Co dalej z Domem Kultury?
Po trwających rok burzliwych 

debatach na temat budowy nowe-
go Domu Kultury w Strykowie 
sprawa nieco ucichła. Nie znaczy 
to jednak, że została zapomniana. 

Jak poinformował radnych i soł-
tysów na ubiegłotygodniowej sesji, 
30 marca, burmistrz Strykowa An-
drzej Jankowski, gmina prowadzi 
przygotowania zmierzające do roz-
poczęcia prac nad projektem tech-
nicznym obiektu, który ma być po-
sadowiony na miejscu obecnego 
Domu Kultury, ale swym rozmia-
rem wychodzić dość mocno poza 
granice. – Chcemy się do tego do-
brze przygotować, dlatego zbiera-
my opinie od tych instytucji, które 
powinny wypowiedzieć się w kwe-
stii tego obiektu pod kątem jego 
specyficznej przecież, bo znajdu-
jącej się w centrum miasta, loka-
lizacji. Odbyliśmy już spotkanie  
z konserwatorem zabytków, któ-
rego uwagi zostały naniesione do 
koncepcji, kolejnym krokiem bę-
dzie opracowanie projektu tech-

nicznego – powiedział burmistrz 
Andrzej Jankowski. 

Przypomnijmy, że wg koncep-
cji wykonanej na zlecenie gminy 
przez krakowską firmę architek-
toniczną Kontrapunktu V-projekt,  
w grę wchodzi zajęcie części miej-
skiego parku. 

Jak poinformował nas burmistrz 
Andrzej Jankowski, Archidiece-
zja Łódzka nie zgodziła się na od-
sprzedanie gminie fragmentu tere-
nu przykościelnego, który ta miała 
zamiar wykorzystać na lepsze za-
gospodarowanie otoczenia nowego 
Domu Kultury. 

– Z kolei wojewódzki konserwa-
tor zabytków zwrócił uwagę m.in. 
na potrzebę zwiększenia ilości zie-
leni wokół nowego budynku, co 
architekci będą w stanie osiągnąć 
korzystając z innowacyjnych roz-
wiązań w postaci tzw. zielonej ścia-
ny – dodaje burmistrz Jankowski. 
Według jego oceny prace nad wła-
ściwym projektem technicznym 
mogą rozpocząć się już w maju.  ljs

Kalinów | Jak ktoś zakończył remont

Wyrzucił nie tam, gdzie trzeba
Mieszkańców Kalinowa spo-

tkała niemiła niespodzianka. Jesz-
cze przed Wielkanocą przy drodze 
gminnej między ich wsią a Bra-
toszewicami ktoś wyrzucił sporą 
ilość odpadów rozbiórkowych. 

Leżące na poboczu zafoliowa-
ne, ale również i luzem: glazura, 
styropian, płyty kartonowo-gip-
sowe, a nawet futryna okna, kłują  
w oczy nie tylko tych, którzy na co 
dzień jeżdżą tą drogą, ale również 
zwykłych mieszkańców, którym 
zależy nie tylko na wyglądzie wła-
snych posesji, ale również całej wsi. 
Wygląda na to, że osobę, która wy-
rzucała odpady, ośmielił znajdują-
cy się wzdłuż drogi fragment lasu, 
ale przy okazji swojego występku 
zaśmieciła również rejon placu za-
baw oraz przydrożnej kapliczki. 

Mieszkańcy próbowali zain-
teresować tym tematem gminę.  
– Te śmieci pojawiły się już jakieś 
3 tygodnie temu. Zgłaszałem to  
w gminie, sygnalizowałem sołty-
sowi, nowemu radnemu, ale jak 
na razie nic, bez odzewu – mówi 
były radny, mieszkaniec Kalinowa, 
Teodor Kołodziejczyk. Sprawę na 
ostatniej komisji rolnictwa, 30 mar-

ca, zgłaszał władzom gminy radny 
Jarosław Włodarczyk, który zrobił 
też zdjęcia dzikiemu wysypisku.

Z informacji, jakie uzyskaliśmy 
od szefa Jednostki Robót Publicz-
nych w Strykowie, Tomasza Du-
bińskiego, wynika, że śmieci zo-
staną sprzątnięte w tym tygodniu 
przy okazji robienia porządków na 
poboczach dróg gminnych w rejo-
nie Bratoszewic, Wyskoków i Ka-
linowa. – Wiemy o tym od kilku 
dni, wyrzucone tam śmieci sprząt-
niemy przy okazji robienia porząd-
ków w tym rejonie. Wysyłanie cią-
gnika tylko w jedno miejsce jest 
po prostu nieekonomiczne – tłu-
maczy Tomasz Dubiński. Odpady 
zostaną przeszukane w celu odna-
lezienia tropu, który naprowadzi 
policję na sprawcę wybryku. Jed-
nocześnie przypominamy, że na 
terenie ZGKiM w Strykowie przy 
ul. Batorego 25, działa Punkt Se-
lektywnego Zbierania Odpadów 
Komunalnych, do którego bez-
płatnie można przywieźć właśnie 
m.in. odpady budowlane i rozbiór-
kowe. Punkt czynny jest od wtor-
ku do piątku w godz. 10.00-18.00,  
a w soboty od 8.00 do 16.00.  ljs

Bratoszewice| ŁODR
Pracownik ARiMR będzie 
dyżurować w Bratoszewicach

Zgierskie Biuro Powiatowe 
ARiMR, które podobnie jak biu-
ra w całym kraju, od 15 marca 
przyjmuje od rolników wnioski 
o przyznanie dopłat bezpośred-
nich, wsparcie ONW i płatno-
ści rolnośrodowiskowe za 2015 
rok, tradycyjnie uruchomi w Bra-
toszewicach dodatkowy punkt 
przyjmowania wniosków dla rol-
ników z gmin Głowno i Stryków. 

Punkt działał będzie od 18 
kwietnia do 6 maja w ośrodku 
szkoleniowym ul. Nowości 32  
w pok. 6, od 8.00 do 14.00. Rol-

nik chcący złożyć wniosek powi-
nien zgłosić się do punktu z wy-
pełnionym zgodnie z instrukcją 
dokumentem oraz wymaganymi 
załącznikami i oświadczeniami. 

W samym wypełnianiu wnio-
sku pomagają rolnikom pracow-
nicy ŁODR, do których rolni-
cy mogą się zgłaszać codziennie  
w godz. 7.00-15.00. Cennik usług 
nie uległ zmianie w stosunku do 
roku poprzedniego. Rolnicy pła-
cą od 30 zł, w zależności od ilo-
ści hektarów, do których otrzymu-
ją dopłaty.  ljs

Dawna harcówka na Targowej. Ten lokal i sąsiednią salę w budynku Skarbu Państwa 30 marca odwiedzili miejscy 
radni. Na zdjęciu członkowie ZHP w Głownie, który zabiega o przekazanie im całego obiektu na cele statutowe. 
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Stryków | Burmistrz stwierdził, że radni mają za niskie pobory

Zapracowana Rada Miejska
Za dobrą pracę – dobra płaca, chociażby nawet o tej pierwszej mówili, 
że z natury rzeczy powinna być społeczna. Radni Rady Miejskiej Strykowa 
po roku od ostatniej podwyżki diet, na ubiegłotygodniowej sesji 30 marca 
uchwalili sobie kolejny wzrost uposażeń. 

Do tej pory inicjatywa w tym 
względzie wychodziła od prze-
wodniczącego rady Pawła Ka-
sicy, ale tym razem to sam bur-
mistrz Andrzej Jankowski uznał, 
że radni mają za niskie pobory. 
Zawnioskował podwyżkę, a rad-
ni przyjęli ją w drodze uchwa-
ły, która weszła w życie z dniem 
podjęcia. Wzrost uposażeń doty-
czy wszystkich radnych oprócz 
przewodniczącego Rady Miej-
skiej. Za jego przyjęciem głoso-
wało w ubiegłą środę 10 radnych, 
4 wstrzymało się od głosu, a 1 był 
jej przeciwny. 

Wiceprzewodniczący rady 
i przewodniczący komisji rady 
dostali od kwietnia 1.086 zł mie-
sięcznie (do tej pory było to 1.006 
zł), a pozostali radni – 980 zł mie-
sięcznie (a do tej pory było to 927 
zł). Dieta ryczałtowa przysługuje 
radnemu w całości w przypadku 
udziału w sesji rady oraz w posie-
dzeniach w dwóch różnych ko-
misjach stałych w ciągu miesiąca 
kalendarzowego. W przypadku 
nieobecności radnego na sesji lub 
posiedzeniu komisji, za każdą 
nieobecność wysokość diety ule-
ga obniżeniu o 33,3% miesięcz-
nej diety ryczałtowej.

Dla każdego coś miłego 
W ubiegłym roku usprawiedli-

wieniem dla wprowadzenia pod-
wyżek był ich brak od 3 lat oraz 
poszanowanie pracy radnych, 
którzy mają jej coraz więcej. 
Tego typu argumentów używał 
wówczas przewodniczący Rady 
Paweł Kasica. 

Z kolei obecny wnioskodaw-
ca, burmistrz Andrzej Jankowski,
do ilości pracy dokłada także 
ilość opinii. – Uważam, że ilość 
pracy i opinii, które wydają rad-
ni w Strykowie, jest znacznie 
większa niż ościennych samorzą-
dów. W związku z tym uznałem
za zasadne dokonanie podwyż-
ki diet dla radnych – mówi bur-
mistrz.

Pytany przez nas o konkrety, 
w postaci porównania ilości pra-
cy, jaką samorząd strykowski nad-

kłada ponad inne samorządy, bur-
mistrz Strykowa odpowiada tak: 
– Doskonale wiem, ile radni pra-
cują w gminie Stryków, natomiast 
nie interesuję się pracą radnych 
w innych samorządach tak do-
kładnie. Wiem z kolei, jaka jest 
skala trudności tematów związa-
nych z gminą Stryków w porów-
naniu z innymi samorządami. 

Jako jedyna gmina posiadamy 
od tak wielu lat plan zagospodaro-
wania przestrzennego, co wyma-
ga dłuższych analiz przez radnych, 
zgłębienia tej całej problematyki – 
motywuje swą propozycję pod-
wyżek burmistrz. 

Zwraca on również uwa-
gę na inną sprawę, a mianowi-
cie kilkuletnie zamrożenie płac 
w gminie Stryków. – W związku
z tym dokonaliśmy korekty płac
w górę dla pracowników urzę-
du, jednostek pomocniczych, pra-
cowników niepedagogicznych
w szkołach – wymienia burmistrz, 
mając na myśli 10% marcową 
podwyżkę płac wprowadzoną 
z wyrównaniem od początku roku. 
To jednak jeszcze nie wszystko, bo 
z początkiem tego roku w gminie 
Stryków nastąpiły też podwyżki 
w poborach sołtysów i przewodni-
czących osiedli – ze 150 do 200 zł. 

Jeden głos sprzeciwu
Z projektem uchwały nikt nie 

dyskutował, ale sądząc po prze-
biegu głosowania, nie wszyscy 

strykowscy radni czują się aż 
tak bardzo zapracowani albo po 
prostu podchodzą do swojej roli
z różnym nastawieniem. 

Dodać przy tym należy, że die-
ta to nie wynagrodzenie za pra-
cę, a rekompensata za utraco-
ne zarobki oraz zwrot kosztów 
związanych z pełnieniem man-
datu. W Strykowie ta rekompen-
sata wynosić będzie teraz 1.000-
1.100 zł. 

Zdecydowanym oponentem 
wprowadzania podwyżki diet 
był radny Krzysztof Banduro-
wicz, który przed głosowaniem 
zaznaczył to krótkim stwierdze-
niem. „Jestem przeciwny”. Pyta-
ny przez nas o powody towarzy-
szące tej decyzji powiedział:

– Byłem przeciwny oczy-
wiście nie dlatego, że podwyż-
ka była niska, tylko dlatego, iż 
uważam, że nie było potrzeby jej 
wprowadzania, tym bardziej, że 
ostatnia była w ubiegłym roku. 
Uważam, że pełnimy rolę służeb-
ną wobec społeczeństwa. To, że 
społeczeństwo nas wybrało, nie 
znaczy, że mamy sobie z diet ro-
bić źródła dochodu. W skali mie-
siąca podwyżka niewiele znaczy, 
ale jeśli przemnożymy to przez 
15 radnych i 3 lata, które nam zo-
stały do końca kadencji, uczyni to 
sumę, którą można byłoby prze-
znaczyć na zupełnie coś innego. 
Uważam, że wszyscy radni spo-
kojnie obyliby się bez tej pod-
wyżki. 

A jednak, dostaną ją wszyscy, 
nawet ci, którzy byli przeciw. De-
klaracja przekazania diet na cele 
charytatywne z niczyich ust nie 
padła... n

Dmosin | Mieszkańcy pytają

Jak zagospodarowano karę potrąconą wykonawcy Orlika?
Po ukazaniu się na 
naszych łamach artykułu 
pt. „Sąd zdecydował,
że gmina musi oddać 
część naliczonej kary”, 
do naszej redakcji 
zadzwonił czytelnik
z gminy Dmosin.

Powiedział nam, że nie tylko 
on, ale również inni mieszkańcy 
jego gminy, chętnie dowiedzie-
liby się, na co władze Dmosina 
przeznaczyły karę, którą potrą-
ciły w 2009 roku wykonawcy 
Orlika. – Wiem, że to było kil-
ka lat wstecz, że funkcjonowała 

wówczas Rada Gminy w innym 
składzie, ale władza wykonaw-
cza była ta sama, dlatego wójt 
Danuta Supera powinna znać 
odpowiedź na to pytanie – usły-
szeliśmy w słuchawce. Zanim
o tym, co na tak postawione 
pytanie odpowiada wywoła-
na przez naszych czytelników 
Danuta Supera, przypomnijmy 
krótko, o co chodziło. 

Trzy tygodnie temu gmina 
Dmosin musiała znaleźć na szyb-
ko w swoim budżecie 300 tys. zł, 
ponieważ sąd po 7 latach naka-
zał jej zwrócenie znacznej czę-
ści kary, jaką naliczyła wykonaw-
cy boisk Orlik, fi rmie Unipol ze 
Szczecina, za nieterminowe wy-

wiązywanie się z umowy. Kwota 
ta zawierała w sobie również od-
setki. 10 marca, na sesji zwołanej 
w trybie nadzwyczajnym, Rada 
Gminy Dmosin przyjęła uchwa-
łę o zmianach w tegorocznym 
budżecie, aprobując zapropono-
wany przez wójt Superę sposób 
pokrycia przymusowego wydat-
ku. Blisko połowa zwrotu kary 
pokryta została z wydatków ma-
jątkowych. Trzeba było sięgnąć
do wolnych środków, jakie zosta-
ły z ubiegłego roku. 

W celu zrównoważenia budże-
tu założono też, że część kosz-
tów zostanie pokryta z dodatko-
wych kredytów i pożyczek, choć 
tego samorząd ma zamiar unik-

nąć. Kara potrącona wykonawcy
w 2009 r. wynosiła 281.931 zł
i właśnie o zagospodarowanie tej 
kwoty pytają nasi czytelnicy. 

– Skoro potrąciliśmy karę pod 
koniec 2009 roku, to mówiąc 
najprościej, w kolejnym, 2010 
roku, mogliśmy wydać więcej 
na kolejne zaplanowane inwe-
stycje – odpowiada wójt Danu-
ta Supera. Dodaje ona również, 
że kluczową, najbardziej kosz-
tochłonna inwestycją w 2010 
roku była budowa kanalizacji
w Dmosinie Wsi, opiewająca
na ponad 1 mln zł. 

Pieniądze potracone fi rmie 
budującej Orlika trafi ły właśnie
na fi nansowanie tego zadania.  ljs

Dmosin | Prewencja na sesji Rady Gminy

Kamizelki dla radnych
Kamizelki oraz opaski 
odblaskowe trafi ły do rąk 
dmosińskich radnych 
i sołtysów na ostatniej 
sesji 25 lutego. 

Jednym z punktów obrad 
Rady Gminy było bezpieczeń-
stwo publiczne na jej terenie. 
Przedstawiciele KPP Brzeziny
na czele z jej komendantem Ceza-
rym Petrusem sporo miejsca po-
święcili właśnie na prewencję. 

Komendant policji, omawiając 
najczęstsze przyczyny wypadków 

z udziałem pieszych, przekazał 
radnym kilka kamizelek odbla-
skowych. 

Z kolei wójt Danuta Supera 
uzupełniła to opaskami odblasko-
wymi, które trafi ły do rąk wszyst-
kich radnych i sołtysów. W tym 
roku gmina Dmosin zakupiła już 
300 sztuk kamizelek i opasek, któ-
re zostały rozdane przez szkół. 

Policjanci rozdawali również 
wśród samorządowców ankietę, 
prosząc ich o własną ocenę sta-
nu bezpieczeństwa miejscowości,
w której mieszkają.  ljs 

Stryków| Z obrad komisji

Czy to miasto 
jest bezpieczne?

dokończenie ze str. 2
Ludzie nie mogą wyjechać

do pracy, nawet jeśli ktoś stoją-
cy w korku wpuści ich na trasę 
z jednej strony, to kierowca taki 
ryzykuje swoje bezpieczeństwo, 
bo z drugiej strony jest niewi-
doczny. 

Nastroje są już coraz bardziej 
napięte. Ludzie chcą sygnalizacji 
świetlnej i oświetlenia tego skrzy-
żowania, bo w nocy jest jeszcze 
bardziej niebezpieczne – mówił 
Andrzej Janeczko. W efekcie ko-
misja poparło jego wniosek o to, 
aby gmina zorganizowała spotka-
nie z posłami i senatorami swoje-
go okręgu w celu naświetlenia im 
problemu zarówno tego skrzyżo-
wania, jak i innych newralgicz-
nych miejsc na mapie gminy. 

Jeden kierunek 
ruchu na Kościuszki?
Sporo miejsca w dyskusji po-

świecono też bezpieczeństwu pie-
szych na ul. Kościuszki w Stryko-
wie, gdzie – przypomnijmy – na 
przełomie roku doszło do śmier-
telnego potrącenia pieszej na pa-
sach. Pojawił się nawet pomysł zli-
kwidowania niektórych przejść, 
ponieważ, jak pokazuje praktyka, 
dają one pieszym tylko złudne po-
czucie bezpieczeństwa. Kierow-
cy parkujący wzdłuż przychodni 
mimo zakazu powodują, ze piesi 
wychodzący zza samochodów są 
po prostu mniej widoczni. 

Ostatecznie radny Andrzej Po-
żarlik złożył wniosek poparty 
głosami reszty komisji o to, aby
na ul. Kościuszki wprowadzić 
ruch jednokierunkowy od ul. 
Emilii Plater w kierunku ul. Ko-
lejowej i wyłączyć pas drogowy 
do celów postojowych. Ten sam 
radny wnioskował również o to, 
aby na ul. Kopernika przy ul. Sza-
fera zamontować spowalniacze,
ze względu na nadmierne prędko-
ści, jakie rozwijają tu szczególnie 
motocykliści. 

Komisja przyjęła też wniosek, 
z którym do radnych zwrócił się 
komendant KP Stryków Krzysz-
tof Granosik, dotyczący zakupu 
przez gminę na rzecz komisaria-
tu 20 szt mundurowych kamize-
lek ostrzegawczych z elementami 
odblaskowymi z napisem Policja. 
Koszt zakupu to 1,6 tys. zł.

Gdzie dodatkowe 
kamery
Odrębny fragment dyskusji po-

święcony został miejskiemu moni-
toringowi. Komisja zapoznała się 
z ogólną informacją na temat roz-
mieszczenia kamer, przedstawioną 
przez Tomasza Piestrzeniewicza 
z UM Stryków, by wypracować 
wspólne stanowisko w tej sprawie. 
Na terenie Strykowa funkcjonu-
je 26 kamer. Znajdują się one na 
budynkach: Urzędu Miejskiego (4 
kamery) i przychodni przy ul. Ko-
ściuszki (6 kamer), bl. nr 1 przy ul. 
Kościuszki ( 2 kamery) i na Domu 
Kultury (4 kamery), na targowisku 
miejskim (5 kamer) oraz na placu 
zabaw nad zalewem (5 kamer).  

Radni doszli do wniosku, że do-
brze byłoby, aby dodatkowe urzą-
dzenia pojawiły się koło fontanny 
w parku miejskim (dające obraz
na skrzyżowanie trasy krajowej
nr 14 z ul. Kościuszki i ul. Tar-
gową), na rogu ul. Grunwaldz-
kiej (dające obraz na przystanki
i skrzyżowanie) oraz po przeciw-
nej stronie zalewu.   ljs

Radny Pożarlik złożył
wniosek, aby na ul.
Kościuszki wprowadzić 
ruch jednokierunkowy
od ul. E. Plater
w kierunku Kolejowej.

– Ilość pracy i opinii, 
które wydają radni 
w Strykowie, 
jest większa 
niż ościennych 
samorządów.

Burmistrz 
Andrzej Jankowski

Komendant Powiatowy KPP Brzeziny Cezary Petrus  wyposażył 
w kamizelki odblaskowe prezydium Rady Gminy Dmosin: Barbarę Kosmę, 
Stanisława Kowalika oraz Jerzego Lenkiewicza. 
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Stryków | Zespół Szkół Nr 1 przed wyborem

Dwoje kandydatów na stanowisko dyrektora
O stanowisko dyrektora Zespołu Szkół Nr 1 w Strykowie ostatecznie stara się dwoje kandydatów. Jest to 
jedna osoba z grona pedagogicznego placówki: pełniąca obecnie obowiązki dyrektora szkoły Małgorzata 
Dzieciuchowicz i kandydat spoza tego kręgu i spoza gminy Stryków.

Termin składania ofert upłynął 
31 marca. Lista jest więc już za-
mknięta, ale jeszcze przez Urząd 
Gminy Stryków nie została upu-
bliczniona.

Z naszych nieoficjalnych in-
formacji wynika, że drugim 
kandydatem na szefa ZS Nr 1 
w Strykowie jest dyrektor jednej 
ze szkół ponadgimnazjalnych  
w Zgierzu. 

On sama jednak, w przeci-
wieństwie do kandydatki z gro-
na pedagogicznego strykowskiej 
placówki, przed konkursem nie 
chce mówić o swojej aplikacji, 
ani udzielać żadnych informacji 
na swój temat. 

Konkurs został zaplanowany na 
przyszły czwartek, 14 kwietnia.  
O tym, kto od nowego roku szkol-
nego obejmie stanowisko dyrek-
tora Szkoły Podstawowej i Gim-
nazjum w Strykowie zadecyduje 
komisja powołana przez burmi-
strza Andrzeja Jankowskiego,  
w której skład wejdzie: dwóch 
przedstawicieli kuratorium oświa-
ty, trzech przedstawicieli organu 
prowadzącego, czyli gminy oraz 
po jednej osobie ze związków za-
wodowych, rady pedagogicznej 
i rady rodziców ZS Nr 1 w Stry-
kowie. 

Oprócz spełnienia wymagań 
dotyczących wykształcenia, kwa-

lifikacji, czy stażu pracy, kandy-
daci na dyrektora strykowskich 
szkół będą musieli przed komisją 
konkursową zaprezentować swo-
ją koncepcję ich funkcjonowania 
i rozwoju. Najpierw jednak podej-

mie ona uchwały o dopuszczeniu 
lub odmowie dopuszczenia kan-
dydata do postępowania konkur-
sowego wyłącznie na podstawie 
złożonej oferty, bez jego udzia-
łu. 

Przypomnijmy, że była dy-
rektor ZS Nr 1 w Strykowie Ka-
tarzyna Cymera zrezygnowa-
ła z tej funkcji z końcem roku 
szkolnego 2014/2015, jest nadal 
pracownikiem szkoły, ale prze-
bywającym na urlopie zdrowot-
nym. Z początkiem roku szkol-
nego 2015/2016 pełnienie jej 
obowiązków burmistrz Stryko-
wa powierzył na 10 miesięcy 
Małgorzacie Dzieciuchowicz.  ljs

Stryków | Osiedle Kopernika 

Radny chce tablicy  
z życiorysem patrona ulicy

Kto to był Boguchwał Pa-
nas? Starsi mieszkańcy Strykowa 
na pewno wiedzą, ale czy młod-
sze pokolenie też? Radny Bogdan 
Walczak uważa, że nie i dlatego na 
ostatniej sesji Rady Miejskiej Stry-
kowa, 30 marca, złożył wniosek o 
zainstalowanie tablicy przy ul. Bo-
guchwała Panasa, na której znajdą 
się najważniejsze wątki z życiorysu 
strykowskiego pediatry, założyciela 
lokalnego harcerstwa. 

Na sesji radny Andrzej Pożar-
lik zgłosił kontrpropozycję, aby na 
tabliczkach z nazwiskiem patrona 
ulicy umieścić daty jego urodzin  
i śmierci (1903-1985). Radny Wal-
czak nie chciał iść na kompromis, 
tłumacząc, że lepsza będzie tabli-
ca ze skróconą biografią zasłużo-
nego strykowianina. 

– W tej sprawie bardzo ważny 
jest aspekt edukacyjny i dlatego 
uważam, że nie powinniśmy iść 
na skróty. Nie o to przecież cho-
dzi, żeby nadawać ulicom nazwy, 
które nie dla wszystkich będą zro-
zumiałe – argumentował Wal-
czak. Nawiązał on do tego, że 
ulica, której patronem jest Bogu-
chwał Panas, istnieje w Strykowie 
od niedawna – od podjęcia przez 
radnych uchwały w tej sprawie, 31 
stycznia 2014 r., a on sam od tego 
czasu niejednokrotnie spotyka się 
z pytaniami, co to za nazwisko. 

Wniosek radnego został przez 
radę przyjęty i przekazany do reali-
zacji władzom miasta, do których 
należy inicjatywa w kwestii formy  
i lokalizacji tablicy oraz umiesz-
czonych na niej informacji.  ljs 

Stryków | Rada Miejska uchwaliła 

Gmina będzie mogła pokryć do 100% 
nakładów na remont zabytku 
Osoby prywatne, parafie i firmy będące właścicielem 
lub zarządcą zabytku wpisanego do rejestru,  
a znajdującego się na terenie gminy Stryków, będą 
teraz mogły ubiegać się w tutejszym samorządzie  
o dotację w wysokości do 100% nakładów koniecznych 
na wykonanie prac konserwatorskich,  
restauratorskich lub robót budowlanych.

Po kilku miesiącach zastana-
wiania się, Rada Miejska Stryko-
wa 30 marca przyjęła znowelizo-
waną wersję uchwały w sprawie 
zasad udzielania dotacji celowej 
na utrzymanie przy życiu zabyt-
ków znajdujących się na terenie 
gminy. Za głosowało 14 radnych, 1 
był przeciwny. Istotną kwestią, nad 
którą radni długo nie mogli dojść 
do porozumienia, było określenie 
górnego limitu dotacji. Komisja 
budżetu już w listopadzie ubiegłe-
go roku proponowała, aby było to 
tylko do 50% nakładów. Ostatecz-
nie będzie to jednak mogło być na-
wet 2 razy tyle. Decydującą w tym 
względzie były ostatnie, marco-
we obrady komisji, podczas któ-
rych burmistrz Andrzej Jankow-
ski zaproponował, aby w uchwale 

znalazł się zapis dopuszczający 
możliwość dotowania remontów 
zabytków do 100% nakładów. Ko-
misja poprawkę burmistrza za-
aprobowała, choć niejednogłośnie. 
Przeciwny takiemu rozwiązaniu 
był i pozostał również podczas gło-
sowania na sesji przewodniczący, 
Rady Miejskiej Paweł Kasica. Ja-
kimi argumentami posługiwali się 
burmistrz i przewodniczący rady?

Burmistrz i szef rady 
odmiennego zdania
– Ustawodawca daje możliwość 

dotowania do 100% i uważam, że 
powinniśmy wykorzystać ją w na-
szym prawie lokalnym, żeby nie 
zamykać możliwości realizowa-
nia remontów tam, gdzie są one 
naprawdę potrzebne, a ich inicja-

torzy nie mają szans na zebranie 
połowy potrzebnej kwoty – mówi 
burmistrz Andrzej Jankowski. Jako 
przykład podał zabytkowe orga-
ny kościoła w Koźlu, których re-
mont szacunkowo kosztowały-
by 150 tys. zł, a mała parafia na 
pewno nie będzie w stanie ze-
brać 50% tej kwoty. Podkreślał on 
jednocześnie, że każdy wniosek  
o dotację rozpatruje Rada Miejska  
i to ona ostatecznie decyduje o tym, 
jaką kwotę przeznaczyć.

Oponent burmistrzowskiej pro-
pozycji, Paweł Kasica, uważa  
z kolei, że ustalenie tak wysokie-
go górnego limitu dotacji może 
być dla gminy pułapką i ma tu na 
myśli należący do łódzkiej Akade-
mii Futbolu kompleks pałacowo-
-parkowy w Bratoszewicach, któ-
rego zakupu za kwotę 5 mln zł ona 
sama się nie podjęła, a teraz po-
tencjalny nowy właściciel będzie 
miał drogę otwartą do wystąpienia  
o dotację, której uchwalenie mo-

głoby stanąć na przeszkodzie za-
spokajaniu innych zgłaszanych 
przez mieszkańców potrzeb.  
– Uważam, że ten, kto planuje re-
mont, też powinien wykorzystać 
maksimum innych możliwości niż 
tylko sięgnięcie do kasy samorzą-
du – mówił Paweł Kasica. 

Sołtys pyta  
o Chińczyków
Atmosferę wokół tematu pod-

grzał sołtys Bratoszewic Witold 
Śliwkiewicz, który zapytał bur-
mistrza, czy to prawda, że pałac  
w Bratoszewicach mają zamiar 
kupić Chińczycy. Sołtys podkre-
ślił, że wśród mieszkańców jego 
miejscowości właśnie zaczynają 
krążyć takie pogłoski. 

W odpowiedzi usłyszał od bur-
mistrza Jankowskiego, że na tę 
chwilę nic mu na ten temat nie 
wiadomo. Jak jednak ustaliliśmy 
w rozmowie z prezesem łódzkiej 
Akademii Futbolu Grzegorzem 
Bakalarczykiem, pogłoski o za-
interesowaniu Chińczyków kom-
pleksem w Bratoszewicach nie 
są całkowicie oderwane od rze-
czywistości. – Potwierdzam, że 

wśród wielu potencjalnych inwe-
storów, którzy się do tej pory do 
nas zgłaszali, są również Chińczy-
cy. Żadne konkretne decyzje jed-
nak jeszcze nie zapadły. Nie mamy 
podpisanego jeszcze żadnego listu 
intencyjnego czy umowy przed-
wstępnej. Wszyscy na razie spraw-
dzają, kosztorysują. Nic konkretnego  
z tego nie wynika – mówi prezes 
Bakalarczyk. 

Nie wyklucza on, że jeśli funda-
cja nie znajdzie nabywcy, wówczas 
sama zacznie realizować etapo-
wą odbudowę pałacu. Czy wów-
czas sięgnie po gminną dotację?  
– Gdybyśmy podjęli taką decyzję, 
to oczywiście jako fundacja bę-
dziemy szukać wszystkich możli-
wych źródeł dofinansowania tej in-
westycji – stwierdza Bakalarczyk. 

Na razie strykowskiej radzie 
przyjdzie się zmierzyć z wnio-
skiem o dotację wystosowa-
nym przez parafię św. Wojciecha  
w Niesułkowie. Rekonstrukcja 
części więźby dachowej i wymia-
na gontu na drewnianym obiekcie 
są niezbędne ze względu na ich zły 
stan techniczny. Wniosek złożony 
w gminie opiewa na 122 tys. zł.  ljs

Drugim kandydatem 
jest dyrektor 
jednej ze szkół 
ponadgimnazjalnych  
w Zgierzu. 

Pałac Rzewuskich w Bratoszewicach znajduje się na liście zabytków,  
na których finansowanie właściciele mogli by potencjalnie wyciągnąć 
rękę również do gminy. 
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RZUT OKIEM | TO NIE JEST KUPA ROBOTY

18 marca podopieczni 
Miejskiego Przedszkola  
nr 1 wspólnie z opiekunkami 
wyszli na spacer zaopatrzeni 
w transparenty i chorągiewki, 
które miały zwracać uwagę 
na psie odchody w miejscach 
publicznych, tj. na trawnikach, 
chodnikach, w parkach  
(także w parku miejskim, 
w którym znajduje się 
przedszkole) czy na placach 
zabaw. Dzieci przypominały, 
że sprzątanie po swoim psie 
„to nie jest kupa roboty”. 
opr. kl

Dobieszków | Leśny skrót w zagrożeniu 

Mieszkańcy obawiają się zamknięcia drogi
Ważą się losy blisko kilometrowego odcinka drogi 
leśnej Dobieszków-Kozice. Do mieszkańców 
dotarły słuchy o tym, że Nadleśnictwo Brzeziny 
planuje jej zamknięcie, co dla lokalnego ruchu 
byłoby dużym utrudnieniem. 

Podczas ostatniej sesji Rady 
Miejskiej Strykowa, 30 mar-
ca, radny Andrzej Janeczko py-
tał władze gminy, co w tej kwe-
stii zamierza. – Koledzy sołtysi  
z Imielnika i z Dobieszkowa mó-
wią już o zbieraniu podpisów 
przeciw zamknięciu tej drogi. 
Jak obecnie ma się ta sprawa? 
Czy ta droga będzie dla nas za-
mknięta czy może jednak nie? – 
pytał rany i jednocześnie sołtys 

z Ługów. W odpowiedzi usły-
szał od burmistrza Andrzeja Jan-
kowskiego, że zna on inicjatywę 
zbierania podpisów i co więcej, 
liczy na to, że pomoże ona w roz-
mowach między gminą a nadle-
śnictwem. 

– Chcemy wystąpić o przeję-
cie tej drogi, aby stała się gminą. 
Wszyscy wiemy, że dla miesz-
kańców jest to wygodny skrót, 
ale z drugiej strony droga jest  

w fatalnym stanie, więc żeby 
mogła być nadal bezpiecznie 
użytkowana, musi przejść re-
mont, którego nie możemy wy-
konać, nie będąc jej właścicielem 
– mówi Andrzej Jankowski. Bur-
mistrz zamierza zaproponować 
brzezińskiemu nadleśnictwu kil-
ka rozwiązań, m.in. przekazanie 
w zamian za drogę innej działki 
na terenie gminy, która mogłaby 
zostać zalesiona. 

Dla mieszkańców rozlegle po-
łożonego Dobieszkowa i okolic 
plany zamknięcia drogi funkcjo-
nującej tu „od zawsze” są nie do 
przyjęcia: 

– Dzisiaj właśnie wróciłam 
stamtąd z kijków, ale ruch tam 
jest codziennie duży. Po pierw-

sze jest to łącznik między dwie-
ma wsiami, po drugie tamtędy 
można szybko dotrzeć do Nowo-
solnej, a po trzecie ludzie omi-
jają korki z Łodzi. Uważam, że 
zamknięcie tego odcinka było-
by złym pomysłem, bardziej li-
czyłabym na położenie tu asfal-

tu – mówi Krystyna Borowska ze 
Starego Imielnika. 

Z kolei Nadleśnictwo w Brze-
zinach mówi, że jest to przede 
wszystkim jego droga wewnętrz-
na i przemieszczający się tędy 
lokalny ruch kołowy staje się dla 
niego coraz bardziej uciążliwy. 

– My nikogo nie wypędzamy, 
ale trzeba sobie zdawać sprawę, 
że jest to typowa wewnętrzna 
droga leśna, a na takiej nie może 
odbywać się ruch kołowy, z wy-
łączeniem pracowników leśnic-
twa. 

Tymczasem dochodziło już 
do takich sytuacji, że pani ja-
dąca do pracy próbowała poga-
niać leśniczego, który nadzoro-
wał transport drzewa, bo ona się 

spieszy... – relacjonuje sytuację 
Andrzej Kustroń z Nadleśnictwa  
w Brzezinach. 

Z przedstawionej przez nie-
go informacji wynika, że co 
prawda szlabanu na razie żad-
nego nie będzie, ale może po-
jawić się zakaz ruchu z infor-
macją o tym, że nie dotyczy on 
rowerów oraz pojazdów Lasów 
Państwowych. 

Sprawę mogą uratować roz-
mowy na temat przekazania dro-
gi gminie. – Jesteśmy oczywiście 
na takie otwarci. Niejednokrotnie 
zdarzają się sytuacje, że i nam, 
jako nadleśnictwu, zależy na 
przejęciu czegoś od gminy. Spra-
wa jest więc rozwojowa – mówi 
Andrzej Kustroń.  ljs

Zgierz | Finał OTWP zdominowany przez uczniów z naszej okolicy

Bardzo dobry występ naszych 
przyszłych strażaków

Szóstoklasista Jakub Rudnic-
ki z Zespołu Szkół Publicznych  
w Mąkolicach, gimnazjalista Mi-
chał Grzegorczyk z Zespołu Szkół 
nr 2 w Bratoszewicach oraz li-
cealista Piotr Burtka z Zespołu 
Szkół Licealno-Gimnazjalnych 
w Głownie będą reprezentować 
nasz powiat podczas tegoroczne-
go wojewódzkiego finału Ogól-
nopolskiego Turnieju Wiedzy Po-
żarniczej. To właśnie oni błysnęli 
najlepszą znajomością tematu 
podczas finału powiatowego kon-
kursu, który odbył się 30 marca w 
Starostwie Powiatowym w Zgie-
rzu. 

Królem tegorocznej powiato-
wej rozgrywki okazał się Piotr 
Burtka, który uzyskał najwięcej 
punktów ze wszystkich uczestni-
ków konkursu. Na co dzień miesz-
kaniec Bratoszewic, współorga-
nizator tutejszych plenerowych 
przedsięwzięć, głowieński liceali-
sta, jest również druhem Ochotni-
czej Straży Pożarnej w Swędowie. 
W przyszłości chciałby zostać za-
wodowym strażakiem, a wiedza 
zdobyta podczas kilkuletnich już 
startów w turnieju może być jed-
nym ze środków do osiągnięcia 
tego celu. 

– Po kilku latach starań udało 
się pokonać szczebel powiatowy 
i zakwalifikować do upragnione-

go wojewódzkiego. Dziękuję oso-
bom, które od początku we mnie 
wierzyły i gratuluję też Michałowi 
– mówi Piotrek Burtka. 

W Zgierzu dobrze bowiem 
poszło również reprezentantowi 
gimnazjum w Bratoszewicach, 
uczniowi kl. III Michałowi Grze-
gorczykowi. Michał w części pi-
semnej zdobył 35/40 punktów, 
,,śpiewająco” poradził sobie rów-
nież z odpowiedziami na 5 pytań 
i rozpoznawaniem sprzętu gaśni-
czego. Do konkursu przygotowy-
wał się pod opieką nauczycielki 
techniki Barbary Antczak-Sadow-
skiej i strażaka Pawła Krzeszew-
skiego. 

Od wielu lat sukcesy w OTWP 
odnoszą również uczniowie Ze-
społu Szkół Publicznych w Mą-
kolicach. Dwóch absolwentów tu-
tejszego gimnazjum już studiuje 
w Wyższej Szkole Pożarnictwa, 
a wcześniej zajmowali właśnie 
pierwsze miejsca w eliminacjach 
powiatowych. Czy do Damiana 
Szcześniaka, Piotra Kałuży czy 
Adriana Jamrocha dołączy Jakub 
Rudnicki? Jego wyniki wskazu-
ją na to, że tak właśnie może się 
stać. Póki co, cała trójka w pią-
tek 22 kwietnia reprezentować bę-
dzie powiat zgierski w Opocznie, 
gdzie rozegrany zostanie finał wo-
jewódzki konkursu.  ljs

Swędów | Będzie łatwiej trafić

Dwie nowe nazwy ulic:  
Rumiankowa i Kwiatowa

Już w maju w Swędowie po-
winny pojawić się dwie nowe ta-
bliczki z nazwami ulic: Rumian-
kowa i Kwiatowa. Na ostatniej 
sesji, 30 marca, nowe nazwy uli-
com w tej miejscowości nadała 
Rada Miejska Strykowa. Wnio-
skowali o to sami mieszkańcy ze 
względu na rozwijająca się za-
budowę mieszkaniową. Powsta-

ją tu nowe domy, którym trzeba 
nadawać adresy, tymczasem do-
dawanie kolejnych liter do po-
szczególnych numerów byłoby 
niepraktyczne. 

Pierwsza z nowych ulic, czyli 
Rumiankowa, znajduje się na skra-
ju Swędowa, niemalże w sąsiedz-
twie gminy Zgierz, a dokładniej 
– między ulicami: Złotych Ka-

czeńców i Strumykową (po pra-
wej stronie w kierunku Zgierza). 
Z kolei ulica Kwiatowa odchodzi 
od ul. Strykowskiej i znajduje się 
w bezpośrednim sąsiedztwie ulicy 
Głównej. 

Samo nazewnictwo nowych 
ulic było również inicjatywą 
mieszkańców. Swędów znany jest 
z ulic, które w swej nazwie na-
wiązują m.in. do roślinności (np. 
Świerkowa, Szumiących Jodeł 
czy Akacjowa), ale również do 
bohaterów dziecięcych kreskówek 
(np. Baltazara Gąbki czy Bolka  
i Lolka).  ljs

Dla mieszkańców 
plany zamknięcia  
drogi funkcjonującej  
tu „od zawsze”  
są nie do przyjęcia.

Gimnazjalista z Bratoszewic Michał Grzegorczyk oraz głowieński 
licealista Piotr Burtka w towarzystwie nauczycielki tego pierwszego 
Barbary Antczak-Sadowskiej, starosty Bogdana Jaroty, zastępcy 
komendanta KPP PSP Waldemara Mrulewicza.  
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Głowno | ZS nr 1
Cebertowicz 
ma już 75 lat

W najbliższą sobotę, 9 kwiet-
nia, jubileusz 75-lecia istnienia 
świętować będzie Zespół Szkół 
nr 1 im. prof. R. A. Cebertowi-
cza. Z tej okazji przygotowano 
wiele atrakcji.

O godzinie 11.00 rozpoczną 
się uroczystości na terenie szko-
ły. Najpierw odbędzie się część 
oficjalna w sali gimnastycznej. 
Następnie uczniowie „Ceberto-
wicza” zaprezentują część arty-
styczną.

O godzinie 12.30 otwarte zo-
staną okolicznościowe wystawy. 
Chętni będą mogli przypomnieć 
sobie m.in. 75-letnią historię 
szkoły na zdjęciach, w kronikach 
i wspomnieniach innych. 

Zaprezentowane zostaną tak-
że: pracownia nowoczesnych 
technologii, realizowane przez 
placówkę projekty unijne oraz 
prezentacja multimedialna  
o szkole. 

W świetlicy obejrzeć będzie 
można także wystawę prac ma-
larskich.  kl

Głowno | Plac Wolności

Fontanna znowu działa
Po zimowej przerwie, 5 

kwietnia ponownie zaczęła try-
skać woda z charakterystycz-
nej fontanny na Placu Wolności  
w Głownie. 

Cieszące się sporą popu-
larnością, zwłaszcza wśród 
najmłodszych mieszkańców  
i latem, urządzenie, było wyłą-
czone od października. 

Przed ponownym włącze-
niem została wysprzątana  
i sprawdzona pod względem 
technicznej sprawności.  kl

Głowno, Stryków | Zbiórki krwi

Tym razem krwiodawcy nie dopisali
Tylko jedenaście osób oddało łącznie krew  
w zbiórkach krwi, które 3 kwietnia odbywały  
się w Głownie i Strykowie. 

W Strykowie zbiórka odby-
wała się tradycyjnie w siedzibie 
OSP. Chęć oddania krwi zgłosiło 
siedem osób. Ostatecznie odda-
ło ją pięcioro z nich. W Głownie,  
w ZOL Medical, było niewiele le-
piej. Na dziewięcioro zarejestro-
wanych, krew oddało sześć osób. 

O to, co decyduje o tym, że 
część zarejestrowanych nie może 
wziąć udziału w zbiórce, rozma-
wialiśmy z nadzorującym zbiór-
kę w Głownie lekarzem Aleksan-
drem Sukiennikiem. – Wiele osób 
przychodzi na czczo, jak do bada-
nia krwi – opowiada o najczęst-
szych błędach krwiodawców le-
karz. – A trzeba przyjść po lekkim 
śniadaniu, nie za tłustym. Nie piją 
(krwiodawcy – przyp. red.) pły-
nów, więc mają niskie ciśnienie, 
krew krzepnie czasami na kablach. 
Nie wolno też pić alkoholu przez 
cztery dni (przed zbiórką – przyp. 
red.). Wszelkie przeziębienia, na-
wet zimno na ustach, dyskwalifi-
kują. Ludzie czasami dość beztro-
sko podchodzą do sprawy i później 

dziwią się, że nie mogą oddać 
krwi (...). Jeżeli jest jakieś miejsce, 
gdzie jest taka „kultura dawców”, 
że jest ich dużo honorowych, to 
mniej odrzucamy osób, no bo re-
gularnie oddają, są przygotowani, 
ale jest ich coraz mniej.

Łącznie w Głownie i Stryko-
wie zebrano niecałe 5 litrów krwi. 
Jak usłyszeliśmy w Regionalnym 
Centrum Krwiodawstwa i Krwio-
lecznictwa w Łodzi, która koordy-
nuje wszystkie zbiórki w regionie, 
wynik ten jest słaby, jak na możli-
wości obu miast, jednak być może 
spowodowane było to bardzo dobrą pogodą, w związku z któ-

rą wiele osób, w tym regularnych 
krwiodawców, zdecydowało się 
na weekendowy wyjazd. Doktor 
Aleksander Sukiennik przyznaje, 
że nie ma zasady co do tego, ile 
osób pojawi się w danym termi-
nie w danym miejscu. – Czasami 
gdzieś jedziemy, ostatnio tak było 
w Pajęcznie, gdzie brakło nam 
worków wręcz, tak dużo było 
chętnych, dużo więcej niż było 
zadeklarowane. A bywa tak, że 

jedziemy i karton worków mamy  
i karton wraca. Nie ma zasady.

Jedną z osób oddających krew 
w Głownie była pani Barba-
ra Grabowska, która krew odda-
je już regularnie od sześciu lat. 
Nasza rozmówczyni przyznaje, 
że została krwiodawcą za spra-
wą sytuacji z przeszłości. – Cór-
ka mojej koleżanki miała wypa-
dek sześć lat temu – opowiada. 
– Zrobiliśmy wtedy w Głownie 
dużą akcję oddawania krwi i wte-

dy poszłam pierwszy raz. Tak to 
się zaczęło.

Pani Barbara przyznaje, że od-
dawanie krwi weszło jej w na-
wyk, a dodatkowo ma świado-
mość tego, że w przyszłości krew 
może się okazać potrzebna jej sa-
mej. – Uważam, że może kiedyś, 
jak będę potrzebowała, to też bę-
dzie taki odzew – mówi. 

Od 2012 roku zbiórki w Głow-
nie organizuje wraz z RCKiK 
Stowarzyszenie Przyjazne Mia-
sto. 

– Stwierdziliśmy, że skoro nie 
ma takiej organizacji w mieście, 
która by organizowała takie zbiór-
ki, doszliśmy do wniosku, że cel 
jest jak najbardziej szczytny i do 
tej pory uważamy, że dobrze się 
stało, że tę akcję rozpoczęliśmy 
– mówi prezes stowarzyszenia 
Marceli Kowalski. – Zorganizo-
wanie takiej zbiórki to nie jest 
trudna logistycznie akcja. Jeże-
li chodzi o zbiórki w przychod-
ni, to niemal żadnej logistyki nie 
ma. Jeżeli mamy zbiórki w sezo-
nie letnim, to wtedy występujemy 
do Urzędu Miasta o udostępnie-
nie części Placu Wolności i za-
zwyczaj dostajemy tę zgodę wraz 
z przyłączem.  kl 

RZUT OKIEM | JOHNSTON CX 200 ZNÓW SPRZĄTA ULICE

Po zimowej przerwie ulicach 
Głowna znów można dostrzec 
charakterystyczny sprzęt do 
sprzątania ulic. To urządzenie 
to zakupiona jeszcze w 2014 
roku przez Miejski Zakład 
Komunalny zamiatarka 
Johnston CX200. Oprócz opcji 
zamiatania, sprzęt ma także 
na wyposażeniu odkurzacz do 
liści oraz myjkę ciśnieniową. kl

Niesułków | DK
Koncert 
Wielkanocny 

Dom Kultury w Niesułkowie 
zaprasza na Koncert Wielkanoc-
ny, który odbędzie się w najbliż-
szą niedzielę, 10 kwietnia, o 17.30. 
Tym razem wystąpi grupa Cor 
Tuum, znana jako lider warszaw-
skiego Marszu dla Jezusa. 

W Niesułkowie wystąpi 7 mu-
zyków z Piotrkowa Trybunal-
skiego, Łodzi i Zduńskiej Woli, 
a wśród nich perkusista Piotr Pie-
trzak, związany z Teatrem Mu-
zycznym Roma w Warszawie. 

Będzie to kolejna z cyklu do-
rocznych okołoświątecznych im-
prez muzycznych w Niesułkowie, 
na którą organizator zaprosił arty-
stów z kręgu współczesnej muzy-
ki chrześcijańskiej. Wstęp wolny. 
 ljs

Prezes Stowarzyszenia Przyjazne Miasto Marceli Kowalski nie żałuje 
zaangażowania się w organizację zbiórek.
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Fontanna na Placu Wolności  
w Głownie znów tryska wodą.JA
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– Uważam, że może 
kiedyś, jak będę 
potrzebowała, to też 
będzie taki odzew.

Barbara Grabowska
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� duży wybór upominków
� biżuterii srebrnej i złotej
� duży wybór zegarków
� naprawa, grawerowanie
� skup srebra i złota
� nowe wzory biżuterii

Łowicz, ul. Stanisławskiego 9
691-517-110

kiego 9

CENY

producen
ta

9

SKLEP

Z

SKLLEP

DO KOŃCA KWIETNIA RABAT 
-10% na biżuterie złotą 
-15% na biżuterie srebrną

Głowno | Dalszy ciąg sprawy muzeum

Władze TPMG stawiają zarzuty miastu, 
burmistrz odpowiada: Boże, 
chroń Głowno od takich „przyjaciół”
Jak informowaliśmy w jednym z poprzednich numerów 
„Wieści”, do naszej redakcji dotarły dwa kolejne pisma 
od osób związanych z prowadzącym Muzeum Regionalne 
w Głownie Towarzystwem Przyjaciół Miasta Głowna. 
Tym razem głos w sprawie zabrały: prezes Bogusława 
Kantor-Glapińska oraz członek zarządu, na co dzień 
przewodnicząca Rady Miejskiej Magdalena Szajder.
Obie mają uwagi odnośnie funkcjonowania muzeum
i postawy prezentowanej w tej kwestii przez stronę miejską.

Znacznie dłuższe jest pismo au-
torstwa prezes Towarzystwa Przy-
jaciół Miasta Głowna Bogusławy 
Kantor-Glapińskiej. Już na wstę-
pie twierdzi ona, że burmistrz 
Grzegorz Janeczek w swoich 
oświadczeniach ws. muzeum po-
daje nieprawdę. Prezes twierdzi, 
że nie jest prawdą, jakoby TPMG 
dewastowało budynek. Zaprzecza 
też, jakoby burmistrz proponował 
w 2011 roku przejęcie zbiorów
i utworzenie Rady Muzealnej.
– „Jestem prezesem od 2010 roku 
i nie dotarł do mnie żaden doku-
ment z propozycją” – zapewnia
w piśmie. 

W dalszej części prezes TPMG 
stwierdza, że towarzystwo wielo-
krotnie zwracało uwagę na uster-
ki pozostałe po rewitalizacji ele-
wacji, wskazywało braki, ale bez 
skutku. Bogusława Kantor-Gla-
pińska stoi na stanowisku, że 
wyremontowanie budynku z ze-
wnątrz nie poprawiło jego stanu 
wewnątrz. Samo wnętrze nie było 
zaś nigdy gruntownie remontowa-
ne od czasów powstania muzeum, 
czyli od 1976 roku.

Dalej prezes TPMG przypomi-
na, że przez 40 lat muzeum funk-
cjonowało dzięki zaangażowaniu 
członków towarzystwa, a nierzad-

ko także dzięki ich pieniądzom. 
Organizowano wiele wystaw, kon-
certów, festiwali, zajęć itp. 

Bogusława Kantor-Glapińska 
stwierdza, że burmistrz likwidu-
jąc „pod pozorem braku środków” 
w 2012 roku etat dla pracownika 
muzeum „pozbawił praktycznie 
możliwości działania”, co spo-
wodowało zamknięcie placówki. 
Dodaje też, że zaniechanie fi nan-
sowania energii elektrycznej unie-
możliwiło prowadzenie jakiejkol-
wiek działalności. Podkreśla, że 
pieniądze od miasta są potrzebne 
właśnie na pracownika i opłaty
za energię, którą muzeum jest 
ogrzewane, a nie na bieżącą dzia-
łalność TPMG.

Również w urzędzie, jako 
właścicielu budunku, widzi pre-
zes TPMG stronę zobowiązaną
do dbania o stan techniczny bu-
dynku. Bogusława Kantor-Gla-
pińska przypomina, że w 2007 
roku TPMG przekazało miastu
na remont elewacji budynku
275 tys. zł zebranych w czynie 
społecznym. Jak pisze dalej pre-
zes, po kilku latach okazało się, 
że wiele niepoprawionych usterek 
przyczynia się do postępowania 
degradacji budynku, na co TPMG 
zwracało uwagę właścicielowi, 
jednak naprawy gwarancyjne nie 
zostały wykonane. 

Dalej Bogusława Kantor-Gla-
pińska przypomina, że w czerw-
cu 2014 roku, na zlecenie miasta 
do budynku przysłano komisję, 

która miała na celu stwierdzenie 
jego złego stanu technicznego, 
jednak „nie stwierdziła zakłada-
nych z góry uchybień”. Nadmie-
nia też, że członkowie TPMG nie 
otrzymali kopii protokołu pokon-
trolnego. Obecnie prezes wystąpi-
ła do dyrektora Miejskiego Zakła-
du Komunalnego (administratora 
obiektu) o przekazanie kopii. 

Prezes TPMG nawiązuje do 
tego, jak w 2015 roku dyrektor 
MZK Konrad Szremski wręczył 
TPMG wypowiedzenie, informu-
jąc, że jeśli towarzystwo nie wy-
niesie eksponatów, on skieruje 
sprawę do sądu. Zdaniem Bogu-
sławy Kantor-Glapińskiej postę-
powanie sądowe dałoby szansę na 
uczciwą ocenę stanu faktycznego.

Przypomina także, że obecnie 
zbiory będące własnością towa-
rzystwa są wywożone (jak wiemy, 
są one przewożone do Miejskiego 

Ośrodka Kultury, gdzie są składo-
wane w zamkniętym, ogrzewa-
nym pomieszczeniu – przyp. red.), 
o czym administrator nie poinfor-
mował TPMG. W związku z tym, 
że towarzystwo nie miało wpływu 
na to, „kto i w jakim celu wywozi 
naszą (TPMG – przyp. red.) wła-
sność, gdzie i w jakich warunkach 
są składowane eksponaty, kto je 
policzył, skatalogował, oszacował 
ich bezcenną wartość historyczną, 
kolekcjonerską i materialną”, po-
wiadomiono policję. 

W dalszej części pisma Bogu-
sława Kantor-Glapińska stwier-
dza, że jest wstrząśnięta całą sy-
tuacją. – „Uważam, że nie wolno 
niszczyć pracy kilku pokoleń 
społeczników dla jakichś bliżej 
niesprecyzowanych idei (przy-
pomnijmy tu, że burmistrz zapo-
wiadał kilkakrotnie, że chciałby, 
aby w budynku przy Łowickiej 74 

mieścił się Środowiskowy Dom 
Samopomocy – przyp. red.), nie 
wolno wykorzystywać do ta-
kich działań swojego stanowiska.
Na sesji Rady Miejskiej burmistrz 
powiedział, że nie niszczy ludzi, 
których nie musi. Boję się nawet 
myśleć, co to znaczy i co chciał 
przez to powiedzieć. Uważam, że 
wszelkie podejmowane przez bur-
mistrza działania zmierzające do 
likwidacji muzeum są zdetermi-
nowane względami polityczny-
mi. Burmistrz w ferworze walki z 
opozycją postanowił zlikwidować 
placówkę kulturalną, odcinając 
tym samym mieszkańcom dostęp 
do kultury oraz możliwości nama-
calnego doświadczania związków 
z historią miejsca, w którym się 
mieszka” – pisze w oświadczeniu 
Bogusława Kantor-Glapińska.

Na koniec prezes TPMG doda-
je, że zwróciła się z prośbą o po-

moc w sprawie muzeum do kan-
celarii prezydenta RP Andrzeja 
Dudy.

Magdalena Szajder 
zabiera głos
W osobnym piśmie do sprawy 

muzeum odniosła się przewod-
nicząca Rady Miejskiej, członek 
zarządu TPMG, będąca w jego 
strukturach od 22 lat Magdalena 
Szajder. Wyraża ona opinię, że od 
2012 roku, gdy „zabrano pracowni-
ka i zaprzestano pokrywać koszty 
energii elektrycznej (...), burmistrz 
podejmuje działania zmierzające 
do likwidacji muzeum. Ostatnie 
działania, tzn. wywożenie ekspo-
natów bez powiadomienie TPMG, 
nazywa „po prostu bezprawnym”.

Dodaje, że gdyby w 2007 
roku zarząd TPMG nie przeka-
zał wspomnianych już 275 tys. zł 
społecznych pieniędzy na remont, 
tylko przeznaczył je na działal-
ność towarzystwa to „na kilkana-
ście lat wystarczyłoby na zatrud-
nienie pracownika, opłaty na prąd. 
Myślę, że nikt nie spodziewał się, 
że kiedykolwiek dojdzie do sytu-
acji, jaką mamy dzisiaj. Nie moż-
na przedkładać interesu partyjne-
go, polityki, nad dobro społeczne” 
– pisze w swoim oświadczeniu 
Magdalena Szajder. 

Przypomina dalej, że to bur-
mistrz, jako właściciel, odpowia-
da za stan budynku, obciążanie to-
warzystwa za dewastację budynku 
„jest więc nieuprawnione”. Pozo-
stając w temacie stanu technicz-
nego, Szajder zastanawia się, czy 
urząd prowadzi tzw. książkę obiek-
tu budowlanego, a ma jej zdaniem 
taki ustawowy obowiązek, w której 
są zapisane wszystkie przeglądy, 
usterki, naprawy gwarancyjne, od-
biór techniczny itd.   str. 34

Radni i urzędnicy przed pałacem Jabłońskich. Wizytacja na posiedzeniu połączonych komisji 30 marca.
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Bogusława Kantor-
Glapińska stwierdza, że 
pieniądze od miasta są 
potrzebne właśnie 
na pracownika i opłaty 
za energię, którą 
muzeum jest ogrzewane, 
a nie na bieżącą 
działalność TPMG.

JAKUB
LENART

jakub.lenart@lowiczanin.info
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Rzeczywista Roczna Stopa Oprocentowania wynosi 8,8%, całkowita 
kwota kredytu (bez kredytowanych kosztów):  50  000   zł, całkowita 
kwota do zapłaty: 59 907,91  zł, oprocentowanie nominalne: 7%, 
całkowity koszt kredytu:  9907,91  zł (w tym: prowizja: 1546,39 zł (3%), 
odsetki: 8361,52 zł), 52 równe, miesięczne raty w wysokości 1152,08 zł – 
przykład reprezentatywny. Oferta dotyczy zobowiązań spoza Alior Banku 
i przeznaczona jest m.in. dla Klientów, którzy posiadają pożyczki w innym 
banku oraz nie mają opóźnień w spłacie swoich zobowiązań kredytowych 
w ciągu 12 miesięcy, licząc wstecz od złożenia wniosku. Ostateczne warunki 
kredytowania zależą od wiarygodności kredytowej Klienta, daty wypłaty 
kredytu oraz daty płatności pierwszej raty. Informacja handlowa wg stanu 
na 14.02.2016 r. Szczegóły oferty w  placówkach i na www.aliorbank.pl.

Z DOBRĄ HISTORIĄ 
KREDYTOWĄ 
PRZYJDŹ PO NIŻSZE 
OPROCENTOWANIE
Łowicz, ul. Podrzeczna 28 a 

46 837 83 22

POŻYCZKA I KONSOLIDACJA

Głowno | Pracownicy ZOL Medical byli w urzędzie 

Gorący spór o kontrolę 
Pracownicy i dyrektor ZOL Medical oraz prezes 
i sympatycy Fundacji „Swoboda” 30 marca 
zabrali głos na posiedzeniu połączonych miejskich 
komisji – budżetowej oraz oświaty, zdrowia
i kultury. To kolejna odsłona konfl iktu na linii 
Fundacja „Swoboda” – burmistrz Głowna.

Inicjator referendum ws. odwo-
łania burmistrza, prezes fundacji 
Mariusz Kokociński, zabrał głos 
jako pierwszy. Przyniósł do wglą-
du radnych dokumentację (liczą-
cą według jego szacunków około
300 stron), o którą wcześniej pro-
szono go na komisji 17 grudnia 
2015 r., a w której znajdować się 
ma – jak utrzymuje – potwierdze-
nie zarzutów stawianych burmi-
strzowi Grzegorzowi Janeczkowi 
dotyczących działania na szkodę 
fundacji i ZOL Medical. 

Wyjaśnił też, że zamieszczo-
na w obowiązkowym miejskim 
wykazie w BIP umorzeń i odro-
czeń podatku informacja o po-
nad 22 tys. zł umorzonych Fun-
dacji „Swoboda” w 2015 r., to 
efekt 2-letniej batalii odwoławczej
w SKO i Sądzie Administracyj-
nym ws. podatku jeszcze za Dom 
Pomocy Społecznej z czasów, 
kiedy „Swoboda” prowadziła go
na podstawie umowy z powiatem 
zgierskim. 

Mariusz Kokociński powie-
dział też, że kiedy w październiku 
2015 r. ZOL Medical zwrócił się 
do burmistrza o umorzenie IV raty 
podatku, otrzymał odpowiedź, że 
Medical nie jest stroną, chociaż 
do prośby załączona była stosow-
na uchwała zarządu o wniesieniu 
aportem do spółki własności bu-
dynku, która miałaby potwier-
dzać, że jednak jest stroną. 

Prezes Kokociński: 
jesteśmy solą w oku
W kontekście wspomnianej in-

formacji z BIP, prezesa fundacji 
niepokoi umorzenie fi rmie produ-
kującej przędzę bawełnianą 10 tys. 
zł podatku i w tym kontekście py-
tał burmistrza, jaki to ważny inte-
res przemawiał za jego decyzją w 
tym przypadku. Burmistrza jed-
nak, jako organ podatkowy, wią-

że tajemnica skarbowa i nie mógł
na ten temat się wypowiedzieć. 

Mariusz Kokociński dopyty-
wał, czy burmistrz wysłał kon-
trolę do szpitala w związku
z pożarem przed Wielkanocą 
(spaliła się wówczas nagrzewnica 
nad drzwiami, została ugaszona 
przed przyjazdem straży, nie było 
konieczności ewakuacji obiektu, 
niemniej na miejscu pojawiły się 
trzy wozy strażackie – dop red.). 

Powiedział też, że wszystkie de-
cyzje ze strony nadzoru budowla-
nego, jakimi dysponuje on w swo-
ich sprawach, były wysyłane do 
wiadomości Urzędu Miejskiego 
w Głownie, więc na tej podstawie 
powinien mieć on wystarczającą 
wiedzę co do spełniania wymo-
gów przez obiekt na Sosnowej. 
Nawiązując do dotychczasowych 
oświadczeń burmistrza Janecz-
ka, Mariusz Kokociński mówił: 
– Niepokoi mnie, że cały czas je-
steśmy solą w oku. Przyszli dzisiaj 
pracownicy Medicala, chciałbym, 
żeby Pan im powiedział tak na-
prawdę – o co Panu chodzi, jeżeli 
chodzi o nasze fi rmy? 

Burmistrz Janeczek: 
nie dążę do zamknięcia
Burmistrz Grzegorz Janeczek 

na wstępie poinformował, że 
w odpowiedzi na tzw. zgłoszenie 
publiczne, czyli informację o nie-
spełnianiu warunków bezpieczeń-

stwa przeciwpożarowego przez 
powiatowy DPS na ul. Karasic-
kiej Głownie, o czym Mariusz Ko-
kociński informował na sesji Rady 
Miejskiej 29 lutego, urząd wysłał 
do Powiatowego Inspektora Nad-
zoru Budowlanego w Zgierzu proś-
bę o potwierdzenie, czy wskazany 
obiekt spełnia wymogi dotyczące 
bezpieczeństwa oraz o informację 
na temat stanu prawnego nierucho-
mości w myśl prawa budowlanego. 
Burmistrz powtarzał też, że żadnej 
kontroli w ZOL Medical nie zle-
cał, a w styczniu wysłał do PINB 
w Zgierzu prośbę o potwierdzenie 
spełniania przez obiekt ten warun-
ków dotyczących bezpieczeństwa 
ppoż. (po pożarze w prywatnym 
domu opieki pod Pabianicami).

Na to pismo nie dostał zresztą
(do 30 marca) żadnej odpowiedzi. 

Podkreślał, że nie dążył i nie 
dąży do zamknięcia ani przychod-
ni Fundacji „Swoboda”, ani ZOL 
Medical i przypomniał, że na pi-
śmie zabiegał u dyrektor NFZ w 
Łodzi o kontrakt dla zakładu, czym 
zaprzeczył pogłoskom, że palcem 
nie kiwnął, by w tym pomóc. 

Załoga boi się
nękania kontrolami
Nie wyglądało jednak na to, by 

słowa Grzegorza Janeczka prze-
konały zaniepokojonych całym 
zamieszaniem wokół zakładu jego 
pracowników. W ich i własnym 
imieniu przemawiała na komisji 
jego dyrektor Ewa Dobruchow-
ska. Opowiedziała burmistrzowi 
i miejskim radnym o zmęczeniu 
kontrolami (z Urzędu Wojewódz-
kiego i PINB) i dopytywała, cze-
mu służyć ma kolejna, zaplanowa-
na na kwiecień, kontrola nadzoru 
budowlanego ze starostwa, skoro 
marcowa kontrola PINB zakoń-
czyła się wystawieniem protokołu 
pokontrolnego, stwierdzającego 
spełnianie wymogów dot. bezpie-
czeństwa mienia i osób.

– Czy teraz będziemy mieć co 
miesiąc kontrole cyklicznie, bo 
dezorganizuje to bardzo naszą 
pracę? – pytała dyrektorka i do-
dała: Chcemy się skupić na pracy, 
żeby pomóc ludziom. 

Prowadzący obrady przewod-
niczący miejskiej komisji budże-
towej Przemysław Milczarek za-
sugerował, by pytanie to zostało 
skierowane wprost do „źródeł-
ka”, czyli instytucji kontrolującej, 
ale tam Ewa Dobruchowska miała 
usłyszeć, że to będzie kontynuacja 
poprzedniej kontroli, wobec cze-
go jest zdezorientowana. Ona i jej 
pracownicy są tym zaniepokoje-
ni, dlatego też napisali list otwarty, 
podobny do tego, jaki wcześniej 
wyszedł od pracowników przy-
chodni Fundacji „Swoboda”, zlo-
kalizowanej w tym samym budyn-
ku na Sosnowej, co ZOL Medical 
(w dawnym hotelu Mroga).

Słowo „kontrola” 
nie padło, ale...
– Nie będę odpowiadał za insty-

tucje, na które wpływu nie mam. 
Nie wiem, co to za kontrole, nie 
wiem, z czego wynikają ani w ża-
den sposób nie prosiłem o kontro-
le. Jakbym prosił o kontrolę, to bym 
napisał, że proszę o kontrolę, a po-
prosiłem o potwierdzenie spełnia-
nia wymogów bezpieczeństwa. (...) 
To, co Państwo sobie wymyślają – 
nie mam na to wpływu, sorry... – 
odpowiedział Grzegorz Janeczek.

Wspomniane pismo burmistrza 
do PINB, choć słowo kontrola
w nim nie pada, jest jednak odczy-
tywane przez Fundację „Swoboda” 
oraz dyrekcję i pracowników ZOL 

jako inspiracja do przeprowadzenia 
tejże. Inspiracja niepotrzebna jeże-
li, co podkreślał Mariusz Kokociń-
ski, kontrole miały i tak być zapo-
wiedziane odgórnie, co sugerował 
w oświadczeniu burmistrz. Między 
Grzegorzem Janeczkiem a Ewą 
Dobruchowską doszło do nieprzy-
jemnego nieporozumienia co do 
tego, co oboje mówili w rozmowie 
w październiku ubiegłego roku, na 
którą kilkakrotnie wcześniej się po-
woływano. Emocje musiał wyci-
szać Przemysław Milczarek.   

Andrzej Dębliński: 
nadzór budowlany 
musiał wszcząć 
kontrolę po takim 
piśmie burmistrza
Dalej w dyskusji na komi-

sji w obronie stanowiska Funda-
cji „Swoboda” i pracowników 
ZOL głos zabrali także pracow-
nik ZOL-u, a zarazem radna Rady 
Gminy Dmosin Agnieszka Wo-
łowiec-Olesińska, jak również 
Andrzej Dembiński (zbierający 
podpisy pod wnioskiem referen-
dalnym) oraz Jerzy Osiński. 

Andrzej Dembiński, bardzo ak-
tywny komentator newsów na fa-
cebookowym profi lu Fundacji 
„Swoboda” pytał, jak inaczej miał 
PINB odpowiedzieć na pismo 
burmistrza, jeśli nie wszczęciem 
kontroli: – Drona miał przysłać, 
by sfotografował czy sfi lmował, 
jak wygląda bezpieczeństwo? – 
ironizował. 

Grzegorz Janeczek powiedział, 
że odpowiedź mogła być wydana 
na podstawie dokumentacji, któ-
ra powinna znajdować się w sta-
rostwie. Skoro jednak burmistrz 
chciał mieć pewność co do obiek-
tu, to mógł, zdaniem Andrzeja 
Dembińskiego, przyjechać do Me-
dicala, gdzie dyrektorka, jak sama 
zapewniła na komisji, udostępniła-
by mu wszelkie dokumenty. 

Agnieszka Wołowiec-Olesiń-
ska z ZOL dodała, że zdaje sobie 
sprawę, iż żadna szanująca się in-
stytucja nie wyda opinii, nie ze-
brawszy uprzednio całego ze-
stawu informacji, więc kontrola 
PINB po piśmie burmistrza poszła 
– jej zdaniem – z automatu.  

str. 34Pracownicy ZOL Medical. Głos zabiera dyrektor Ewa Dobruchowska. 
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Chciałbym, żeby Pan 
im powiedział tak 
naprawdę – o co Panu 
chodzi, jeżeli chodzi 
o nasze fi rmy?

Mariusz Kokociński

ELŻBIETA WOLDAN
-ROMANOWICZ

ela.woldan@lowiczanin.info

Prezes kontra burmistrz. Wystąpienie Mariusza Kokocińskiego na posiedzeniu połączonych komisji 30 marca. 
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ARiMR | Agencja tłumaczy przyczyny opóźnień w dopłatach 

Jak wyjechać w pole, kiedy dopłat brak?
Rozpoczęła się wiosna, co w kalendarzu rolnika oznacza przystąpienie 
do prac siewnych. W tym roku jest to szczególnie kłopotliwe, gdyż wielu 
rolników nie otrzymało jeszcze płatności bezpośrednich za 2015 rok z Agencji 
Restrukturyzacji i Modernizacji Rolnictwa. Płatności te zwykle pozwalały
na zakup nawozów, środków ochrony roślin i paliwa do maszyn. Pieniędzy 
zaczyna brakować, a wielu rolników zmuszonych jest robić zakupy „na zeszyt”.

To właśnie opóźnienia w do-
płatach bezpośrednich stały się 
jednym z tematów wiodących 
spotkania wiceministra Rafała Ro-
manowskiego z rolnikami, które 
odbyło się 11 marca w sali biblio-
teki w Kocierzewie Płd., a które to 
spotkanie relacjonowaliśmy w 11. 
numerze NŁ. 

Polityk przyjechał w te stro-
ny na zaproszenie kilkuosobowej 
grupy inicjatywnej reprezentowa-
nej m.in. przez Waldemara Woj-
ciechowskiego z Wicia. Dołączy-
li do niego rolnicy z północnej 
części powiatu z gmin Kocierzew 
Południowy, Chąśno i Kiernozia. 
Grupa ta od kilku miesięcy kieru-
je pisma do ministerstwa rolnictwa
i kilkakrotnie odwiedziła już re-
sort, by z ministrem Krzysztofem 
Jurgielem i wiceministrem Rafa-
łem Romanowskim rozmawiać
o problemach, z jakimi boryka się 
polska wieś. 

Na marcowym spotkaniu w Ko-
cierzewie, wiceminister Rafał Ro-
manowski tłumaczył, że obecne 
problemy z płynnością wypłat dla 
rolników są wynikiem zaniechań 
poprzedniego kierownictwa Agen-
cji Restrukturyzacji i Moderniza-
cji Rolnictwa, które to zaniechania 
doprowadziły do około czteromie-
sięcznego opóźnienia w budowie 
systemu informatycznego, za po-
mocą którego realizowane są do-
płaty. Wiceminister zapewnił, że 
jego resort zamierza dopilnować, 
by wszystkie dopłaty trafi ły do 
rolników w ustawowym terminie, 
który upływa w czerwcu. 

Tłumaczenie takie nie do końca 
zadowoliło rolników. Jeden z nich, 
Bogdan Pawlina, hodowca bydła 
z Kocierzewa Północnego, zabrał 
wówczas głos, który cytowaliśmy 
już na łamach NŁ: – Nie wycho-
dzi się w pole w czerwcu, tylko
w marcu. Skoro wjechaliście do 
Sejmu na drabiniastym wozie, 

dzięki głosom ze wsi, to niech my 
też coś z tego mamy. 

Temat płatności bezpośrednich 
pojawił się też podczas marcowej 
sesji Rady Gminy. Jeden z rolni-
ków oburzył się wówczas na fakt, 
iż płatności nie dość, że są spóź-
nione, to w dodatku są niższe, jed-
ni dostają je w całości, inni w za-
liczkach, a jeszcze inni wciąż na 
nie czekają. 

W następstwie tych burzliwych 
dyskusji NŁ postanowił wrócić 
do tematu dopłat bezpośrednich
i zwrócić się do agencji o wyja-
śnienie przyczyn braku płynności 
w ich wypłacaniu. Wcześniej roz-
mawialiśmy z rolnikami. 

Rolnicy niezadowoleni: 
jedni dostali, inni nie 
Waldemar Wojciechowski za-

znacza, że rokrocznie płatności 
za dany rok, o które wnioskowa-
no w marcu, spływały do rolni-
ków w listopadzie lub grudniu,
a już najpóźniej w styczniu. Ko-
lejne miesiące, jak przełom marca
i kwietnia, w kalendarzu rolni-
czym przeznaczone są na prace 
siewne. Pieniądze z dopłat obsza-
rowych rolnicy inwestowali w na-
wozy, środki ochrony roślin i pali-
wo. – Teraz, kiedy nie ma dopłat, 
prace opóźniają się – mówi nam 
Stanisław Stańczyk, hodowca trzo-
dy chlewnej z Osieka. 

Temat dopłat budzi wśród rol-
ników wiele kontrowersji. Nie ro-
zumieją oni bowiem, czemu jedni 
rolnicy dopłaty otrzymali, a inni 
wciąż czekają. Niektórzy z nich
z przykrością przyznają, że muszą 
zaciągać zadłużenia lub brać na-
wozy na tzw. „zeszyt”. 

– Dla nas jest to duży problem, 
szczególnie przy tak niskiej opła-
calności, gdy każdy grosz się liczy. 
Tym bardziej, że zimą powstały 
duże straty i trzeba robić przesiewy 
– wyjaśnia nam Marek Dałek, ho-
dowca trzody chlewnej z Osieka. 

– Do tej pory nigdy nie było 
problemów: składaliśmy wnioski 
i w grudniu lub styczniu mieliśmy 
dopłaty – podkreśla Waldemar 
Wojciechowski. 

Rolnicy nie kryją oburzenia
w stosunku do poprzednich partii 
rządzących. Jednym głosem mó-
wią o tym, że w momencie, kiedy 
podpisywany był traktat akcesyjny, 
obiecywano im „złote góry”, a do-
płaty miały się zrównać z tymi wy-
płacanymi w Niemczech i Fran-
cji. Ich zdaniem poprzedni rząd 
(przyp. red. PO-PSL) zaniedbał 
prowadzenie polityki rolnej, a do-
płaty bezpośrednie, które były je-
dyną formą pomocy dla rolników, 
nie dość, że nie wzrosły to jeszcze 
zmalały. Jeden z moich rozmów-
ców, który dopłaty za 2015 rok 
dostał w styczniu, twierdzi, że są 
one niższe w porównaniu z rokiem 
ubiegłym o jakieś 3-4 tys. zł. 

Tak może w konkretnym przy-
padku być, jednak przypomina-
my, że dopłaty zależą od rodzaju 
upraw i od kursu euro – te czynni-
ki mogą się zmieniać. 

Część rolników, z którymi roz-
mawiałam, podkreśliła, że mimo 
iż ich problemy nie zniknęły, to wi-
dzą w nowym rządzie sojusznika, 
który chce z nimi rozmawiać i szu-
ka rozwiązań. Jako przykład poda-
li kredyty dla rolników, w przypad-
ku których całość oprocentowania 
płaci za kredytobiorców ARiMR. 

Wszystkie skargi, jakie zebra-
liśmy od rolników, przekazaliśmy 
do siedziby głównej ARiMR. Po-
niżej publikujemy odpowiedź, 
jaką uzyskaliśmy. 

Agencja odpowiada 
„W roku 2015 wnioski o przy-

znanie płatności bezpośrednich 

złożyło 1,355 tysięcy rolników,
a koperta fi nansowa przeznaczo-
na na ich realizację wynosi 14,49 
mld zł. W ramach płatności bez-
pośrednich rolnicy mogli ubiegać 
się o 17 rodzajów płatności (tu na-
stępuje wyliczenie – przyp. red.). 
W celu obsługi wniosków o przy-
znanie płatności ARiMR musia-
ła przygotować system informa-
tyczny obsługujący ww. płatności 
bezpośrednie. Nowy system mu-
siał zostać dostosowany w zakresie 
obsługi zupełnie nowych schema-
tów pomocowych funkcjonują-
cych od 2015 r. Z tego też względu 
nie było możliwości obsługi wnio-
sków z kampanii 2015 w systemie 
informatycznym, który dotychczas 
funkcjonował w agencji.

Poprzednie kierownictwo 
Agencji Restrukturyzacji i Moder-
nizacji Rolnictwa doprowadziło
do około 4-miesięcznych opóź-
nień w budowie systemu informa-
tycznego, za pomocą którego re-
alizowane są dopłaty. Gdyby nie 
to opóźnienie, większość pienię-
dzy należnych rolnikom mogłaby 
zostać wypłacona już w grudniu
i styczniu, tak jak miało to miejsce 
w poprzednich latach. Ówczesne 
kierownictwo miało pełną świa-
domość, że system informatyczny 
nie powstanie na czas, a opóźnie-
nia są znaczące. Dowodem tego 
jest podpisanie pierwszego anek-
su do umowy z fi rmą Asseco (wy-

konawcą systemu), zgodnie z któ-
rym system osiągnąłby gotowość 
dopiero 22 lutego 2016 r. Jed-
nak uruchomione w okresie paź-
dziernik– listopad 2015 r. zaliczki
na poczet jednolitej płatności ob-
szarowej, płatności dodatkowej, 
płatności do roślin wysokobiał-
kowych oraz płatności do owo-
ców miękkich tworzyły pozory,
iż agencja jest przygotowana
do płatności obszarowych.   

Obecne kierownictwo ARiMR 
nie mogło zaakceptować postano-
wień aneksu do umowy z wyko-
nawcą systemu informatycznego. 
Gdyby miały być realizowane, to 
ani w styczniu, ani w lutym 2016 
roku rolnicy nie otrzymaliby żad-
nych płatności. W takiej sytuacji, 
nowe kierownictwo podjęło bły-
skawicznie działania naprawcze
i z wykonawcą systemu podpisa-
ło dwa nowe aneksy, gwarantują-
ce wypłatę rolnikom co najmniej
3,1 mld zł w styczniu, a potem na-
stępnych 2 mld zł. Opracowany 
został nowy, realny harmonogram 
wypłat dopłat bezpośrednich. Za-
bezpieczone zostały także środki 
fi nansowe na ich realizację.

Dzięki podjętym działaniom 
naprawczym wypłaty rozpoczę-
ły się terminowo i są realizowa-
ne zgodnie z nowym harmono-
gramem. Do 24 marca br. agencja 
wypłaciła łącznie 8,65 mld złotych 
(wraz z zaliczkami). Całkowita 

koperta fi nansowa przeznaczona
na realizację tych dopłat wynosi 
14,49 mld złotych. 

Trwa również wypłata dopłat 
ONW i płatności rolnośrodowi-
skowych. Agencja przekazała do-
tychczas na konta bankowe ok. 
585 tys. rolników 879,6 mln zło-
tych w ramach ONW i ponad
163 mln złotych dla ok. 25 tys. rol-
ników – w ramach płatności rolno-
środowiskowych.

Zgodnie z przepisami prawa 
wspólnotowego realizacja płatno-
ści powinna zakończyć się z dniem 
30 czerwca 2016 r. Na marginesie 
należy dodać, że tempo realiza-
cji dopłat w Polsce nie odbiega
od tempa realizacji tych płatności 
w innych państwach członkow-
skich. 

(...) Ponadto, agencja uprzej-
mie informuje, że rolnicy, którzy 
wciąż oczekują na płatności mogą 
starać się o przyznanie nieopro-
centowanego kredytu bankowego 
na sfi nansowanie kosztów prowa-
dzenia produkcji rolnej. Kredyty 
te obsługiwane są przez Departa-
ment Wsparcia Krajowego, a in-
formacje na ten temat zamieszczo-
ne zostały na stronie internetowej 
ARiMR. Podpisano: Biuro Praso-
we ARiMR”.

Warto dodać, że od 15 mar-
ca można już składać wnioski
o przyznanie płatności obszaro-
wych za 2016 rok. n

AGNIESZKA
ANTOSIEWICZ

agnieszka.antosiewicz@lowiczanin.info

– Dla nas jest to duży 
problem, szczególnie 
przy tak niskiej 
opłacalności, gdy 
każdy grosz się liczy.

Marek Dałek 
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Aktualności
Zagrali 
dla Egiego
w Art Piwnicy. str. 23

REKLAMA

Domaniewice | Echa ostatniej sesji

Miał być wóz, 
będą inne inwestycje

150 tys. zł, pierwotnie mające 
stanowić wkład własny gm. Do-
maniewice na zakup średniego sa-
mochodu ratowniczo-gaśniczego 
dla straży, trafi ą głównie na inwe-
stycje w infrastrukturę drogową.

Gmina Domaniewice wniosko-
wała o 150 tys. zł dotacji na zakup 
wozu w ramach Regionalnego 
Programu Operacyjnego Woje-
wództwa Łódzkiego. Wniosek ten 
nie znalazł się na liście rankingo-
wej, więc zabezpieczony na ten cel 
wkład własny (150 tys. zł) można 
było rozdysponować na inne cele.

Władze gminy zaproponowa-
ły radnym, by 10 tys. zł przezna-
czyć na cyfryzację dokumentów 
planistycznych gminy. 120 tys. zł 
będzie wydane na inwestycje dro-
gowe: 60 tys. zł na przebudowę 
drogi w Strzebieszewie Zagórzu 
i po 30 tys. zł na przebudowę drogi 
Skaratki – Skaratki pod Rogóźno 
i ul. Akacjowej w Domaniewi-
cach. Za pozostałe 20 tys. zł zosta-
nie dokończony remont strażnicy 
OSP w Reczycach. Radni jedno-
głośnie przyjęli zaproponowane 
zmiany w budżecie.  kl

Bolimów | Wielkogabarytowe zostawisz przy oczyszczalni 

Powstał punkt selektywnej zbiórki odpadów
Stały punkt odbioru zużytego sprzętu elektrycznego 
i elektronicznego, odpadów wielkogabarytowych, opon od 
samochodów osobowych, odpadów poremontowych oraz 
odpadów biodegradowalnych (liście, skoszona trawa itp.) 
powstał przy gminnej oczyszczalni ścieków w Bolimowie.

– Punkt już działa, a śmieci naj-
lepiej przywozić w godzinach, 
kiedy na oczyszczalni ścieków jest 
nasz pracownik, czyli od 7.30 do 
15.30 – powiedział nam kierow-
nik gminnej ekipy komunalnej 
Zbigniew Skroński. Po tych go-
dzinach teren przy oczyszczalni, 
na którym będą składowane od-
pady, nie jest zamykany i również 

można je przywozić. Kierownik 
Skroński apeluje jednak o rozsą-
dek osób, które będą tam pozo-
stawiały odpady. – Nie zamyka-
my tego miejsca dlatego, żeby nie 
utrudniać mieszkańcom oddawa-
nia odpadów i żeby nie mieć śmie-
ci wysypanych przed bramą, ale li-
czymy też na to, że nie powstanie 
tam niepotrzebny bałagan – mówi. 

Jakiego rodzaju śmieci można 
dowozić na oczyszczalnię? Jest to 
wszelakiego rodzaju sprzęt AGD: 
lodówki, zamrażarki, pralki, ku-
chenki, żelazka, odkurzacze, lo-
kówki itp., sprzęt RTV: telewi-
zory, radia, magnetowidy itp., 
sprzęt komputerowy: komputery, 
monitory, drukarki, skanery itp., 
odpady wielkogabarytowe: me-
ble, dywany, wykładziny itp. Jest 
też wydzielone miejsce na opo-
ny od samochodów osobowych, 
motocykli i rowerów. Nie należy 
natomiast przywozić opon od sa-
mochodów ciężarowych, ciągni-
ków i maszyn rolniczych.  mak 

Łowicz
Zbiórka do puszki 
na konfesjonał

W bazylice katedralnej w Ło-
wiczu przy ołtarzu św. Józefa zo-
stała wystawiona puszka, do której 
można składać ofi ary przeznaczo-
ne na zakup nowego, zamykanego 
konfesjonału. Prosili o niego nie-
którzy parafi anie.

Nowy konfesjonał ma być za-
mykany, aby ułatwić spowiedź 
osobom niedosłyszącym. Koszt 
zakupu takiego konfesjonału to ok. 
13.000 zł. 2.000 zł już udało się po-
zyskać od jednego z wiernych. 

Inicjatywa związana jest z trwa-
jącym w Kościele Rokiem Miło-
sierdzia i bullą papieża Franciszka 
ustanawiającą ten rok, w której oj-
ciec święty nawołuje do korzysta-
nia z sakramentu pokuty.  tm

Sanniki 
Mammobus 
stanie za urzędem

Dzisiaj, tj. w czwartek, 7 kwiet-
nia, kobiety w wieku od 50 do 69 
lat z gminy Sanniki będą mogły 
bezpłatnie poddać się badaniom 
mammografi cznym w technologii 
cyfrowej. By móc się przebadać, 
należy mieć ze sobą dowód oso-
bisty. Mammobus fi rmy Medica 
zaparkuje na placu za Urzędem 
Gminy przy ulicy Warszawskiej 
w Sannikach. O szczegóły moż-
na pytać pod numerami telefonów 
42 / 254-64-10 oraz 517-54-40-04. 

Należy zwrócić uwagę, że bez-
płatnemu badaniu mammogra-
fi cznemu, na które nie jest po-
trzebne żadne skierowanie od 
lekarza, mogą poddawać się ko-
biety, które w ciągu ostatnich 24 
miesięcy nie wykonywały takiego 
bezpłatnego badania.  mak

Gmina Zduny | Odnawialna energia – można zaoszczędzić, ale nie od razu

Urząd gminy jeszcze przyjmuje 
wnioski w sprawie solarów 
Około 70 wniosków złożyli już mieszkańcy gminy 
Zduny do Urzędu Gminy w sprawie kolektorów 
słonecznych oraz paneli fotowoltaicznych. 

Instalacje będą montowane na 
ich nieruchomościach (budyn-
kach lub gruntach), jeśli uda się 
gminie pozyskać dotację z Re-
gionalnego Programu Operacyj-
nego. Termin składania wnio-
sków, który upłynąć miał 31 
marca, został przedłużony do 30 
kwietnia. 

O działaniach gminy w tym 
zakresie pisaliśmy przed 3 ty-
godniami. Wtedy to w Zdu-

nach zorganizowane było 
spotkanie z Przemysławem 
Bajorem oraz Szymonem Py-
cem z Bajor Consulting z Ło-
dzi, którzy mówili o zasadach 
działania zarówno kolektorów 
słonecznych, które podgrzewa-
ją wodę bytową, jak i paneli fo-
towoltaicznych, które wytwa-
rzają prąd, o kosztach instalacji 
oraz o wysokości dotacji, jaką 
można na ten cel uzyskać. 

Przypomnijmy, że koszt insta-
lacji solarnej dla jednej rodziny 
kosztować może około 20 tys. 
zł, po odjęciu dotacji, ale doda-
niu podatku VAT, wnioskodaw-
ca musi się liczyć z wydatkiem 
rzędu 6.600 zł, który powinien 
mu się zwrócić po 6-7 latach.

Jeśli chodzi o fotowoltaikę, to 
koszt instalacji o mocy 1 kW to 
około 8 tys. zł, przy czym pre-
legenci zaznaczali, iż przecięt-
ny dom jednorodzinny zużywa 
rocznie około 2500 kWh prądu, 
więc wystarczająca moc paneli 
to 2 kW. Realny wydatek na ich 
montaż to prawie 6 tys. zł, a po-

winien się on zwrócić po 6-7 la-
tach. 

Konsultanci podkreślali, że są 
to ceny orientacyjne, ponieważ 
ostateczne znane będą po roz-
strzygnięciu przetargu na wyko-
nanie tych instalacji. Starali się po-
dać je w wysokości maksymalnej, 
aby mieszkańcy przy realizacji in-
westycji byli raczej zaskoczeni po-
zytywnie niż negatywnie.

Jak się dowiedzieliśmy 
w Urzędzie Gminy, mieszkańcy 
składają wnioski zarówno na je-
den rodzaj baterii, jak i na dwa. 
Podstawowym problemem wielu 
zainteresowanych jest jednak to, 

że na wielu budynkach wciąż da-
chy mają pokrycie z eternitu, a na 
nim nie można montować kolek-
torów i paneli. 

Po zakończeniu przyjmowa-
nia wniosków gmina planuje zle-
cić przygotowanie wniosku do 
RPO fi rmie Bajor Consulting, 
ponieważ ma doświadczenie 
w tej materii. Na razie Urząd 
Marszałkowski w Łodzi nie ogło-
sił terminu przyjmowania wnio-
sków dotyczących odnawialnych 
źródeł energii, ale to prawdopo-
dobnie nastąpi w III-IV kwarta-
le tego roku, a rozstrzygnięcie 
– w 2017 roku.  mwk 
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Łowicz, Łódź | Konkurs „Fascynująca fizyka”

Spadające kule przyniosły zwycięstwo
Szymon Kuś z Pijarskiego 

Gimnazjum w Łowiczu znów 
udowodnił, że wśród rówieśników 
z województwa łódzkiego wy-
różnia się znajomością fizyki. Po 
zwycięstwie w teoretycznej części 
konkursu „Fascynująca Fizyka” 
utrzymał pierwsze miejsce po eta-
pie doświadczalnym, zorganizo-
wanym 1 kwietnia.

Konkurs był organizowany 
przez Stowarzyszenie Nauczycie-
li Fizyki Ziemi Łódzkiej, Kurato-
rium Oświaty w Łodzi i Politech-
nikę Łódzką oraz kilka czołowych 
łódzkich liceów. Poziom był  
w tym roku bardzo wysoki, aż 14 
uczestników zdobyło tytuł laure-
atów, ale tylko dwóch przekroczy-
ło granicę 90 punktów. Drugim, 

obok Szymona Kusia, był Adrian 
Stańdo z Publicznego Gimnazjum 
nr 13 w Łodzi – obaj osiągnęli wy-
nik po 92 punkty. W całej finało-
wej 18 zdecydowaną większość 
stanowili podopieczni czołowych 
łódzkich gimnazjów.

Finał polegał na zaprezento-
waniu wyników wybranego do-
świadczenia. Tym, co dało zwy-
cięstwo Szymonowi, były badania 
nad powstawaniem kraterów. – 
Wybrałem doświadczenie bar-
dzo pracochłonne, jeśli chodzi  
o czas, na pewno wymagało go 
to dużo więcej niż przygotowa-
nie się do etapu teoretycznego,  
a w przeprowadzanie doświadcze-
nia zaangażowałem całą rodzinę 
– mówił Szymon Kuś. – Polegało 

to na tym, że 5 kul różnej wielko-
ści (4 metalowe, 1 szklana) zrzu-
caliśmy na różne typy powierzch-
ni: piasek, mąkę, sól, cukier, gips. 
Robiliśmy to z różnych wysoko-
ści, nawet z balkonu. Wyniki opra-
cowywałem w formie wykresów, 
sprawdzających zależności po-
szczególnych parametrów.

Pierwsza trójka laureatów kon-
kursu będzie mogła z pominię-
ciem procesu rekrutacji rozpocząć 
naukę w Liceum Ogólnokształcą-
cym Politechniki Łódzkiej. Szy-
mon Kuś zapewnia jednak, że z tej 
opcji nie skorzysta, chce bowiem 
kontynuować naukę w szkołach 
pijarskich, także w liceum. Cze-
ka jedynie na obiecane nagrody 
rzeczowe, które mają być wręczo-

ne wkrótce. Jak sam mówił, war-
to było wziąć udział w konkursie 
także z jeszcze jednego względu 
– mógł zapoznać się z wynikami 
doświadczeń wymyślonymi przez 
jego rówieśników.

– Brałem w tym konkursie 
udział już rok temu, teraz jednak 
już na pierwszy rzut oka widać 
było, że poziom był wyższy – mó-
wił. 

– Najbardziej zapamiętałem 
dwa doświadczenia moich rywali. 
Jedno z obrazem hologramowym, 
może nie jakoś bardzo skompli-
kowane, za to niezwykle wido-
wiskowe, drugie ze strzelaniem 
z wiatrówki do krochmalu, który 
posłużył za przykład cieczy new-
tonowskiej. Za przygotowanie 

Szymona do konkursu odpowia-
dała jego nauczycielka fizyki Jo-
lanta Kosiorek.   tm 

Łowicz | Drzwi otwarte w II LO

Kopernik zaprasza gimnazjalistów
31 marca był dniem 
drzwi otwartych  
w II LO im. Mikołaja 
Kopernika w Łowiczu. 
Po godzinie 17.30 
w szkole powitano 
uczniów trzecich klas 
gimnazjów, niektórych 
wraz z rodzicami. 

W syntetycznej, zwartej for-
mie mogli oni obejrzeć szkołę i to, 
co w niej się dzieje w czasie roku 
szkolnego.

Szkołę prezentowali głównie 
sami uczniowie. Jak to bywa w po-
pularnym „Medyku”, ich fantazja 
w tym zakresie była nieskrępowa-
na. Jednym z elementów prezenta-
cji było przedstawienie „Kopernik 
wczoraj i dziś”, przypominające 
kilka szczegółów z biografii pa-
trona szkoły, a zarazem z jego al-

ternatywnego życia we współcze-
snych czasach. Jak to już w II LO 
bywa, dużo było materiałów mul-
timedialnych i nagrywanych przez 
uczniów filmów. Do wybrania tej 
szkoły, za pośrednictwem nagra-
nia, jedna z absolwentek przeko-

nywała nawet... z Meksyku, gdzie 
obecnie mieszka. Uczniowie po-
szczególnych klas prezentowali 
też inne swoje talenty. 

O pracy szkoły, najważniej-
szych w niej wydarzeniach i jej 
partnerach mówiła dyrektor Do-

rota Urbańska, natomiast wice-
dyrektor Jadwiga Sokół zapre-
zentowała ofertę edukacyjną. 
Przypomnijmy, że we wrześniu 
zostaną utworzone w II LO trzy 
klasy: humanistyczna (integra-
cyjna), biologiczno-chemiczna 

i o profilu „bezpieczeństwo we-
wnętrzne (tzw. „obronna”).

Po prezentacjach w sali gim-
nastycznej goście mogli zwiedzić 
budynek szkoły. Warto dodać, że 
jest to jedyny w Łowiczu obiekt 
szkoły ponadgimnazjalnej wypo-

sażony w windę dla osób niepeł-
nosprawnych. 

Gimnazjalistom przypadła do 
gustu panująca w II LO atmos-
fera i możliwość realizowania  
w niej swoich zainteresowań. Ofer-
tę tej szkoły ceniły sobie na przy-
kład trzecioklasistki z Gimnazjum 
im. Janusza Korczaka w Popowie,  
z którymi rozmawialiśmy w cza-
sie Dnia Otwartego.

– Jestem już praktycznie zde-
cydowana na tę szkołę, konkretnie 
na profil biologiczno-chemiczny – 
mówiła Natalia Kwestarz. – Ofer-
ta tej klasy jest zgodna z moimi 
zainteresowaniami i oczekiwa-
niami. – Wybierając szkołę, kie-
rujemy się przede wszystkim tym, 
jakie są profile, na ile zgodne z na-
szymi zainteresowaniami – mó-
wiła z kolei jej koleżanka Edyta 
Kaźmierczak. – Poza tym widać, 
że dobra jest tu atmosfera, bardzo 
fajne było przedstawienie.

– Myślę, że to dobra szkoła, 
która przygotuje do matury – do-
daje Martyna Miterka. – Nie zde-
cydowałam jeszcze, czy to jest ta 
szkoła, którą na 100% wybiorę, na 
pewno będzie jedną z tych, do któ-
rych złożę dokumenty.  tm

Szkoły Pijarskie
Niedziela dniem 
otwartych drzwi

W Pijarskich Szkołach Królo-
wej Pokoju w Łowiczu tradycją 
wyróżniającą je od innych szkół 
jest organizowanie Dnia Otwarte-
go w niedzielę. W tym roku na taki 
dzień wybrano 10 kwietnia.

Dzień Otwarty trwać będzie od 
godziny 10.30 do 14. W programie 
znalazły się m.in.: prezentacja hi-
storii i osiągnięć szkoły, kół przed-
miotowych, zajęć pozalekcyjnych, 
pokazy sportowe, prezentacja 
szkolnego drona, a także liczne za-
jęcia i pokazy. Od września mają 
tu ruszyć: jedna klasa szkoły pod-
stawowej, dwie gimnazjum i trzy 
liceum ogólnokształcącego (hu-
manistyczna, politechniczno-eko-
nomiczna i biologiczno-chemicz-
na).  tm

Czy to teoria czy to 
doświadczenia, na Szymona 
Kusia nie ma mocnych wśród 
gimnazjalistów z najlepszych 
łódzkich szkół!

Do wyboru II LO przekonują gimnazjalistów uczniowie klasy I c: 
Sebastian Fijołek, Kamil Lenarczyk i Bartosz Dubiel.

Gości witali uczniowie. Od lewejj: Patryk Mróz (kalsa Ie), Weronika 
Wojcieszek, Paulina Czubak i Angelika Wielec (wszystkie z IIb).
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Szkoły podstawowe | Ostatni sprawdzian w klasach VI. Czy jego likwidacja to dobry pomysł?

Mniej stresu, ale też mniej danych 
dla nauczycieli i rodziców
Uczniowie obecnych VI klas pisali we wtorek, 5 kwietnia, po raz ostatni, sprawdzian szóstoklasisty.
Od kolejnego roku szkolnego ministerstwo odstępuje od przeprowadzania sprawdzianów. Czy to dobrze 
czy źle – pytaliśmy dyrektorów łowickich podstawówek oraz zespołów szkół. Zdania są podzielone. 

Dzieci uczyły się przed 
sprawdzianem 
Dyrektor Szkoły Podstawowej 

nr 1 Teresa Sokalska-Lebioda 
uważa, że źle, ponieważ spraw-
dzian motywował uczniów do na-
uki, a jego wyniki były mierzal-
ne, porównywalne. Jej zdaniem 
trudno wyobrazić sobie, aby
w miejsce sprawdzianu nie było 
żadnej systemowej oceny, któ-
ra dawałaby informację, z jakimi 
umiejętnościami uczniowie koń-
czą pierwszy etap swojej nauki.  

Czy sprawdzian był dużym 
stresem dla uczniów? – pytali-
śmy dyrektorkę. – Był stresujący 
jak każdy sprawdzian, klasówka, 
ale ten stres mobilizował. Jak za-
uważa nasza rozmówczyni, wy-
nik sprawdzianu nie decydował
o dalszych losach dziecka, bar-
dziej był informacją dla nauczy-
cieli o tym, nad czym trzeba wię-
cej pracować. 

Nie bardzo szczęśliwy – zda-
niem Teresy Sokalskiej Lebio-
dy, ale też większości dyrektorów, 
których wypowiedzi zamiesz-
czamy poniżej, był publikowany
na naszych łamach „ranking” szkół 
– gdzie zestawiane były średnie 
wyniki uzyskiwane przez każdą 
szkołę. – Myślę, że porównywa-
nie szkół nie było sprawiedliwe
i niewiele dawało, ponieważ każda 
ma swoja specyfi kę, dzieci z róż-
nych środowisk. Nie można tego 
tak prosto porównać – uważa dy-
rektor SP 1.

Więcej było stresu
niż korzyści
Dyrektor SP 2 Teresa Domiń-

czak przyznaje z kolei, że ze spraw-
dzianem klasy VI pożegna się bez 
żalu. Jej zdaniem w jego miejsce 
można byłoby wprowadzić jedno-
lity sprawdzian wewnętrzny, który 
spełniałby rolę dotychczasowych 
sprawdzianów. Taką formę można 
byłoby zaplanować w normalnym 
toku nauki na bazie np. materia-
łów z OKE lub testów standaryzo-
wanych – które można byłoby so-
bie wybrać. Organizacyjnie byłoby 

to prostsze. – Po wielu latach do-
świadczenia widać, że sprawdzian 
jest dużym stresem dla dzieci, ro-
dziców, organizatorów – ponieważ 
jego procedura jest bardzo rygory-
styczna. Zdaniem dyrektorki wie-
dza, jaką dostarcza sprawdzian, nie 
jest warta tej całej oprawy.    

Teresa Domińczak zwraca uwa-
gę, że w minionym roku szkolnym 
wprowadzono sprawdzian skła-
dający się z dwóch części: pierw-
sza trwa 80 minut, druga – 45 min.
To dla dziecka wielki wysiłek fi -
zyczny i psychiczny. 

Na aspekt organizacyjny 
sprawdzianu zwraca uwagę tak-
że Agnieszka Rutkowska, wice-
dyrektor Zespołu Szkół przy ul. 
Grunwaldzkiej, w skład którego 
wchodzi SP 3. Jak mówi – to duże 
przedsięwzięcie: zorganizowanie 
w murach jednej szkoły spraw-
dzianu dla klas VI, a potem egza-
minu gimnazjalnego. Jej zdaniem 
sprawdzian na zakończenie szko-
ły podstawowej w takim mieście 
jak Łowicz nie ma większego zna-
czenia, ponieważ większość dzie-
ci kontynuuje naukę w gimnazjum 
w obwodzie. Inne znaczenie wy-

niki sprawdzianu mają w dużych 
miastach, gdzie dzieci starają się
o przyjęcie do dobrych gimnazjów, 
ponieważ tam brany jest pod uwa-
gę wynik z tego testu.  

Agnieszka Rutkowska nie jest 
przeciwko sprawdzianom. Uważa, 
że mogłyby odbywać się w formie 
wewnętrznej, ponieważ szkoła i tak 
takie formy praktykuje. Są one na-
wet bardziej miarodajne niż spraw-
dzian wewnętrzny, na którym nie-
które pytania były czasem bardzo 
zaskakujące.  

Jak nie sprawdzian 
– to co?
Maria Wojtylak, dyrektor Ze-

społu Szkół z Oddziałami Integra-
cyjnymi, w skład którego wcho-
dzi SP 7, zastanawia się, jak będzie 
wyglądać praca szkoły, w której nie 
będzie sprawdzianu. Funkcjonował 
już tak długo i przyjął się, ponie-
waż był pierwszym elementem ze-
wnętrznej oceny, wykorzystywanej 
np. do obliczania wskaźnika EWD 
(Edukacyjna Wartość Dodana).
Jej zdaniem sprawdzian powinien 
zostać zastąpiony jakąś inną for-
mą np. badaniem dla szkół, które 

kiedyś było obowiązkowe. Dyrek-
tor przyznaje, że przy sprawdzia-
nie było dużo pracy organiza-
cyjnej, zwłaszcza, że dla dzieci 
integracyjnych trzeba było powołać
zespoły nadzorujące. Biurokracja 
rozrastała się z roku na rok, nowo-
ścią było np. sporządzenie dodatko-
wego wykazu uczniów piszących 
sprawdzian, z numerami stolików, 
przy których siedzieli. 

Jednak nauczyciele wdrożyli 
cały system i wszystko przebiega-
ło bez problemów. A dzieci radzi-
ły sobie dobrze, zresztą sprawdzian 
dla nich nie był nowością, bo po raz 
pierwszy pisali coś podobnego –
w formie wewnętrznej – pod ko-
niec klasy III. 

Maria Wojtylak uważa, że po-
mimo dużego wysiłku organiza-
cyjnego warto było mieć możli-
wość odniesienia swojej szkoły
do innych, ponieważ podstawa pro-
gramowa jest wprawdzie jedna,
ale podręczniki, a więc sposób jej 
realizacji – różny. 

To było dobre narzędzie
Dyrektor pijarskiej SP Prze-

mysław Jabłoński o sensie istnie-
nia sprawdzianu wypowiedział 
się w pozytywnym tonie. Uwa-
ża, że dostarcza on szkole i na-
uczycielom informację zwrotną 
o pracy uczniów. – Oczywiście,

że ze sprawdzianem związany jest 
stres, ale on obejmował wszystkich 
– uczniów, nauczycieli i rodziców 
– nad opanowaniem go, łagodze-
niem, można popracować. Jednak 
wynik sprawdzianu powinniśmy 
odnieść nie tylko do poszczegól-
nej szkoły, ale do całego państwa 
– które dostaje informację o tym, 
jak uczniowie zdobywają badane 
umiejętności. Zdaniem dyrektora, 
wyniki sprawdzianu były obiek-
tywne, ponieważ wszyscy go pisa-
li. I dlatego uważa, że zamiast go 
likwidować, lepiej byłoby popra-
cować nad jego formą, np. zamiast 
pytań zamkniętych, w których 
przypadkowo można udzielić do-
brej odpowiedzi, można dać więcej 
otwartych, krótkich i ciekawszych, 
wymagających wiedzy. 

Na koniec rozmowy Przemy-
sław Jabłoński zadaje pytanie o to: 
po co sprawdzian powstał? Po to, 
aby było jednym narzędziem „coś” 
zmierzyć. Wyniki były dla szko-
ły naprawdę bardzo cenne i wiele
o tym rozmawiano, np. gdzie są 
braki i jak pracować, aby ich nie 
było. Teraz szkoła będzie tego in-
strumentu pozbawiona. n

MIRKA WOLSKA
-KOBIERECKA

mirka.wolska@lowiczanin.info

Wynik sprawdzianu 
powinniśmy odnieść do 
całego państwa, które 
dostaje informację o tym, 
jak uczniowie zdobywają 
badane umiejętności. 

Dyrektor Pijarskiej Szkoły 
Królowej Pokoju w Łowiczu 

Przemysław Jabłoński  
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Gmina Kocierzew Płd. | Polska Cyfrowa Równych Szans – po zakończonym szkoleniu

Na naukę nigdy nie jest za późno
Do takiego wniosku doszli uczestnicy zajęć, w ramach programu edukacji cyfrowej dla osób 50 +, prowadzonych  
przez animatora ruchu Latarnicy Polski Cyfrowej, bliżej znanego z pełnionej funkcji radnego miejskiego w Łowiczu,  
Pawła Piętę. W spotkaniach zorganizowanych w lutym i marcu w sali biblioteki w Kocierzewie Płd. sumiennie  
uczestniczyło około 10 osób. W miniony czwartek, 31 marca, odbyło się podsumowanie programu i wręczenie dyplomów. 

Na ostatnich zajęciach kursan-
ci poznawali zalety pakietu Open 
Office: tworzyli dokument teksto-
wy i analizowali przydatność ar-
kusza Excel. Jednym z ćwiczeń, 
jakie wykonywali, było wspólne 
zredagowanie zaproszenia. 

Postępom kursantów bacznie 
przyglądała się dyrektor Gmin-
nej Bibliotek Publicznej Hanna 
Samek, która opowiedziała nam, 
że przeprowadzony kurs kompu-
terowy traktowali oni bardzo po-
ważnie, nierzadko zadając wie-
le dodatkowych pytań i zostając 
dłużej, by utrwalić sobie prezen-

towane przez prowadzącego ćwi-
czenia. Przyznała, że początko-
wo w kursie uczestniczyło około 
13 osób, ale z czasem utworzyła 
się grupa 10 sumiennych uczest-
ników, zarówno kobiet i męż-
czyzn.

Podczas ostatniego spotkania 
kursantów z terenu gminy Ko-
cierzew Południowy odwiedziła 
wójt Agnieszka Wojda. Zdradzi-
ła, że podczas zajęć, na których 
uczestnicy programu uczyli się 
rozsyłać maile, dostała od każ-
dego z nich, na swoją skrzynkę 
pocztową, zaproszenia na spotka-

nie podsumowujące. Odwiedziny 
pani wójt stały się okazją do za-
prezentowania gminnej strony in-
ternetowej. Wyjaśniła, w których 
zakładkach poszukiwać okre-
ślonych informacji oraz jak po-
brać elektroniczne wnioski, któ-
re petenci mogą później składać 
w gminie. Jednym z takich do-
stępnych na stronie wniosków 
jest ten związany z przyznaniem 
świadczenia 500 +. 

Również pisząca te słowa re-
porterka „Nowego Łowiczanina” 
została poproszona o zaprezen-
towanie portalu internetowego 

Lowiczanin.info. Dla kursantów 
najciekawsze okazały się filmi-
ki zamieszczone na stronie oraz 
internetowy kalendarz imprez. 
Z ciekawością przyjęli informację, 
że najczęściej czytanymi na stro-
nie pozycjami są te z rubryki kry-
minalnej. 

Selfie na pamiątkę 
Kursanci spotykali się od po-

łowy lutego i przez cały marzec 
we wtorki lub czwartki w godzi-
nach wieczornych. Oprócz pa-
kietu Open Office i redagowa-
nia tekstów uczyli się korzystania 
z dobrodziejstw internetu. Wy-
szukiwali różne przydatne infor-
macje, jak przepisy kulinarne czy 
trasy na mapie. – Wcześniej stycz-
ność z komputerem była w moim 
przypadku niewielka – wyjaśniła 
Adela Dąbrowska z Kocierzewa 
Południowego. 

– Zaczynaliśmy od... podstaw: 
obsługi komputera – myszki i kla-
wiatury – mówiła Marianna Brzo-
zowska z Jeziorka.

Oprócz pań w gronie kursan-
tów było też kilku mężczyzn. Pan 
Marian Lesiewicz z Lipnic przy-
znał, że wiedza, jaką zdobył na za-
jęciach, przyda mu się podczas za-
łatwiania spraw w urzędzie jak np. 
pobieranie wniosków. 

Uczestnicy kursu zgodnie oce-
nili, że prowadzący kurs Paweł 
Pięta miał dla nich wiele cierpli-
wości, a ponadto prowadził zaję-
cia w sposób zabawny i przystęp-
ny. 

Między uczestnikami czwart-
kowego spotkania wywiązała się 
też dyskusja na temat korzystania 
z internetu. Padło kilka dygresji, 
jak np. ta, że lepiej nie leczyć się 
u dr. Google, gdyż jego diagnozy 
się brutalne i często mylące oraz 
że należy strzec swojej prywatno-
ści w sieci. Dyrektor gminnej bi-
blioteki zapowiedziała, że będzie 
służyła pomocą wszystkim, któ-
rzy po zakończonym kursie będą 
potrzebowali porad dotyczących 
obsługi komputera. Zachęciła też 
do przynoszenia swoich lapto-
pów do sali biblioteki i wspólne-

go powtarzania ćwiczeń pokaza-
nych przez animatora. 

Na zakończenie spotkania od-
było się wręczenie dyplomów 
uczestnikom kursu, ale dyplom 
i specjalne podziękowania od 
pani wójt i dyrektor biblioteki 
oraz wszystkich kursantów otrzy-
mał również prowadzący. Dzię-
ki przyniesionemu na spotkanie 
przez Pawła Piętę kijkowi selfie 
stick wszyscy wykonali sobie pa-
miątkowe zdjęcie. 

Animator wyjaśnił, że pro-
gram Polska Cyfrowa Równych 
Szans realizowany przez tzw. la-
tarników ma za zadanie przeciw-
działać wykluczeniu cyfrowemu 
osób 50+. Na zajęciach odbywa-
jących się w całej Polsce kursanci 
poznają podstawy obsługi kompu-
tera.  aa 

REKLAMA

Najważniejsze informacje kursanci notowali w zeszytach.

Dzięki przyniesionemu na spotkanie przez Pawła Piętę kijkowi do selfie 
wszyscy wykonali sobie pamiątkowe zdjęcie.

Prowadzący zajęcia Paweł Pięta  
i wójt Agnieszka Wojda
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Łowicz | Były dyrektor ARiMR, radny PSL, będzie specjalistą w ZEC 

Śliwiński z rolnictwa do ciepłownictwa
Radny powiatowy PSL Michał Śliwiński – były kierownik 
biura powiatowego Agencji Restrukturyzacji i Modernizacji 
Rolnictwa w Łowiczu – ma szansę znaleźć zatrudnienie  
w Zakładzie Energetyki Cieplnej w Łowiczu na stanowisku 
głównego specjalisty do spraw inwestycji. 

– Nie zaprzeczam, że pan Śli-
wiński jest w kręgu naszych za-
interesowań. Jeśli nawiążemy 
współpracę, to szacuję, że nie 
wcześniej niż w maju – powie-
dział nam prezes Zakładu Ener-
getyki Cieplnej w Łowiczu spół-
ka z o.o., Zbigniew Wójcik. 
Radny Śliwiński miałby zastąpić 
na tym stanowisku śp. Grzegorza 
Haraśnego, który zginął po poża-
rze w swoim domu w Tomaszo-

wie Mazowieckim. Przed laty, gdy 
w 2011 roku w ZEC-u zatrudniany 
był Grzegorz Haraśny, decyzja ta 
również wzbudzała kontrowersje, 
głównie z tego względu, że pocho-
dził on z Tomaszowa Mazowiec-
kiego i był wiceprezydentem tego 
miasta z ramienia Platformy Oby-
watelskiej. 

Dodajmy, że członkiem łowic-
kich struktur PO jest też obecny 
prezes zakładu Zbigniew Wójcik. 

Teraz stanowisko objąć ma aktywi-
sta PSL, pozostającego z PO w Ko-
alicji w samorządzie województwa 

(który ma decydujący głos w spra-
wach spółki ZEC). 

Według Wójcika za zatrudnie-
niem Śliwińskiego przemawia 
m.in. jego doświadczenie na sta-
nowisku kierowniczym oraz po-
dyplomowe studia z zakresu za-
rządzania środkami unijnymi. – Po 
rozmowie z panem Śliwińskim 
uznałem, że mógłby się zajmo-
wać dla nas pozyskiwaniem pienię-
dzy z zewnątrz, na przykład z Wo-
jewódzkiego Funduszu Ochrony 
Środowiska i Gospodarki Wodnej 
i, że ma na ten temat wiedzę – po-
wiedział nam Wójcik. Prezes ZEC 
podkreśla, że za politykę kadrową 
w podległej mu spółce odpowia-
da bezpośrednio on. Nie bez zna-

czenia jednak wydaje się fakt, że 
51,02% udziałów w kapitale za-
kładowym spółki ZEC ma rządzo-
ny przez osoby związane ze śro-
dowiskiem Polskiego Stronnictwa 
Ludowego WFOŚiGW w Łodzi. 
Jednym z zastępców prezesa zarzą-
du funduszu jest Cezary Dzierżek 
– były starosta powiatu łowickiego 
związany z PSL. 

Michał Śliwiński był kierowni-
kiem łowickiego biura ARiMR do 
4 lutego tego roku. W Agencji pra-
cował od 2002 roku, w międzycza-
sie zmieniając stanowiska: od 2007 
roku pełniąc funkcję zastępcy kie-
rownika, w 2008 roku obejmując 
szefostwo. Po wygranej PiS w wy-
borach parlamentarnych stanowi-

sko utracił. Został odwołany wraz  
z większością kierowników biur 
powiatowych agencji w kraju. De-
cyzję tę zaskarżył do sądu pracy  
– o czym w NŁ pisaliśmy przed 
tygodniem. Nową kierownik biu-
ra jest Renata Rutkowska-Liber-
ska, żona sekretarza powiatowych 
struktur PiS Zbigniewa Liberskie-
go. Została na to stanowisko powo-
łana 11 lutego, w agencji pracuje od 
2007 roku. 

– Posiadam wykształcenie rol-
nicze i ekonomiczne, mam też 
doświadczenie w rozliczaniu pro-
jektów unijnych i WFOŚiGW, cho-
ciażby jako członek Zarządu Po-
wiatu Łowickiego. Osobom, które 
już szykują się, żeby mnie kryty-
kować, powiem, że to, że jestem 
chłopak ze wsi, nie oznacza, że nie 
mogę pracować poza rolnictwem 
– powiedział nam sam zaintereso-
wany. Uważa, że jest odpowiednią 
osobą na to stanowisko.  mak 

Łowicz | Radny powiatowy PiS powołany na szefa KRUS 

Były rehabilitant nowym kierownikiem
Radny powiatowy, były radny 

miejski, Piotr Gołaszewski, czło-
nek powiatowych struktur PiS  
w Łowiczu, został powołany  
z dniem 1 kwietnia na stanowisko 
kierownika placówki terenowej 
Kasy Rolniczego Ubezpieczenia 
Społecznego Łowicza. Zastąpił na 
tym stanowisku wieloletniego kie-
rownika placówki śp. Krzysztofa 
Klata, który zmarł w marcu tego 
roku. 

Radny Gołaszewski został po-
wołany na stanowisko kierownika 

przez dyrektora Oddziału Regio-
nalnego KRUS w Łodzi Tomasza 
Nowickiego – sekretarza zarządu 
powiatowego PiS w Rawie Mazo-
wieckiej i byłego wiceburmistrza 
tego miasta (do grudnia 2014), któ-
ry na tę funkcję został powołany  
w lutym tego roku. – Dostałem 
propozycję tej pracy, przemyśla-
łem ją dokładnie i uważam, że dam 
sobie radę – powiedział nam rad-
ny Gołaszewski. Nowy kierownik 
ma 41 lat. Karierę zawodową roz-
począł w 1998 r. jako fizjoterapeuta  

w oddziale w Stanisławowie ZOZ 
w Łowiczu. Pracował też jako fi-
zjoterapeuta w przychodni przy 
szpitalu w Łowiczu. 

Był również trenerem odno-
wy w klubie Pelikan Łowicz. Od 
2008 roku prowadził rehabilitację 
dzieci w stowarzyszeniu „Nadzie-
ja”, a od 2009 roku wraz żoną Mi-
leną prowadził rehabilitację oraz 
koordynował pracę ośrodka reha-
bilitacji osób niepełnosprawnych  
w ramach Stowarzyszenia Cen-
trum Inicjatyw Obywatelskich 

Ziemi Łowickiej. – Uważam, że 
mam doświadczenie niezbędne do 
tego, być dobrym kierownikiem 
placówki KRUS w Łowiczu. 

Koordynowałem do tej pory 
pracę około 25 osób w Cen-
trum, kierowałem projektami,  
a w KRUS zatrudnionych jest 15 
osób. To nieduża placówka – po-
wiedział w rozmowie z NŁ. 

Nowy kierownik przekonuje, 
że pomocne w jego nowej pracy 
mają być m.in. ukończone przez 
niego podyplomowe studia zwią-
zane z zarządzaniem i odbyte kur-
sy, np. kurs dotyczący zagadnień 
z zakresu administracji publicznej 
oraz samorządu czy też kurs au-
dytora wewnętrznego systemu za-

rządzania jakością ISO. – Wiedzę 
związaną z zarządzaniem jako-
ścią obsługi zamierzam wykorzy-
stać między innymi w podległej mi 
placówce – zapowiada Gołaszew-
ski. Czy przewiduje w najbliższym 
czasie jakieś poważniejsze zmiany 
w działalności łowickiej placówki 
KRUS? 

– Placówka prawdopodobnie 
funkcjonuje dobrze – takie mam 
informacje z dyrekcji regionalnej 
w Łodzi. Nie są potrzebne rewo-
lucyjne zmiany, być może niedu-
że korekty, ale nie „na szybko”, po 
przyjrzeniu się i przeanalizowaniu 
sytuacji, na pewno nie w pierw-
szych dniach pracy – zapowiada 
Gołaszewski. mak Piotr Gołaszewski.
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WSPOMNIENIA | POZOSTANĄ W NASZEJ PAMIĘCI

ODESZLI OD NAS
19.03. – 03.04.2016

 19 marca: Irena Guz, l.88
 20 marca: Henryk Kaczor, 

l.79, Głowno.
 21 marca: Andrzej 

Skoneczny, l.66, Łowicz.
 25 marca: Stefan 

Kunikowski, l.85; Stanisław 
Mucha, l.76.

 26 marca: Wiesława 
Nowak, l.71.

 29 marca: Jan Klimczak, 
l.91, Łowicz; Marcin 
Milczarek, l.49; 
Jerzy Kuś, l.59.

 31 marca: Edward 
Papiernik, l.47 Mysłaków; 
Lucjan Stopczyk, l.66.

 2 kwietnia: Zofia Zielińska, 
l.79.

 3 kwietnia: Zdzisława 
Wiśniewska, l.85

REKLAMA

Zbyt wcześnie, bo nie doczekawszy nawet 48. urodzin, zmarł Wojciech 
Kubiak, człowiek bardzo ważny dla lokalnej społeczności Droguszy 
w gminie Bielawy i miejscowej jednostki Ochotniczej Straży Pożarnej, 
której był prezesem. 

W pogrzebie cenionego dru-
ha prezesa 12 stycznia w Oszko-
wicach uczestniczyło 10 jedno-
stek strażackich ze sztandarami, 
a także gminny prezes i naczel-
nik ZOSP RP w Bielawach. Te-
raz, kilka miesięcy po śmierci 
Wojciecha Kubiaka, w rozmo-
wie z „Nowym Łowiczaninem” 
wspomnieli go strażacy na czele 
z nowym prezesem OSP Drogu-
sza Władysławem Stawińskim 
oraz jego żoną, sołtys wsi, a za-
razem skarbnikiem OSP Anną 
Stawińską. 

Wojciech Kubiak urodził się 
28 października 1968 r. jako naj-
młodszy syn Heleny i Czesła-
wa Kubiaków, zamieszkałych 
w Droguszy. Miał dwóch star-
szych braci – Remigiusza i Wło-
dzimierza oraz siostrę Barbarę. 
Z rodziny tej nie żyje już ojciec 
Wojciecha Czesław, który także 
działał w straży oraz najstarszy 
brat Remigiusz. Wojciech Ku-
biak ukończył Szkołę Podstawo-
wą w Oszkowicach, a następnie 
Rolniczą Zasadniczą Szkołę Za-
wodową w Zduńskiej Dąbrowie 
z fi lią w Bielawach. W szere-
gi Ochotniczej Straży Pożarnej 
wstąpił w 1985 r. i od tego mo-
mentu działał w niej przez 31 ko-
lejnych lat.

Jako najmłodszy syn państwa 
Kubiaków pozostał na gospodar-
stwie, które było ukierunkowa-
ne na hodowlę trzody chlewnej 
i byków. Zajmował się rolnic-
twem. W roku 1990 poślubił po-
chodzącą z Waliszewa Elżbietę, 
z domu Sokół. 

Na prezesa jednostki OSP 
Drogusza Wojciech Kubiak zo-
stał wybrany w 10 stycznia 2001 
roku, a w następnych latach udo-
wodnił, że znakomicie sprawdza 
się w tej funkcji i działa z pożyt-
kiem dla całej formacji, która 
stała się jego oczkiem w głowie. 
Sprawom strażackim poświę-

cał niemal każdą chwilę wolną
od pracy. Strażacy podkreślają, 
że za wieloma ważnymi sprawa-
mi chodził i jeździł po urzędach, 
aż do skutku. 

To przede wszystkim jego de-
terminacji i staraniom jednostka 
zawdzięcza pozyskanie za sym-
boliczną złotówkę posklepo-
wych kontenerów na swoją sie-
dzibę oraz notarialne odzyskanie 
od gminy działki, którą następ-
nie ogrodzono. 

Pracami nad zagospodarowa-
niem obiektu na potrzeby stra-
żackie zajęli się druhowie. Dzię-
ki staraniom prezesa udało się 
skompletować umundurowanie 
bojowe dla członków straży oraz 
częściowo także umundurowa-
nie wyjściowe. 

Poprzednik Wojciecha Ku-
biaka na stanowisku prezesa 
OSP Drogusza Andrzej Stępień 
mówi: – To był bardzo aktywny 
strażak, życzliwy, uczciwy i po-
mocny. Co tu więcej dodać – do-
bry człowiek po prostu. 

Inni druhowie podkreślają, że 
poproszony o pomoc – nie od-
mawiał, że swoim samochodem 
woził strażaków na badania, że 
załatwiał mnóstwo spraw, wspo-
minają że był także delegatem 
sołectwa na walne zgromadze-
nie spółki wodnej. 

Dla nich był ich kolegą, Wojt-
kiem, chłopakiem stąd, od-
danym strażackim sprawom
i pragnącym dla lokalnego śro-
dowiska jak najlepiej. Najpierw 
sam jako zawodnik brał udział 
w zawodach sportowo-pożar-
niczych, później – jako prezes 
– organizował na nie wyjazdy 
drużyny. Jego zaangażowanie, 
otwarta i życzliwa postawa przy-
ciągały do jednostki miejscową 
młodzież. 

W nielicznych wolnych chwi-
lach Wojciech Kubiak lubił maj-
sterkować, zajmował się też tro-

chę mechaniką. Z uwagi na 
poważne problemy zdrowot-
ne od kilku lat był na rencie.
Za jego trzech kadencji na sta-
nowisku prezesa bardzo dobrze 
układała się współpraca jednost-
ki z sąsiednimi OSP Oszkowie-
ce i OSP Orenice (z gminy Pią-
tek, lecz z tej samej oszkowickiej 
parafi i). 

OSP Drogusza nie należy do 
Krajowego Systemu Ratowni-
czo-Gaśniczego i nie ma samo-
chodu bojowego, więc w zdarze-
niach uczestniczy sporadycznie. 
Z ostatnich lat strażacy wspo-
minają przede wszystkim in-
terwencje podczas powodzi
w 2011 roku oraz huraganu
w 2015 roku. 

Najważniejszym wydarze-
niem ostatnich miesięcy po-
przedniej kadencji zarządu było 
podjęcie przez prezesa Kubiaka 
starań o pozyskanie i sprowa-
dzenie z Łowicza wycofanego
z użytku w policji i przekaza-
nego do PSP samochodu marki 
Lublin z 1998 r., mogącego po-
mieścić 9 osób. 

Jednostka dotychczas dyspo-
nowała jedynie Żukiem z 1969 
r., pozyskanym od OSP Oszko-
wice w 2009 r. Nikt w OSP Dro-
gusza nie spodziewał się, że 
sprowadzenia na miejsce Lubli-
na 27 stycznia br. nie doczeka 
prezes, który samochód ten wi-
dział w Łowiczu. 

– Wojtek ogromnie cieszył się 
z pozyskania tego samochodu, 
który będzie używany na wyjaz-
dy na zawody, jubileusze i uro-
czystości kościelne, w jakich 
nasza straż uczestniczy – mówi 
nowy prezes jednostki Włady-
sław Stawiński. 

Wojciech Kubiak zmarł
8 stycznia bieżącego roku
w wieku 47 lat. Pochowany zo-
stał 12 stycznia na cmentarzu
w Oszkowicach.  ewr  

Wojciech Kubiak (1968-2016) 

 n  Wojciech Kubiak 
    (1968-2016) 

Pochodzący
z podbielawskiej Droguszy 
i przez całe życie związany 
z tą wsią prezes miejscowej 
jednostki Ochotniczej Straży 
Pożarnej. Podjął szereg 
działań, które przyczyniły 
się do jej rozwoju: odzyskał 
od gminy działkę i pozyskał 
kontenery posklepowe
na strażnicę. Skuteczni 
zabiegał też o pozyskanie 
wycofanego z policji
i przekazanego do PSP 
w Łowiczu samochodu 
marki Lublin, który trafi ł 
do Droguszy pod koniec 
stycznia. Tego momentu 
prezes już jednak nie 
doczekał. Zmarł 8 stycznia 
br. w wieku zaledwie 47 lat. 

322594

Serdecznie dziękujemy 
całej Braci Łowieckiej, kolegom sokolnikom, 

druhom strażakom, całej Rodzinie, 
Przyjaciołom, Znajomym i wszystkim życzliwym, 

którzy towarzyszyli 

Edwardowi Papiernik
w ostatniej drodze na wieczny spoczynek

w dniu 02.04.2016 r.
podziękowania składają żona z córkami
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W tej rubryce zamieszczamy fotografie noworodków, 
które w dniach poprzedzających wydanie tego numeru 
naszego tygodnika urodziły się w szpitalach w Łowiczu  
i w Głownie, wraz z datą i godziną tej szczęśliwej  
dla rodziców chwili. Dziękujemy rodzicom, którzy 
zgodzili się na publikację zdjęcia, życzymy dużo radości  
z powiększenia rodziny. Każde nowo narodzone  
dziecko witamy serdecznie w naszej lokalnej 
społeczności. Jeśli Wasze dziecko urodziło się w tych 
dniach w jakimś innym szpitalu – prosimy, podeślijcie 
nam fotografię i dane (e-mail: redakcja@lowiczanin.info, 
tel. 535-455-338) – także z przyjemnością  
je zamieścimy. Redakcja

WITAMY WŚRÓD NAS | W OSTATNICH DNIACH URODZILI SIĘ

Wojciech Patryk Skowroński,  
ur. 22.03.2016 r., godz. 8:10, 
dł. 56 cm, waga 3.600 g, syn Basi 
i Piotra, zam. Zgierz

Hania Majtczak,  
ur. 23.03.2016 r., godz. 2:00,  
dł. 52 cm, waga 2.690 g, córka 
Renaty i Tomasza, zam. Kutno

Natalia Miszczak,  
ur. 23.03.2016 r., godz. 8:10,  
dł. 54 cm, waga 3.280 g, córka 
Kamili i Marka, zam. Przyloski

Weronika Ołownia,  
ur. 24.03.2016 r., godz. 5:35,  
dł. 54 cm, waga 3.200 g, córka 
Pauliny i Sebastiana, zam. Żychlin

Maksymilian Gać, 
ur. 28.03.2016 r., godz. 11:45, dł. 55 
cm, waga 2.760 g, syn Katarzyny 
i Jacka, zam. Bobrowniki

Antoni Klimczak,  
ur. 29.03.2016 r., godz. 8:20,  
dł. 51 cm, waga 3.200 g, syn 
Jolanty i Rafała, zam. Łaguszew

Antonina Rutkowska, 
ur. 29.03.2016 r., godz. 13:20, 
dł. 48 cm, waga 2.130 g, córka 
Agnieszki i Mariusza, zam. Sierżniki

Maja Janczak, ur. 30.03.2016 r., 
godz. 8:15, dł. 55 cm, 
waga 3.980 g, córka Moniki  
i Grzegorza, zam. Kutno

Syn Państwa Golczyk,  
ur. 30.03.2016 r., godz. 9:35,  
dł. 56 cm, waga 3.470 g, syn 
Jolanty i Tomasza, zam. Głowno

Gabrysia Adamowicz,  
ur. 31.03.2016 r., godz. 9:10,  
dł. 52 cm, waga 3.200 g, córka 
Eweliny i Marka, zam. Osiny

Antoni Wójcik,  
ur. 31.03.2016 r., godz. 11:00,  
dł. 52 cm, waga: 3.200 g, syn 
Renaty i Sławomira, zam. Polesie

Mateusz Plichta,  
ur. 31.03.2016 r., godz. 12:40,  
dł. 61 cm, waga 4.500 g, syn 
Iwony i Jarosława, zam. Sierzchów

REKLAMA

Bruno Pawlak, ur. 2.04.2016 r., 
godz. 17.50; dł. 55 cm;  
waga 3.720 g; syn Marietty 
i Michała; zam. Głowno

Marcel Sąsiadek, ur. 3.04.2016 r., 
godz. 21.50; dł. 54 cm;  
waga 3.410 g; syn Anny i Michała; 
zam. Skierniewice

Nadia Kośmider, ur. 4.04.2016 r., 
godz. 10.40; dł. 58 cm;  
waga 3.600 g; córka Agnieszki  
i Piotra; zam. Lubianków

Częstochowa | Pielgrzymka 

Młodzież modliła się  
o dobry start w dorosłość 
Jak co roku, 19 marca, 
w sobotę poprzedzającą 
Niedzielę Palmową, 
maturzyści ze szkół 
położonych na terenie 
diecezji łowickiej wyruszyli 
na pielgrzymkę do 
Częstochowy, by modlić 
się o pomyślne zdanie 
egzaminów dojrzałości. 

Na Jasnej Górze modlili się 
m.in. uczniowie Medyka oraz ze-
społów szkół na Blichu i w Bo-
limowie. Hasłem tegorocznej 
pielgrzymki było „Nowe życie  
w Chrystusie”. 

Pątnicy wyruszyli na piel-
grzymkę w dniu uroczystości św. 
Józefa Oblubieńca Najświętszej 
Maryi Panny. Każdy młody czło-
wiek zabrał ze sobą na Jasną Górę 
osobiste intencje, pośród których 
znalazła się prośba o pomyśl-
ne zdanie egzaminów dojrzałości  
i podejmowanie dobrych decyzji 
związanych z wyborem studiów. 

Z Medyka na Jasną Górę poje-
chały aż dwa autokary. Dla lice-
alistów była to dobra okazja, by 
spotkać zaprzyjaźnionego księdza 
Claudio Bonavitę, który poprowa-
dził tegoroczne rekolekcje wiel-
kopostne w tej szkole i w kościele 
p.w. Chrystusa Dobrego Pasterza 
na Bratkowicach w Łowiczu. 

Na Jasnej Górze modliło się 
też 48 uczniów szkoły na Blichu 
wraz z wychowawcami Małgo-
rzatą Kosiorek, Bogumiłą Rosą, 
Jolantą Dębską i Urszulą Surmą 
oraz katechetami Emilią Adamo-
wicz, Piotrem Sumińskim i ks. 
Sylwestrem Łajszczakiem. Re-
prezentowali oni dekanat Łowicz 
– Katedra. Tego dnia w Często-
chowie było też 24 maturzystów 

z klas 3 LOA oraz 3 LOB w Ze-
spole Szkół Ponadgimnazjal-
nych w Bolimowie. Młodzie-
żą z tej szkoły opiekowała się 
wychowawczyni klasy 3 LOA 
Paulina Jarmuż-Zawadzka oraz 
wychowawca klasy 3 LOB Mar-
cin Wójcik. Kierownikiem piel-
grzymki był zaś katecheta Artur 
Czarnecki. 

Katecheta Piotr Sumiński 
zwrócił uwagę na fakt, że te-
goroczna pielgrzymka ma wy-
jątkowy charakter. Przypada 
ona bowiem w 2016 roku, któ-
ry może być niezwykły z kilku 
powodów: obchodzimy jubile-
usz 1050 rocznicy Chrztu Pol-
ski, trwa Rok Miłosierdzia ogło-
szony przez papieża Franciszka, 
w Krakowie odbędą się nieba-
wem Światowe Dni Młodzie-
ży z udziałem Ojca Świętego,  
a we wrześniu kopia obrazu 
Matki Boskiej Częstochowskiej 
nawiedzi diecezję łowicką, która 
to z początkiem roku otrzymała 
nowego biskupa pomocniczego 
ks. Wojciecha Osiala. 

W Częstochowie pątnicy 
wzięli udział w Drodze Krzy-
żowej na wałach Jasnogórskich, 
której przewodniczył biskup ło-
wicki Andrzej Franciszek Dziu-
ba oraz biskup pomocniczy 
Wojciech Osial, uczestniczyli 
we mszy św. w Kaplicy Cudow-
nego Obrazu, wysłuchali konfe-
rencji wygłoszonej przez wspo-
mnianego ks. Claudio Bonavitę, 
a na zakończenie wzięli udział  
w Akcie Osobistego Oddania się 
Matce Bożej. 

– To był dobry czas: pełen 
modlitwy, skupienia, wycisze-
nia, radości z obecności drugie-
go człowieka i spotkania z Bo-
giem – ocenił katecheta Piotr 
Sumiński.  oprac. aa 

Diecezja Łowicka | Finał XXVI Olimpiady

W tym roku w roli 
gospodarza
Przeszło 120 uczniów  
z różnych stron Polski, 
którzy wyróżnili się 
doskonałą znajomością 
Pisma Świętego i nauk 
Kościoła, spotkało się na 
terenie diecezji łowickiej. 

W dniach 31 marca – 2 kwiet-
nia rozstrzygnięty został ogól-
nopolski finał XXVI Olimpiady 
Teologii Katolickiej, organizo-
wanej przez Uniwersytet Kar-

dynała Stefana Wyszyńskiego  
w Warszawie. W tym roku jej 
gospodarzem była nasza diece-
zja.

Hasło tegorocznej olimpiady 
brzmiało „Święty Jan Paweł II – 
wychowawca młodych pokoleń”. 
Było to nawiązanie do słów z ho-
milii św. Jana Pawła II wygłoszo-
nej w Łowiczu 14 czerwca 1999 
roku, poświęconej wychowaniu. 
Ostatnie rozstrzygnięcie zapadło 
w dniu 11. rocznicy śmierci pa-
pieża Polaka. str. 25

Christiano Ekwueme ur. 
05.04.2016 r., godz: 13:20, dł. 52 
cm, waga: 3300 g, syn Sophii i 
Pascala, zam. Łowicz

Łucja Szczepańska, ur. 
5.04.2016 r., godz: 9:20, dł. 54 
cm, waga: 3.120 g, córka Pauliny 
i Mariusza, zam. Łowicz

Zosia Miodek ur. 06.04.2016 r., 
godz. 5:25, dł. 58 cm,  
waga: 3.420 g, córka Anny  
i Michała, zam. Łowicz

Klaudia Michalska trzyma tabliczkę z hasłem tegorocznej pielgrzymki 
maturzystów z diecezji łowickiej na Jasną Górę, które brzmi „Nowe życie 
w Chrystusie”. 
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Reportaż

Podróże | Amerykańska wyprawa rowerowa Michała Grzejszczaka

Z Jukatanu do Kalifornii (cz. VI)
Nad Mexicali unosi się smog. Gruba, brązowa poducha otulająca miasto, którą widać z bardzo daleka. Nic przyjemnego. Patrzysz  
na nią i już ci się nie chce. Miasto leżące na granicy USA i Meksyku przyjmuje codziennie tysiące interesantów, biznesmenów,  
przygodnych gości, zbłąkanych podróżników i całą masę kierowców, którzy muszą tam dotrzeć, choćby nawet sobie tego nie życzyli. 

Bo życzyć sobie dotrzeć do Me-
xicali nie jest do końca normalne. 
Dla kogoś, kto nie ma w tym inte-
resu, nie wiąże się to z jakąkolwiek 
przyjemnością. Miasto fabrycz-
ne, industrial, grajdół bez wyrazu 
i punkt przerzutowy do USA. Ży-
czyć sobie dojechać do Tijuany też 
nie jest zdrowym życzeniem, bo 
zarówno Mexicali, jak i Tijuanę, łą-
czy przenikliwy (mam wrażenie) 
smutek. Łączą je smutek, hałas, gi-
gantyczny ruch i mur, rozciągający 
się aktualnie od Pacyfiku, już przez 
kolejne dwa i pół tysiąca kilome-
trów na wschód. Namacalna gra-
nica, która jak ta na terenie Berli-
na, oddzielać ma „ziarno od plew”, 
świat szary i brudny, od świata tę-
czowych kolorów i cudownego ży-
cia. 

Taki był zamysł amerykańskich 
naukowców. W teorii być może 
się sprawdzał. Praktyka jednak 
kuleje i to na obydwie łapy. Stalo-
wy, rudy i wysoki na kilka metrów 
parkan ma zatrzymać meksykań-
ską inwazję na Stany. Mając dosyć 
nielegalnych imigrantów, gang-
sta-chłopców, narkotyków i wszel-
kiego pochodzącego z Meksyku 

zła, przed paroma laty Amerykanie 
zaczęli się grodzić. Taki falochron 
z południa. Ci, którzy kochają fut-
bol, wiedzą jednak, że meksykań-
skiej fali powstrzymać się nie da. 
Jest jak tajfun, wciąga do zabawy 
wszystkich. 

Meksykanom, co by o nich nie 
mówić, pomysłów na pokonanie tej 
symbolicznej przeszkody nie bra-
kuje. Sprytnie tyczą sobie kolejne 
szlaki, a utrzymujące tysiące rodzin 
narkobiznesy trzymają się dziś tu-
taj chyba lepiej niż kiedykolwiek 
wcześniej. Nie można przerzucić 
tak, to można przerzucić inaczej. 
Narkologistyka kwitnie na wszel-
kich możliwych polach, dzięki cze-
mu „koks” płynie do USA żwawiej 
niż woda w kranie na Zielkowi-
cach. Popyt rodzi podaż, tak więc 
jak ma nie płynąć? 

Ja i mój rower do Tijuany zmie-
rzamy jednak od samego początku. 
Nie po to bynajmniej, by przerzu-
cać się do USA. Tam już tylko hot-
-dogi i hamburgery, a te przecież 
można zjeść na naszej „A dwójce”.

Mój plan polegał na połączeniu 
niewidzialną nitką dwóch punk-
tów w przestrzeni tego ogromnego, 

14-tego pod względem terytorium 
kraju świata. Punktu najbardziej 
wysuniętego na wschód, z tym 
najbardziej wypuszczonym na za-
chód kraju. Plan połączenia dwóch 
punktów, dwóch oceanów i dwóch 
zupełnie od siebie różnych świa-
tów: biednego południa i „spasio-
nej” północy. Po 62 dniach po-
dróży docieram na plaże Tijuany, 
przedzierając się od świtu przez 
niekończące się mam wrażenie 
miasto, pełne głośnych aut, zgiełku 
i gryzących w gardło spalin. Po co? 
Nie wiem. Taka chłopięca fanabe-
ria. Ani tu plaże ładne, ani jedzenie 
smaczne, ani niebo bardziej błę-
kitne niż gdziekolwiek indziej nad 
Meksykiem. Staję w zimnej wo-
dzie oceanu, gapię się na niebieską 
kreskę... i wracam. Nic tu po mnie. 
Zakochałem się w Meksyku, ale 
nie tym. Tex-Mex nie jest dla mnie. 

Lekcja szósta.  
Pod słońce. 
Na początku lutego wjeżdżam 

do Południowej Kalifornii. Wjeż-
dżam, a żar wiadrami leje się z nie-
ba. Wylewa mi się na głowę, na ra-
miona, na plecy. Spływa do butów 

i parzy w stopy. Piękna jest zima 
tego roku. Wraz ze mną z półno-
cy ciągną na południe całe tabuny 
Amerykanów, którzy, zupełnie jak 
ja, od miesięcy czekali na podob-
ną okazję. To już jednak piękne nie 
jest. Kampera goni kamper, salon-
kę salonka. Momentami mam wra-
żenie, że połowa Stanów pielgrzy-
muje się na południe półwyspu. 
Przez pierwszych trzysta kilome-
trów ruch na krajowej „piątce” jest 
gigantyczny, choć na szczęście, im 
dalej w las..., tym robi się luźniej. 

Jadę pod słońce i (dla odmia-
ny) znów po pustyni. Momenta-
mi mam jej dosyć, innym razem 
ponownie mnie zachwyca. Jest 
inna niż ta po drugiej stronie za-
toki. Dzięki Bogu zdarzają się ja-
kieś góry, podjazdy, nieliczne (ale 
jednak) serpentyny, wpada nawet 
300 km parku narodowego... Choć 
to ciągle pustynia, a dreptanie trze-
ci tydzień po pustyni to naprawdę 
nic przyjemnego. Mijam oczywi-
ście miasta i miasteczka, ale Ka-
lifornia to... Kalifornia. Tam czas  
i droga płyną trochę inaczej. Z Ka-
lifornią jest jak z Łodzią. Albo ją 
pokochasz, albo znienawidzisz. 

Mnie pokochać ją jest wyjąt-
kowo ciężko. Nie wiem, może to 
zmęczenie, przesyt krajobrazem, 
złość wywołana codziennym ła-
taniem dziur w dętkach (łącznie 
14 na samym półwyspie), a może 
dość mam już powszechnego tam 
„nabijania mnie w butelkę”. Jesteś 
„biały”, znaczy jesteś „gringo”. Je-
steś gringo, znaczy masz dolary.  
A jak masz dolary, to dlaczego nie 
miałbyś podzielić się nimi z nami?  
Nie daje nic tłumaczenie, że Polska, 
że Europa, że Jan Paweł II... Skoro 
nie ma ceny na sklepowej półce, za-
płacisz bratku tyle ile chcemy, albo 
pojedziesz dalej głodny. 

Prawda, niestety, jest smutna. 
Rynek nie psuje się sam. Meksyk 
psują Amerykanie. Psują Mek-
syk tak, jak psują cały turystyczny 
świat. Jak ryba psuje się od głowy, 
tak oni psują go tam, gdzie mają 
najbliżej. Tak jak Niemcy i Holen-
drzy psują od lat Kanary i Bałkany, 
tak i Amerykanie „dłubią” sobie  
w Dolnej Kalifornii. 

Ktoś powie: normalna rzecz, 
czemu się dziwisz? Mają pienią-
dze, mogą z nimi robić co zechcą! 
Za wszystko się płaci! A ja po-

wiem, że tradycja jest tradycją i tar-
gowanie się o przedmiot jest zako-
rzenione w kulturach świata odkąd 
używa się w nich pieniędzy. Waka-
cyjni goście z USA zupełnie o tym 
zapomnieli, dlatego płacą zawsze 
tyle, ile miejscowi sobie „krzy-
czą”. Dlatego zapewne Kalifornia 
jest dziś najdroższym stanem kra-
ju, gdzie za puchar mariscos pła-
ci się dwa razy więcej niż po dru-
giej stronie zatoki – w Mazatlán. A 
przecież dostęp do świeżych owo-
ców morza jest tu nieporównywal-
nie łatwiejszy! Jest ocean, jest zato-
ka, jest więc dobra pod dostatkiem.

Podobnie jest tu ze wszystkim: 
od pączka zaczynając, na cenach 
działek kończąc. Może i Kalifornia 
jest piękna, może jest w niej gdzieś 
magia, może turkusowe zatoki po-
trafią zaprzeć dech w piersiach, 
ale cala ta kultowa „otoczka”, jaką 
przypisali jej nikt inny jak gringos, 
sprawia, że wyjątkowo, bez więk-
szego żalu, przychodzi mi patrzeć  
z promu na oddalający się ode 
mnie dok portu Pichilingue.

Czy mi nie żal? Owszem. Są 
rzeczy, których będzie mi bra-
kować. Widoku bawiących się  
o wschodzie słońca delfinów  
w zatokach przy dzikich plażach, 
genialnie spokojnych nocy pod 
niewyobrażalnie rozgwieżdżo-
nym niebem, skamlania kojotów  
o trzeciej nad ranem, czy wiatru 
z północy, który, kiedy trzeba, 
niósł mnie przez bezludne ka-
lifornijskie pustkowia na połu-
dnie. Za spokojem Kalifornii za-
tęsknię na pewno. 

 Michał Grzejszczak

REKLAMA

Zatoka kalifornijska. Turkusowe zatoki, widoki zapierające dech w piersiach. Michał Grzejszczak nie był jedynym turystą – rowerzystą. Ta para pochodziła z Południowej Korei.
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Łowicz | Jeszcze o przeglądzie podróżników rowerowych

Każda wycieczka może być przeżyciem
O zakończonym 
V przeglądzie 
podróżników 
rowerowych „Cały 
świat w jednej sakwie” 
już pisaliśmy, dziś 
chcemy wspomnieć 
naszych czytelników, 
którzy nadesłali swoje 
prace na towarzyszący 
przeglądowi konkurs 
na wspomnienia z 
rowerowych wycieczek. 

Prac nadeszło sześć, bardzo róż-
nych w formie i treści – tak jak 
różne były opisywane wyciecz-
ki: od przejażdżek z dziećmi po 
okolicach Łowicza, po wielotygo-
dniowe, dalekie wędrówki przez 
kilka krajów Europy. Dwie głów-
ne nagrody w formie voucherów 
na 3-godzinny pobyt w Termach 
Uniejów przyznaliśmy państwu 
Aleksandrze i Wacławowi Wnu-
kom z Łowicza oraz Łukaszowi 
Chojeckiemu z Łomianek z mał-
żonką. Nagrodziliśmy także –  
w formie voucherów dla 2 osób na 
wejście do pałacu i parku w Niebo-
rowie (ufundowane przez dyrekcję 
muzeum – za co serdecznie dzię-
kujemy!) każdą z czterech pozo-
stałych prac. Nieborów będą mogli 
zwiedzić: Michał Gozdera, Anna 
Cichal z rodziną, Maria Sobieraj 
z osobą towarzyszącą oraz Anna 
Szadkowska i Aleksandra Czarno-
łęcka.

O czym pisali autorzy wspo-
mnień? Każdy właściwie zwracał 
uwagę na inny aspekt rowerowych 
przygód. Michał Gozdera wyru-
szył 30 maja ubiegłego roku z Ło-
dzi. Jechał przez Budapeszt, Wie-
deń, Monachium, pokonał Alpy, 
dalej przez Turyn, Mediolan, We-
necję do Rzymu, stamtąd wzdłuż 
wybrzeża aż do Barcelony, a wra-
cał przez Pireneje, całą Francję 
aż do kanału La Manche, potem 
przez Paryż, Holandię, Nadrenię, 
Pragę, Wrocław do domu. Przeje-
chał 11050 km w ciągu 66 dni, po 
drodze 4 razy zmieniał łańcuch. 
Jego relacja była bardzo „technicz-
na”, uderzał w niej rzetelny, do-
kładny opis trasy wraz z wykazem 
pokonanych przełęczy górskich (2 
najwyższe miały ponad 2700 m 
n.p.m.), praktyczne uwagi co do ja-
kości osprzętu i własna ocena trud-
ności i atrakcyjności poszczegól-
nych odcinków trasy. 

Aleksandra i Wacław Wnuko-
wie opisali swą „podróż życia” 
– zrealizowaną w 2012 roku wy-
prawę dookoła Polski. „Dookoła” 
należy tu rozumieć niemal dosłow-
nie: najpierw pojechali z Łowicza 
nad Odrę. a potem już podróż od-
bywała się zasadniczo po samych 
naszych rubieżach. Wystarczy wy-
mienić miejscowości: Gubin, Zgo-
rzelec, Szklarska Poręba, Kłodzko, 
Racibórz, Żywiec, Rabka, Tar-
nów, Rzeszów, Hrubieszów, Wło-
dawa, Hajnówka, Augustów, Wę-
gorzewo, Elbląg, Gdańsk, Ustka, 
Darłowo, Kołobrzeg, Wolin, Go-
leniów, Cedynia, Słubice – skąd  
z powrotem do Łowicza. Wyprawa 
trwała 31 dni, w tym 29 dni jazdy, 
pokonali w tym czasie 3921 kilo-
metrów. Najdłuższa dzienna trasa 
miała 219 km, najkrótsza – 75 km. 
Swoje wspomnienia podsumowali 
tak:  „Jesteśmy ogromnie zadowo-
leni, że mimo nie najlepszej pogo-

dy udało się zrealizować pomysł,  
o którym marzyliśmy od dawna. 
Nie zrażaliśmy się drobnymi nie-
dogodnościami i konsekwentnie 
dzień po dniu przybliżaliśmy się 
do celu. Była to piękna i niezwykła 
przygoda. Przez cały miesiąc, ode-
rwani od codzienności, żyliśmy tyl-
ko własnymi, bieżącymi sprawami. 
Codziennie odwiedzaliśmy cieka-
we miejsca, syciliśmy oczy cudow-
nymi widokami, na chwilę modli-
twy i wytchnienia wstąpiliśmy do 
wielu zabytkowych świątyń.

Dawno temu jeździliśmy, by 
dzieciom sprawić przyjemność. 
Nie sądziliśmy, że nas to tak wcią-
gnie, że stanie się wielką pasją  
i po części treścią naszego życia. 
Mimo, iż jesteśmy emerytami (ra-
zem mamy 132 lata), na kondycję 
nie narzekamy. Niemal corocznie 
poprawiamy wynik  poprzedniego 
sezonu. W roku ubiegłym pokona-
liśmy 15 436 km. Czy to już kres 
naszych możliwości, nie wiemy. 
Nigdy nie planujemy bicia rekor-
dów, gotowe scenariusze przynosi 
samo życie. Chociaż przebyliśmy 
ponad 190 tysięcy kilometrów,  
w dalszym ciągu jesteśmy zafa-
scynowani polską przyrodą. Jesz-
cze do wielu ciekawych miejsc 
chcielibyśmy dotrzeć rowerami. 
Czy w nadchodzącym sezonie 
spełnimy kolejne marzenia, prze-
konamy się wkrótce”.

Druga praca nagrodzona po-
bytem w Uniejowie to „Nasz los 
kołem się toczy” nadesłana przez 
Łukasza Chojeckiego. Docenili-
śmy ciekawą formę prezentacji, 

ale przede wszystkim umiejęt-
ność podkreślenia, jak wspólna 
wyprawa zbliża drogich sobie 
ludzi, konstatację, że nawet ktoś 
niepałający wcześniej miłością 
do rowerowych wojaży, może, je-
śli już się zdecyduje, odkryć ra-
dość, jaką daje jazda. Autor nie 
ukrywał problemów, jakie mieli, 
z chwilowym załamaniem, gdy 
trzeba było się wspomóc pod-
wózką pociągiem włącznie – ale 
potrafił pokazać, że trudne chwi-
le, wspólnie pokonane, jednoczą. 

Chojeccy jechali spod Warsza-
wy nad morze, do Świnoujścia,  
a dalej przez Niemcy do Szwecji. 
Nie pedałowali cały czas, wiele 
odpoczywali, korzystali z życia. 
Cieszyli się sobą. – Wystarczy 
ruszyć w drogę, a życie zawęża 
się do kilku podstawowych po-
trzeb i wyraźnie widać szlak, któ-
rym się podąża – napisał Łukasz. 
– Oczywiście nie od razu i nie 
bezboleśnie – dodała jego żona. 
W kinie Fenix, na pokazie, obec-
na była także ich córeczka Jago-
da, poczęta w tej niezapomnianej 
podróży.

Dobór towarzysza wyprawy 
to super ważna sprawa – prze-
konywała w swojej relacji Maria 
Sobieraj. Wraz ze swoim chło-
pakiem i ich wspólnym kolegą 
wyruszyli z Łodzi na południe, 
dotarli do Beskidu Sądeckiego, 
potem przez Spisz na Podhale, by 
zakończyć górską część wypra-
wy w Szczyrku i wrócić na nizi-
ny. Te dwa tygodnie były trudne, 
nie tylko ze względu na upały, ale 
właśnie z powodu towarzystwa 
chłopaka, z którym wcześniej 
nie jeździli, a z którym trudno im 
było znaleźć wspólny język.  Gdy 
któregoś ranka oznajmił, że ma 
już zamówioną taksówkę, która 
odwiezie go na najbliższy dwo-
rzec, mieli mieszane uczucia. – 
Właściwie udajemy, że się nie 
cieszymy – zanotowała Maria. 
Samo życie...

Diana Szadkowska i Aleksan-
dra Czarnołęcka, które na kilku-
dniową wyprawę wybrały się ze 
Skierniewic nad naszą wschodnią 
granicę, w rejon Suwałk, a potem 
Białowieży, uroczo opisały to, co 
jest smakiem rowerowych podró-

ży: spotkania w drodze, rozmowy 
z ludźmi, którzy chcą pomóc, za-
oferują nocleg i prowiant na dro-
gę. Wspomniały też spotkanie  
z żywym, prawdziwym, żyjącym 

na wolności żubrem. I zakończy-
ły wielką dawką optymizmu: – 
Szczęśliwe, brudne, z wielkimi 
planami na następne wyprawy,  
w tym roku realizujemy dalszy 
plan przejechania Polski na dwóch 
kołach, tym razem etap południe. 
Teraz już wiem, kiedy kończy się 
turysta, a zaczyna podróżnik – na-
pisała jedna z nich. 

Takich wypraw nie byłoby, gdy-
by nie zaczynać od małego, gdy-
by nie rodzice, którzy zaszczepiają 
pragnienie jazdy już w kilkuletnich 
szkrabach. Że nie jest to trudne, że 
wystarczą fajne wycieczki w okoli-
cach Łowicza i kilka dni na waka-
cjach na Roztoczu – przekonywa-
ła w ostatniej z nadesłanych prac 
11-letnia Aurelia Cichal, pisząca 

niejako w imieniu swej młodszej 
siostry, 4-letniej Alicji. – Chwilo-
wo w dłuższych trasach u mamy 
na foteliku rowerowym, klapaniem 
w plecy nadaję nieraz mamie tem-
po jazdy! I tak jeździmy... na krót-
sze wycieczki w moich łowickich 
okolicach – pisała. – A jak rodzi-
ce mają urlop, wraz z nimi i sio-
strą wyjeżdżamy w Polskę i tam 
wypożyczamy rowery i... wiatr we 
włosach, komary w zębach... Swą 
relację kończy Aurelia słowami: 
Najważniejszy jest czas, który ra-
zem spędzamy jako rodzina.

Uzupełnieniem jej opowiada-
nia są zdjęcia, a na nich mama, tata  
i rowery. Czasami cały nasz ważny 
świat mieści się – prawie – w jednej 
sakwie.  wal
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Łukasz Chojecki i jego rower nad Bałtykiem.

Zaczynać można na drogach pod Łowiczem – na zdjęciu Anna Cichal z córeczkami Alicją i Amelią.

A rozwijana pasja może prowadzić do takich triumfów: Michał Gozdera na jednej z największych pokonanych 
przez siebie alpejskich przełęczy, Col du Galibier, maj 2015 r.

Trasa rowerowej wyprawy 
dookoła Polski państwa 
Aleksandry i Wacława 
Wnuków.
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Nigdy nie planujemy 
bicia rekordów, gotowe 
scenariusze przynosi 
samo życie. Jeszcze do 
wielu ciekawych miejsc 
chcielibyśmy dotrzeć 
rowerami.

Aleksandra i Wacław 
Wnukowie
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Łowicz | Uczczono pamięć Anieli Chmielińskiej

Okolice Łowicza umiłowała 
ponad resztę Polski
Mszą świętą i pochodem uczczono 3 kwietnia pamięć Anieli Chmielińskiej – założycielki łowickiego oddziału 
PTTK, twórczyni Muzeum Etnograficznego, badaczki i propagatorki folkloru łowickiego. Zmarła 80 lat temu.

Na pomysł uczczenia swojej 
patronki wpadł łowicki oddział 
PTTK. Głównym organizatorem 
był Zdzisław Kryściak. – Chcemy 
uhonorować Anielę Chmielińską 
– powiedział nam przed uroczy-
stościami. – To wielka, zasłużona 
działaczka dla Ziemi Łowickiej, 
dla Łowicza, dla PTTK, dla wielu 
organizacji. 

Aniela Chmielińska działała na 
terenie Łowicza i okolic przez 30 
lat. – Najważniejsze działanie jej to 
współudział w założeniu Polskie-
go Towarzystwa Krajoznawczego, 
organizacji społecznej działające 
jeszcze w czasie zaborów, ale już 
propagującej to, co najpiękniejsze 
w kraju, podkreślającej rolę Polski 
– opowiada Zdzisław Kryściak. – 
Drugim działaniem jest założenie 
Muzeum Etnograficznego. Gdy-
by nie Aniela Chmielińska, gdyby 
nie jej, że tak powiem, chodzenie 
od chałupy do chałupy w celu po-
znawania, dowiadywania się tego, 
co dla Łowicza charakterystyczne, 
tego muzeum by nie było.

Ona zresztą napisała swego 
czasu i mówiła to często, że oko-
lice Łowicza ukochała nad wszel-
kie inne okolice kraju. Przez 30 
lat zbierała to, co najcenniejsze z 
pamiątek dotyczących Łowicza, 
regionu, dzięki temu mamy bo-
gate zbiory. Ona po raz pierwszy 
propagowała Łowickie w Polsce,  

a nawet i w świecie. Przyjmuje się, 
że to National Geographic wyda-
ny w 1933 rozsławił Łowickie – 
na cały świat. Jak najbardziej tak, 
bo były kolorowe zdjęcia, ładne 
wydanie i szeroki artykuł na ten 
temat, ale pierwsze działania robi-
ła Aniela Chmielińska, i to dużo, 
dużo wcześniej. Możemy chyba 
powiedzieć, że gdyby nie Aniela 
Chmielińska, to National Geogra-
phic by się tym tematem nie zain-
teresował.

Najpierw msza, potem 
przemarsz
Pierwszym elementem obcho-

dów była uroczysta msza świę-
ta w bazylice katedralnej. Wzięli 
w niej udział m.in. przewodnicy 

PTTK, ubrani w tradycyjne stro-
je ludowe przedstawiciele zespo-
łów folklorystycznych i twórców, 
władze samorządowe na czele  
z burmistrzem Krzysztofem Ja-
nem Kalińskim, starostą Krzysz-
tofem Figatem, reprezentanci 
szkół, instytucji czy też dyrektor 
Muzeum Etnograficznego Marze-
na Kozanecka-Zwierz. 

Mszę koncelebrowało czterech 
kapłanów pod przewodnictwem 
biskupa łowickiego Andrzeja 
Franciszka Dziuby. Po zakończe-
niu liturgii eucharystii głos zabrał 
Zdzisław Kryściak, który krótko 
opowiedział wiernym o postaci 
Anieli Chmielińskiej.

Po mszy pod bazyliką ufor-
mował się pochód, który udał się 
na cmentarz katedralny. Na czele 
szedł poczet sztandarowy łowic-
kiego PTTK. Przy grobie Anieli 
Chmielińskiej i jej męża Jana (le-
karza powiatowego) postać dzia-
łaczki przypomniał szeroko Zdzi-
sław Kryściak.

Historia Anieli 
Chmielińskiej
Aniela Chmielińska urodzi-

ła się w 1868 roku w Pułtusku, 
w patriotycznej rodzinie Józefa 
Wasiewicza i Matyldy ze Sku-
piewskich. Zarówno ojciec jak  
i dziadek wspierali powstańców 
styczniowych. To ojciec wycho-

wywał Anielę i jej siostrę, gdyż 
jej matka zmarła, gdy ta miała za-
ledwie dwa lata. 

W wieku lat 18 wyszła za mąż 
za pochodzącego z Płocka, ale 
pracującego wówczas w Cie-
chanowie Jana Chmielińskie-
go. Początkowo działała w Cie-
chanowie. Udzielała się na rzecz 
społeczności tego miasta. Za-
łożyła bibliotekę i czytelnię dla 
mieszkańców. 

Po 10 latach małżonkowie 
przenieśli się do Płocka, gdzie 
Aniela Chmielińska dalej anga-
żowała się w działania społeczni-
kowskie. Zajmowała się zaniedba-
nymi dziećmi ulicy. Udało jej się 
m.in. namówić bogatych miesz-
kańców, aby raz na jakiś czas 
dzieci mogły skorzystać w ich 
domu z możliwości kąpieli. 

Około 1905 roku zaangażowa-
ła się w pomoc młodzieży, która 
chciała się uczyć. Jako nieprawo-
myślna wobec władz zaborczych, 
musiała Płock opuścić. W roku 
1906 przybyła do Łowicza. Spę-
dziła tu 30 lat z przerwą w czasie 
wojny. – Poświęciła się dla Łowi-
cza i regionu łowickiego – mówi 
Zdzisław Kryściak. – Sama napi-
sała: „Okolice Łowicza umiłowa-
łam nad inne okolice kraju”. To 
było dostrzegalne w każdym cza-
sie i miejscu. 

W 1908 roku była jedną  
z współorganizatorek oddziału 
PTK w Łowiczu. Dwa lata póź-
niej, kolekcjonując hafty, rzeźby, 
stroje, otworzyła pierwsze Mu-
zeum Etnograficzne PTK. Po 
pierwszej wojnie, w czasie której 
wiele eksponatów poginęło, za-
częła zbierać pamiątki na nowo. 

Aniela Chmielińska napisała 
wiele artykułów o kulturze Księ-
stwa Łowickiego. Organizowa-
ła także wystawy wytworów kul-
tury ludowej. Publikowała także 

na temat charakteru Księżaków. 
W 1925 roku napisała książkę 
„Księżacy (Łowiczanie)”, któ-
ra została wydana w Krakowie. 
Swój egzemplarz tej pozycji ma 
do dziś obecna na niedzielnej 
uroczystości pani Anna Anie-
la Gałaj, z domu Wawrykowicz, 
której Aniela Chmielińska była 
chrzestną prababką (wnucz-
ka Anieli Chmielińskiej była 
jej chrzestną matką), a po której 
odziedziczyła drugie imię. – Ja 
ją pamiętam, miałam może trzy 
lata, jak ona zmarła (...) – mówi. 
– Ona była takim animatorem, 
kreatorem, opiekunem. W mo-
jej rodzinie, dopóki moja mama  
i babcia żyły, to był jej kult. 

W roku 1930 ukazuje się sła-
bo dziś osiągalna publikacja pt. 
„Księżacy i ich strój”. Zdaniem 
Zdzisława Kryściaka, dobrze by-
łoby tę pozycję wydać ponownie. 
W 1935 ukazało się „Z życia Księ-
żaków”. 

Za swoją działalność była na-
gradzana i doceniana. W roku 

„Jak jasny duch szła  
od chaty do chaty,  
od wsi do wsi łowickiej, 
niosąc dobre słowo, 
kształcącą książkę 
i poratunek w biedzie”.

Zdzisław Kryściak przy grobie Anieli i Jana Chmielińskich.
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1932 roku władze Łowicza uho-
norowały ją tzw. Adresem Hoł-
downiczym (jest to uroczysta 
forma wyrażenia uznania i sza-
cunku dla osób zasłużonych). W 
tym samym roku otrzymała, jako 
pierwsza kobieta w Polsce, tytuł 
Członka Honorowego Polskiego 
Towarzystwa Krajoznawczego.

Aniela Chmielińska zmarła 5 
kwietnia 1936 roku w Warsza-
wie. Zgodnie z jej wolą wyrażo-
ną wcześniej, delegacja mieszkań-
ców Łowicza i okolic pojechała 
do stolicy, by spełnić jej testament 
i aby została ona pochowana na 
ukochanej przez siebie ziemi. 
Uroczystości pogrzebowe odby-
ły się 7 kwietnia. Jak opowiada 
Zdzisław Kryściak, po nabożeń-
stwie żałobnym w katedrze ża-
łobnicy zatrzymali się pod ów-
czesną siedzibą muzeum (dzisiaj 
znajduje się tam Centrum Kultu-
ry, Turystyki i Promocji Ziemi Ło-
wickiej). Z balkonu profesor Wła-
dysław Stanio wychwalał zasługi 
i postać Anieli Chmielińskiej. Na 
cmentarz odprowadzał ją orszak 
tysięcy mieszkańców Łowicza  
i okolic. 

Zdzisław Kryściak przytoczył 
na cmentarzu słowa, jakie o Anieli 
Chmielińskiej wypowiedział dzia-
łacz społeczny z okresu począt-
ków Rzeczypospolitej po odzy-
skaniu niepodległości, wówczas 
poseł na Sejm – Teofil Kurczak: 
„Jak jasny duch szła od chaty do 
chaty, od wsi do wsi łowickiej, 
niosąc dobre słowo, kształcącą 
książkę i poratunek w biedzie”. 

W jednym ze wspomnień po-
śmiertnych napisano z kolei: 
„Jej zasługą Łowicz, ze swoimi 
skromnymi możliwościami, stał 
się jednym z ośrodków turysty-
ki w Polsce. Dzieło to, miejmy 
nadzieję, na długo przetrwa swo-
ją twórczynię. Kto jednak będzie 
zbierał owoce tych prac, niech pa-
mięta, czyje ręce uprawiały nowi-
ny pod ten siew. „. – Dziś dzieło 
Anieli Chmielińskiej kultywuje-
my my wszyscy (...) – mówił na 
cmentarzu Zdzisław Kryściak. 

Imię Anieli Chmielińskiej nosi 
dziś dział etnograficzny w Mu-
zeum w Łowiczu, a także łowicki 
oddział PTTK.  kl

Łowicz | Muzyczny Plac Zabaw

L’ombelico del Mondo bębniło aż miło
Od 3 kwietnia do Łowickiego 

Ośrodka Kultury powróciły zaję-
cia pod nazwą Muzycznego Pla-
cu Zabaw. Tym razem małym  
i dużym pokazali, jak się bębni, 
członkowie sochaczewskiej grupy 
bębniarzy L’ombelico del Mondo. 

Muzyczny Plac Zabaw bawi 
już drugi rok z rzędu, dzięki 
projektowi Anety Pędraszew-
skiej. – Zalepiamy lukę, bo nie 
było generalnie w Łowiczu ta-
kiej propozycji  dla dzieci w wie-
ku przedprzedszkolnym, przed-
szkolnym, w pierwszych klasach 
podstawówek. To są zajęcia skie-
rowane przede wszystkim do 

tej grupy wiekowej – opowiada 
inicjatorka. – Chodzi o to, żeby 
dzieciaki miały kontakt z muzy-
ką na żywo, muzyką różnorod-
ną. Postawiłam nacisk na to, żeby 
pojawiły się instrumenty, których 
do tej pory nie było.

Goście pierwszego z koncer-
tów, czyli L’Ombelico del Mon-
do do Łowicza przyjechali jednak 
już po raz drugi. Wystąpili także 
w 2015 roku w czasie pierwszej 
edycji Muzycznego Placu Zabaw. 
– Pierwszy koncert był po pro-
stu fenomenalny – mówi Aneta 
Pędraszewska. – Dzieciakom się 
strasznie bębny podobają.

Rzeczywiście, reakcje dzieci 
po rozpoczęciu koncertu, w cza-
sie którego jednocześnie muzycy 
grali na około 10 instrumentach, 
jasno wskazywały, że bardzo im 
się podoba. Zresztą widać to było 
także przed początkiem spotkania, 
gdy maluchy podchodziły i samo-
dzielnie, na początku nieco stre-
mowane, próbowały wydobywać 
z satysfakcją dźwięki z poszcze-
gólnych instrumentów.

W czasie kolejnego spotkania, 
w niedzielę 24 kwietnia pojawić 
ma się saksofon czy też ogromna 
tuba. 29 maja do Łowicza przyje-
dzie z kolei zespół perkusyjny Ży-
rardowskie Uderzenie. Ten kon-
cert odbędzie się na dziedzińcu 
ŁOK.  Ostatni koncert, 26 czerw-
ca, ma być okazją do posłuchania 
muzyki ludowej.  kl

Art Piwnica | W hołdzie muzykowi 

Tak jak życzyłby  
sobie tego Egi

W przyjacielskiej, niemal ro-
dzinnej atmosferze odbywał się 
sobotni koncert zespołu rockowe-
go Koniunktura w Art Piwnicy, 
dedykowany tragicznie zmarłemu 
w wypadku pod Bolimowem lide-
rowi tej formacji. Nie było patosu, 

atmosfery stypy, ale też zbytnie-
go epatowania zabawowym na-
stojem. 

Klub szczelnie wypełnił się fa-
nami zespołu, a także bliskimi  
i przyjaciółmi Egiego. – Fajnie, że 
jesteście, bo dzisiejszy termin za-

rezerwował sam Adaś. Idziemy za 
ciosem i kontynuujemy to, co za-
czął – mówił ze sceny Jan Kaź-
mierski.

Koniunktura zagrała z właści-
wym sobie rockowym zacięciem. 
W repertuarze znalazły się kom-
pozycje autorskie zespołu i covery. 
Koniunktura sporo grała po pol-
sku, dużo było odniesień do klasy-
ki rodzimego rocka. 

Niewiele osób wie jednak, jak 
trudny organizacyjnie był dla mu-
zyków sobotni koncert. W wy-
padku pod Bolimowem zginął 
bowiem ich lider i basista, a perku-
sista Jakub Kaźmierski wyjechał  
w celach zawodowo-szkolenio-
wych za granicę. Na czas prób  
i koncertu kapelę zasilił Janusz Ja-
błoński związany z Łowicką Or-
kiestrą Kameralną, który zasiadł za 
perkusją. Nastąpiło też kilka zmian 
w obsadzie instrumentarium. – 
Czasu mieliśmy naprawdę niewie-
le. Każdy z nas, oprócz tego, że 
czerpie wiele przyjemności z gra-
nia, ma też zobowiązania zawodo-
we – mówił nam Jan Kaźmierski. 

Koncert w hołdzie Egiemu zo-
stał zagrany w stylistyce, z jaką 
zwykle kojarzymy występy Ko-
niunktury. – Zagraliśmy tak, jak 
naszym zdaniem życzyłby sobie 
tego Adaś – dodał muzyk.  aa 

RZUT OKIEM | GA-GOWE OLDSKULE 

W piątek 1 kwietnia w Klubie Pracownia na koncercie zespołów: 
supportującego The Suits oraz utworzonego z połączenia sił dwóch 
legendarnych składów Ga-Ga/Zielone Żabki, bawiło się kilkadziesiąt 
osób. Żabki zagrały punk rocka w starym dobrym jarocińskim stylu. Nie 
zabrakło legendarnych kawałków jak „Kultura” czy „Olewaj system”, do 
których śpiewania przez mikrofon zaprosił publiczność Smalec. Było 
też sporo muzyki z premierowego albumu „Nowy Porządek”. Koncert 
udowodnił, że punkowe utwory, które na przełomie lat 80. i 90. sporo 
namieszały na polskiej niezależnej scenie muzycznej, głównie za sprawą 
festiwalu w Jarocinie, przetrwały i wciąż są aktualne. Miło nam było 
spotkać wśród uczestników koncertu dawnego reportera NŁ – Tomka 
zwanego „Arnim”. Na zdjęciu The Suits. aa Koniunktura zagrała z właściwym sobie rockowym zacięciem.  

Członkowie L'ombelico del Mondo na poddaszu ŁOK.
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Domaniewice | Przedszkole sióstr pasjonistek

Rodzice i rodzeństwo  
jak najlepsi aktorzy
Jak kilkuletnia tradycja nakazuje, także i w tym roku 31 marca członkowie rodzin dzieci 
uczęszczających do przedszkola sióstr pasjonistek w Domaniewicach wystawili na scenie Gminnego 
Ośrodka Kultury spektakl teatralny dla mieszkańców, przede wszystkim tych najmłodszych.

Tym razem aktorzy „wzięli na 
warsztat” baśń o „Księżniczce na 
ziarnku grochu”. Wystawiony trzy 
razy w ciągu jednego dnia spek-
takl pełen był elementów humo-
rystycznych, scen tanecznych i ba-
jecznie kolorowych strojów. 

W aktorów wcielali się, jak 
co roku rodzice, ale też i rodzeń-
stwo podopiecznych przedszko-
la. W tym roku zaangażowało się 
szesnaścioro członków rodzin, 
wszystkie siostry pasjonistki oraz 
obsługa techniczna, łącznie oko-
ło dwudziestu pięciu osób. Zda-
rza się, że w spektaklu występują 
całe rodziny, jak np. państwo Bry-
kowie. 

Wśród aktorów znaleźli się 
m.in. Marcelina i Grzegorz – cór-
ka i ojciec, z którymi udało się 
chwilę porozmawiać przed spek-
taklem. – Przygotowujemy przed-
stawienie mniej więcej od począt-
ku lutego – opowiada Marcelina 
Bryk. – Zwykle bywało to wcze-
śniej, bo wystawialiśmy tuż po fe-
riach, zawsze przed postem, a że 
w tym roku post był wcześniej, to 
stwierdziliśmy, żeby raczej po po-
ście wystawić, ze względu na mu-
zykę i wszystko.

Scenariusz przedstawienia za-
wsze przygotowują siostry. Za-
zwyczaj jest on przygotowywa-
ny na podstawie wątków z kilku 
bajek. – Siostry przygotowują 
scenariusz, suche słowa, tekst, 
a resztę na bieżąco dokłada-
my – wyjaśnia Grzegorz Bryk. 
– Praktycznie do samego końca 
jest coś dokładane, czy muzyka, 
czy coś innego (...). Burza mó-

zgów, szczególnie jeśli chodzi  
o wybór tańców, muzyki. Akto-
rzy nie ukrywają, że bardzo czę-
sto na scenie improwizują.

Próby do spektaklu odbywały 
się dwa razy w tygodniu. – Spo-
tykaliśmy się po pracy, po szko-
le – mówi pan Grzegorz. Aktorzy 
przyznają, że najtrudniejszym ele-
mentem w przygotowaniu spek-
taklu jest nie tyle nauczenie się 
tekstu czy układu choreograficz-
nego, ale przede wszystkim wła-
śnie znalezienie czasu na próby. 
Nie każdy system pracy pozwa-
la na przychodzenie na próby. Na 
sam dzień wystawienia sztuki ak-

torzy musieli brać dzień wolny od 
pracy lub też zrezygnować z poja-
wienia się w szkole. – Ja jeszcze 
też na początku miałam problem, 
żeby się przełamać i mówić nor-
malnie do rodziców – przyznaje 
Marcelina. – Oni są wszyscy tak 
naprawdę ode mnie dużo starsi, 
dwa razy prawie. Musiałam się 
przełamać, żeby mówić do nich 
normalnie i odzywać się po imie-
niu czasem, żeby grać z nimi, jak-
by to byli moim znajomi dobrzy. 
Teraz, jak to już moja trzecia baj-
ka, to nie jest problem.

Pomysł z wystawieniem spek-
taklu przez aktorów oceniany jest 

jako bardzo wartościowy z wielu 
powodów. – Wydaje mi się, że to 
była super idea – uważa Marceli-
na Bryk. – Ja akurat jako nie ro-
dzic, mam okazję, razem z bratem 
zresztą, poznać w ogóle rodziców 
wszystkich. Pojawiają się nowe 
znajomości. Wszyscy się integru-
jemy bardzo. – Dzieciaki też chęt-
nie oglądają, bo to rodzice przed-
stawiają – dodaje pan Grzegorz. 
– Zawsze to były dzieci dla rodzi-
ców. 

Po głośnych reakcjach przede 
wszystkim najmłodszych widzów, 
nie ulegało wątpliwości, że było 
warto.  kl

Łowicz | Sukcesy na przeglądzie teatrów 

Nagroda Talent sceniczny  
dla Julii Czubak z Trzypotrzy

Trzecioklasistka z podstawówki 
na Korabce w Łowiczu, Julia Czu-
bak, zdobyła 31 marca nagrodę 
„Talent sceniczny” podczas prze-
glądu teatrów dziecięcych i mło-
dzieżowych w ramach I Socha-
czewskiego Festiwalu Teatralnego 
SPAT-Cik w Sochaczewie. 

Julia wcieliła się w Wiedźmę  
w przedstawieniu „Królewna się 
nudzi”, z którym do Sochacze-
wa pojechała Grupa Artystycz-
na „Trzypotrzy” działająca przy 
szkole na Korabce. Jury przyznało 
grupie wyróżnienie za naturalne 
wykorzystanie ruchu scenicznego 
dzieci, choreografię, scenografię  
i środki sceniczne. 

Grand Prix przypadło Dziecię-
cej Grupie Teatralnej ,,Pod sce-
ną’’ z Ośrodka Kultury i Rekreacji  
w Strykowie za czystość formy, 
doskonały wybór muzyki i cie-
kawe rozwiązania sceniczne oraz 
pracę zespołową. 

– Julia ma niesamowitą lekkość 
bytu scenicznego. Doskonale po-
trafi na bieżąco kontrolować sytu-
ację na scenie i jest przy tym na-
turalna i kreatywna – powiedziała 
nam opiekująca się grupą Trzypo-
trzy z Łowicza Magdalena Kło-
sińska. 

Julia w rozmowie z dzien-
nikarzem Nowego Łowiczani-
na następnego dnia po odebra-
niu nagrody była chyba bardziej 
stremowana niż na scenie teatral-

nej w Sochaczewie. – Już jak by-
łam w przedszkolu Pszczółka 
Maja (przy ul. 3 Maja w Łowiczu 
– przyp. red.), to brałam udział  
w różnych przedstawieniach. Było 
fajnie – powiedziała nam Julia. 
Wraz z nią na sochaczewskiej sce-
nie zaprezentowało się prawie 30 
innych młodych aktorów z Trój-
ki – uczniów klas od pierwszej do 
trzeciej i 3 piątoklasistek. 

Przedstawienie, z którym gru-
pa Trzypotrzy pojechała do So-
chaczewa, miało swoją premie-
rę już jakiś czas temu, podczas 
Dnia Babci i Dziadka w Łowic-
kim Ośrodku Kultury. – Kto wie, 
może jeszcze je gdzieś pokaże-
my – zapowiada Kłosińska. Żar-
tuje też, że Grand Prix tegorocz-
nego przeglądu przypadło grupie 
ze Strykowa „trochę dzięki niej”: 
– Dałam znać znajomym ze Stry-
kowa, że jest przegląd w Socha-
czewie i tym razem to oni wrócili  
z Grand Prix. 

Jury podejmowało decyzję po 
obejrzeniu 6 około półgodzinnych 
prezentacji teatralnych przygo-
towanych przez grupy „Pod sce-
ną” z Ośrodka Kultury i Rekreacji  
w Strykowie, z Sochaczewskiego 
Centrum Kultury, ze Szkoły Pod-
stawowej w Kątach, Trzypotrzy 
z Zespołu Szkół w Łowiczu, ze 
Szkoły Podstawowej nr 2 w So-
chaczewie i tamtejszego Gimna-
zjum nr 1.  mak 

W roli króla, w czerwonym surducie, Grzegorz Bryk.
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ŁOK | X muza - fi lmy, które warto zapamiętać 

O próbach walki z ustrojem 
totalitarnym

Kino Fenix zaprasza na ko-
lejną odsłonę projektu „X muza 
– fi lmy, które warto obejrzeć i za-
pamiętać”. Nadchodzące zajęcia 
poprowadzi fi lmoznawca, wy-
kładowca Akademii Filmu i Te-
lewizji, Grzegorz Pieńkowski. 

W ramach kolejnej odsłony 
„X muzy”, we wtorek, 12 kwiet-
nia, zostanie wyświetlony fi lm 

pt. „1984” w reżyserii Michaela 
Radforda. To ekranizacja powie-
ści George’a Orwella, opowia-
dająca o totalitarnym państwie, 
w którym obywatele są śledzeni 
i inwigilowani na każdym kro-
ku, a wszelkie przejawy indywi-
dualności są brutalnie tłumione. 
Główny bohater, Winston Smith, 
z czasem zaczyna buntować się 
przeciwko totalitarnemu ustrojo-
wi, na czele którego stoi Wielki 
Brat. Walka o choćby namiastkę 
wolności okazuje się beznadziej-
nie trudna. 

Zajęcia na podstawie fi lmu 
poprowadzi fi lmoznawca, wy-
kładowca Akademii Filmu i Te-
lewizji, Grzegorz Pieńkowski.

Jako że projekcja odbywa się 
w godzinach lekcyjnych, warto 
wybrać się na seans w ramach 
godzin dydaktycznych, całą kla-
są, wraz z nauczycielami. Wstęp 
jest wolny.  aa 

Diecezja Łowicka | Finał XXVI Olimpiady Teologii Katolickiej

W tym roku w roli gospodarza
dokończenie ze str. 19
Uczestnicy fi nału spotka-

li się w czwartek, 31 marca, 
w hotelu Ossa (pomiędzy Rawą 
Mazowiecką i Białą Rawską), 
gdzie byli zakwaterowani. Do 
sprawdzianu wiedzy teologicz-
nej przystąpili następnego dnia 
po śniadaniu. Później autoka-
rami przyjechali do Łowicza, 
by wziąć udział w mszy świę-
tej w bazylice i zwiedzaniu naj-
ważniejszych zabytków miasta. 
Byli też w Muzeum w Niebo-
rowie. Obiad zjedli w restaura-
cji „Szkiełka”. Wieczorem, po 
powrocie do hotelu, wysłuchali 
koncertu Zespołu Pieśni i Tańca 
„Blichowiacy”. 

W niedzielę, zaraz po śniada-
niu, wyjechali do Białej Raw-
skiej. Tam, po mszy świętej, 

nastąpiło ogłoszenie wyników 
części pisemnej – dziesięcioro 
z nich dowiedziało się, że po-
walczy o zwycięstwo w całej 
olimpiadzie w etapie ustnym, 
do którego wkrótce przystąpili. 
Olimpiadę zakończyło rozdanie 
nagród, słowo biskupa i obiad.

W całej olimpiadzie zwy-
ciężyła reprezentująca diecezję 
rzeszowską Karolina Serwoń-
ska, uczennica Liceum Ogól-
nokształcącego w Bieczu. Dru-
ga była Anna Mazur z diecezji 
tarnowskiej, a trzeci Marcin 
Mydlak z diecezji zamojsko-
-lubaczowskiej. W pierwszej 
dziesiątce, która wzięła udział 
w etapie ustnym i otrzymała ty-
tuły laureatów, był jeden repre-
zentant diecezji łowickiej – Kac-
per Słodki z Klasycznego LO 

w Skierniewicach. Zajął on 6. 
miejsce. Jedyną reprezentant-
ką szkół łowickich była Paulina 
Golis z I LO im. Józefa Cheł-
mońskiego, która uzyskała tytuł 
fi nalistki z bardzo dobrym wy-
nikiem 41 punktów w fi nale. Do 
olimpiady przygotowywała ją s. 
Małgorzata Perechowska.

Finalistami zostało 112. 
uczniów z całej Polski. Przy-
pomnijmy, że w olimpiadzie 
w tym roku wzięło udział ponad 
17.000 uczestników. Przed fi na-
łem zorganizowano etapy szkol-
ne i diecezjalne. Przed każdym 
etapem dodawana była dodatko-
wa literatura, którą były głównie 
fragmenty Pisma Świętego, tek-
sty św. Jana Pawła II wliczane do 
magisterium Kościoła oraz opra-
cowania przedmiotowe.   tm

Scena idzie 
pod młotek

18 kwietnia, o 10.00, w Urzędzie 
Miejskim w Łowiczu przeprowa-
dzony zostanie przetarg ustny nie-
ograniczony na sprzedaż sceny, 
która służyła miastu podczas im-
prez masowych. Cena wywoław-
cza sceny z zadaszeniem została 
ustalona w wysokości 78.400 zł. 

Jest to tzw. scena modułowa 
o wymiarach 12 x 10,5 x 8 m, wy-
produkowana w 2008 roku przez 
fi rmę Athletic z Kluczborka. 

Wnioskował o to Artur Micha-
lak, ówczesny naczelnik Wydziału 
Promocji, Sportu i Turystyki Urzę-
du Miejskiego, tłumacząc, że kosz-
ty jej eksploatacji, ubezpieczenia, 
a także długi czas potrzebny na zło-
żenie przed imprezą i konieczność 
dozoru – aby ustrzec ją przed wan-
dalizmem – sugerują, że lepiej bę-
dzie dla miasta, jeśli na miejskie 
imprezy scena będzie wynajmo-
wana z zewnętrznej fi rmy.  mwk 

Sanniki | Wieczór z baśniami Andersena – świetna zabawa dla wielu dzieci 

Huczne 211 urodziny bajkopisarza 
Na urodzinach Andersena, zorganizowanych 
w sobotę, 2 kwietnia, w siedzibie Gminnego 
Ośrodka Kultury i Biblioteki w Sannikach, bawiły 
się dzieci ze szkoły podstawowej i przedszkola 
w Sannikach oraz podopieczni Specjalnego Ośrodka 
Szkolno-Wychowawczego w Mocarzewie, którzy nie 
wyjechali akurat do swoich domów na weekend. 

Na sobotniej imprezie, przy-
padającej w 211 rocznicę uro-
dzin Hansa Christiana Ander-
sena, pojawił się sam jubilat. 
W rolę bajkopisarza wcielił się 
Włodzimierz Rączka, wychowaw-
ca w ośrodku w Mocarzewie. Na 
scenę został wprowadzony przez 
najsłynniejsze postaci ze swoich 
baśni: „Dziewczynkę z zapałkami”, 
w którą wcieliła się Natalia Tarka 
oraz „Księżniczkę na ziarnku gro-
chu” – w tej roli Julita Wróblewska. 

Solenizant częstował swoich 
urodzinowych gości cukierkami 
i zaprosił ich do wysłuchania 
dwóch napisanych przez siebie ba-
śni: historii wspomnianej „Księż-
niczki na ziarnku grochu” i mniej 
znanej, zatytułowanej „Nowe sza-
ty cesarza”. Dzieci okrążyły gościa 
i z zaciekawieniem wysłuchały 
czytanych przez niego opowiadań. 

Atrakcji było jednak dużo wię-
cej. Już na początku spotkania 
prowadzący imprezę instruktorzy 

spośród zgłaszających się dzie-
ci wybrali liderów, którzy dowo-
dzili później drużynami podczas 
wykonywania rozmaitych zadań. 
Jednym z nich było ułożenie puz-
zli oraz rozpoznanie zilustrowa-
nych na nich baśni. Dzieci poradzi-
ły sobie z zadaniami perfekcyjnie, 
zaskakując samych organizatorów 
i odgadując – wydawałoby się 
– mało znane dzieła. 

Znajomością dorobku literac-
kiego Andersena dzieci popisały 
się też w trakcie odgadywania ha-
seł z rozsypanek wyrazowych i za-
bawy w kalambury. – Cały czas 
coś się dzieje, jest dużo fajnych za-
baw i konkursów, ale chyba najfaj-
niejsze były kalambury – oceni-
ły zgodnie Ola Dutkowska, Maja 
Marciniak i Asia Jakubowska ze 
szkoły podstawowej w Sannikach. 

Urodziny rządzą się swoimi pra-
wami i dlatego nie mogło na nich 
zabraknąć tradycyjnego „100 lat!”, 
które odśpiewała Bogusia Małec-

ka ze szkoły podstawowej w San-
nikach. 

Instruktorzy ośrodka kultury 
i pracownicy biblioteki cały czas 
dbali o to, by na imprezie nie brako-
wało atrakcji. Dlatego też zaprosili 
dzieci do wspólnej zabawy z kolo-
rową chustą oraz gry zatytułowanej 
„ludzie do ludzi”, w trakcie której 
dzieci musiały tańczyć przyklejone 
do siebie noskami, uszami, ramio-
nami itp. Przybierane pozy rozba-
wiły widzów, ale i samych tańczą-
cych. – Bardzo fajnie się bawimy 
– powiedziały nam Justyna Basiń-

ska i Dorota Wiercioch z ośrodka 
szkolno-wychowawczego w Mo-
carzewie. 

A na czym polega magia ba-
śni Andersena? – Nasze dzieci lu-
bią takie bajki, w których coś się 
dzieje. Dlatego zapoznajemy je 
z twórczością m.in. Braci Grimm 
i Andersena. Postacie, które stwo-
rzyli, są niezwykle pozytywne 
i dzięki temu dzieci chcą się w nie 
wcielać – oceniła Marta Durmaj, 
wychowawca w Zespole Szkół 
Specjalnych w Mocarzewie. Orga-
nizatorem pierwszej, ale z pewno-

ścią nie ostatniej edycji „Wieczoru 
z baśniami Andersena” była Gmin-
na Biblioteka Publiczna i Gminny 
Ośrodek Kultury w Sannikach. 
W imprezie wzięło udział około 
40 dzieci, kilkoro rodziców i wy-
chowawców. 

W przygotowanie sobotnich 
atrakcji zaangażowały się panie 
z biblioteki: dyrektor Barbara 
Golus oraz pracownice Mile-
na Siedlarek i Anna Olkowicz, 
a także instruktorki z ośrodka 
kultury – Anna Wojciechowska 
i Katarzyna Kiełbasa.  aa 

BARBARA GOLUS, 
dyrektor Biblioteki 
i GOK w Sannikach

Myślę, że pierwsza edycja 
„Wieczoru z baśniami 
Andersena” była bardzo udana. 
Do zabawy zaprosiliśmy bowiem 
nie tylko dzieci z gminy Sanniki, 
ale również podopiecznych 
Specjalnego Ośrodka Szkolno-
Wychowawczego w Mocarzewie. 
Już na początku, podczas 
dobierania się w grupy, dzieci 
świetnie się zintegrowały. 
Ta przyjacielska atmosfera 
utrzymywała się aż do samego 
końca. Wszyscy świetnie bawili 
się podczas zabawy ruchowej 
z wykorzystaniem kolorowej 
chusty, odgadując tytuły baśni 
Andersena w kalamburach czy 
układając puzzle. Naszym celem 
było zapoznanie dzieci 
z twórczością Hansa Christiana 
Andersena, autora baśni 
znanych na całym świecie. 
Jako że bajkopisarz przyszedł 
na świat dokładnie 2 kwietnia, 
postanowiliśmy zorganizować 
spotkanie w formie imprezy 
urodzinowej. Stąd rozdawanie 
cukierków i „100 lat!” odśpiewane 
dla gościa. aa 

RZUT OKIEM | MAŁO ZNANY KSIĄŻĘ 
Tylko kilka osób zdecydowało się 
wysłuchać sobotniego koncertu 
w wykonaniu Quartetto con l’anima, 
który 2 kwietnia wystąpił w salonie 
książęcym pałacu w Nieborowie, 
w składzie: Dorota Puchowska-Aftyka (fl et), 
Katarzyna Dul (skrzypce), Julia Kisielewska 
(wiolonczela – na zdjęciu), Katarzyna 
Książek (altówka). Jako że koncert został 
w całości poświęcony postaci Antoniego 
Radziwiłła (ur. 13.06.1775 r. w Wilnie, zm. 
7.04.1833 r. w Berlinie), kilka ciekawostek 
z jego biografi i opowiedziała Marta 
Straszyńska, członkini kwartetu, która 
z powodu drobnej kontuzji nie mogła 
tego dnia zagrać. Przybliżyła ona 
sylwetkę księcia zamieszkującego niegdyś 
w pałacu z mniej znanej strony – jako 
uzdolnionego kompozytora. aa A
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Sporo frajdy dostarczyła zabawa z wykorzystaniem kolorowej chusty.

A
G

N
IE

S
ZK

A
 A

N
TO

S
IE

W
IC

Z



26  www.lowiczanin.info7 kwietnia 2016      nr 14

Z sali sądowej
Łowicz | Działali wspólnie, odpowiedzą solidarnie 

Były dyrektor i księgowa winni 
oszustw w radiu Victoria
Sędzia Małgorzata Szubert-Fiałkowska nie miała wątpliwości uznając  
oskarżonych: byłego dyrektora rozgłośni ks. Piotra S. oraz księgową Elżbietę Ł. 
winnymi oszustw dotacyjnych w katolickiej rozgłośni radiowej Victoria i agencji 
reklamowej o tej samej nazwie, jakich dopuścili się oni przed laty.

We wtorek, 5 kwietnia, na ogło-
szenie wyroku nie stawiła się żadna 
ze stron procesu, a jego treść zosta-
ła odczytana dla obecnych na sali 
przedstawicieli lokalnych mediów. 
Sędzia wymierzyła oskarżonym 
solidarnie kary 1 roku i 10 miesię-
cy pozbawienia wolności w zawie-
szeniu na 3 lata próby. Ponadto wo-
bec byłego dyrektora i księgowej 
zostały orzeczone do wypłacenia 
nawiązki: po 5 tys. zł na rzecz Wo-
jewódzkiego Urzędu Pracy w Ło-
dzi oraz po 6 tys. zł na rzecz Mi-
nisterstwa Rozwoju Regionalnego 
w Warszawie. Są to instytucje, wo-
bec których oskarżeni dopuścili się 
oszustw finansowych. 

Poza tym Elżbieta Ł., za złama-
nie przepisów z ustawy o rachun-
kowości, będzie musiała uiścić do-
datkowo grzywnę w wysokości 
2.400 zł. Oskarżonych objęto też 
rocznym zakazem pełnienia funk-
cji w instytucjach publicznych,  
w których obraca się pieniędzmi  
z zewnątrz (dotacjami, subwencja-
mi czy funduszami): byłego dy-
rektora rozgłośni zakazem zajmo-
wania stanowisk kierowniczych,  
a Elżbietę Ł. zakazem wykonywa-
nia zawodu księgowej. 

Oskarżeni zostali też zobligo-
wani do zapłacenia po 350 zł ty-
tułem uiszczenia części kosztów 
postępowania sądowego. Była 

księgowa została dodatkowo ob-
ciążona częścią kosztów na poczet 
wynagrodzenia dla obrońcy przy-
dzielonego jej z urzędu. 

Księgowa podrabiała 
dokumenty, a ksiądz  
o wszystkim wiedział 
Sędzia w uzasadnieniu mówi-

ła, iż jest przekonana, że oskarże-
ni działali wspólnie i w porozu-
mieniu, mając na celu dokonanie 
oszustwa polegającego na fał-
szowaniu dokumentów, w celu 
pozyskania zawyżonych dotacji 
z Wojewódzkiego Urzędu Pra-
cy (ponad 17 tys. zł) na realiza-
cję projektu „Praca dla każdego” 
oraz z Ministerstwa Rozwoju Re-
gionalnego (ponad 54 tys. zł) na 
realizację projektu „Na prowincji 
– jak korzystać z funduszy euro-
pejskich”. W ocenie sądu księgo-
wa fałszowała karty pracy, umo-
wy i rachunki, a jej działanie było 
nie tylko tolerowane, ale nawet 
akceptowane i „pożądane” przez 
ks. Piotra S. 

Sędzia tłumaczyła, że trudno 
byłoby oddzielić aspekt meryto-
ryczny projektu od finansowego. 
Jej zdaniem oskarżona dwójka 
działała z zamiarem wprowadze-
nia w błąd obu urzędów. Doku-
menty przygotowane przez księ-
gową miały bowiem istotne 

znaczenie w przyznawaniu dal-
szych transz pieniędzy. Dlatego 
sąd skazał oskarżonych solidarnie 
na 1 rok i 10 miesięcy pozbawie-
nia wolności, a karę warunkowo 
zawiesił im na okres 3 lat próby. 

Sędzia tłumaczyła, że nie 
uwzględniła prokuratorskiego 
wniosku, aby oskarżeni zwróci-
li całość przydzielonych z wspo-
mnianych agend dotacji, gdyż  
– jej zdaniem – zgodnie z tym, co 
zauważył jeden z obrońców, pro-
jekty zostały zrealizowane, a ce-
lem działania oskarżonej dwójki 
było pozyskanie zawyżonych do-
tacji. 

Sędzia tłumaczyła też, że zde-
cydowała się zmienić kwalifika-
cję prawną czynów, gdyż uprzed-
nio każdemu z nich nadano rangę 
osobnego, co w ocenie sądu „za-
ciemniało” obraz sytuacji. Zda-
niem SSR Szubert-Fiałkowskiej 

oszustwa, jakich dopuścili się 
oskarżeni, dotyczyły realizacji 
dwóch projektów, którym podpo-
rządkowali oni wszystkie swoje 
późniejsze zachowania. 

Wyrok jest nieprawomocny, 
a stronom przysługuje prawo do 
apelacji. 

Łowicki sąd  
już wcześniej  
uznał ich winę 
Przypominamy, że Sąd Rejo-

nowy w Łowiczu jesienią 2013 
roku uznał oskarżonych, byłe-
go dyrektora radia Victoria ks. 
Piotra S. oraz księgową Elżbie-
tę Ł., winnymi zarzucanych im 
malwersacji finansowych. Ape-
lację od wyroku złożył zarówno 
obrońca księdza dyrektora jak i 
Prokuratura Rejonowa w Łowi-
czu. 

Sąd Okręgowy w Łodzi, roz-
patrując sprawę, uznał częścio-
wo argumenty prokuratury, 
uchylając nie cały, jak wnosi-
ła, ale część wyroku pierwszej 
instancji i kierując sprawę w 
znacznej części do ponowne-
go rozpatrzenia. Sąd drugiej in-
stancji w swojej decyzji wskazał 
konieczność ponownej analizy 
kilku aspektów sprawy, m.in. 
fałszowania kart pracy i nierze-
telnego prowadzenia księgowo-
ści agencji reklamowej Victoria. 

Wyrok, który zapadł we wto-
rek prze Sądem Rejonowym w 
Łowiczu dotyczy tej części spra-
wy, która została skierowana do 
ponownego rozpatrzenia. aa 

REKLAMA

Łowicz | Zakład Karny

Henryk Gołębiewski  
z wizytą u osadzonych

O swoim życiu jako aktora fil-
mowego, ale też o jeszcze bardziej 
pokręconym życiu osobistym, 
opowiadał osadzonym w Zakła-
dzie Karnym w Łowiczu Hen-
ryk Gołębiewski. Odtwórca tytu-
łowej roli w filmie „Edi” Piotra 
Trzaskalskiego niedawno wydał 
autobiografię „Zygzakiem przez 
życie”, której promocja była jed-
nym z pretekstów do spotkania się 
więźniami.

Henryk Gołębiewski trafił do 
świata filmu w wieku 12 lat, przy-
padkowo wypatrzony gdzieś na 
podwórku przez reżysera Janusza 
Nasfetera. W latach 70. jego mło-
dzieńcze role w takich filmach 
jak: „Wakacje z duchami”, „Po-
dróż za jeden uśmiech”, „Stawiam 
na Tolka Banana”, „Koniec waka-
cji” czy „Zanim nadejdzie dzień” 
przyniosły mu sporą popularność. 
Błyskawicznie rozpoczęta kariera 
została przerwana przez pójście 
do wojska w 1977 roku. Po latach 

zagubienia i niepowodzeń powró-
cił do filmów – najpierw w nie-
wielkich rolach epizodycznych. 
Dopiero kreacja „Ediego” w 2002 
roku przypieczętowała powrót 
mocnym akcentem. Żona Henry-
ka Gołębiewskiego, Marzena, jest 
łowiczanką. 

Na spotkaniu z osadzonymi ak-
tor mówił o sobie bardzo skrom-
nie, a na pytania odpowiadał 
szczerze, nie starając się upięk-
szać swojej biografii, ani wypierać 
takich przejść jak zmagania z al-
koholem. Zaprezentował też prób-
kę swoich zdolności kinetycznych 
– utrzymywanie na ciele metalo-
wych przedmiotów – za co zyskał 
owację. Po spotkaniu chętnie roz-
dawał autografy. Sam natomiast 
otrzymał wykonane przez jed-
nego z osadzonych portrety swój  
i małżonki. Na spotkaniu z dyrek-
torem zakładu ppłk. Krzysztofem 
Sznicerem złożył wpis w księdze 
pamiątkowej zakładu.   tm

Henryk Gołębieski składa wpis w zakładowej kronice. 

Zdaniem sądu 
oskarżona dwójka 
działała z zamiarem 
wprowadzenia 
w błąd obu urzędów.
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informacje
 �Informacja PKP (ogólnokrajowa) 

22-194-36 
 �Informacja PKS (całodobowa)  

46-837-38-13
 �Krajowe Biuro Numerów 118-913
 �Międzynarodowe Biuro Numerów 

118-912
 �Rozmowy krajowe – zamawianie 

19050 (koszt 1,07 zł z VAT)
 �Rozmowy międzynarodowe – zama-

wianie 19051 (koszt 1,07 zł z VAT)
 �Awarie tel. stacjonarnych – zgłoszenia: 

801 505 505
 �Biuro zleceń 19497 (zamawianie budze-

nia, przypominanie o terminie załatwienia 
sprawy, przekazywanie życzeń itp.).

telefony
 � Taxi osobowe:  

46-837-34-01; 46-191-91; 46-830-05-00; 
603-06-18-18; 794-013-013; 606-486-555; 
600-508-308; Dworcowa: 602-774-552

 �Taxi bagażowe: 46-837-35-28 
 �Powiatowy Urząd Pracy: 46-837-04-20
 �Starostwo Powiatowe w Łowiczu: 

sekretariat 46 837-59-02
 �Urząd Miejski: sekretariat 46-830-91-51 
 �Urząd Skarbowy: centrala 46 837-43-

58, 46-837-32-38, sekretariat 46-837-80-28 
 �ZUS 46-830-17-12
 �Łowickie Stowarzyszenie Absty-

nenckie „Pasiaczek” Łowicz, ul. św. 
Floriana 7, tel. 46-837-66-92, pon.-pt. godz. 
16.00-20.00.

 �Grupa AA „Łowiczanka” spotkania  
przy Klubie Pasiaczek czw. godz. 19.00. 

 �Punkt pomocy dla ofiar przemocy  
w rodzinie (siedziba Stowarzyszenia 
„Nadzieja” ul. Podrzeczna 3a),  
tel. 46-830-03-63, czynny: 16.00-19.00.

 �Gminna Grupa Abstynencka  
w Bielawach, spotkania w czwartki 
w godz. 10-11. Informacji udziela UG Biela-
wy w czwartki w godz. 8.00-10.00.

 �Punkt konsultacyjny przy Grupie 
Wsparcia „Przeminęło z wiatrem”  
w Domaniewicach, (problem przemocy)  
czynny: pt. 16-18 tel. 46-838-33-11.

 �Samopomocowa Grupa Abstynencka 
„Nie ma mocnych” w Zdunach 
(siedziba GOK), czw. godz. 18.00.

dyżury przychodni
 �Nocna i świąteczna pomoc lekarska  

ul. Ułańska 28, tel. 46-837-56-11, 46-837-56-
12, 46-837-56-13 lub 509-056-091– czynna: 
w dni robocze 18.00-8.00, soboty, niedziele 
i święta od 8.00 (przez 24 h). 

 �Poradnia Leczenia Uzależnień,  
ul. Ułańska 28, tel.46-837-37-07

 �Poradnia Zdrowia Psychicznego  
ul. 3 Maja, tel. 46-837-33-07

pogotowia
 �Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 �Straż pożarna 998 alarmowy
 �Policja 997 alarmowy
 �Policyjny telefon zaufania 837-80-00
 �Ogólnopolska poradnia telefoniczna  

dla osób dorosłych w kryzysie  
emocjonalnym, czynna od pon.-pt. godz. 
14.00-22.00 pod bezpłatnym numerem 
telefonu 116 123; www.116123.edu.pl

 �Pogotowie energetyki cieplnej  
46-837-59-16

 �Pogotowie wodno-kanalizacyjne  
46-837-35-32

 �Pogotowie energetyczne 991, 
46-837-36-05

 �Awarie oświetlenia ulicznego:  
konserwator 881-551-551, 46 830-91-45

 �Warsztat konserwatorski  
ŁSM 46-837-65-58

 �Gaz butlowy: 516-053-554, 697-649-492, 
46-837-84-40, 46-837-16-16, 46-837-66-08, 
46-837-41-02, 46-837-30-30, 46-837-20-37, 
46-838-36-36, 509-887-080; 46-837-47-77, 
46-837-44-44

 �Zakłady pogrzebowe: 46-837-53-85, 
46-837-07-10, 46-837-20-22, 46-837-26-74, 
46-838-72-62, 602-131-698

 �Lecznice dla zwierząt:  
ul. Starościńska 5, tel. 46-837-52-48, 
ul. Chełmońskiego 31, tel. 46-837-35-24, 
ul. Krakowska 28, tel. 46-830-22-86,  
Łyszkowice, tel. 46-838-87-19 
Bielawy, tel. 46-839-20-95

 �Wojewódzkie Centrum Zarządzania 
Kryzysowego w Łodzi 9287; 42 664-14-09, 
42 664-14-10, 26 144-44-05

apteki
 �Łowicz – apteka całodobowa: 

ul. Stanisławskiego, tel. 46-830-22-02
 �Bielawy, ul. Garbarska 10, tel. 839-22-76
 �Chąśno 64, tel. 838-18-25
 �Domaniewice, ulica Główna 9,  

tel. 838-33-85; ul. Górna 1A, tel. 911-55-44
 �Kiernozia, Rynek Kopernika 12,  

tel. 24-277-91-58; ul. Kościuszki 6, tel. 24-
277-97-64; ul. Łowicka 12A, 24-382-11-66

 �Kocierzew Płd. 101, tel. 839-42-42
 �Łyszkowice, ul. Kościelna 3, tel. 46-838-

87-86; ul. Wolności 6B, tel. 606-221-872
 �Nieborów 209, tel. 46-838-56-25
 �Bełchów, Przemysłowa 2, tel. 46-837-11-83
 �Sobota, Pl. Zawiszy Czarnego 20,  

tel. 46-838-22-81
 �Zduny 1a, tel. 46-838-74-68
 �Zduny 34, tel. 46-838-75-35

msze święte  
w niedziele i święta

 �Kościół pw. św. Ducha: 7:00, 8:30, 
10:00, 12:00, 18:00.

 �Kościół pw. Chrystusa Dobrego 
Pasterza: 7.00, 8.00, 10.00 (dla młodzieży), 
11.15 (dla dzieci), 12.30, 17.00.

 �Bazylika Katedralna: 7.00, 9.00, 10.30, 
12.00, 18.00

 �Kościół o.o. Pijarów: 8.00, 9.30, 11.00, 
12.30, 16.00.

 �Kościół Sióstr Bernardynek: 8.00, 10.00
 �Kościół pw. Matki Bożej Nieustającej 

Pomocy: 8:00, 10:00, 12:30, 18:00.
 �Kaplica seminaryjna: 10.00
 �Kościół św. Leonarda: 11.30

boiska, lodowisko 
i hale sportowe

 �Orlik przy ul. Grunwaldzkiej  
w Łowiczu tel. 608-433-787

 �Orlik przy ul. Bolimowskiej 15/19  
w Łowiczu tel. 516-031-268; czynny: pon.-
-pt. 10.00-21.30, sob.-ndz. 10.00-20.00;

 �Lodowisko „Biały Orlik” przy ul. Boli-
mowskiej 15/19 w Łowiczu; czynne:  
w godz. 12.00-20.00, 

 �Stadion piłkarski w Łowiczu ul. Starzyń-
skiego 6/8, tel. 46-837-62-08

 �Stadion wielofunkcyjny w Łowiczu  
ul. Jana Pawła II nr 3, tel. 46-837-51-06

 �Hala OSiR nr 1 ul. Jana Pawła II nr 3,  
tel. 46-837-51-06, czynne: pon. 7.00-15.00, 
wt. 7.00-20.00, śr., czw., pt. 7.00-15.00; 

 �Hala OSiR nr 2 ul. Topolowa 2,  
tel. 46-837-09-04; pon., wt., śr., 8.00-16.00; 
czw. 8.00-20.00; pt. 8.00-16.00; 

 �Boisko Orlik przy SP nr 1 w Łowiczu – 
tel. 519-130-551 czynne od pon.-pt. w godz. 
16.00-20.00, w weekendy  12.00-20.00

 �Boisko przy SP nr 4 w Łowiczu –  
tel. 46 837-36-94

 �BOisko przy LO im. Chełmońskiego  
w Łowiczu – 46 837-42-00

 �Boisko Orlik w Popowie tel. 46 895-
15-36

 �SP Bąków Górny – 46 838-79-66
 �SP Bednary – 46 8386576
 �SP Kocierzew Płn. – 46 838-48-26
 �SP Stachlew – 46 838-67-29  

(tylko dla mieszkańców gminy Łyszkowice)
 �SP Mysłaków – 46 838-59-25
 �SP Nieborów – 46 838-56-94
 �Gimnazjum Bolimów – 46 838-03-99
 �Kompleks sportowy w Bolimowie 

czynny od 8.00 do zmroku

 �Gimnazjum Łaguszew – 46838-43-93
 �ZSP Błędów – 46 838-14-76

pływalnia miejska 
Łowicz, ul. Kaliska 5, tel. 46-837-32-94

Grafik wejść na pływalnię dla posiada-
jących karnety i kupujących bilety

 �Poniedziałek –13.00-13.45; 15.45-16.30; 
20.15-22.00 (ostatnie wejście o 21.00)

 �Wtorek – 12.10-13.00; 15.00-16.30; 19.30-
22.00 (ostatnie wejście o 21.00)

 �Środa –15.00-16.30; 20.15-22.00 
(ostatnie wejście o 21.00)

 �Czwartek – 13.00-15.45; 19.30-22.00  
(ostatnie wejście o 21.00)

 �Piątek – 12.10-13.00; 17.40-18.30; 19.30-
22.00 (ostatnie wejście o 21.00)

 �Sobota – 11.00-20.00 
(ostatnie wejście o 19.00)

 �Niedziela – 10.00-20.00  
(ostatnie wejście o 19.00)
Grota solna i sauna – codziennie 14.-20.

wystawy stałe
 �Muzeum w Łowiczu ul. Stary Rynek 5/7, 

czynne codziennie oprócz poniedziałków 
godz. 10.00-16.00. Wstęp: bilet normalny  
10 zł, bilet ulgowy 6 zł. Wstęp bezpłatny  
na wystawy stałe - wtorek.

 �„Sztuka Baroku” – wystawa rzemiosła 
artystycznego (meble, tkaniny, szkło,  
porcelana), malarstwa i rzeźby; Kaplica  
św. Boromeusza w Muzeum w Łowiczu.  

 �„Historia miasta i regionu” – wystawa 
zabytków archeologicznych, militariów, 
portretów trumiennych, pamiątek powstań-
czych, gabinet kolekcjonera; Muzeum  
w Łowiczu. 

 �„Etnografia Księstwa Łowickiego” 
– wystawa strojów ludowych, wycinanek, 
rzeźby, ceramiki, tkanin i eksponatów z dzie-
dziny papiero-plastyki; Muzeum w Łowiczu. 

 �„Łowicka galeria sztuki” – wystawa 
prac znaczących artystów XX w. związanych 
z Łowiczem, m.in. Cz. Tańskiego,  
S. Noakowskiego, A. Krawczyka, K. Strze-
mińskiego, T. Klonowskiego, Z. Pągowskie-
go, Z. i R. Artymowskich, Z. Rostad-Abadie 
i twórczość obecnie działających malarzy; 
Muzeum w Łowiczu; wstęp 2 zł. 

 �Mini skansen przy Muzeum w Łowiczu 
– od 1 kwietnia do 31 października czynny 
od wtorku do niedzieli w godz. 10.00-16.00. 
Bilety: normalny 5 zł, ulgowy 3 zł, dzień 
bezpłatny – niedziela. 

 �Skansen w Maurzycach – od 1 kwietnia 
do 31 października czynny codziennie:  
w kwietniu i październiku w godz. 9.00-
16.00, od 1 maja do 30 września w godz. 
10-18.00. Bilety: normalny 8 zł, ulgowy 5 zł.

 �Izba Pamięci Łowickich Żydów –uka-
zuje dzieje tej społeczności w Łowiczu, od 
chwili pojawienia się starozakonnych  
w mieście, poprzez powstanie i intensywny 
rozwój Gminy Żydowskiej, aktywny udział  
w społeczno-gospodarczym życiu miasta  
w XIX i XX wieku, wybuch II wojny światowej,  
aż do ostatecznej jej zagłady. Muzeum  
w Łowiczu, ul. Stary Rynek 5/7.

 �Muzeum Diecezjalne w Łowiczu – 
zwiedzanie katedry wraz z eksponatami 
znajdującymi się w wieży; możliwość 
oglądania panoramy miasta z tarasu;  
czynne od poniedziałku do czwartku  
od 10.00 do 16.00, w piątki i soboty  
od 10.00 do 14.00; Łowicz, Stary Rynek 20.

 �Izba Pamięci Stanisława Klickiego – 
wystawa urządzona przez Grupę Historycz-
ną „Kampinos” na I piętrze Baszty im. gen. 
Klickiego w Łowiczu; czynna w niedziele  
w godz. 16.00-18.00. Wstęp wolny.

 �Pałac, ogród i  Manufaktura Majoliki  
w Nieborowie – do 30 kwietnia czynne: 
wtorek – niedziela w godz. 10.00-6.00; 
wtorek – wstęp wolny. Bilety: Pałac, Ogród, 
Manufaktura Majoliki 22 zł – normalny,  
13 zł – ulgowy, 50 zł – bilet rodzinny (dwie 
osoby dorosłe, dzieci do lat 18, maksymalnie 
6 osób), 1 zł – dzieci 7-16 lat; Ogród 
i Manufaktura Majoliki – 12 zł – normalny,  
8 zł – ulgowy, 1 zł – dzieci 7-16 lat.

 �Park w Nieborowie i Arkadii – czynne 
codziennie od 10.00 do zmroku, wstęp 
wolny. Do 30 kwietnia kasy czynne: środa 

– niedziela w godz. 10.00-16.00; wtorek – 
wstęp wolny. Świątynia Diany czynna  
od 15 kwietnia. Bilety: Ogród i Świątynia 
Diany – 12 zł – normalny, 8 zł – ulgowy,  
1 zł – dzieci 7-16 lat.

 �Muzeum Motoryzacji – czynne: pt., sb., 
ndz. w godz. 10.00-1800, w innych termi-
nach tylko po telefonicznym uzgodnieniu 
(tel. 46 838-50-68, 501-945-960); Nieborów 
231a; bilety: normalny 10 zł, ulgowy (dzieci 
i młodzież do lat 15, emeryci, renciści) 7 zł,  
dzieci do lat 7 bezpłatnie.

 �Muzeum Ludowe rodziny Brzozow-
skich czynne pon.-pt. w godz. 9.00-17.00,  
ndz. i święta w godz. 12.00-17.00. Sromów 11,  
gm. Kocierzew; tel. 46-838-44-72.

 �Zespół Pałacowo-Parkowy w San-
nikach – czynny od codziennie w godz. 
8.00-21.00. Zwiedzanie pałacu pod opieką 
przewodnika od poniedziałku do piątku  
w godz. 7.30-15.30. Zwiedzanie pałacu – 
bilety: 10 zł i 3 zł (ulgowy); wejście na teren 
parku bezpłatne. 

 �„Ożywić historię, czyli pałac  
w Sannikach za czasów Natansonów 
i Dziewulskich”; Pałac w Sannikach,  
ul. Warszawska 142. Bilety: 10 zł i 3 zł.

 �Pałac w Walewicach – można zobaczyć 
m.in. apartament napoleoński, kaplicę 
pałacową. Zwiedzanie z przewodnikiem: 
sb., ndz. w godz. 11:00-11:50 i 12:00-12:50. 
Bilety: dzieci 5 zł, dorośli 10 zł. 

 �Ekspozycja 500 guzików z Muzeum 
Guzików w Łowiczu, w tym ok. 200 sztuk 
guzików personalnych; Galeria Łowicka,  
I piętro, ul. Stanisławskiego; czynna pon.-pt. 
w godz. 10.00-19.00, sob. 9.00-15.00. 

 �„Gloria Victis 1863-1864 – Pamięć 
i tradycja w 150. rocznicę wybuchu 
Powstania Styczniowego na Ziemi 
Łowickiej” – wystawa on-line przygotowana 
na podstawie materiałów archiwalnych pre-
zentowanych w 2013 r. w siedzibie Oddziału 
w Łowiczu Archiwum Państwowego m.st. 
Warszawy; scenariusz Marek Wojtylak;  
www.warszawa.ap.gov.pl/powstanie/lowicz/

 �„Powrót do przeszłości 1919-2014 
(95. rocznica przybycia do Łowicza  
10 PP)” – wystawa zdjęć w dużym forma-
cie, ZSP nr 1, Łowicz, ul. Podrzeczna 30.

wystawy czasowe
 � Anna Szcześniak: Kwiaty, pejzaże 

i inne – wystawa malarstwa; czynna 
codziennie do odwołania; Centrum Kultury 
i Promocji Ziemi Łowickiej, Łowicz, Stary 
Rynek 17. 

 �Jerzy Dołhań: Zapisani na szkle – 
wystawa unikalnych zdjęć Księżaków 
sprzed 100 lat, pochodzących z prywatnej 
kolekcji artysty malarza; Ekspozycja Foto 
Art Galeria, ul. Zduńska 34 w Łowiczu.

 �Sylvia i Bart Pogoda: Podróż do Japo-
nii – wystawa zdjęć; Galeria Przechodnia; 
ogrodzenie Przedszkola Integracyjnego nr 
10 w Łowiczu, ul. Księżacka 26. 

 � Wanda Leokadia Kołaczyńska – 
wystawa malarstwa czynna do 9 maja w 
Filii dla Dorosłych Miejskiej BIblioteki im. 
A. K. Cebrowskiego (budynek ŁOK, ul. 
Podrzecznej 20. 

 �„Żołnierze Wyklęci – przywróćmy ich 
pamięci” – wystawa biogramów, fotografii 
i różnych dokumentów ze zbioru Instytutu 
Pamięci Narodowej; czynna do 30 kwietnia; 
Biblioteka Miejska im. A.K. Cebrowskieg w 
Łowiczu, os. Bratkowice 3a.

 �Aniela Chmielińska na Ziemi Łowickiej 
– wystawa w 80. rocznicę śmierci wybitnej 
badaczki regionu łowickiego; czynna do 3 
maja. Muzeum w Łowiczu, Stary Rynek 5/7.

 �Eduard Nikonorov: Porwanie Europy - 
wystawa malarstwa; Pałac w Sannikach, ul. 
Warszawska 142.

 �Zbigniew Matysek: malarstwo – werni-
saż wystawy i spotkanie z artystą: sobota, 9 
kwietnia, godz. 17.00; Pałac w Walewicach.

 �1050 rocznica chrztu Polski – wystawa 
plenerowa w alejach parku przy Pałacu 
w Sannikach; czynna od 8 kwietnia do 4 
maja. Wstęp wolny.

 �Elżbieta i Feliks Walichnowscy: „Feliks 
Nowowiejski (1877-1946) – twórca 
Roty” – wystawa fotograficzna czynna do 

końca kwietnia w holu Powiatowej Biblioteki 
Publicznej w Łowiczu, Stary Rynek 5/7 
(wejście od ul. 3 Maja).

koncerty
 �Niedziela, 10 kwietnia:
godz. 15.00 – Warsztaty wokalne 
„Harmonia” – koncert finałowy. Wy-
stąpią uczestnicy warsztatów oraz soliści 
Kamila Pałasz – solistka chóru TGD i Eva 
Halčinová – aktorka i piosenkarka 
ze Słowacji. Kinoteatr Polonez w Skier-
niewicach.
godz. 16.00 – „Na Polskiej Ziemi Jezus 
narodził się 1050 lat temu” – specjalny 
koncert Łowickiej Orkiestry Kameralnej 
w ramach obchodów Jubileuszu Chrztu 
Polski. Razem z Orkiestrą wystąpią 
goście: Małgorzata Kustosik – mezzoso-
pran i Marcin Dżażdzyński – tenor. Wstęp 
wolny. Bazylika Katedralna w Łowiczu.

 �Niedziela, 24 kwietnia:
godz. 12.00 – Muzyczny Plac Zabaw: 
Orkiestra Miasta Łowicza – koncert 
instrumentów dętych. Wstęp: 5 zł/
dziecko. Strych lub dziedziniec Łowic-
kiego Ośrodka Kultury w Łowiczu, ul. 
Podrzeczna 20.

 �Sobota, 30 kwietnia:
godz. 19.30 – Cykl „Czterdzieści” Vol.7 
– Marek Dyjak z zespołem i nowym 
repertuarem. Bilety: 40 zł (przedsprzedaż 
do 15 kwietnia), 50 zł.

Kino Fenix 
Łowicz ul. Podrzeczna 20, tel. 46-837-40-01

 �Czwartek, 7 kwietnia:
godz. 16.00 – „Zwierzogród” – film 
animowany prod. USA
godz. 18.00 – „Niewinne” – dramat 
prod. Belgia, Francja, Polska 
godz. 20.15 – „Psy Mafii” – dramat, 
kryminał prod. USA

 �Piątek 8 kwietnia:
godz. 16.00 – „Misiek w Nowym Jorku” 
– komedia familijna prod. Indie, USA
godz. 18.00 – DKF Bez Nazwy: „Lob-
ster” – thriller, sci-fi prod. Francja, Grecja, 
Holandia, Irlandia, USA, Wielka Brytania; 
reżyseria: Yorgos Lanthimos
godz. 20.00 – DKF Bez Nazwy: „Spotli-
ght” – dramat, thriller prod. USA
reżyseria: Tom McCarthy

 �Sobota, 9 kwietnia:
godz. 16.00 – „Misiek w Nowym Jorku” 
– komedia familijna prod. Indie, USA
godz. 18.00 – DKF Bez Nazwy: „Paso-
lini” – dramat biograficzny, prod. Belgia, 
Francja, Włochy; reżyseria: Abel Ferrara
godz. 20.00 – DKF Bez Nazwy: „Spotli-
ght” – dramat, thriller prod. USA

 �Niedziela, 10 kwietnia:
godz. 16.00 – „Misiek w Nowym Jorku” 
– komedia familijna prod. Indie, USA
godz. 18.00 – DKF Bez Nazwy: „El 
Clan” – thriller prod. Argentyna, Hiszpa-
nia; reżyseria: Pablo Trapero
godz. 20.00 – DKF Bez Nazwy: „Spotli-
ght” – dramat, thriller prod. USA

 �Poniedziałek, 11 kwietnia:
godz. 17.00 – „Misiek w Nowym Jorku” 
– komedia familijna prod. Indie, USA
godz. 19.00 – „Spotlight” – dramat, 
thriller prod. USA

 �Wtorek, 12 kwietnia:
godz. 11.00 – X Muza. Filmy, które war-
to obejrzeć i zapamiętać: „1984”, 
reż. M. Radford, Anglia 1984. Ekranizacja  
kultowej powieści Georga Orwella.

 �Środa – czwartek, 13-14 kwietnia: 
kino nieczynne

inne 
 �Piątek, 8 kwietnia: 
godz. 17.00 – Spotkanie z Wojciechem  
Sumlińskim – autorem książki „Niebez-
pieczne związki Bronisława Komorow-
skiego”; sala multimedialna Centrum 

telefony
 �Informacja: PKS 42-631-97-06
 �Taxi w Głownie 42-719-10-14
 �Filia PUP w Głownie 42-719-20-76
 �Filia Powiatowego Urzędu Pracy  

w Strykowie 42-719-84-22
 �Urząd Gminy Głowo 42-719-12-91
 �Urząd Miejski w Głownie 42-719-11-51
 �Urząd Mista-Gminy Stryków 

42-719-80-02
 �KRUS 42-719-95-15
 �Punkt Selektywnej Zbiórki Odpadów 

Komunalnych, teren ZGKiM  
w Strykowie przy ul. Batorego 25, czynny: 
od wtorku do piątku w godz. 10.00-18.00  
oraz w soboty 7.00-14.00

msze święte  
w niedziele i święta

 �Parafia św. Jakuba w Głownie:  
7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00

 �Parafia św. Maksymiliana w Głownie: 
8.00, 9.30, 11.30, 16.00

 �Parafia św. Barbary w Głownie:  
7.00, 9.00, 11.00, 17.00

 �Parafia Św. Marcina w Strykowie: 
8:00, 9:30, 11:00, 18:00

 �Parafia w Dmosinie: 7:30, 10, 12, 18:00

pogotowia
 �Policja 997 alarmowy  w Głownie 42-719-

20-20; w Strykowie: 42-719-80-07
 �Straż pożarna: 998 alarmowy 

w Głownie 42-719-10-08  
w Strykowie 42-719-82-95;

 �Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 �Lecznica dla zwierząt w Głownie:  

42-719-14-40, 887-894-942;  
w Strykowie: 42-719-80-24 

 �Zakład pogrzebowy  
w Głownie: 42-710-71-90, 42-719-30-24;  
w Strykowie: 42-719-86-16

 �Pogotowie wodociągowe w Głownie 
42-719-16-39

 �Pogotowie energetyczne w Strykowie 
42-719-80-10; w Zgierzu 42-675-10-00; 

dyżury 
 �Punkt Konsultacyjny ds. Uzależnień
i Przemocy w Rodzinie: Urząd Gminy 
Głowno, ul. Kilińskiego 2 pok. nr 2; 
czynny do końca grudnia 2016 r. w 1. i 
3. środę miesiąca, godz. 15.30-18.30. 
Informacje w GOPS: 42-719-26-46.

 �Punkty nieodpłatnej pomocy prawnej
Głowno, ul. Norblina 1, czynny: pon.-pt. w 
godz. 8.00-12.00; Stryków, ul. Kościuszki 
29, czynny: pon.-pt. w godz. 12.00-16.00

 �Punkt przyjmowania wniosków
o przyznanie dopłat bezpośrednich, 
wsparcie ONW i płatności rolnośrodowi-
skowe za 2015 rok dla rolników z gmin 
Głowno i Stryków czynny od 18 kwietnia 
do 6 maja: ŁODR w Bratoszewicach, ul. 
Nowości 32, pok. 6, godz. od 8.00-14.00.

 �Przychodnia Rejonowa w Głownie, 
ul. Kopernika 19, tel. 42-719-10-92; 
Poradnia ogólna: pn.-pt. 7.00-18.00.

 �Przychodnie w Strykowie: 
ul. Kościuszki 27: tel. 42-717-45-15; 
ul. Targowa 16: tel. 42-719-92-30.  

apteki 
 �Dyżury aptek w Głownie 
czwartek, 7 kwietnia:
ul. Kopernika 29, tel. 42 239-47-34
piątek, 8 kwietnia:  
Pl. Wolności 4/5, tel. 42 710-89-60
sobota, 9 kwietnia:  
Pl. Wolności 4/5, tel. 42 710-89-60
niedziela, 10 kwietnia:  
Pl. Wolności 4/5, tel. 42 710-89-60
poniedziałek, 11 kwietnia:  
ul. Kopernika 19, tel. 42 719-20-12
wtorek, 12 kwietnia:  
ul. Kopernika 19, tel. 42 719-20-12
środa, 13 kwietnia:  
ul. Kopernika 19, tel. 42 719-20-12
Apteki pełnią dyżury:  

w dni powszednie od zakończenia zmiany 
dziennej do godz. 8.00 dnia następnego;  
w sob. i niedz. w godz. 20.-8.00 dnia 
następnego; święta w godz. 8.00-8.00 
dnia następnego.

 �Dyżury aptek w Strykowie 
niedziela, 10 kwietnia: 
pl. Łukasińskiego 15, tel. 42 719-80-85
Apteka pełni dyżur w godz. 9.00-14.00.

 �Punkt apteczny w Popowie  
Głowieńskim nr 35: tel. 42 719-57-57,  
czynny: pon.-pt. w godz. 8.00-15.00.

 �Punkt apteczny w Bratoszewicach,  
ul. Szkolna 14, tel. 42 719-65-25, czyn-
ny: pon., śr., pt. 8-16, wt., czw. 8.00-17.00.

koncerty
 �Niedziela, 10 kwietnia:
godz. 17.30 – Koncert Wielkanocny: 
Cortuum – artyści z kręgu współczesnej 
muzyki chrześcijańskiej; Dom Kultury  
w Niesułkowie. Wstęp wolny.

wystawy
 �„Podpatrzone...” – wystawa akwareli 

artysty z Głowna, Ryszarda Korzeniowskie-
go; czynna do 30 kwietnia. Galeria sztuki 
współczesnej Bank&DM w Głownie, ul. 
Młynarska 5/13, budynek BS, I piętro.

 �Rzeźby Barbary Nossowicz-Ku-
charskiej oraz malarstwo Agnieszki 
Sapińskiej – wernisaż wystaw i spotkanie 
z autorkami: środa 13 kwietnia, godz. 17.00; 
Galeria Miejskiego Ośrodka Kultury  
w Głownie. Wystawy czynne do 22 maja.

inne
 �Sobota, 9 kwietnia:
godz. 16.000 – Wiosenna Gala Tanecz-
na – występy grup: Gold, Agat i Iskierki  
z Głowna i Strykowa; Hala sportowa  
przy Szkole Podstawowej nr 2 w Głownie, 
ul. Gen. Andersa 37. Wstęp wolny.

 �Poniedziałek – piątek, 11-15 kwietnia:
godz. 9.00-14.00, 16.00-20.00 –„Prze-
wietrzmy swoje regały” – akcja nieod-
płatnej zbiórki niepotrzebnych książek, 
filmów DVD, gier i innych; Zespół Szkół 
nr 1 w Bratoszewicach.

 �Wtorek, 12 kwietnia:
godz. 11.45 – „Przygoda na skraju 
polany” – spektakl dla dzieci; MOK 
w Głownie, ul. Kopernika 45.

 �Środa, 13 kwietnia:
od godz. 9.00 – „Katyń – ocalić od 
zapomnienia w wigilię 1050. rocznicy 
Chrztu Polski” – powiatowe obchody 
76. rocznicy Zbrodni Katyńskiej; kościół 
parafialny w Dmosinie oraz Zespół Szkół 
Samorządowych w Dmosinie. 



OFERTY PRACY
POWIATOWY URZĄD PRACY W ŁOWICZU
(stan na 5 kwietnia 2016 r.) 

 � Mechanik pojazdów samochodowych 
(blacharz samochodowy)

 � Kucharz
 � Pomocniczy robotnik budowlany
 � Instruktor terapii zajęciowej 
 � Opiekun osoby starszej
 � Barman
 � Regionalny kierownik sprzedaży
 � Ślusarz – tokarz
 � Młodszy elektronik 
 � Kasjer-sprzedawca
 � Sprzedawca    
 � Robotnik gospodarczy
 � Elektromonter – elektryk

INFORMATOR GŁOWIEŃSKI I STRYKOWSKI 

Katolickiego w Łowiczu (dom biskupa), 
Stary Rynek. Wstęp wolny. Organizator: 
Klub Gazety Polskiej.

 �Piątek – sobota, 8-9 kwietnia:
godz. 15.00-18.00 (piątek) i 9.00-14.00 
(sobota) – „Kompetencje kluczowe – 
rozwój i perspektywa” – VIII Kiermasz 
Edukacyjny (warsztaty metodyczne, 
seminaria, wykłady, wystawy); Łowickie 
Centrum Kształcenia Ustawicznego 
Województwa Łódzkiego w Łowiczu, 
ul. Ułańska 2. 

 �Niedziela, 10 kwietnia:
godz. 11.00 i 13.30 – Warsztaty deco-
upage dla młodzieży i dorosłych 
z wykorzystaniem papieru przygotowane-
go w oparciu o wycinanki. Koszt 10 zł/os. 
Muzeum w Łowiczu, Stary Rynek 5/7.

 �Czwartek – piątek, 14-15 kwietnia:
godz. 7.00-15.00 – Zbiórka odpadów 
wielkogabarytowych, elektrosprzętu 
i opon od samochodów osobowych, 
motocykli i rowerów – teren przy 
oczyszczalni ścieków; Sanniki, ul. Polna.

 �Środa, 20 kwietnia:
godz. 17.00 – Spotkanie Dyskusyjnego 
Klubu Książki – dyskusja nt. książki An-
drzeja Muszyńskiego „Miedza”; siedziba 
Powiatowej Biblioteki Publicznej   
w Łowiczu, Stary Rynek 5/7  
(wejście od ul. 3 Maja).

 �Środa, 27 kwietnia:
godz. 17.00 – Spotkanie autorskie  
z Małgorzatą Gutowską-Adamczyk; 
Gminna Biblioteka Publiczna  
w Bolimowie.

ROLNIK SPRZEDAJE 
(ceny z dnia 5 kwietnia 2016 r.)

Żywiec wieprzowy:

 � Różyce: 3,80 zł/kg+VAT

 � Skowroda Płd.: 4,00 zł/kg+VAT

 � Domaniewice: 3,80 zł/kg+VAT

 � Chąśno: 3,70 zł/kg+VAT

 � Kiernozia: 3,70 zł/kg+VAT

 � Karnków: 3,70 zł/kg+VAT

Żywiec wołowy:

 � Skowroda Płd.: jałówki 7,00 zł/kg+VAT,  krowy 
5,60 zł/kg+VAT; byki 7,60 zł/kg+VAT;

 � Różyce: jałówki 6,50 zł/kg+VAT; 
krowy 5,50 zł/kg+VAT; byki 7,50 zł/kg+VAT;

 � Domaniewice: jałówki 6,50 zł/kg+VAT;  
krowy 5,50 zł/kg+VAT; byki 7,50 zł/kg+VAT.

SKARB ROLNIKA 
NOTOWANIA Z TARGOWISKA  
(ceny z dnia 5 kwietnia 2016 r.)

  Łowicz Głowno
brokuły szt. 5,00 5,00
brukselka kg 5,00 -
buraczki czerwone kg 2,00 2,00
cebula kg 2,00 2,00
cebula dymka kg 12,00 10,00
czosnek  szt. 2,00 -
gruszki kg 5,00 4,00-5,00
jabłka kg 0,70-2,50 0,80-2,00
jaja fermowe 15 szt. 6,00-8,00 5,00-8,00
jaja wiejskie 15 szt. 5,00-11,00 9,00-11,00
kalafior szt. - -
kapusta biała kg. 2,00 5,00
kapusta biała młoda szt. 6,00 -
kapusta kiszona  3,00 4,00
kapusta pekińska kg 5,00 3,50
koperek pęczek 2,00 -
marchew kg 2,00-2,50 2,00
miód 0,9 l - 18,00/0,5l
natka pietruszki pęczek 1,50 1,50
ogórki kiszone kg 6,00 4,00
ogórek zielony kg 7,00 3,00-5,00
papryka czerwona kg 15,00 13,00-15,00
papryka zielona kg 15,00 -
papryka żółta kg 15 -
pieczarki kg - 4,00-5,80
pietruszka kg 5,00 3,00-4,50
pomidor polski kg 10,00 8,00-10,00
por szt. 2,50-3,00 1,50
rzodkiewka pęczek 2,50 2,00-2,50
sałata szt. 3-3,50 2,00-2,50
sałata lodowa szt. 6,00 6,00
seler kg 5,00 4,00
szczypiorek pęczek 2,00 1,00
włoszczyzna pęczek 4,00 2,00-3,00
ziemniaki kg 1,50 1,00-1,20
ziemniaki młode kg - 3,50-3,80
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PUNKTY PRZYJMOWANIA OGŁOSZEŃ DROBNYCH DO „NŁ”: BIURO OGŁOSZEŃ ŁOWICZ, UL. PIJARSKA 3A; BEDNARY, SKLEP P. PAPIERNIK 24A; BOBROWNIKI 27, SKLEP P. PACLER; BOLIMÓW, UL. RYNEK KOŚCIUSZKI 17, SKLEP 

„EWA”, P.PAPIERNIK; DOMANIEWICE, UL. GŁÓWNA 26, SKLEP P. JAKUBIAK; GĄGOLIN POŁUDNIOWY, SKLEP „KOS”; HUMIN 1A, SKLEP P. GREFKOWICZ; IŁÓW: PL. RYNEK STAROMIEJSKI 2A; SKLEP P. PAPIEROWSKIEGO; KIERNO-
ZIA, RYNEK KOPERNIKA, KIOSK P. WESOŁOWSKIEJ; KOCIERZEW PŁN., SKLEP P. DRAGAŃSKIEJ; KURABKA 17A, SKLEP P. TOPOLSKIEJ; ŁOWICZ, OS. BRATKOWICE, KIOSK LOTTO; ŁYSZKOWICE, SKLEP „DUET”, UL. GMINNA 6; 

NIEBORÓW, AL. LEGIONÓW POLSKICH 18, SKLEP P. FIGATA; NOWA SUCHA 22, SKLEP P. SIEWIERY; OSTRÓW 20, SKLEP P. BEJDY; OSMOLIN, UL. RYNEK 2, SKLEP P. SERWACH; PSZCZONÓW 147, SKLEP P. LIPIŃSKIEGO; SANNIKI,  
UL. WARSZAWSKA 183, SKLEP P. OLKOWICZ; SOBOTA, PL. ZAWISZY CZARNEGO 12, SKLEP P. BIŃCZAK; SOKOŁÓW 19, SKLEP P. GŁOWACKIEGO; STACHLEW 113A, SKLEP P. WIERZBICKIEJ; STARY DĘBSK 6A, SKLEP P. PAWŁA TARGA-

SZEWSKIEGO, ŚLESZYN, UL. GÓRNA 5, SKLEP P. MĄCZYŃSKIEJ;  WALISZEW STARY 19, SKLEP  P. PABIJAŃCZYK; ZABOSTÓW DUŻY, SKLEP P. SZALENIEC; ZAWADY 67, SKLEP P. SOKALSKIEJ; ZŁAKÓW BOROWY 139A, SKLEP P. PIECKI.

PUNKTY PRZYJMOWANIA OGŁOSZEŃ DROBNYCH DO „WIEŚCI”: BIURO OGŁOSZEŃ GŁOWNO, UL. ŁOWICKA 40; DMOSIN 1, BOŻENA KRZESZEWSKA, PIEKARNIA:  STRYKÓW: SKLEP „ZOSIA”, UL. TARGOWA 25/27; SKLEP P. ŁUKASZA 

PAPIŃSKIEGO, STARY RYNEK 4/29.

PUNKTY PRZYJMOWANIA OGŁOSZEŃ DROBNYCH DO „NŁ DLA ŻYCHLINA, OPOROWA, BEDLNA I PACYNY”: BEDLNO 28, SKLEP MINI-MAG; DOBRZELIN, UL. WŁ. JAGIEŁŁY, SKLEP MAGDA; PACYNA, UL. TOWAROWA 4, SKLEP P. MAG-

DALENY DURKI; PLECKA DĄBROWA, SKLEP „MONIKA”; ŚLESZYN, UL. GÓRNA 5, SKLEP P. MĄCZYŃSKIEJ; ŻYCHLIN, UL. ŁĄKOWA 9A, SKLEP „MAGDA”; UL. NARUTOWICZA 85F, SKLEP „MAGDA”; UL. 29 LISTOPADA 25-26, SKLEP „ELEMIS”.

WYDAWCA I REDAKCJA NIE PONOSZĄ ODPOWIEDZIALNOŚCI ZA TREŚĆ OGŁOSZEŃ I REKLAM OPUBLIKOWANYCH ZGODNIE Z ART. 36 USTAWY  Z DNIA 26.01.1984 R. „PRAWO PRASOWE”

samochodowe

kupno
 �Złomowanie Pojazdów- zaświadczenia, 

auto-skup: uszkodzone, rozbite, 
wyeksploatowane, Rząśno 13, tel. kom. 
602-123-360.

 �Autoskup: 1 zł za 1 kg, wszystkie, tel. 
kom. 888-460-461.

 �Absolutnie każde auto, tel. kom. 
609-027-388.

 �Absolutny skup Opel, VW, Audi oraz 
auta na LPG, tel. kom. 570-722-022.

 �Auto skup, tel. kom. 886-802-487.

 �Auto skup 1 zł/kg, tel. kom. 
537-667-709.

 �Kupię auta do 10.000 zł, również 
uszkodzone, tel. kom. 662-031-656.

 �Kupię auto, całe lub uszkodzone, 
tel. kom. 609-027-388.

 �Kupię wszystkie auta, tel. kom. 
510-631-245.

 �Odkupię szkodę z OC/AC, do 3 lat 
wstecz, tel. kom. 721-730-300.

 �Skup pojazdów samochodowych. 
Zaświadczenia do WK. Sprzedaż 
części, tel. kom. 605-695-882.

 �Skup powypadkowych, starych, 
skorodowanych samochodów, tel. kom. 
512-476-760.

sprzedaż
 �AUDI 80, 1.6 diesel, 1988 rok, tel. kom. 

501-930-953.

 �AUDI A4, benzyna/gaz, 1998 
rok, automat, I właściciel, tel. kom. 
601-978-833.

 �CHEVROLET Aveo, 1.2, 2007 rok, 
109.000 km, bezwypadkowy, atrakcyjna 
cena, tel. kom. 604-706-309.

 �CITROËN Berlingo, tel. kom. 
600-820-374.

 �CITROËN Berlingo Diesel, 2008 
rok, nowa wersja, stan idealny. Hak, 
klimatyzacja, mały przebieg, tel. kom. 
502-676-206.

 �DAEWOO Espero, 1.8, ubezpieczony, 
na chodzie, tel. kom. 502-289-178.

 �FIAT 125p E650, 1988 rok, I właściciel, 
wszystkie części orginalne, tel. kom. 
788-557-286.

 �FIAT Ducato, 2.5D, 1994 rok, tel. kom. 
727-214-151.

 �FIAT Ducato, 2003 rok, dubiel kabina, 
tel. kom. 691-736-552.

 �FIAT Punto, 3D gaz, 2000 rok, tel. kom. 
603-872-897.

 �FIAT Punto, 1.2, 2000 rok, tel. kom. 
724-500-362.

 �FIAT Punto II FL benzyna/gaz, 2004 
rok, , po 18, tel. kom. 667-113-929.

 �FIAT Punto II, 1.2, 2002/03 rok, srebrny 
metalik, tel. kom. 513-375-786.

 �FIAT Punto, 1.1 benzyna, 1998 rok, 
tanio, tel. kom. 512-042-883.

 �FIAT Seicento benzyna/gaz, 2001 rok, 
tel. kom. 726-684-284.

 �FIAT Seicento, 900, 2000 rok, tel. kom. 
665-147-505.

 �FIAT Seicento, 1.1, 2002 rok, tel. kom. 
663-690-562.

 �FIAT Seicento Brush, 1.1, 2003 rok, 
stan bdb, tel. kom. 695-140-551.

 �FIAT Seicento, 1100 i 900, 2002 rok, 
wspomaganie, tel. kom. 604-392-876.

 �FIAT Uno, 900, 2000 rok, tel. kom. 
668-434-902.

 �FORD Focus, 1.8 TDDI, 2003 rok, tel. 
kom. 503-118-367.

 �FORD Focus, 1.8 TDI, 2003 rok,  
6.400 zł, tel. kom. 503-118-367.

 �FORD Focus, 1.6 TDCI, 2006 
rok, 199.300 km, stan bdb, tel. kom. 
609-188-933.

 �FORD Focus, 2004 rok, stan idealny, 
tel. kom. 606-819-096.

 �FORD Mondeo, 2.0 TDI, 2002 rok, 
kombi, srebrny, stan bdb., bogata wersja, 
tel. kom. 509-619-695.

 �FORD Transit, 1992 rok, tel. kom. 
792-931-678.

 �FORD Transit, 2.5 D, 1993 rok, stan 
techniczny dobry, tel. kom. 660-248-340.

 �HONDA HRV, 2000 rok, 
pięciodrzwiowa, napęd na cztery koła, 
klima, pełna opcja, tel. kom. 603-653-030.

 �HYUNDAI Trajet, 2005 rok, tel. kom. 
604-645-075.

 �MAZDA 3, 1.6 DTI, 2004 rok, 
5-drzwiowa, tel. kom. 509-878-698.

 �MAZDA 6, 2.0 benzyna/gaz, 2004 rok, 
tel. kom. 603-624-879.

 �MAZDA 6, 2.0 diesel, 2008 rok, pełna 
opcja, limuzyna, tel. kom. 728-988-648.

 �MERCEDES 2.2 CDI, 1998 rok, tel. 
kom. 668-074-900.

 �MERCEDES A 160, 1998 rok, tel. kom. 
696-698-085.

 �MERCEDES Benz E280 W211, 
2006 rok, 3.0 diesel, automat, czarny 
metalik, sprowadzony z Niemiec, bogate 
wyposażenie, tel. kom. 692-601-689.

 �NISSAN Almera, 1.4, 1996 rok, tel. kom. 
792-931-678.

 �NISSAN Almera, 2001 rok, zadbany, 
3.900 zł, tel. kom. 786-263-059.

 �NISSAN Micra, 1995 rok, ładny 
ekonomiczny, 2.300 zł, tel. kom. 
517-682-244.

 �NISSAN Primera diesel, 1997 rok, 
hatchback, tanio, tel. kom. 880-651-700.

 �NISSAN Qashqai, 1.6 benzyna, 2009 
rok, pierwszy właściciel, stan idealny, tel. 
kom. 669-303-235, 608-359-373.

 �OPEL Astra, 2001 rok, tel. kom. 
721-169-137.

 �OPEL Astra 3 diesel, 2007 rok, tel. kom. 
600-484-101.

 �OPEL Astra 3, kombi 1.9 CDTI, 2006 
rok, tel. kom. 692-050-062.

 �OPEL Astra Classic, 1.4 8V, 2000 rok, 
sedan, rzeczywisty przebieg 105.000 
km, garażowany, oryginalny lakier, 
bezwypadkowy, tel. kom. 513-375-786.

 �OPEL Astra III kombi, 1.7, 2005 rok, tel. 
kom. 602-652-120.

 �OPEL Astra I, 1998 rok, sedan, tel. kom. 
512-347-439.

 �OPEL Corsa C, stan idealny, tel. kom. 
606-819-096.

�OPEL Omega, benzyna/gaz, 2000 rok,
tel. kom. 731-769-953.

 �OPEL Vectra B Lift diesel, 2000 rok, 
kombi, tel. kom. 608-228-789.

 �OPEL Vectra, 2.0 DTI, 2001 rok, 
srebrny, sedan, bogata wersja, tel. kom. 
724-115-903.

 �PEUGEOT 206, 1.4, 2002 rok, 
wyposażony, tel. kom. 604-392-876.

 �PEUGEOT 307, 1.4 HDI, 2006 rok, 
150.000 km, klimatyzacja, oryginalny 
lakier, stan rewelacyjny, w rozliczeniu 
mogę przyjąć tańszy, 11.600 zł, tel. kom. 
604-706-309.

 �POLONEZ Caro Plus, na części, tel. 
kom. 885-768-027.

 �POLONEZ Caro Plus, Zadbany, tel. 
kom. 605-725-688.

 �RENAULT Clio, 2006 rok, tel. kom. 
667-514-783.

 �RENAULT Espace, 1.9, 2002 rok, tel. 
kom. 500-488-180.

 �RENAULT Scenic, 1.9 DCI, 2003 rok, 
tel. kom. 721-435-515.

 �RENAULT Scenic, 2002 rok, 8.500 zł, 
tel. kom. 601-050-293.

 �RENAULT Scenic, 1.9 DTI, 2000 rok, 
stan bdb, tel. kom. 604-392-876.

 �RENAULT Thalia, 1.4, benzyna/gaz, 
2002 rok, pilnie, tanio, tel. 792-180-011.

 �SEAT Ibiza, 1.4 MPI, benzyna, 2001 rok, 
tel. kom. 793-009-852.

 �SEAT Leon, 1.6 diesel, 2010 rok, tel. 
kom. 509-392-251.

 �SEAT Leon Diesel, 2002 rok, stan 
bardzo dobry, srebrny, tel. kom. 
601-950-914.

 �SKODA Fabia, 1.6, 2009 rok, tel. kom. 
723-981-745.

 �SKODA Fabia SDI, stan idealny, tel. 
kom. 790-600-750.

 �SKODA Felicia, 1998 rok, 116.000 km,  
I właściciel, tel. kom. 668-423-381.

 �SKODA Felicja, 1996 rok, stan dobry, 
tel. kom. 693-699-623.

 �SKODA Octavia II, 1.6 FSI, 2008 
rok, bogate wyposażenie, zakupiona 
w salonie, w rozliczeniu mogą przyjąć 
mniejsze auto, tel. kom. 513-375-786.

 �SKODA Octavia, 1.9 TDI, 110 KM,  
kombi, lift, pełna opcja, tel. kom. 
509-878-698.

 �Sprzedam, zamienię Star 1142, 1990, 
wywrot, tel. kom. 602-445-248.

 �TOYOTA Avensis, kombi 2.0 D4D, 
2008 rok, w oryginale, bez wypadkowy  
(w rozliczeniu mogę przyjąć tańszy), 
21.800 zł, tel. kom. 604-706-309.

 �TOYOTA Yaris, 1.0, XII. 2004 rok, salon, 
wyposażona, tel. kom. 604-392-876.

 �VW Golf 4, 1.9 TDI, 2000 rok, 
5-drzwiowy, czarny, tel. 782-028-932.

 �VW Golf, 1.9 TDI, 2000 rok, automat, 
5-drzwiowy, czarny metalik, tel. kom. 
794-436-740.

 �VW Golf IV, 1.9 TDI, 2001 rok, 
4-drzwiowy, czarny metalik, bogate 
wyposażenie, tel. kom. 692-601-689.

 �VW Golf V Plus, 2.0 TDI, 2006 rok, 
bogate wyposażenie, I właściciel  
(w rozliczeniu przyjmę tańszy), tel. kom. 
513-375-786.

 �VW Golf V, 1.6, 2004/2005 rok, 
bezwypadkowy, garażowany, szary 
metalik, tel. kom. 796-813-564.

 �VW Jetta, 1.9 TDI, 2008 rok, 105 KM, 
tel. kom. 788-997-788.

 �VW Passat B6, 1.9 TDI 105 KM, 2005 
rok, szary/srebrny, 20.800 zł, tel. kom. 
697-675-681.

 �VW Passat, 1.9 diesel, 2001 rok, 
6-biegowa skrzynia, 4x4 napęd, tel. kom. 
607-701-177.

 �VW Passat, 1.9 TDI, 2001 rok, czarny 
metalik, kombi, 130 KM, tel. kom. 
609-655-798.

 �VW Passat, 2007 rok, wersja Highline, 
kombi, zadbany, salon Polska, pełna 
dokumentacja, tel. kom. 602-201-923.

 �VW Polo, 1.9 SDI, 2003 rok, klima, tel. 
kom. 693-814-164.

 �VW Polo, betoniarka, tel. kom. 
504-507-730.

 �ŻUK, sprzedam, tel. kom. 695-999-028.

 �ŻUK, stan bdb, tel. kom. 609-514-291.

inne
 �Naprawa automatycznych skrzyń 

biegów „Piotr Michalak”, tel. kom. 
501-461-936.

 �LPG – serwis-montaż-diagnoza, tel. 
kom. 600-148-628.

 �LPG, montaż, serwis, diagnoza, tel. 
kom. 600-148-628.

 �Opony, felgi z Niemiec, hurtownia. 
Najwększy skład w rejonie, mechanika. 
Bratoszewice, ul. Łódzka 28,  
www.opony-gaweda.pl, tel.  
(42) 719-63-08, 505-151-701.

 �Sprzedaż przyczepek 
samochodowych, homologacja, różne 
typy, www.phu-wimar.pl, tel. kom. 
608-171-821.

 �Sprzedam opony letnie 175/65/13, 
165/70/14, tel. kom. 667-837-817.

 �Przyczepka zarejestrowana, tel. kom. 
605-090-155.

 �Kompletne koła 275/70 R 22,5 ośmio-
otworowe, tel. kom. 601-662-905.

 �Sprzedam przyczepkę, tel. kom. 
791-745-526.

 �Poszukuję świadków wypadku z dnia 
4.03.2016 r., około godz. 18.40 na ul. 
Kościuszki w Strykowie (za pasami) 
pomiędzy samochodem Opel Corsa  
a pieszym, tel. kom. 697-410-092.

 �Lublin, izoterma 2001 rok, tel. kom. 
501-247-193.

 �Sprzedam przyczepkę samochodową 
lekką, ładowność 220 kg, tel. kom. 
601-359-273.

motorowe

kupno
 �Stare motocykle, samochody, części, 

tel. kom. 513-185-357.

 �WFM kupię, tel. kom. 796-416-679.

sprzedaż
 �Skuter Romet, 1.800 km, tel. kom. 

668-162-199.

 �Mz Ts 1980 rok, stan idealny, oryginał, 
opłacony, sprawny, tel. kom. 667-341-968.

 �Suzuki GS500E, tel. kom. 662-142-560.

 �Skuter Romet 50, 2011 rok, tel. kom. 
664-713-405.

 �Motorynka, tel. 24/277-91-85.

 �Skuter 2001 rok, 650 zł, tel. kom. 
604-529-656.

 �Jamaha WR 125, kat. A1, B, 2010 rok, 
tel. kom. 513-329-718.

 �Chopper poj. 150, 2005 rok, kurtki, 
buty motocyklowe skórzane, tel. kom. 
511-311-145.

 �Suzuki GSX600S, tel. kom. 
788-214-918.

 �Mz ETZ 250 1987 rok, zarejestrowana, 
opłacona, stan dobry, 2.600 zł, tel. kom. 
669-034-011.

inne
 �Naprawa skuterów, silników 2-, 

4-suwowych, tel. kom. 577-915-374.

garaże

sprzedaż
 �Garaż, os. Szarych Szeregów, tel. kom. 

510-177-041.

 �Sprzedam garaż os. Bratkowice, tel. 
kom. 662-967-762.

 �Garaż blaszany 3x5 m, tel. kom. 
604-705-381.

wynajem
 �Wynajmę garaż, Głowno, Mickiewicza, 

tel. kom. 509-440-293.

 �Poszukuje garażu do wynajęcia przy 
Intermarche. tel. kom. 603-506-931.

nieruchomości

kupno
 �Kupie ziemię powyżej 1 hektara, 

gotówka, tel. kom. 501-020-993.

 �Kupię mieszkanie, gotówka, tel. kom. 
501-020-993.

 �Kupię ziemię, gm. Łyszkowice i okolice, 
tel. kom. 502-602-463.
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 �Ziemię rolną, przy drodze 1-5 ha,  
w okolicach Łowicza, kupię , tel. kom. 
888-431-443.

 �Kupię 1,5-2 ha ziemi pod działalność 
gosp., okolice Łowicza (z dobrym 
dojazdem asfaltowym), tel. kom. 
509-426-530.

 �Kupię działkę, ziemię, bloki, tel. kom. 
607-809-288.

sprzedaż
 �Sprzedam działkę budowlaną 717 mkw.,  

Jastrzębia, tel. kom. 600-488-382.

 �Działka 4,6 ha w jednym kawałku, 
uprawiana, 135x340 m, tanio, Łazin, tel. 
kom. 501-020-993.

 �Działka budowlana, 1.040 mkw., na 
nowym osiedlu w Chąśnie, tel. kom. 
728-929-767.

 �Sprzedam działkę budowlaną, 
Górki-Jastrzębia, 1.320 mkw., tel. kom. 
695-814-300.

 �Siedlisko, Dmosin, tel. kom. 
881-087-040.

 �M-3, Zabrzeźnia, II piętro, tel. kom. 
602-445-248.

 �Działki budowlane w Głownie, tel. 
kom. 606-414-222.

 �Sprzedam mieszkanie „Pod Kurantem”, 
Głowno, tel. kom. 796-990-820.

 �Sprzedam 2,22 ha, Psary, tel. kom. 
604-260-576.

 �Działka 0,7 ha, Piaski, tel. kom. 
881-250-330.

 �Dom, Nieborów, tel. kom. 881-250-330.

 �Działki 3.100 i 3.400 mkw., Bielawy, tel. 
kom. 664-041-140.

 �Dom 293 mkw, stan surowy, otwarty, 
działka 1900 mkw, wszystkie media, 
Łowicz, ul. Grunwaldzka, tel. kom. 
501-932-818.

 �Budynek nadający się na magazyn lub 
halę produkcyjną 1000 mkw, tel. kom. 
663-881-721.

 �Działka budowlana Nieborów, 
niedaleko Pałacu 1513 mkw., woda, prąd, 
tel. kom. 661-966-124.

 �Mieszkanie 75,5 mkw., cegła, 
II p., Szarych Szeregów, tel. kom. 
601-385-890.

 �Działka inwestycyjna 1,7 ha, przy 
Poznańskiej. Produkcja, usługi, 
magazyny, tel. kom. 666-049-802.

 �Działka 3.500 mkw, ogrodzona, Popów 
Głowieński, cena 40.000 zł, tel. kom.  
883-929-596, 669-479-295.

 �Sprzedam działkę 900 mkw.,  
w Głownie, tel. kom. 601-814-018.

 �Dom z działką w stanie surowym  
w Głownie, tel. kom. 601-814-018.

 �Sprzedam 3,91 ha ziemi, Kocierzew 
Południowy, tel. kom. 661-677-914, 
697-254-006.

 �Gospodarstwo rolne, 13 ha, 
tel. (46) 837-05-04.

 �Działki budowlane, Nieborów, tel. kom. 
607-328-032.

 �Mieszkanie 37,80 mkw., Osiny 139, 
koło Głowna, cena do uzgodnienia, tel. 
kom. 500-508-676.

 �Sprzedam działkę budowlaną, tel. kom. 
784-988-431.

 �Budowlano-rolna, 7 ha, Nieborów, tel. 
kom. 603-878-783.

 �Działka budowlana, 2.938 mkw., 
Strzelcew. Tanio!, tel. kom. 880-778-094.

 �Sprzedam dom, na działce 2,5 ha, 
blisko autostrady A2, 350.000 zł (do 
negocjacji), tel. kom. 667-406-575.

 �Sprzedam ziemię 3,89 ha, z działką 
budowlaną, Wola Stępowska, gm. 
Kiernozia, tel. kom. 883-760-108.

 �Działki budowlane, Bednary,  
ul. Ogrodowa, tel. kom. 698-334-328.

 �Siedlisko + 2,5 ha, Bednary, ul. 
Dworcowa 15, tel. kom. 698-334-328.

 �Dwupoziomowe mieszkanie, 114 mkw., 
centrum Łowicza, stan developerski, 
cena atrakcyjna, tel. kom. 508-174-797.

 �Mieszkanie po remoncie 60 mkw.,  
IV piętro, Głowno, Kopernika, tel. kom. 
668-836-710, 600-895-257.

 �Sprzedam 5 ha ziemi, gm. Zduny, tel. 
kom. 509-894-351.

 �Działka rolno-budowlana 9.300 mkw.,  
Placencja, bardzo tanio, tel. kom. 
606-889-643.

 �Sprzedam razem działki: budowlaną 
726 mkw., rolną 2906 mkw., tel. kom. 
880-151-132, Strzelcew.

 �Sprzedam 60 mkw. Bratkowice, I piętro, 
wyremontowane, z garażem, tel. kom. 
604-354-305.

 �Ziemia 0,86 ha, Kompina, tel. kom. 
694-968-249.

 �Działki budowlane, Strzelcew, tel. kom. 
660-911-451.

 �Tanio: działka budowlana, Nieborów, 
tel. kom. 795-015-269, po 16:00.

 �Dwie działki zalesione 10.500 mkw., 
11.100 mkw., tel. kom. 608-815-516.

 �Dwupokojowe, 52 mkw., sprzedam 
lub zamienię na kawalerkę, tel. kom. 
880-141-984.

 �Dom 120 mkw., działka 1500 mkw., 
Głowno, tel. kom. 504-863-745.

 �Sprzedam działkę budowlaną, 
Bronisławów (gmina Głowno), tel. kom. 
606-510-545.

 �Mieszkanie 38 mkw., z działką, 
garażem, Kołacin, tel. kom. 505-806-554.

 �Działka budowlana, 1.000 mkw., tel. 
kom. 606-949-637, Otolice.

 �Dom, Łowicz, tel. kom. 880-651-700.

 �Mieszkanie 58 mkw., Starzyńskiego 
5, tel. kom. 664-176-048.

 �Działka rolno-budowlana 5.000 
mkw, Reczyce, 35.000 zł, tel. kom. 
730-933-821.

 �Sprzedam mieszkanie 48 mkw., 
III piętro, os. Kopernika, tel. kom. 
503-103-506.

 �Domek 60 mkw., działka 6.000 mkw., 
budowlano-usługowa, narożna, Łowicz, 
tel. kom. 603-878-783.

 �Budowlano-rolna, 2,6 ha, 220x117 m, 
rzeczka, Wola Szydłowiecka, tel. kom. 
603-878-783.

 �Grunty orne 2 ha, Łasieczniki-
Trzcinówka, gm. Bolimów, tel. kom. 
781-192-860.

 �Działki budowlane, nowe, Nieborów 
Wschodni, tel. kom. 781-192-860.

 �Sprzedam ziemię rolną 2,7 ha, gm. 
Bolimów, tel. kom. 502-849-128.

 �Dwie działki rolno-budowlane  
po 1,50 ha, Piaski Trzcinówka,  
gm. Nieborów, tel. kom. 607-403-261.

 �Sprzedam dom w stanie surowym, 
zamknięty, 127 mkw., tel. kom. 
508-694-697.

 �Sprzedam dom ścisłe centrum 
Łowicza, działka 600 mkw., możliwość 
rozbudowy, mieszkanie, handel, usługi, 
tel. kom. 722-019-722.

 �Sprzedam działkę rolno-budowlaną 
na nowym osiedlu w Mysłakowie o pow. 
1,01 ha, tel. kom. 730-859-878.

 �Działka budowlana, 1.200 mkw., 
k/lasu, blisko Łowicza, tel. kom. 
606-370-704.

 �Okazja! Umeblowane 52 mkw., I p., tel. 
kom. 883-263-698.

 �Działka budowlana, Chąśno II, tel. kom. 
660-408-769.

 �Las 0,66 ha, Kalenice, tel. kom. 
691-639-756.

 �Mieszkanie 35,6 mkw., os. Bratkowice, 
III p, po remoncie, tel. kom. 609-858-378.

 �Mieszkanie 60 mkw, Głowno os. 
Kopernika, dobra lokalizacja, tel. kom. 
502-683-368.

 �Sprzedam działki budowlane  
w Mysłakowie, tel. kom. 535-940-550.

 �Dom z działką, tel. kom. 504-507-730, 
514-734-737.

 �Myjnia samochodowa ręczna  
w Żyrardowie wraz z działką 1.800 mkw., 
z garażami blaszanymi, możliwość 
dokupienia działki 1.200 mkw., tel. kom. 
698-982-732.

 �Ziemia orna, 3.67 ha, Bobrowa, tel. 
kom. 606-626-575.

 �Działka 5.000 mkw, Bobrowa, tel. kom. 
606-626-575.

 �Mieszkanie 3-pokojowe 53 mkw., 
os. Kopernika, Głowno, tel. kom. 
602-625-445.

 �Sprzedam działkę rolną z możliwością 
zabudowy o pow. 2,6 ha, w miejscowości 
Parma, gm. Łowicz, tel. kom. 
601-280-964.

 �Sprzedam działkę rekreacyjną, leśną 
0,53 ha, Guźnia-Rydwan, tel. kom. 
726-456-611.

 �Bardzo ładna działka rekreacyjna, 
300 mkw. przy ul. Wiśniowej ( ogródki 
działkowe Relaks ul. Łódzka w Łowiczu), 
tel. kom. 662-129-669.

 �Działka budowlana, Mysłaków, tel. 
kom. 692-363-474.

 �Głowno - działka budowlana 981 mkw., 
z rozpoczętą budową (132 mkw), 
atrakcyjne położenie, sprzedam, tel. kom. 
510-165-386.

 �Sprzedam lub wynajmę kawalerkę, 
Łowicz, Bratkowice, tel. kom. 
723-880-870.

 �Mieszkanie 32 mkw., Starzyńskiego,  
IV p., tel. kom. 663-133-507.

 �Działka rekreacyjna z murowanym 
domkiem po kapitalnym remoncie  
w ROD „Niedźwiadek” w Niedźwiadzie, 
tel. kom. 502-629-406.

 �Działający skład opału Parma 82A 
(nowa hala) z działką budowlaną, tel. 
kom. 606-257-120.

 �Sprzedam nieruchomość (2 domy) 
w Głownie, tel. kom. 693-830-178, 
601-663-404.

 �Budowlana 1600 mkw., 50zł/mkw, 
Zielkowice II, tel. kom. 502-778-128.

 �Sprzedam mieszkanie 45 mkw., parter, 
bez balkonu, os. Kostka, po remoncie, tel. 
kom. 501-072-557.

 �Działka rolno-budowlana 0,85 ha, tel. 
kom. 693-025-919.

 �Dom w Łowiczu, tel. kom. 660-053-988.

 �Gospodarstwo rolne, obszerne 
budynki. Okolice Łowicza, tel. kom. 
787-523-191.

 �Działki budowlane, 1.200 mkw., 
Mysłaków; łąka 3.600 mkw., Mysłaków-
Maliń, tel. kom. 784-814-278.

 �Sprzedam siedlisko, tel. kom. 
889-680-464.

 �Sprzedam działkę 2 ha, Reczyce 134, 
tel. (42) 611-05-78.

 �Starzyńskiego, 40 mkw., tel. kom. 
692-101-989.

 �Sprzedam dom w Łowiczu o pow. 
całkowitej 180 mkw., mieszkalnej  
120 mkw. na działce 490 mkw., tel. kom. 
660-985-606.

 �Sprzedam atrakcyjną działkę 
budowlaną, część zalesioną 1,40 ha, 
rzeka Uchanka, zalew wodny, w Uchaniu 
Dolnym, tel. kom. 608-076-041.

 �Sprzedam piękny ogród z domkiem, 
tel. kom. 511-146-431.

 �Sprzedam 3,72 ha położone we wsi 
Domaradzyn, całość ogrodzona, tel. kom. 
500-296-209.

 �Sprzedam w dobrej cenie 7 ha lasu 
gm. Łyszkowice, tel. kom. 668-241-849, 
660-985-779.

 �Sprzedam działkę budowlaną 1.500 
mkw. w Głownie, tel. (42) 719-19-68.

 �Działka budowlano-rolna 1.21 ha, przy 
drodze powiatowej, tel. kom. 733-174-264.

 �Mieszkanie, 60 mkw., parter, 
Bratkowice, tel. kom. 509-838-542.

 �Działka budowlana, Łowicz 1.800 mkw, 
ogrodzona, wszystkie media, tel. kom. 
508-170-592.

 �Sprzedam kawalerkę, tel. kom. 
509-038-645.

 �Sprzedam kiosk nr 2, na targowicy 
miejskiej, w rzędzie pawilonów z mięsem, 
tel. kom. 725-602-700, po 20:00.

 �Działką rekreacyjną 7.200 mkw. 
domkiem drewnianym dwupoziomowym, 
okolice Bielaw, tel. kom. 600-314-475.

 �Okazyjnie mieszkanie 60 mkw., 
cztery pokoje z kuchnią, czwarte piętro, 
osiedle Sikorskiego, Głowno, tel. kom. 
669-404-928.

 �Działka budowlano-rolna  
z zabudowaniami w Głownie, tel. kom. 
 501-280-825, 796-568-682.

 �Tanio sprzedam działkę budowlaną  
z lasem 4.300 mkw. w Woli Zbrożkowej, 
tel. kom. 501-280-825.

 �Działki o powierzchni 48 arów  
w Osinach oraz w Stępowie  
o powierzchni 38 arów, gmina Kiernozia, 
zabudowana, ogrodzona, tel. kom. 
512-179-465.

 �Ziemia w miejscowości Kiernozia  
1,02 ha i 1,43 ha, tel. kom. 726-493-425.

 �Sprzedam działkę budowlaną  
1.100 mkw, koniec Armii Krajowej, 
Łowicz, tel. kom. 608-264-404.

 �Sprzedam działkę rolną za Bzurą  
1,32 ha, w Urzeczu, tel. 600-605-866.

 �Dom, działka 4.595 mkw., Głowno, 
180.000 zł, tel. kom. 602-882-617.

 �Sprzedam 3 ha ziemi, Jeziorko, tel. 
kom. 887-698-385.

 �Dom i zabudowania gospodarcze lub 
sam dom, tel. kom. 513-597-084.

 �Dwie działki budowlane po 1.000 mkw, 
na granicy Bednary-Sypień, tel. kom. 
694-804-682.

 �Mieszkanie 48 mkw, os. Dąbrowskiego, 
po remoncie, 189.000 zł, tel. kom. 
660-541-668.

 �Sprzedam mieszkanie 3-pokojowe, 60 
mkw, os. Bratkowice, Łowicz, tel. kom. 
694-272-724.

 �Atrakcyjna, szeroka działka 3 ha, 
Łuszczanówek (przy trasie Pacyna-
Gostynin, 2 km od Pacyny). Połowa 
działki: las brzozowy, na terenie  
2 duże wiaty murowane. Na działalność 
gospodarczą lub hodowlę, tel. kom. 
510-236-954.

 �Sprzedam lub wydzierżawię ziemię 
3 ha w tym 0,5 ogrody, tel. kom. 
507-325-487.

wynajem
 �Przyjmę w dzierżawę grunty rolne  

w Bocheniu (bardzo dobre warunki), tel. 
kom. 601-857-267.

 �Domek wyposażony z działką dla  
1 osoby, tel. kom. 509-853-390.

 �Przyjmę w dzierżawę grunty orne  
w gminie Zduny, atrakcyjne warunki, tel. 
kom. 606-294-284.

 �Do wynajęcia hale magazynowe, 185 
mkw., 132 mkw., lokale pod działalność 
gospodarczą, fitness oraz garaż na 
warsztat samochodowy lub mechaniczny, 
Głowno, tel. kom. 516-180-211.

 �Wynajmę lokal 230 mkw., na gabinety 
lekarskie lub przychodnię oraz lokale pod 
działalność handlową, centrum Głowna, 
tel. kom. 516-180-211.

 �Sprzedam pralkę, tel. kom. 
664-988-591.

 �Pokój, tel. kom. 883-363-814.

 �Wynajmę lokal użytkowy 117 mkw., 
Łowicz ul. Zduńska, wszystkie media, tel. 
kom. 607-442-383.

 �Dom umeblowany, Łowicz, tel. kom. 
662-736-603.

 �Wynajmę mieszkanie: Łódź, Dąbrowa, 
3-pokojowe, po remoncie, kuchnia, nowe 
wyposażenie, tel. kom. 513-184-090, 
516-103-669.

 �Wynajmę dom w okolicach Łowicza, 
tel. kom. 784-471-760.

 �Wynajmę umeblowaną kawalerkę 
w Głownie, tel. kom. 693-830-178, 
601-663-404.

 �Kwatery, Głowno - Osiny, 
tel. (46) 874-64-68.

 �Oddam w dzierżawę 5 ha łąki, tel. kom. 
693-172-904.

 �Pokoje, Starzyńskiego, tel. kom. 
692-101-989.

 �Wynajmę dom Głowno, Mickiewicza 
z początkiem w sierpniu, tel. kom. 
509-440-293.

 �Do wynajęcia kawalerka, Łódź, 
centrum, tel. kom. 505-836-370.

 �Wynajmę mieszkanie 2 pokoje, 
od maja, os. Starzyńskiego, tel. kom. 
609-202-170.

 �Mieszkanie 2-pokojowe, 39 mkw., 
I piętro, os. Noakowskiego, tel. kom. 
507-799-796.

 �Wolne, nieumeblowane, 2-pokojowe 
z kuchnią, 50 mkw., II piętro, 
Noakowskiego, Łowicz, tel. kom. 
607-328-028.

 �Wydzierżawię lub sprzedam 20 ha, tel. 
kom. 504-184-850.

 �Wynajmę ogrodzony, utwardzony plac 
2.900 mkw., ul. Magazynowa, Łowicz, tel. 
kom. 530-809-888.

 �Wynajmę mieszkanie, os. 
Starzyńskiego, 33 mkw., IV piętro, 
częściowo umeblowane, tel. kom. 
889-115-239.

 �Wynajmę kawalerkę umeblowaną  
w centrum, os. pracującej, niepalącej, tel. 
kom. 601-412-294.

 �Dam w dzierżawę ziemię, tel. kom. 
603-878-783.

 �Wynajmę hale, magazyn, lokal 
użytkowy 470 mkw z działką, centrum 
Łowicza. Plac ogrodzony, przyłącze 
energetyczne 100 KW, tel. kom. 
887-321-000.

 �Wyremontowane 51 mkw., III p., 
3-pokojowe, Reymonta, tel. kom. 
791-579-463.

zamiana
 �Zamienię 2-pokojowe na większe lub 

dom, tel. kom. 883-263-698.

 �Zamienię mieszkanie 2-pokojowe, 38 
mkw. w Łodzi na podobne lub większe  
w Łowiczu, tel. kom. 600-447-809.

kupno różne
 �Przyjmę ziemię, okolice Bielaw, tel. 

kom. 690-951-587.

 �Kupię krokwy, deski, łaty, drut, tregry, 
pustaki, tel. kom. 607-809-288.

 �Kupię krokwie, łaty, tel. kom. 
607-809-288.

 �Kupię starodrzew owocowy średnica 
fi minimum 30 cm, dł. minimum 2 m, tel. 
kom. 888-550-439.

 �Kupię każdy złom, zużyte maszyny. 
Sprzedam kruszywa, własny transport, 
tel. kom. 607-350-968, 795-229-419.

sprzedaż różne
 �Wyprzedaż płyt chodnikowych  

w różnych wzorach i kolorach, tel. kom. 
531-467-981.

 �Drewno kominkowe, opałowe, suche, 
tel. kom. 601-189-972.

 �Drewno kominkowe i opałowe, 
pelet drzewny, brykiet drzewny, tel. 
kom. 504-010-550.

 �Płytki do obkładania pomników, tel. 
kom. 531-467-981.

 �Kręgi, pokrywy, przepusty, tel. kom. 
531-467-981.

 �Węgiel Ekogroszek z dostawą  
i rozładunkiem, tel. (23) 661-10-13, 
tel. kom. 789-333-677.

 �Płyty ozdobne na ścieżki ogrodowe, 
palisady, tel. kom. 531-467-981.

 �Suche drewno opałowe, kominkowe, 
tel. kom. 667-566-961.

 �Palety, suche z hali, Bielawy, ul. 
Warszawska 1, tel. kom. 602-630-920.

 �Prądnica 100 KW, tel. kom. 
514-924-815.

 �Rębak do gałęzi, tel. kom. 
500-262-573.

 �Agregat prądotwórczy 12/230/380 
Steinen Profesional ST 8300, tel. kom. 
508-132-400.

 �Piasek płukany, pospółka, żwiry, 
podsyp, tel. kom. 600-895-026.

 �Gruz, Popów 42.
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 �Obrazy olejne; podgrzewacze 
przepływowe 4 i 7 kW, tel. kom. 
604-931-778.

 �Ślusarstwo, betoniarki, części, naprawa. 
Rusztowania, tel. kom. 510-124-700.

 �Olcha, brzoza, drewno do wędzarni, 
kominka, tel. kom. 537-200-181.

 �Odpady wełny mineralnej, tel. kom. 
505-949-957.

 �Sprzedam rolletic w idealnym stanie, 
tel. kom. 667-341-968.

 �Waga do żywca tonowa, tel. kom. 
507-164-215.

 �Spawarka, tel. kom. 693-036-572.

 �Rower dziecięcy 16’, tel. (46) 837-70-20.

 �Szyny 10 sztuk, długość 7,5 m, tel. kom. 
781-060-950.

 �Stemple budowlane i paliki do 
drzewek, tel. kom. 511-679-231.

 �Skrzynki plastikowe 15 kg, nowe, 
używane, tel. kom. 500-385-907.

 �Oddam ziemię, tel. kom. 662-067-043.

 �Monitoring (rejestrator, kamery), 800 zł, 
tel. kom. 785-240-260.

 �Krajzega, silnik 4,5 kW, frezarka 
dolnowrzecionowa, szlifierka taśmowa, 
tel. kom. 503-830-451.

 �Laptop, tel. kom. 500-204-559.

 �Tuja szmaragd 0,70 zł , tel. kom. 
518-518-835.

 �Skrzynki uniwersalki, tel. kom.  
788-814-240, wieczorem.

 �Łubianki drewniane nowe, plastikowe 
używane, tel. kom. 792-902-783.

 �Wersalka i 2 fotele, os. Bratkowice, tel. 
kom. 696-441-703.

 �Wózek paleciak, tel. kom. 693-830-160.

 �Overlock 4-nitkowy i stembnówka 
Jukitel./fax (46) 874-72-45.

 �Sprzedam kontener chłodnię, tel. kom. 
606-523-123.

 �Karcher na zimną wodę, tel. kom. 
601-272-521.

 �Brama wjazdowa; nowe kaloryfery 
(aluminiowe) 120 sztuk; WC drewniane; 
kamienie polne; używane okna 
plastikowe, tel. 24/277-91-85.

 �Wyprzedaż tui szmaragdowych, 
jałowców, bukszpanów, tel. kom.  
504-562-754, 724-977-663.

 �Sprzedam rębak do gałęzi, 
kosiarkę Honda z napędem, tel. kom. 
882-281-560.

 �Zamrażarka, 200 l, tel. kom. 
693-172-904.

 �Tokarka polska, mała, zużycie 20%, tel. 
kom. 604-931-629.

 �Łóżka jednoosobowe z materacem, tel. 
kom. 506-188-508.

 �Sprzedam drewno olcha, gałęzie do 
uprzątnięcia, tel. kom. 608-076-041.

 �Krajzega z heblarką, tel. kom. 
509-440-293.

 �Altanka nowa, tel. kom. 511-311-145.

 �Betoniarka używana, tel. kom. 
603-072-751.

 �Sprzedam okna używane, plastikowe  
6 szt. 255 wys, 120 szer., drewniane 1 szt. 
144 wys, 176 szer., tel. kom. 602-170-154.

 �Kosiarka-traktorek Honda 2218, tel. 
kom. 601-509-043.

 �Betoniarka 250 l, używana, tel. kom. 
724-144-091.

 �Rower damka 8-14 lat, tel. kom. 
664-616-271.

 �Sprzedam kontener na budowę 
2.6/4.8m, z blachy, nie ocieplany, waga 
ok. 900 kg; rury 8 cm, 6-metrowe; silnik  
4 kW, 1480 obr., tel. kom. 504-350-641.

 �Betoniarka 150 l, tel. kom. 734-609-712.

 �Oddam gruz cegłowy, większą ilość, 
tel. kom. 607-199-478.

 �Silnik elektryczny 10 kW, 5 kW, tel. kom. 
602-511-928.

 �Kamienie na skalniak oddam, tel. kom. 
532-501-656.

 �Sprzedam stal na wiatę, słupy, 
kratownice, tel. kom. 504-184-850.

 �Kontener o wym. 5,5x2,5, tel. kom. 
601-052-026.

 �Zrębki opałowe, brzozowe, workowane, 
tel. kom. 791-235-113.

 �Drzewo opałowe z jabłoni, pocięte, tel. 
kom. 606-819-096.

 �Sprzedam łóżko rehabilitacyjne, 
elektryczne, drewniano-aluminiowe,lub 
sterowane mechanicznie metalowe  
+ materac, tel. kom. 509-374-002.

 �Meblościanka młodzieżowa, mini ława, 
dywan, krzesło obrotowe, drzwi, tel. kom. 
785-281-044.

 �Sprzedam drzewo tartaczne i opałowe, 
tel. kom. 509-343-660.

praca

dam pracę
 �Przyjmę kierowcę do pizzerii, tel. kom. 

725-236-947.

 �Zatrudnię pomocnika kucharza 
(możliwość przyuczenia do zawodu), 
Łowicz, tel. kom. 721-680-807.

 �Zatrudnię kierowcę do rozwożenia 
pizzy (Łowicz), tel. kom. 724-207-537.

 �Zatrudnię kelnerkę (możliwość 
przyuczenia do zawodu), tel. kom. 
724-207-537.

 �Zatrudnię szwaczki, Łowicz, tel. kom. 
665-431-100.

 �Przyjmę do pizzerii kierowcę 
weekendowo oraz pomoc kelnerki, tel. 
kom. 725-236-956.

 �Zatrudnimy fryzjerkę, tel. kom. 
605-330-839.

 �Zatrudnimy kierowcę kat. C+E, 
hurtownia materiałów budowlanych, 
Stryków, tel. kom. 601-153-348.

 �Przyjmę szwaczki do szycia na 
overlocku, dwuigłówce łańcuszkowej, 
tel. kom. 606-988-027.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, tel. kom. 
604-634-249.

 �Firma MaxV zatrudni szwaczki, 
istnieje możliwość przyuczenia, 
praca na pełen etat, umowa na czas 
nieokreślony, Głowno, tel. kom. 
607-443-788.

 �Firma MaxV zatrudni brakarki. 
Wymagania: doświadczenie w branży 
odzieżowej, umiejętność z zakresu 
oceny produkcji, Głowno, tel. kom. 
607-443-788.

 �Firma MaxV zatrudni pracownika. 
Wymagania: znajomość języka 
angielskiego, dobra obsługa pakietu 
Office, kontaktowość, rzetelność, 
Głowno, tel. kom. 607-443-788.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, transport 
międzynarodowy, tel. kom. 509-499-556.

 �Przyjmę pracowników na budowę, tel. 
kom. 723-712-762.

 �Zatrudnię elektryków, automatyków, 
pracowników produkcji, wózkowych, tel. 
kom. 666-018-488.

 �Zatrudnię piekarza, piekarnia 
Głowno, tel. kom. 603-610-512.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, transport 
międzynarodowy, PL-DE-PL, tel. kom. 
504-879-432.

 �Zatrudnię stażystkę do sklepu, Łowicz, 
tel. kom. 501-011-198.

 �Przyjmę na staż do salonu 
kosmetycznego, tel. kom. 503-041-169.

 �Zatrudnimy pomocnika budowlanego, 
tel. kom. 736-221-750.

 �Zatrudnię spawacza z doświadczeniem 
na MIG/TIG w Łowiczu, tel. kom. 
720-905-917.

 �Zatrudnię malarza do lakierni 
proszkowej w Łowiczu, tel. kom. 
720-905-917.

 �Zatrudnię kierowcę na busa i busa 
z przyczepą, trasy lokalne, tel. kom. 
720-905-917.

 �Zatrudnię projektanta/grafika 
z doświadczeniem. Znajomość 
programów: AutoCad/SolidWorks/
Inventor. CV na maila: rekbc@wp.pl.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, transport 
międzynarodowy (PL-RO-PL), wyjazdy 
tygodniowe, tel. kom. 793-500-433.

 �Przyjmę spawacza, tel. 665-147-488.

 �Zatrudnię kierowcę z doświadczeniem, 
kategoria C+E, na chłodnię, w ruchu 
krajowym, tel. kom. 607-403-256, 
609-455-846.

 �Kierowca C+E, kraj, izoterma, wolne 
weekendy, tel. kom. 500-333-660, Łowicz.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C, stałe trasy, 
z możliwością przyuczenia, Łowicz ul. 
Kiernozka 12, tel. kom. 600-357-428.

 �Firma Styromax zatrudni ślusarza, 
spawacza, tel. (46) 838-88-70.

 �Przyjmę do pracy kelnerkę do Oberży 
w Nieborowie, tel. kom. 501-608-061.

 �Przyjmę brukarzy z praktyką i 
pomocników, tel. kom. 508-286-519.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, transport 
międzynarodowy, wysokie zarobki, tel. 
kom. 502-605-719.

 �Zatrudnimy kierowcę oraz 
ekspedientkę do piekarni, okolice 
Głowna, tel. kom. 509-877-081.

 �Kierowcę C+E, transport krajowy, 
załadunki, rozładunki, tel. kom. 
782-223-211.

 �Zatrudnię kierowcę C+E z 
doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, chłodnie, dobra 
stawka, tel. kom. 782-223-211.

 �Zatrudnię spedytora lub asystenta 
w dziale logistyki sawtrans@wp.pl.

 �Nowy magazyn Stryków zatrudni 
operatora wózka, tel. kom. 605-058-639.

 �Pracownik biurowy, księgowość, 
faktury sawtrans@wp.pl.

 �Zatrudnię pomoc w szwalni, tel. kom. 
668-349-942.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E  
w transporcie międzynarodowym  
i krajowym, tel. kom. 532-176-679.

 �Zatrudnię mężczyznę wykształcenie 
średnie na staż, tel. kom. 
504-482-837.

 �Firma transportowa zatrudni 
mechanika lub pomocnika mechanika 
do przyuczenia, tel. kom. 501-624-620.

 �Mężczyznę przy produkcji i montażu 
rolet, tel. kom. 601-226-944.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C, C+E, 
również dorywczo, kraj, Łowicz, tel. kom. 
601-385-525.

 �Praca na produkcji, Stryków, tel. kom. 
603-207-005, 665-133-483.

 �Zatrudnię kierowcę C+E (transport 
międzynarodowy), tel. kom. 608-059-817, 
606-457-050.

 �Zatrudnię spedytora z doświadczeniem 
w transporcie międzynarodowym, tel. 
kom. 608-059-817, 606-457-050.

 �Zatrudnię mechanika samochodów 
ciężarowych, tel. kom. 608-059-817.

 �Opiekun/ka osób starszych. Legalna 
praca w Niemczech. Duża baza ofert, 
szybkie wyjazdy. Zadzwoń, tel. kom.  
514-781-491, Promedica24.

 �Zatrudnię kierowców kat. CE  
w ruchu międzynarodowym, tel. kom. 
602-664-807.

 �Zatrudnię mechanika  
i elektromechanika samochodów 
osobowych, ciężarowych, tel. kom. 
602-664-807.

 �Zatrudnię młodą kobietę do pracy 
biurowej, możliwość przyuczenia, tel. 
kom. 602-664-807.

 �Zatrudnimy pracowników do restauracji 
McDonald’s, oferujemy nową, wyższą 
stawkę, gwarantujemy umowę o pracę, 
oferujemy elastyczne godziny pracy, tel. 
kom. 696-442-485.

 �Sezonowa praca dla niepalących 
kobiet w ogrodnictwie, sadzenie, pielenie 
roślin, tel. kom. 502-769-246.

 �Zostań konsultantką Avon, tel. kom. 
667-126-559.

 �Zatrudnię szwaczkę, tel. kom. 
662-611-197.

 �Pilnie zatrudnię osobę do serwisu 
opon, Bratoszewice, tel. kom. 
505-151-701.

 �Zatrudnię kierowcę na zagranicę, 
Polska-Niemcy, tel. kom. 605-993-107.

 �Przyjmę kierowcę kat. C+E, podwójna 
obsada w transporcie międzynarodowym, 
tel. kom. 510-564-538.

 �Przyjmę kierowcę kat. C+E, pojedynczą 
obsadę w transporcie międzynarodowym, 
tel. kom. 510-564-538.

 �Firma dziewiarska w Łowiczu 
zatrudni szwaczkę do szycia skarpet, 
tel. kom. 601-332-896.

 �Ślusarz-spawacz, Stryków, tel. kom. 
606-439-498.

 �Murarzy do robót wykończeniowych, 
Stryków, tel. kom. 603-872-901.

 �Przyjmę do pielęgnacji zieleni, tel. kom. 
695-634-141.

 �Przyjmę na stanowisko spedytor,  
z doświadczeniem, tel. kom. 512-616-576.

 �Przyjmę kierowcę kat. C+E, 
pojedynczą obsadę w transporcie 
międzynarodowym, tel. kom. 512-616-576.

 �Przyjmę kierowcę kat. C+E, 
podwójna obsada w transporcie 
międzynarodowym, tel. kom. 512-616-576.

 �Kierowca C+E od zaraz, dobre warunki, 
tel. kom. 724-748-545.

 �Zatrudnię do gastronomii 
(zapiekanki, kanapki, lody), tel. kom. 
509-854-421, Łowicz.

 �Przyjmę szwaczkę, stębnówka, 
overlock, tel. kom. 508-079-213.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, transport 
krajowy, na pół etatu, tel. kom. 
606-413-434.

 �Firma zatrudni kierowcę kat. C+E  
w ruchu krajowym bądź 
międzynarodowym, tel. 602-389-703.

 �Firma zatrudni kierowcę kat. C+E  
w ruchu krajowym. Załadunki FM, Polska, 
tel. kom. 602-389-703.

 �Zatrudnię brukarza, tel. kom. 
725-710-267.

 �Prasowaczkę, krawcową zatrudni 
zakład w Łowiczu, tel. kom. 601-694-240.

 �Przyjmę pizzermana do przyuczenia 
(praca na stałe) oraz kierowcę do pizzerii 
(weekendowo), tel. kom. 725-697-131.

 �Przyjmę kelnerkę do pizzerii na stałe 
oraz pomoc na kuchnię (weekendowo), 
tel. kom. 665-095-392.

 �Zatrudnię kierowcę C+E. Transport 
krajowy, międzynarodowy. Umowa  
o pracę. Dobra, terminowa płaca., tel. 
kom. 602-596-467.

 �Zatrudnię murarza-tynkarza - 
docieplenia, tel. kom. 534-835-309.

 �Zatrudnię elektryka, pomocnika 
elektryka, tel. kom. 508-382-347.

 �Zatrudnię szwaczkę, konfekcja, 
Głowno, tel. kom. 509-571-801.

 �Zatrudnię szwaczki, całorocznie, 
rejestracja, tel. kom. 509-571-801.

 �Traktorzystę-mechanika do 
gospodarstwa sadowniczego z okolic 
Dmosina, tel. kom. 601-286-499.

 �Młodego, który ukończył szkołę na 
skup owoców w Lubiankowie od lipca, 
tel. kom. 601-286-499.

 �Praca internetowa. Wysyłanie e-maili. 
Płatne 6 zł netto za wiadomość. 20-30 
maili dziennie. Konkretne informacje 
po zgłoszeniu kandydatury na e-mail: 
e-psychology@wp.pl.

 �Zatrudnię spawacza, Nieborów, tel. 
kom. 506-183-848.

 �Okręgowa Stacja Kontroli Pojazdów 
zatrudni diagnostę, tel. kom. 698-535-737, 
602-354-612.

 �Zatrudnię masażystkę na 1/2 etatu, tel. 
kom. 691-705-314.

 �Zatrudnię murarza, tynkarza  
i pomocnika, tel. kom. 692-382-852.

 �Murarza z doświadczeniem, tel. kom. 
691-736-552.

 �Zatrudnię kierowcę C+E  
w transporcie międzynarodowym, tel. 
kom. 507-432-892.

 �Zatrudnię kierowcę C+E w transporcie 
krajowym, tel. kom. 507-432-892.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E  
w transporcie krajowym, naczepa 
chłodnia, tel. kom. 608-067-847.

 �Zatrudnię w gastronomii - 
doświadczenie, mobilność, prawo jazdy 
kat. B, tel. kom. 605-695-882.

 �Zatrudnię cieśli szalunkowych. Praca 
na terenie kraju, tel. kom. 609-751-666.

 �Zatrudnię kolorystę do sklepu  
z mieszalnią lakierów samochodowych. 
Dobre zarobki, tel. kom. 604-988-718, 
e-mail: agnes.w@tlen.pl.

 �Zatrudnię kolorystę do przyuczenia 
do sklepu z mieszalnią lakierów 
samochodowych, tel. kom. 604-988-718, 
e-mail: agnes.w@tlen.pl.

 �Zatrudnię do prac remontowo-
konserwatorskich. Prawo jazdy kat B,  
tel. kom. 604-988-718, e-mail: 
 agnes.w@tlen.pl.

 �Zatrudnię tynkarzy, gipsiarzy i do 
elewacji, tel. kom. 513-985-412.

 �Magazynier - Stryków. Darmowy 
dojazd ze Skierniewic, Łęczycy, Zgierza, 
Ozorkowa. Praca w godzinach nocnych, 
tel. kom. 887-888-842.

 �Firma zatrudni mechanika lub 
pomocnika mechanika, Łowicz  
i okolice, tel. kom. 881-319-086.

 �Ślusarz, spawacz, tel. 506-771-822.

 �Zatrudnię pracowników na budowę  
i operatora koparki, tel. 693-652-229.

 �Gitarzysta potrzebny od zaraz (wesela), 
tel. kom. 660-680-306.

 �Mężczyznę do prac fizycznych  
w pieczarkarni zatrudnię, zgłoszenia 
osobiste, Dąbkowice Dolne 41, gm. 
Łowicz.

 �Szukam osoby, która kompleksowo  
i długoterminowo zajmie się ogrodem  
o pow. 1.500 mkw., wynagrodzenie  
500 zł miesięcznie, tel. 662-147-288.

 �Zatrudnię kierowców kat. C+E, 
możliwość codziennego zjazdu do domu 
po wykonanym kursie, możliwość pracy 
tylko w weekendy, praca w kółkach, tel. 
kom. 606-481-899.

 �Zatrudnię kierowcę, C+E, kraj, tel. kom. 
605-993-107.

 �Przyjmę pracownika śrutowni, tel. kom. 
696-450-483.

 �Zatrudnię murarzy, tel. kom. 
601-662-944.

 �Stryków, sprzątanie obiektu, tel. kom. 
603-606-695.

 �Zatrudnię szwaczki, dzianina, praca 
całoroczna, Głowno, tel.  
(42) 710-73-31, tel. kom. 
608-496-344.

 �Przyjmę do pracy w masarni, tel. kom. 
502-429-305.

 �Szwaczki, dzianina, Głowno, 
tel. (42) 710-10-41, tel. kom. 
607-539-008.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, kraj, tel. kom. 
505-011-153.

 �Zatrudnię do pakowania  
i prasowania, Głowno, tel.  
(42) 710-73-31, tel. kom. 
608-496-344.

 �Mężczyzn do prac ogrodniczych 
zatrudnię, tel. kom. 601-189-972.

 �Stacja Paliw Orlen w Głownie zatrudni 
na stanowisko kasowe dyspozycyjną 
osobę ze średnim wykształceniem, tel. 
kom. 695-355-492.

 �Przyjmę kobietę do pracy w drukarni 
w Dmosinie, wymagane wykształcenie 
średnie, umiejętność obsługi komputera, 
CV na adres: SteijnDesign@gmail.com, 
tel. kom. 726-223-824.

 �Przyjmę mężczyznę do pracy  
w drukarni w Dmosinie, praca na cały 
etat, CV na adres: SteijnDesign@gmail.
com, tel. kom. 726-223-824.

 �Firma Steven zatrudni szwaczki na 
Rosso, formowaczki (możliwość pracy 
chałupniczej). CV prosimy składać  
w siedzibie firmy – dział kadr, 
Goleńsko 87, 99-413 Chąśno.

szukam pracy
 �Podejmę pracę fizyczną, prawo jazdy 

B, T, tel. kom. 665-455-810.

 �Chałupnictwo (stębnówka, overlock, 
dwójgłówka łańcuszkowa), tel. kom. 
604-417-260.

 �Zaopiekuję się dzieckiem, tel. kom. 
664-341-702.

 �Saksofonista, tel. kom. 692-101-989.

usługi wideo
 �Wideofilmowanie DSLR Full HD, 

DRON, fotografia. Promocje na rok 
2016/2017, www.blysk-fotostudio.pl, tel. 
kom. 889-148-555.

 �Cyfrowe wideofilmowanie, 
fotografowanie, Blu-ray, tel.  
(46) 837-94-85, tel. kom. 608-484-079.

 �Wideofilmowanie HD, fotografowanie, 
tanio, tel. kom. 606-852-557.

 �Wideofilmowanie: Full HD, DVD, Blu-
Ray. Fotografia, tel. kom. 698-535-780.

 �Videofilmowanie: DVD, HD, Blu-Ray, tel. 
kom. 608-747-256.

 �Usługi fotograficzne Adamscy: śluby, 
chrzty, inne okazje, www.adamscy.
wordpress.com, tel. kom. 662-212-033.

 �Usługi fotograficzne: śluby, chrciny, 
imprezy okolicznościowe. Indywidualne 
sesje, tel. kom. 511-855-844.

 �Www.studiokadr.cdx.pl.

remontowo-
budowlane

usługi
 �Wylewki agregatem, tel. kom. 

531-402-222.

 �Usługi remontowo-budowlane, 
docieplenia poddaszy, elewacji, tel. kom. 
500-027-261.

 �Wylewki agregatem, tel. kom. 
509-038-623.
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 �Wylewki betonowe, tel. kom. 
511-440-509.

 �Tynki maszynowe, wylewki, tanio, 
solidnie, tel. kom. 604-144-668.

 �Układanie kostki brukowej, tanio, tel. 
kom. 667-837-817.

 �Cyklinowanie, polerowanie, układanie 
parkietu, tel. kom. 501-249-461.

 �Producent ogrodzeń: siatki, słupki, 
bramy, balustrady, montaż, tel. kom. 
500-371-161.

 �Tynki maszynowe, gipsowe, 
cementowo-wapienne oraz posadzki 
(mixokret), tel. kom. 502-452-907.

 �Układanie kostki brukowej, ogrodzenia 
betonowe, panelowe, tel. kom. 
508-286-519.

 �Dachy, pokrycia dachowe, konstrukcje, 
obróbki, tel. kom. 609-846-316.

 �Docieplanie budynków, stropodachów 
granulatem styropianowym; kondygnacja: 
999 zł, tel. kom. 602-570-424.

 �Wylewki agregatem, tel. kom. 
668-327-588.

 �Bramy przesuwne, ogrodzenia, siatka 
ogrodzeniowa, montaż, producent, tel. 
kom. 503-572-046.

 �Tynki tradycyjne, z piaskiem 
kwarcowym, wylewki, solidnie, tel. kom. 
501-931-961.

 �Tynki agregatem: gipsowe, tradycyjne, 
wylewki; solidnie, tel. kom. 531-496-795.

 �Usługi koparko-ładowarką, młotem 
hydraulicznym; koparką gąsienicową, 
tel. kom. 790-606-451.

 �Montaż pokryć dachowych, 
blachodachówka termozgrzewalna, tel. 
kom. 730-124-020.

 �Brukarstwo, tel. kom. 791-306-104.

 �Budowa domów, budynków 
gospodarczych, przeróbki, rozbiórki itp., 
tel. kom. 785-333-971.

 �Betonowe wylewki agregatem, tel. kom. 
608-577- 428.

 �Wylewki agregatem zacierane 
mechanicznie, tel. kom. 600-086-995.

 �Brukarstwo, tanio, tel. kom. 
503-976-505.

 �Łazienki, kompleksowo, tel. kom. 
733-788-522.

 �Stolarstwo, schody, tel. kom. 
607-789-345.

 �Malowanie, tapetowanie, gładź, płyty 
k/g, glazura. Wieloletnie doświadczenie, 
tel. kom. 608-685-867.

 �Docieplanie budynków, elewacje, 
struktury- agregatem. Tanio, szybko, 
solidnie, tel. kom. 607-612-176.

 �Kompleksowe remonty, tel. kom. 
511-568-525.

 �Łazienki od podstaw, tel. kom. 
533-076-850.

 �Usługi remontowe, wykończenia 
wnętrz, glazura, terakota, adaptacja 
poddaszy, tel. kom. 880-542-743.

 �Wylewki maszynowe mixokret, tel. kom. 
517-032-915.

 �Układanie kostki brukowej, granitowej, 
tel. kom. 692-789-266.

 �Dachy: naprawa, wymiana, podbitki, tel. 
kom. 607-610-786.

 �Kominki - budowa, montaż, ogrzewanie 
domów, tel. (46) 837-44-35, tel. kom. 
600-294-318.

 �Wylewki, tynki agregatem, tel. kom. 
605-416-083.

 �Malowanie, gładź, hydraulika, tel. kom. 
515-830-969.

 �Docieplenia stropu, styrobeton, 
zamiennik styropianu, tel. kom. 
605-416-083.

 �Wykonujemy ogrodzenia, fundamenty, 
klinkiery, bloczki ozdobne, siatki itp., tel. 
kom. 796-497-762.

 �Przystępne ceny: solidne, fachowe 
docieplenia budynków, murowanie, 
tynki, klinkier, wykończenia wnętrz 
(glazura, terakota, gipsy, malowanie, itp.)., 
tel. (46) 837-13-91, tel. kom. 793-035-025.

 �Remonty kompleksowe, tel. kom. 
606-428-162.

 �Usługi remontowe, tel. kom. 
608-747-256.

 �Murowanie, tynkowanie, wylewki, 
docieplenia, kominy, klinkier, tel. kom. 
505-225-425.

 �Ogrodzenia panelowe, betonowe, tel. 
kom. 692-789-266.

 �Budowy domów, budynków 
gospodarczych, tel. kom. 783-117-546.

 �Podłogi drewniane, parkiety: układanie, 
cyklinowanie, polerowanie, lakierowanie, 
olejowanie. Schody: renowacja. 
Profesjonalnie, solidnie, tel. kom.  
733-552-113, 601-378-677.

 �Usługi remontowo-budowlane, tel. kom. 
667-993-029.

 �Remonty, wykończenia od A do Z, tel. 
kom. 608-228-789.

 �Dachy: konstrukcje, pokrycia, naprawy, 
konserwacje, malowanie, tel. kom. 
609-227-348.

 �Malowanie elewacji agregatem, tel. 
kom. 607-168-196.

 �Malowanie, gipsowanie, tapetowanie, 
panele, płyta G/K, glazura, terakota, tel. 
kom. 535-466-501.

 �Układanie kostki brukowej, granitowej, 
Jumby, ażury, tel. kom. 723-743-361.

 �Rozbiórki, wyburzenia, kompleksowo, 
tel. kom. 665-412-890.

 �Okna: naprawa, regulacja, tel. kom. 
609-135-411.

 �Glazura, terakota, adaptacja poddaszy, 
sufity, falowane tynki, mozaikowe, kamień 
dekoracyjny, gładź, malowanie, przeróbki 
elektryczne, fachowe doradztwo, tel. kom. 
605-562-651.

 �Usługi minikoparką, tel. kom. 
781-151-525.

 �Styropian Granulat, ocieplenia, 
wylewki, tel. kom. 602-234-810.

 �Wyrób, montaż schodów, tel. kom. 
783-487-655.

 �Układanie kostki brukowej, tel. kom. 
661-027-590.

 �Krycie dachów blachą, papą, 
gontem. Malowanie, budowa kominów, 
odnawianie elewacji, tel. kom. 
570-144-422.

 �Usługi minikoparką, tel. kom. 
697-725-830.

 �Ocieplenie pianką poliuretanową, 
tel. kom. 698-480-048.

 �Budowy, remonty, docieplenia, tel. kom. 
794-230-700.

 �Glazura, terakota, łazienki, przeróbki 
hydrauliczne, elektryczne, zabudowy 
K/G, tel. kom. 503-730-517.

 �Usługi remontowo-wykończeniowe 
„od A do Z”, docieplenia budynków, 
poddaszy, tynki maszynowe, 
cementowo-wapienne, gipsowe, tel. kom. 
885-459-698.

 �Usługi koparko-ładowarką, roboty 
ziemne, niwelacje gruntu, wykopy pod 
fundamenty, szamba itp., tel. kom. 
503-115-145.

 �Piasek z dowozem, podsypka i 
pospółka, płukany, tel. kom. 503-115-145.

 �Balustrady ze stali kwasoodpornej, 
nierdzewnej, tel. kom. 724-605-762.

 �Cyklinowanie bezpyłowe, tel. kom. 
604-075-293.

 �Remonty generalne, rozbudowy, 
przebudowy, tel. kom. 608-633-631.

 �Wolne terminy. Glazura, terakota. Usługi 
wykończeniowe, tel. kom. 783-815-744.

 �Remonty i wykończenia wnętrz, tel. 
kom. 663-330-214.

 �Remonty, modernizacje, wykończenia 
wnętrz. Master-Bud: świadczymy 
kompleksowe i profesjonalne 
wykończenia wnętrz, tel. kom. 
607-164-101.

sprzedaż
 �Piasek, ziemia ogrodowa, kruszywa, 

beton kruszony. Usługi wywrotkami, 
koparkami z młotem, tel. kom. 
723-975-482.

 �WC na działkę budowlaną, tel. kom. 
535-121-164.

 �Producent siatki ogrodzeniowej, tel. 
kom. 886-562-223.

 �Stemple budowlane, tel. kom. 
516-199-906.

 �Cegła Silka E24, tanio, tel. kom. 
664-063-688.

 �Betoniarka, tel. kom. 532-454-047.

 �Skrzydła drzwiowe od 50 zł, tel. 
kom. 664-063-688.

 �Cegła czerwona pojedyńcza, nie 
używana, 0,5 zł, tel. kom. 513-030-842.

 �Stemple budowlane 2,80, tel. kom. 
506-945-524.

 �Blacha trapezowa T-18, brąz, wiśnia, 
biały 13,90 - 14,90/mkw, tel. kom. 
501-543-057.

 �Cegła biała, potrójna, 1100 szt., 1 zł, tel. 
kom. 723-938-111.

 �Najtańsze rolety w okolicy, tel. kom. 
602-370-470.

 �Sprzedam stal na wiatę, słupy, 
kratownice, tel. kom. 504-184-850.

 �Sprzedam stemple budowlane, 3,5 m, 
tel. kom. 603-591-544.

 �Sprzedam stemple, tel. kom. 
601-052-026.

 �Sprzedam kostkę brukową  
z demontażu, tel. kom. 507-216-596.

usługi 
instalacyjne

 �Hydraulika kompleksowo, tel. kom. 
601-818-310.

 �Usługi elektryczne, tel. kom. 
693-943-789.

 �Anteny: montaż, instalacje, tel. kom. 
601-306-566.

 �Usługi hydrauliczne wod.-kan., c.o., gaz 
Robert Skruczaj, tel. kom. 509-928-302.

 �Przyłącza, elektroinstalacje, pomiary, 
odgromówka, wideo-domofony, RTV-Sat, 
komputerowe, bramonapędy, alarmy, 
kamery, przeglądy, odbiory, uprawnienia, 
VAT, el-arm@o2.pl, tel. kom. 601-303-858.

 �Hydraulik, także awarie, tel. kom. 
733-788-522.

 �Hydraulika, tel. kom. 608-263-951.

 �Oczyszczalnie przydomowe  
z montażem. Dofinansowanie. www.
bioinstalacje.pl, tel. kom. 693-413-492.

 �Usługi hydrauliczne, spawalnicze, 
mechaniczne. Naprawy rozruszników, 
hamulców, tel. (46) 837-86-79, tel. kom. 
506-891-289.

 �Vertal: żaluzje poziome, pionowe, rolety 
materiałowe, antywłamaniowe, siatki 
przeciw owadom. Produkcja, montaż, tel. 
kom. 602-736-692.

 �Usługi hydrauliczne, kompleksowo, 
przeciski podziemne, przyłącza 
wod.-kan., usługi koparko-ładowarką, 
oczyszczanie przy domowe, również jako 
podwykonawca, tel. kom. 601-379-355.

 �Profesjonalne instalacje sygnalizacji 
włamania, pożaru, kontroli dostępu, 
nadzoru wizyjnego (monitoring), tel. kom. 
601-207-689.

 �Elektryk, alarmy, telewizja, monitoring, 
domofony, www.instalmed.pl, tel. kom. 
515-362-050.

 �Usługi hydrauliczne, tel. kom. 
791-474-777.

 �Instalacje elektryczne, ceny 
konkurencyjne, tel. kom. 536-592-722.

 �Instalacje elektryczne 15 zł/p 
pozwolenia, przyłącza, tel. kom. 
575-821-103.

usługi inne
 �Zespół, wokalistka, didżej, tel. kom. 

503-746-892.

 �Witko usługi krawieckie, tel. kom. 
796-781-764.

 �Dekoracja sal weselnych (pokrowce, 
obrusy w komplecie), tel. kom. 
693-776-474.

 �Rozdrabnianie gałęzi rębakiem, 
wycinka drzew i zakrzaczeń, tel. kom. 
667-732-751.

 �Wypożyczę stół wiejski, nalewak 
piwny, ławeczki, parasol, dowóz, tel. kom. 
889-994-992.

 �Odnawianie wanien, tel. kom. 
600-979-826.

 �Zespół muzyczny, wokalistka, tel. kom. 
606-677-371.

 �Wycinka drzew, usługi podnośnikami 
koszowymi 27-metrowymi, tel. kom. 
668-591-725.

 �Kamaz: przewóz piasku, żwiru, ziemi, 
tel. kom. 601-630-882.

 �Pranie samochodów, dywanów, tel. 
kom. 728-508-073.

 �Masz problem z komputerem: 
zadzwoń. Fachowo. Szybko. Tanio, tel. 
kom. 504-070-837.

 �Podnośnik koszowy, usuwanie drzew., 
tel. kom. 696-049-953.

 �Usługi rębakiem, rozdrabnianie gałęzi, 
przycinka drzew, tel. kom. 606-370-008.

 �Spawanie konstrukcji stalowych, tel. 
kom. 722-106-521.

 �DJ: imprezy okolicznościowe, najtaniej 
w branży, tel. kom. 723-512-075.

 �Naprawa telewizorów, Łowicz, 
Topolowa 19, tel. (46) 837-70-20, tel. kom. 
728-227-030.

 �Przeprowadzki, transport, tel. kom. 
695-885-953.

 �Domofony: tradycyjne i cyfrowe. 
Instalacje i centralki telefoniczne, tel. kom. 
601-207-689.

 �Okna, drzwi, parapety - montaż, 
regulacja, uszczelnienie, tel. kom. 
501-930-953.

 �Pożyczki oddłużeniowe pod 
zabezpieczenie gruntów rolnych, 
mieszkań, działek bez BIK i KRD 
(akceptujemy zajęcia komornicze), tel. 
kom. 536-536-826

 �Tartak mobilny, tel. kom. 516-199-906.

 �Okna: naprawa, regulacja, tel. kom. 
609-135-411.

 �Pomogę uzyskać wysokie 
odszkodowanie, tel. kom. 667-126-559.

 �Cięcie drzew niebezpiecznych, 
pielęgnacja zieleni i ogrodów, tel. kom. 
782-718-483.

 �Transport wywrotką - piach, żwir, 
ziemia, pospółka, podsypka itp., tel. kom. 
503-115-145.

 �Usługi mini-koparką i wywrotką, tel. 
kom. 508-175-031.

 �Sala, wynajem, imprezy 
okolicznościowe, Nieborów, wolne 
terminy, tel. kom. 605-695-882.

 �Pożyczki dla każdego rodzaju 
zatrudnienia. Konsolidujemy kredyty 
szybko i skutecznie w jedną niższą ratę. 
Nasza oferta to wybór spośród  
15 banków. Działamy szybko i skutecznie, 
dojeżdżamy, tel. kom. 536-536-826

matrymonialne
 �Www.singlovicz.pl.

 �Poznam Panią stały związek, sms, tel. 
kom. 696-657-217.

 �Poznam fajną kobietę, tel. kom. 
695-975-023.

 �Kobieta lat 53. Jeżeli mieszkasz sam 
 i czujesz się samotny, zadzwoń, tel. kom. 
785-347-413.

 �Poznam Panią, stały związek. sms, tel. 
kom. 606-735-889.

nauka
 �Pomoc przy pisaniu prac, transkrypcja 

nagrań, komputerowe przepisywanie, tel. 
kom. 794-060-711.

 �Matematyka, tel. kom. 791-802-482.

 �Hiszpański, francuski, tel. kom. 
509-852-532.

 �Język niemiecki, skutecznie, tel. kom. 
663-505-433.

 �Język angielski, tel. kom. 663-684-178.

 �Język niemiecki, tel. kom. 668-963-922.

 �Matematyka, tel. kom. 601-303-279.

 �Matematyka, tel. kom. 506-178-472.

 �Nauka Języka Angielskiego Jacek 
Romanowski, tel. kom. 607-440-582.

 �Matematyka, tel. kom. 607-440-582.

 �Angielski, tel. kom. 515-459-141.

 �Język angielski z dojazdem, tel. kom. 
881-616-938.

 �Angielski korepetycje, egzamin 
gimnazjalny, matura, tel. kom. 
793-567-040.

 �Pisanie prac, tel. kom. 661-683-041, 
po 17.00.

rolnicze – kupno

płody rolne
 �Kupię każde zboże, odbiór własnym 

transportem, tel. kom. 783-112-512.

 �Kupię każde zboże, odbiór własnym 
transportem, tel. kom. 607-202-732.

 �Kupię zboże, tel. kom. 508-471-814.

 �Skup zbóż paszowych: pszenica 
625zł, jęczmień 600 zł, pszenżyto 
565zł, Leśniczówka k/Soboty, tel. kom. 
505-406-917.

 �Kupię jęczmień, pszenżyto paszowe, 
odbiór z miejsca od 12 ton, tel. kom. 
880-350-450.

hodowlane
 �Skup macior, knurów, trzody 

chlewnej. Wysokie ceny, tel. kom. 
603-711-760.

 �Kupię cielaki, tel. kom. 662-240-085.

 �Kupię cielaki do dalszego chowu, tel. 
kom. 609-562-159.

maszyny
 �Kupię prasę kostkującą: Sipma Z-224, 

Welger, Claas, Famarol; kombajn: Anna, 
Bolko, Karlik; kopaczkę; sadzarkę; 
ciągnik Władimirec T-25; prasę rolującą: 
Claas Rolland 44, 46, 62, 66, Arobale, 
Welger, tel. kom. 518-857-308.

 �Kupię prasę Sipma Z-224 lub 
zachodnią, tel. kom. 509-929-263.

 �Kupię maszyny rolnicze, ciągnik Ursus 
lub Władimirec, tel. kom. 503-635-865.

 �Kupię C-328, C-330, C-360, C-355, 
C-380, MTZ, T-25 Władimirec bez 
dokumentów, do remontu, tel. kom. 
502-939-200.

 �Siewnik poznaniak do remontu 
(może być dziurawy zbiornik), C-360 do 
remontu, tel. kom. 664-981-618.

 �Kupię kombajn Anna w dobrym stanie, 
tel. kom. 514-116-816.

 �Ciągnik C-360, C-330, może być 
uszkodzony lub bez dokumentów, tel. 
kom. 600-335-473.

 �Każdego Bizona i inne maszyny 
rolnicze, mogą być do remontu, tel. kom. 
602-522-478.

rolnicze - 
sprzedaż

płody rolne
 �Sadzeniaki ziemniaka, zboża 

jare, kukurydza, trawy, inne nasiona 
oferuje: Firma Nasienna Granum, 
Łowicz, Katarzynów 46, tel. 
(46) 837-23-05, dowóz od 1 tony.

 �Otręby: pszenne, jęczmienne  
z dostawą i rozładunkiem, 
tel. (23) 661-18-93, tel. kom. 
789-333-677.

 �Wysłodki niemelasowane oraz 
Tofi z dowozem i rozładunkiem, 
tel. (23) 661-10-13, tel. kom. 
789-333-677.

 �Otręby z melasą, z dowozem  
i rozładunkiem , tel. (23) 661-10-13, 
tel. kom. 789-333-677.
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 �Nawozy - azotowe, fosforowe, 
inne, z dowozem i rozładunkiem, 
tel. (23) 661-10-13, tel. kom. 
789-333-677.

 �Melasa dla bydła 1.000 kg,  
z dostawą i rozładunkiem,  
tel. (23) 661-19-88, tel. kom. 
789-333-677.

 �Jęczmień, I zbiór; łubin słodki, żółty, tel. 
kom. 693-538-499.

 �Sadzonka aronii, tel. kom. 601-937-006.

 �Łubin żółty biały słodki, niebieski, 
drewno opałowe, tel. kom. 601-937-006.

 �Sprzedam pszenicę jarą, jęczmień jary, 
tel. (46) 838-46-40.

 �Płody rolne i zboże paszowe, tel. kom. 
668-478-617.

 �Łubin słodki, wąskolistny Kalif, Bielawy, 
tel. kom. 606-145-529.

 �Sprzedam pszenicę jarą do siewu, tel. 
kom. 692-127-902, 692-176-932.

 �Słoma bele, Bocheń, tel. kom. 
790-434-651.

 �Jęczmień, żyto, tel. kom. 691-730-169.

 �Pszenica, pszenżyto, tel. 880-447-157.

 �Sprzedam jęczmień jary Ella, tel. kom. 
664-724-850.

 �Mieszanka jęczmienia z owsem, słoma 
żytnia i jęczmienna, tel. (46) 838-82-24, 
Kalenice 195.

 �Śruty: sojowa, rzepakowa, 
słonecznikowa. Big-Bag/workowane, 
z dostawą i rozładunkiem, 
tel. (23) 661-18-93, tel. kom. 
789-333-677.

 �Sprzedam jęczmień jary, pszenicę 
ozimą, tel. kom. 692-626-600.

 �Śruty: sojowa, rzepakowa, 
słonecznikowa. Luz 24 t,  
z transportem, tel. kom. 604-272-194.

 �Sprzedam śrutę kukurydzianą, 
tel. (46) 839-18-35, tel. kom. 507-140-275.

 �Pszenżyto, tel. kom. 668-423-381.

 �Jęczmień jary, pszenica ozima, słoma 
ze stodoły, bele, tel. kom. 691-753-444.

 �Zboże, Popów 42.

 �Sprzedam pszenżyto, tel. kom. 
515-122-403.

 �Owies, mieszanka, pszenżyto, tel. kom. 
604-754-114.

 �Sprzedam słomę w kostkach, tel. kom. 
603-387-474.

 �Łubin słodki, pszenica, tel. kom. 
781-842-724.

 �Pszenica, pszenżyto ozime, mieszanka 
bez owsa, groch, Nieborów, tel. kom. 
607-403-261.

 �Sprzedam pszenżyto, tel. kom. 
663-558-645.

 �Pszenżyto, tel. kom. 508-079-639.

 �Sprzedam łubin, żółty, szerokolistny 
Mister, łubin niebieski, wąskolistny 
Emir, tel. kom. 517-588-758.

 �Bób, tel. kom. 513-748-842.

 �Sprzedam baloty słomy ze stodoły, tel. 
kom. 725-847-441.

 �Łubin gorzki, tel. kom. 880-540-547.

 �Łubin słodki, tel. kom. 880-263-930.

 �Owies, pszenżyto, słoma, tel. kom. 
607-316-902.

 �Sprzedam słomę, tel. 604-710-347.

 �Pszenżyto, tel. kom. 607-172-809, po 
17:00.

 �Ziemniak jadalny: Satina, Irga, tel. kom. 
785-240-260.

 �Łubin wysokobiałkowy, wąskolistny, 
Głowno, tel. kom. 511-318-490.

 �Sprzedam bób, tel. kom. 608-613-658.

 �Kukurydzę, mieszankę zbożową, tel. 
kom. 604-961-560.

 �Baloty sianokiszonki, tel. kom. 
508-815-797.

 �Mieszanka młynkowana, lub nie, tel. 
kom. 508-815-797.

 �Zboże: żyto, pszenżyto, pszenicę 
paszową, tel. kom. 606-519-851.

 �Sprzedam pszenżyto, tel. kom. 
728-256-065.

 �Siano, słoma w balotach, tel. kom. 
697-892-925.

 �Jeczmień, pszenica jara, Bąków, tel. 
kom. 606-607-566.

 �Sprzedam łubin, owies, tel. kom. 
669-299-585.

 �Sprzedam łubin niebieski słodki; 
jęczmień jary, tel. kom. 698-317-876.

 �Słoma w belkach, tel. kom. 
697-049-235.

 �Sprzedam jęczmień jary, tel. kom. 
509-706-483.

 �Sprzedam jęczmień 1,5 tony, tel. kom. 
602-649-360.

 �Ziemniaki jadalne i sadzeniaki, tel. kom. 
696-252-750.

 �Pszenica jara Nawra, Koksa i zimowa 
Bamberka, tel. kom. 605-278-719.

 �Jęczmień jary Hajduczek, po wymianie, 
tel. kom. 697-089-674, 603-749-680.

 �Owies, Lipka, tel. kom. 505-257-017.

 �Sprzedam słomę, tel. kom. 
721-021-154.

 �Jęczmień jary, mieszanka z odnowy do 
siewu, tel. kom. 693-830-160.

 �Pszenica ok. Łyszkowic, tel. kom. 
665-437-013.

 �Słoma ze stodoły (baloty), tel. kom. 
609-184-092.

 �Gorczyca, tel. (46) 861-20-38.

 �Słoma, bele ze stodoły, tel. kom. 
517-764-505.

 �Łubin, tel. kom. 504-350-641.

 �Pszenżyto, tel. kom. 603-401-075.

 �Łubin niebieski, słodki, wyczyszczony, 
tel. kom. 505-406-917.

 �Sprzedam pszenżyto, pszenicę, wialnię, 
tel. kom. 667-561-730.

 �Mieszanka, tel. kom. 501-602-348, po 
13:00, Kompina.

 �Żyto, pszenica, tel. kom. 796-416-679.

 �Buraczek, marchewka, pietruszka, tel. 
kom. 796-416-679.

 �Łubin biały, słodki, niepryskany, tel. 
kom. 500-488-180.

 �Sadzonki truskawek Honeoye, Głowno, 
tel. kom. 604-260-576.

 �Sprzedam słomę okrągłe bele, tel. 
kom. 519-325-944.

 �Łubin słodki wysokobiałkowy po 
centrali, Głowno, tel. kom. 512-526-561.

 �Pszenica jara Monsun, do siewu, tel. 
kom. 697-725-830.

 �Pszenica jarka, paszowa; owies; słoma. 
Kompina 36, tel. (46) 838-63-16.

 �Sianokiszonka; słoma, tel. kom. 
666-937-442.

 �Słoma, baloty z mieszanki, tel. kom. 
660-266-355.

 �Sprzedam pszenicę, pszenżyto, tel. 
kom. 889-680-464.

 �Sianokiszonka, tel. kom. 663-513-400.

 �Sprzedam słomę w małych belkach 
z dowozem; pszenica jara, tel. kom. 
507-477-120.

 �Sprzedam słomę w balotach, tel. kom. 
693-737-059.

 �Sprzedam słomę ze stodoły, okrągłe 
bele, tel. kom. 506-266-388.

 �Słoma, bele ze stodoły, okolice Zdun, 
tel. kom. 888-298-163.

 �Słoma, duże bele, tel. kom. 
604-961-560.

 �Łubin żółty, słodki, zaprawiany; siano 
w kostkach, Zielkowice 176, tel. kom. 
513-030-842.

 �Sprzedam jęczmień, pszenżyto, słomę, 
tel. kom. 726-390-515.

 �Sprzedam kapustę białą na paszę  
i ziemniaki paszowe, jadalne, tel. kom. 
501-538-808.

 �Siano, słoma, kostka, tel. kom. 
781-418-086.

 �Sprzedam słomę pszenną, jęczmienną, 
żytnią w balotach, 69 szt, Szymanowice, 
tel. kom. 728-504-124.

 �Sprzedam słomę z żyta, ze stodoły, tel. 
kom. 504-375-754.

 �Jęczmień, Urzecze, tel. kom. 
503-782-462.

 �Pszenżyto, jęczmień, tel. kom. 
727-472-522.

 �Pszenżyto, tel. kom. 608-263-951, 
Mysłaków 91.

 �Siedlisko w Złakowie Kościelnym: 
dom, obora, stodoła + 75 arów gruntów 
ornych, klasa 3A, tel. kom. 609-055-605.

 �Łubin gorzki, Głowno, tel. kom. 
668-852-130.

 �Sprzedam pszenżyto, Nieborów 87, tel. 
kom. 506-792-018.

 �Sprzedam łubin, słodki, niebieski, tel. 
kom. 609-134-639.

 �Sprzedam ziemniaki jadalne 
i sadzeniaki (Tajfun), Kocierzew 
Południowy, tel. kom. 665-683-321.

 �Sprzedam słomę, tel. (46) 837-14-61.

 �Sprzedam słomę, tel. kom. 
668-478-617.

 �Słoma żytnia, owsiana ze stodoły, tel. 
kom. 664-837-390.

 �Siano, słoma kostka, tel. kom. 
880-519-647.

 �Sprzedam siano w dużych belkach, tel. 
kom. 501-351-745, Urzecze.

 �Sprzedam pszenżyto, tel. kom. 
506-453-988.

 �Sprzedam słomę w balotach, tel. kom. 
515-368-635.

 �Sianokiszonka, tel. kom. 500-336-162.

 �Sprzedam jęczmień jary i pszenżyto 
ozime, tel. kom. 692-365-635.

 �Słoma w dużych belach, Wiśniewo 8, 
tel. kom. 695-556-308.

 �Sianokiszonka w balotach z pola, tel. 
kom. 502-768-409.

 �Pszenżyto i jęczmień, tel. kom. 
794-440-740.

 �Sprzedam słomę, tel. kom. 
739-592-991.

 �Sprzedam jęczmień jary oraz 
pszenżyto, tel. kom. 608-209-685.

 �Pszenica jara do siewu, tel. kom. 
509-231-659.

 �Siano w kostkach, tel. kom. 
607-355-513.

 �Sprzedam pszenżyto, owies, pszenicę 
jarą, tel. kom. 603-064-775.

 �Sprzedam ziarno, tel. kom. 
887-698-385.

 �Sprzedam owies, Mysłaków, tel. kom. 
664-057-059.

 �Słoma 120x140 ze stodoły, tel. kom. 
696-447-652.

 �Pszenżyto, mieszanka, słoma, tel. kom. 
607-628-561.

 �Siano, kostka, Łyszkowice, tel. kom. 
691-807-625.

 �Sprzedam słomę w okrągłych belach, 
zboże paszowe, tel. kom. 511-184-369.

 �Sprzedam mieszankę jęczmień  
z pszenicą, tel. kom. 506-173-625.

 �Sprzedam ziemniaki paszowe, tel. kom. 
724-474-345.

 �Facelia, tel. kom. 514-734-737.

 �Sprzedam sadzonki jagody, tel. kom. 
504-184-850.

 �Kiszonka z kukurydzy, słoma, tel. kom. 
880-877-582.

 �Sprzedam słomę, baloty, Mąkolice, tel. 
kom. 695-444-557.

 �Słoma w kostkach, tel. kom. 
661-887-760.

 �Sadzonki truskawek Roxana, tel. kom. 
603-503-519.

 �Baloty lucerny; plandekę 11x13 m, tel. 
kom. 500-041-377.

 �Lucerna na pniu, Kiernozia, tel. kom. 
693-698-352.

 �Ziemniaki paszowe, tel. kom. 
602-473-422.

 �Pszenżyto, tel. kom. 509-495-738.

 �Żyto, pszenżyto, tel. kom. 503-949-540.

 �Jęczmień, tel. kom. 506-103-998.

 �Sprzedam paszę granulowaną z owsa 
lub orkiszu, tel. kom. 693-729-472.

 �Słoma kostka, Mysłaków, 
tel. (46) 838-59-74.

 �Siano, Głowno, tel. kom. 609-251-962.

 �Pszenica jara, pszenżyto jare, żyto, 
tel. (46) 838-55-26, tel. kom. 785-216-608.

 �Ziemniaki paszowe, tel. kom. 
693-692-539.

 �Słoma (duże bele), tel. kom. 
510-915-302.

 �Wysłodki, tel. kom. 503-105-408.

hodowlane
 �Cieliczki hodowlane HF-a 

3-6-tygodniowe. Import Niemcy, tel. kom. 
882-077-993.

 �Krowy wysokocielne, tel. kom. 
603-709-306.

 �Sprzedam dwie jałówki na wycieleniu, 
termin 15-04 i 19-04, tel. kom. 
600-287-313.

 �Krowa wysokocielna 7 lat, duża, tel. 
kom. 663-592-355.

 �Źrebak zimnokrwisty, roczny, tel. kom. 
721-819-250.

 �Jałówka na wycieleniu, tel.  
(46) 838-40-38, tel. kom. 666-534-325.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, tel. 
kom. 511-676-282.

 �Sprzedam jałówkę biało-czerwoną, 
wycielenie 6.05, tel. kom. 662-514-012.

 �Sprzedam jałówkę, wycielenie 12.04, 
tel. kom. 607-376-264.

 �Dwie jałówki wysokocielne, tel. kom. 
691-639-756.

 �Jałówka wysokocielna, termin: 
początek maja, tel. kom. 508-815-797.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, tel. 
kom. 690-379-724.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, 
termin 15 kwietnia, tel. kom. 783-132-711.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu,  
7 kwietnia, tel. kom. 503-479-673.

 �Jałówkę na wycieleniu, biało-czerwoną, 
Strzelcew 11, tel. kom. 661-363-405.

 �Prosiaki, tel. kom. 785-281-044.

 �Jałówka na ocieleniu, tel. kom. 
510-603-072.

 �Jałówka wysokocielna, tel.  
(24) 277-95-47, tel. kom. 664-968-279.

 �Sprzedam cielaki do dalszego chowu, 
tel. kom. 506-552-043.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, 
21.04.2016, tel. (46) 838-72-84, tel. kom. 
663-929-105.

 �Jałówka na wycieleniu, kwiecień, tel. 
kom. 731-267-427.

 �Sprzedam jałówkę wysoką, na 
wycieleniu, tel. kom. 698-809-054.

 �Jałówka na wycieleniu, tel. kom. 
734-637-395.

 �Sprzedam 2 jałówki na ocieleniu, tel. 
kom. 880-762-565.

 �Sprzedam jałówkę wysokocielną,  
2 jałówka 6 miesięcy, cielna, jałówka  
11 miesięcy, tel. kom. 518-103-986.

 �Sprzedam jałówkę wysokocielną, tel. 
kom. 667-133-733, po 15:00.

 �Jałówka na wycieleniu, termin: 
13.04.2016, tel. kom. 692-157-606.

 �Sprzedam prosiaki, tel. kom. 
723-069-626.

 �Sprzedam trzy jałówki wysokocielne 
z likwidacji stada, termin wycielenia 
17 kwietnia, 1 i 7 maja, tel. kom. 
606-875-466.

 �Dwie jałówki HF, wysokocielne, termin 
5.05, tel. kom. 508-985-884.

 �Sprzedam byczki o wadze od  
100-300 SN, tel. kom. 660-851-471.

 �Sprzedam byczka 60 kg, tel. kom. 
502-436-234.

 �Sprzedam krowy mleczne, jałowice 
wysokocielne rasa HF, dojarka 
przewodowa, zbiornik na mleko 1.200 l, 
tel. kom. 730-954-180.

 �Jałówka cielna, tel. (46) 838-14-37, tel. 
kom. 796-701-106.

 �Jałówka na wycieleniu, tel. kom. 
880-877-582.

 �Sprzedam krowę na ocieleniu, termin 
22.04, likwidacja, tel. kom. 602-726-233.

 �Jałówka jersey, wycielenie: 27.04.2016, 
tel. kom. 601-157-623, Parma 29.

 �Jałówka na wycieleniu, tel. kom. 
502-556-258.

 �Sprzedam prosiaki, tel. kom. 
609-227-348.

 �Sprzedam 2 krowy na wycieleniu, tel. 
kom. 661-907-680.

 �Sprzedam jałówkę - wycielenie 5 maja, 
Bobrowniki 112.

 �Sprzedam prosiaki - 6 sztuk, tel. kom. 
795-629-994.

maszyny
 �Sadzarka do ziemniaków, loda do 

zielonki, zgrabiarka konna -słoneczko do 
siana 5-gwiazdowe, opryskiwacz  
400 litrów - stary, tel. kom. 724-973-074.

 �Siewnik poznaniak, tel. kom. 
509-853-384.

 �Atesty, przeglądy opryskiwaczy, 
Łowicz, tel. kom. 608-684-292.

 �Beczka do ślęzy sadowniczej, nowa, 
tel. kom. 506-188-515.

 �Rębak do gałęzi, tel. kom. 
500-262-573.

 �Sprzedam prasę rolującą Warfama, 
2012 rok, tel. kom. 883-760-108.

 �Sprzedam John Deere 6830, 2009 rok, 
MTZ Pronar 82SA, tel. kom. 501-504-723.

 �Sprzedam Zetor 5340, 2004 rok, 
Zetor 8520, 1998 rok, przyczepę do bel, 
siewnik 3m Polonez, agregat talerzowy, 
agregat ścierniskowy, ścielarkę, ładowacz 
Tur do MTZ, Zetor Zefir, tel. kom. 
501-504-723.

 �Opryskiwacze 400 litrów, nowe,  
2.000 zł, rozsiewacze Lej, 650 zł, tel. kom. 
518-774-782.

 �Cyklop, mieszadło do gnojowicy, tel. 
kom. 600-215-536.

 �Rozrzutnik obornika, beczka 
asenizacyjna, tel. kom. 691-753-444.

 �Sprzedam nową sadzarkę do 
ziemniaków, tel. kom. 731-658-517.

 �Prasa rolująca Greenland, stan idealny, 
tel. kom. 723-531-657.

 �Sadzarka dwurzędowa do warzyw, 
łuskarka do bobu, tel. kom. 721-566-425.

 �Rozrzutnik 1-osiowy, tel. kom. 
665-264-804.

 �MTZ-82, 14.000 zł; siewnik, 1.800 zł; 
rozrzutnik 2-osiowy, 3.500 zł;, tel. kom. 
730-933-821.

 �Sprzedam rozrzutnik, kopaczkę, 
dłużyce, tel. kom. 721-875-667.

 �Siewnik Poznaniak, tel. (46) 838-11-23, 
tel. kom. 880-099-851.

 �Wał gładki 2,5 m szeroki, tel. kom. 
669-499-802.

 �Części używane do C-328, C-330, 
C-360, C-380, C-355, MTZ, T-25 
Władimirec, tel. kom. 880-353-819.

 �Agregat uprawowy 4,20 m, tel. kom. 
608-398-915.

 �Sprzedam przyczepy rolnicze, okolice 
Sannik, tel. kom. 515-469-881.

 �Przetrząsacz do siana Kuhn, szer. 
robocza 4,6 m, tel. kom. 692-372-747.
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 �Zgrabiarka Stoll 4,15 m, chwytak do bel 
na 1 siłownik, tel. kom. 608-591-942.

 �C-360, C-360 3P, D-47, tel. kom. 
690-899-100.

 �Tur kabiny C-360, części C-360, tel. 
kom. 690-899-100.

 �Siewnik poznaniak, tel. kom. 
507-164-215.

 �Siewnik poznaniak, tel. kom. 
664-981-618.

 �Śrutownik walcowy, waga do żywca, tel. 
kom. 509-112-148.

 �Przetrząsarka karuzelowa Class, 
siewka do nawozu RAUCH 2005 rok, 
1.500 kg, rozrzutnik Fortschritt, tel. kom. 
600-822-089.

 �Pług 5-skibowy, zagonowy, Wirax; pług 
4-skibowy, obrotowy Owerum, Lemken, 
kombajn zbożowy Class, Case, tel. kom. 
600-822-089.

 �Ładowarka OSK 8,5 l, łyżka krokodyl 
2002 rok, przebieg 6.000 h, tel. kom. 
605-884-584.

 �Sprzedam kombajn ziemniaczany 
Anna Z-644, stan bardzo dobry oraz 
sadzarkę do ziemniaków, czeską, tel. 
kom. 792-452-624.

 �Wyciąg obornika, linowy; dojarka 
bańkowa, przyczepa zbierająca, 
opryskiwacz Termit 400L, tel. kom. 
606-242-693.

 �Siewnik do buraków i kukurydzy, 
przyczepy 4, 6 t, wywrot; części do 
Bizona, C-360/3P, tel. kom. 600-820-374.

 �Beczka asenizacyjna ocynk, 2.500 l;  
przetrząsaczo-zgrabiarka 7’, tel. kom. 
795-155-105.

 �C-330, 1982 rok, tel. kom. 796-160-548.

 �C-360 z kabiną, 1970 rok, tel. kom. 
503-118-367.

 �Siewnik „poznaniak”, tel. kom. 
609-063-583.

 �Karuzela do siana, 2 siewki Kos, 
chwytak do bel, tel. kom. 606-193-168.

 �Przyczepa HL, 3-stronny wywrot; 
siewnik Famarol 2008 rok; opryskiwacz 
Pilmet 1000 l, tel. kom. 660-408-769.

 �Rozrzutnik 3,5 tony Czarna 
Białostocka, tel. kom. 661-333-323.

 �Rozrzutnik obornika 3,5 t, 1993 rok, tel. 
kom. 662-059-527.

 �Sprzedam kombajn Class 96, stan 
bdb, tel. kom. 664-492-791.

 �Sprzedam siewnik poznaniak 3,2 m, 
1996 rok, tel. kom. 607-461-502.

 �Jęczmień, pszenżyto, tel. kom. 
782-650-798.

 �Sprzedam glebogryzarkę Grudziądz, 
tel. kom. 668-074-900.

 �Polska sadzarka do ziemniaków, 
kosiarka rotacyjna, tel. kom. 605-278-719.

 �Sadzarkę czeską, sortownik, tel. kom. 
668-937-692.

 �Kosiarka czeska, tel. kom. 721-169-137.

 �Sprzedam kombajn Bizon Super,  
1987 rok, stan bdb, tel. 501-007-298.

 �Ciągnik Zetor 3320, 2004 rok, tel. kom. 
514-116-816.

 �Sprzedam przyczepy różne, tanio, tel. 
kom. 787-167-416.

 �Rozrzutnik obornika Fortschritt oraz 
wszystkie części nowe i używane, tel. 
kom. 693-830-160.

 �Obciążniki do C-360, C-330, 
C-912, przód-tył, komplety, tel. kom. 
693-830-160.

 �Sprzedam kombajn Claas Mecator 75, 
stan dobry, tel. kom. 665-727-567.

 �Rozrzutnik obornika, 1-osiowy, stan 
bdb, tel. kom. 505-347-292.

 �Sprzedam kombajn Bolko, tur do 
Fergusona 3512, tel. kom. 506-552-043.

 �Ursus C-330, tel. kom. 696-698-085.

 �C-330, 1985 rok, tel. kom. 605-123-285.

 �Sprzedam śrutownik walcowy; 
glebogryzarkę do truskawek; przyczepę 
1-osiową, wywrotkę; żmijkę, Ostrówek, tel. 
kom. 693-036-673.

 �Mieszalniki do paszy Zuptor 1,5 t; 
śrutowniki bijakowe Zuptor 15 kW; 
Dozamech 15 kW; kosz; żmijki do zboża, 
tel. kom. 601-662-905.

 �Waga inwentarska na kołach, 1 t, tel. 
kom. 601-662-905.

 �Myjka Karcher gorącowodna HDS  
895-S, tel. kom. 601-662-905.

 �Pługi Kverneland, zagonowe, 
obrotowe, zabezpieczenia, tel. kom. 
601-272-521.

 �Tur do ciągnika Case, tel. kom. 
601-272-521.

 �Rozsiewacz nawozu, Amazone, tel. 
kom. 601-272-521.

 �Agregat uprawowy 6 m, Zachodni, tel. 
kom. 601-272-521.

 �Agregat uprawowy Brodnica 3,7 m, 
pług 4-skibowy, tel. kom. 600-369-623.

 �Mocne chwytaki do bel na 1 siłownik, 
krokodyle, łyżkokrokodyle, łyżki, paleciak 
na tura, tel. kom. 608-591-942.

 �Kosiarka dyskowa Kuhn 2,40 m,  
2006 rok, tel. kom. 608-591-942.

 �Kosiarka rotacyjna Famarol Słupsk, tel. 
kom. 791-745-526.

 �Ciągnik C-330 zarejestrowany., tel. kom. 
667-953-726.

 �Sprzedam ciągnik C-330, 1980 rok,  
15 tys. zł, tel. kom. 600-747-701.

 �Przetrząsarka Claas, 5,40 m; 
zgrabiarka Fela 3,20 m, tel. kom. 
604-961-560.

 �Kosiarka dyskowa Krone, 2,50 m, tel. 
kom. 604-961-560.

 �Sprzedam rozrzutnik 1-osiowy, tel. kom. 
512-431-937.

 �Siewnik, dmuchawa zbożowa, tel. kom. 
692-101-989.

 �Sprzedam przyczepkę 1-osiową  
do ciągnika, tel. kom. 693-123-041.

 �Sprzedam cyklop, tel. kom. 
600-943-283.

 �Krajzega, śrutownik na kamienie, redło 
3, tel. kom. 791-391-697.

 �Prasy rolujące Claas 250 RC, Welger 
435, John Deere 550, sprowadzone  
z Niemiec, Jamno 88, Mróz, tel. kom. 
608-420-169 692-601-689.

 �Pługi obrotowe „Lemken” 3-skibowe, 
na zabezpieczeniach; brona wahadłowa 
Amazone 301, 1998 rok, sprowadzone  
z Niemiec, tel. kom. 692-601-689.

 �Ładowacze czołowe do: Fendta, 
Case, Deutz Fahr, New Holland, Massey 
Fergusson, tel. kom. 608-420-169.

 �Ciągniki Fendt Vario 818, 2006 rok, 
Favorit 818, 2000 rok Jamno 88, tel. kom. 
608-420-169 692-601-689.

 �Krokodyl oraz chwytak do bel do Tura, 
tel. kom. 608-420-169.

 �Ciągniki John Deree 6920 2006 rok, 
7810 2001 rok, 7830 2008 rok, 7530 
2008 rok, Voltra T191 2008 rok. Deutz 
Agrotron 150 2005 rok, Agrotron 265 
2007 rok, tel. kom. 692-601-689.

 �Ciągnik MF 5445 2007 rok, 95 KM, tel. 
kom. 692-601-689.

 �Claas Arion 620 2010 rok 145 KM, 
692-601-689.

 �Prasa rolująca Sipma 590/1 Power 
Cut, owijanie siatka lub sznurkiem, rotor, 
noże, stan idealny, tel. kom. 692-601-689.

 �Sprzedam ciągnik Zetor 6718,  
1976 rok, tel. kom. 503-506-906.

 �Sprzedam Unia Z750, tel. kom. 
781-941-297.

 �Sprzedam dwukółkę ciągnikową, tel. 
kom. 781-941-297.

 �Jałówka wysokocielna, wycielenie  
30 kwietnia, duża, tel. kom. 669-099-940.

 �Pronar 1025, przyczepa H2, 8 ton, 
kultywator, tel. kom. 600-335-473.

 �Tur do Zetora, cyklop na części, tel. 
kom. 600-335-473.

 �Przyczepa wywrotka do remontu, tel. 
kom. 600-335-473.

 �Bizon, 1989 rok, rozrzutnik do remontu, 
C-360, tel. kom. 600-335-473.

 �Sprzedam rozrzutnik, siewnik do 
kukurydzy, siewnik do buraków, tel. kom. 
515-731-974.

 �Sprzedam tura do C-330, tel. kom. 
886-017-770.

 �Prasa Feraboli, tel. kom. 512-490-110.

 �Kombajn Z-056, I właściciel, 
garażowany, 1989 rok, tel. kom. 
601-978-833.

 �Sprzedam maszt z hydrauliką, 
podwieszany, siewkę do nawozu, tel. 
kom. 692-673-808.

 �Pług 3-skibowy, kultywator, kolczatka, 
kosiarka rotacyjna, tel. kom. 509-853-384.

 �Sprzedam cyklop, przyczepę HL 8 t, 
ciągnik Ursus U902, kombajn Bizon Z56, 
sadzarkę czeską, pług 3-skibowy, beczkę 
2.000 l, przyczepę-cysternę 3.200 l, tel. 
kom. 512-179-465.

 �C-330M, tel. kom. 501-850-017.

 �Pług 2-skibowy i pompa do beczki 
asenizacyjnej, tel. kom. 692-365-635.

 �Bizon z kabiną, zgrabiarka 5, wycinak 
do kiszonki, tel. kom. 606-576-999.

 �Kopaczka, talerzówka, 
tel. (46) 838-12-68.

 �Zetor 7211, pług obrotowy Unia 
Grudziądz 3+1, tel. kom. 603-791-932.

 �Ferguson 255 1986 rok, tel. kom. 
880-353-819.

 �Ursus C360 3P 1989 rok, tel. kom. 
880-353-819.

 �Kultywator 2,10, pług 2, agregat  
2,10 bez wałków, tel. kom. 880-353-819.

 �Kopaczka dwurzędowa, obsypnik 3, tel. 
kom. 880-353-819.

 �Kabina do Fergusonam Prasa 
Z-224, prasa rolująca Sigma, tel. kom. 
607-809-288.

 �Sprzedam ładowacz zaczepiany z tyłu 
do traktora, zwalniany za pomocą linki  
+ łycha, tel. kom. 784-955-323 po 15:00.

 �Sprzedam części do kombajnu Bizon, 
tel. kom. 503-065-714.

 �Śrutownik walcowy Jawor, tel. kom. 
603-592-345.

 �Agregat uprawowy 2,5 m (Bomet), tel. 
kom. 603-592-345.

 �Siewnik Poznaniak, tel. kom. 
603-592-345.

 �Sprzedam śrutownik bijakowy, 
siewnik zbożowy, agregat uprawowy, 
pług 3-skibowy, siewkę do nawozu, 
glebogryzarkę 2 m, tel. kom. 
509-293-050.

 �Wóz platforma, tel. kom. 513-184-091.

 �Kosiarka rotacyjna polska, dwukółka, 
tel. kom. 602-511-928.

 �Części używane do Bizona i silosy 
lejowe, tel. kom. 602-522-478.

 �Sprzedam sadzarkę ziemniaczaną, 
silnik elektryczny 5 kW, nowy, ramę Żuk 
nową, ramę Żuk z kołami na dwukółki, 
tel. kom. 796-625-679.

 �Sprzedam ciągnik Ursus C-360 3P, tel. 
kom. 606-398-038.

 �Ursus C-28, tel. kom. 669-947-135.

 �Sprzedam rębak do gałęzi, cyklop 
(WIR), tel. kom. 504-184-850.

 �Sprzedam pług obrotowy Kverneland 
4-skibowy, tel. kom. 502-436-234.

 �Sprzedam talerzówkę Famarol 
Słupsk z wałkiem strunowym, tel. kom. 
606-490-951.

 �Siewnik Poznaniak, tel. kom. 
601-052-026.

 �Kombajn zbożowy Class Dominator 85, 
sieczkarnia, tanio, rotacyjna, jak nowa, tel. 
kom. 501-510-134 605-170-307.

 �Mieszanka zbożowa ok. 5 t, tel. kom. 
605-170-307.

 �Ciągnik C385A w pełni sprawny, tel. 
kom. 508-909-412.

 �Rozrzutnik obornika 1-osiowy, tel. kom. 
606-753-417.

 �Schładzalnik Delawal 1.030 l, 2001 rok, 
tel. kom. 609-502-524.

 �Sprzedam opryskiwacz Termit 300 
litrów z ramionami, ślęzę 1.000 litrów bez 
wentylatora, tel. kom. 503-118-367.

 �Sprzedam siewnik poznaniak 2,70 m, 
stan idealny, tel. kom. 532-867-847.

 �Ładowacze czołowe tur do ciągnika 
Ursus C-330, C-360, 3512, T-25. 
Hydrauliczne lub na linkę, tel. kom. 
608-686-489.

 �Przyczepa sztywna Starachowice, 
kosiarka Osa, tel. kom. 693-830-530.

 �Sadzarka czeska, sortownik do 
ziemniaków, tel. kom. 795-042-482.

 �Sprzedam polską kosiarkę rotacyjną 
1,85 m, czeską 1,65 m, siewnik nawozu 
niski, 450 l, tel. kom. 663-398-358.

 �Śrutownik walcowy, oryginalny, 
młyński z silnikiem i żmijką, stanowiska 
„bratoszewickie”, używane, tel. kom. 
603-509-519.

 �Sprzedam przyczepę samozbierającą, 
gniotownik Sipma, kosiarkę rotacyjną, tel. 
kom. 533-667-939.

 �Łuskarka do bobu taśmowa, ścielarka 
do truskawek, myjka do warzyw, tel. kom. 
537-467-337.

 �Opielacz do ziemniaków, sadzarkę, 
sadzeniaki, tel. kom. 519-716-665.

 �Ładowarka Ontk łamana w połowie, 
2002 rok, tel. kom. 605-884-584.

 �Traktor New Holland T50-60, 2014 rok, 
z turem, pełne wyposażenie, salonowy, 
tel. kom. 605-884-584.

 �Ciągnik MTZ82, 1979 rok, 
tel. (46) 838-74-46.

 �Ładowacz czeski UNHZ 500, 1980 rok; 
koła do MTZ, tel. (46) 838-74-46.

inne
 �Agrowłóknina z dostawą do klienta, 

tel. kom. 693-177-813.

 �Obornik, dowóz, tel. kom. 601-630-882.

 �PHU Agro Dmosin oferuje  
w przystępnych cenach nawozy, opał, 
baza GS, tel. kom. 691-149-896.

 �Jaja wiejskie, tel. kom. 665-159-353.

 �Sprzedam obornik koński, tel. kom. 
698-737-980.

 �Obornik, tanio, tel. kom. 663-739-506.

 �Młóto, tel. kom. 600-323-947.

 �Sprzedam obornik, tel. kom. 
608-691-072.

 �Obornik bydlęcy, tel. kom. 693-059-976.

 �Zbiornik na mleko Frigomilk 650 litrów, 
2004 rok, tel. kom. 666-971-634.

 �Sprzedam zbiornik 330 litrów na mleko, 
tel. kom. 880-762-565.

 �Sprzedam ziemię orną - 2,48 ha (kl. II, 
IIIa ) położoną we wsi Gaj, gm. Bielawy. 
Kontakt, tel. kom. 693-177-429, po godz. 
18:00.

 �Obornik sprzedam lub wymienię 
na słomę, w dużej ilości, tel. kom. 
606-461-688.

 �Sprzedam opony 825/20, tel. kom. 
503-065-714.

 �Sprzedam burty do przyczepy, tel. kom. 
503-065-714.

 �Obornik, tel. kom. 665-220-406.

 �Zbiornik na mleko 550 l, tel. kom. 
664-784-795.

 �Sprzedam zbiornik na mleko 320 litrów, 
tel. kom. 600-663-525.

 �Sprzedam schładzalnik do mleka,  
I właściciel, tel. kom. 605-684-574.

 �Tunel foliowy, tel. kom. 693-698-352.

 �Olej Orlen L-AN 15 200 l, tel. kom. 
506-267-101.

rolnicze – usługi
 �Naprawa ciągników, maszyn 

rolniczych, sprzętu budowlanego, 
samochodów ciężarowych, tel. kom. 
510-809-025.

 �Transport maszyn rolniczych, tanio, tel. 
kom. 665-734-042.

 �Rozliczenia VAT rolników, tel. kom. 
508-191-628.

 �Bielenie budynków inwentarskich, 
dezynfekcja, tel. kom. 663-452-727.

 �Siew zbóż agregatem uprawowo-
siewnym. Agregat graczkowy z wałem 
Crosskill lub talerzowy z wałem Packera. 
Siewnik z zaprawiarką ziarna 140 zł/
ha. Orka, uprawa. FVAT, tel. kom. 
606-294-284.

 �Zrobię bramy do stodoły, garażu, obory 
oraz ogrodzenia, tel. kom. 505-928-735.

 �Wykonuję kosiarki sadownicze, 
sprężarki, tel. kom. 513-666-808.

 �Siew kukurydzy, 6-rzędowym 
siewnikiem, Becker, z podsiewaczem 
nawozu, 110 zł/ha, wystawiam faktury 
VAT, tel. kom. 787-606-080.

 �Siew kukurydzy nowymi siewnikami 
w rozstawie 65 i 75 cm; nawóz, 
mikronawóz, tel. kom. 695-052-735.

 �Siew kukurydzy nowymi siewnikami 
Vaderstad oraz Beckersami, wysoka 
precyzja wysiewu, dozowanie 
mikrogranulatu. Do dyspozycji 
siewniki z nawożeniem o różnych 
rozstawach międzyrzędzi. Romax, tel. 
kom. 604-078-564.

 �Koszenie żyta na kiszonkę sieczkarnią 
Claas Jaguar, siew kukurydzy z nawozem 
i mikroelementami siewnikiem Gaspardo, 
tel. kom. 601-452-273.

 �Usługi piaskowania maszyn rolniczych  
i ogrodzeń, tel. kom. 781-941-297.

 �Siew kukurydzy siewnikiem  
z podsiewaczem nawozu i komputerem, 
100 zł/ha, tel. kom. 669-356-380.

 �Białkowanie obór, pomieszczeń 
gospodarczych, tel. kom. 518-168-598.

zwierzęta

sprzedaż
 �Owczarki niemieckie, tel. kom. 

693-138-330.

 �Karp narybek, Janinów Młyn, tel. kom. 
509-267-157.

 �Sprzedam szczenięta cavaliera, tel. 
kom. 785-495-560.

 �Sprzedam owczarki, tel. kom.  
667-432-077, 721-609-382.

 �Kozy kotne, tel. kom. 691-756-465.

 �Chihuahua, tel. kom. 662-093-975.

 �Klacz źrebna 6-letnia, tel. kom. 
604-931-629.

 �Pawie niebieskie, tel. kom. 
723-500-144.

 �Sprzedam kroczek karpia, tel. kom. 
502-665-492.

 �Sprzedam szczeniaki po owczarku, tel. 
kom. 535-275-229.

 �Kaczki, gęsi, pisklęta, tel. kom. 
661-887-760.

 �Kozła, tel. kom. 514-323-077.

 �Sprzedam 2 suki owczarka 
niemieckiego, długowłosego, tel. kom. 
886-559-176.

inne
 �Sprzedam kury, 513-981-547.

 �Kozie mleko, 791-759-507.

 �Oddam ryby z oczka wodnego- 
Karasie, tel. kom. 534-434-334.
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Punkt zapalny
Głowno | Pracownicy ZOL w urzędzie 

Gorący spór o kontrolę
dokończenie ze str. 10
Dopytywała o stanowisko 

Grzegorza Janeczka w sprawie 
ZOL-u, a ten ponownie powie-
dział, że po pierwsze nie ma mocy 
zamykać jakiegokolwiek przed-
siębiorstwa, a po drugie nie ma 
takiego zamiaru ani w stosunku
do ZOL-u, ani przychodni. 

Jerzy Osiński zachęca 
do pójścia „na fl aszkę”
Kolejny głos w dyskusji padł ze 

strony Jerzego Osińskiego, który 
barwnie przestawił się jako „bun-
townik” i członek nieformalnego 
z początku „spisku” zmierzającego 
do przeprowadzenia referendum. 
Zaczął dążyć do realizacji tego celu 
w obawie o los przychodni w obli-
czu kontroli. Apelował do radnych, 
by nie okazywali emocji, lecz po-
dejmowali na chłodno decyzje, 
które mają mieszkańcom Głowna 
ułatwiać, a nie utrudniać życie.

Spór, mimo zapewnień Grze-
gorza Janeczka, że nie dąży
do likwidacji ZOL Medical ani 
przychodni, nie zakończył się by-
najmniej zakopaniem topora wo-
jennego między fundacją, a bur-
mistrzem Głowna. Nastrojów 
nie udało się wyciszyć, a rzuco-
na przez Jerzego Osińskiego pro-
pozycja, by burmistrz z prezesem 
fundacji spotkali się przy fl aszce 
wódki i jeśli się nie dogadają, dali 
sobie nawzajem w łeb, nie została 
przyjęta.  ewr

GRZEGORZ 
JANECZEK 
burmistrz Głowna 

Prosiłem
o potwierdzenie 
spełniania wymogów 
bezpieczeństwa
przez ZOL. Co ma
do tego przychodnia? 
Ja uważam, że to 
właśnie działania pana 
Kokocińskiego, który 
jest tam szefuńciem, 
tu szefuńciem, 
powodują, że mówi się 
mieszkańcom Glowna, 
że Janeczek chce 
zamknąć przychodnię, 
co jest nieprawdą, ale 
łatwiej zebrać podpisy, 
jak się nastraszy ludzi.
Ja nic do przychodni 
nie mam, nigdy 
nie miałem i byłem 
zadowolony, jak 
czasem poszedłem się 
leczyć. Moja mama jest 
pacjentką przychodni
i nie narzekała. 

JERZY OSIŃSKI
nieformalny inicjator 
referendum

Jestem jednym
z tych buntowników, 
którzy doprowadzili
do referendum.
Mnie nigdy nie chodziło
o osobę pełniącą 
funkcję burmistrza, tylko 
o decyzje podejmowane 
w imieniu sprawowania 
tej funkcji. (...) Ja jestem 
ze związkowej ferajny 
i każdego, kto będzie 
występował przeciwko 
ludziom i ich żywotnym 
interesom, będę 
zwalczał. (...) Ja uważam 
i powiem, jak facet 
który przeżył niejedno – 
spotkajcie się, taka jego 
mać, przy fl aszce wódki 
i jak nie dojdziecie do 
porozumienia, walnijcie 
jeden drugiego w łeb, 
a 9 tysięcy ludzi niech 
ma spokój i niech wie, 
że ma się gdzie leczyć, 
ponieważ urażone 
ambicje jednego czy 
drugiego nie mogą 
powodować czegoś,
co się zwie destrukcją.  

Głowno | Komisje wyszły w teren

Radni odwiedzili pałacyk 
Jabłońskich

Członkowie miejskich komisji 
budżetowej oraz zdrowia, oświaty 
i kultury na połączonym posiedze-
niu 30 marca wraz z urzędnikami 
weszli do budynku muzeum, sta-
nowiącego przedmiot sporu mię-
dzy miastem a Towarzystwem 
Przyjaciół Miasta Głowna. 

W wizytacji nie uczestniczył 
nikt z zarządu TPMG, mimo za-
proszenia skierowanego do prezes 
Bogusławy Kantor-Glapińskiej. 

Wewnątrz obiektu radni za-
stali ślady dewastacji po włama-
niach, a także kilkuletnich zanie-
dbań wynikłych z braku dbałości 
o pałacyk. Budynek nie jest ogrze-
wany, dwa piece zakupione kil-
ka lat temu przez miasto za ok.
35 tys. zł w ogóle nie zostały włą-
czone z powodu odcięcia prądu. 
Wszędzie unosi się zapach pleśni, 
świadczący o zawilgoceniu szko-
dliwym tak dla murów, jak i dla 
zbiorów, które były tam do niedaw-
na przechowywane. 

Administrator obiektu MZK 
wymówił TPMG lokal po lipco-
wym włamaniu, ale towarzystwo 
nie uznało tej decyzji i nie opróż-
niło pałacyku. W styczniu br. do-
szło do kolejnego włamania z kra-
dzieżą, po którym władze miejskie 
podjęły decyzję o zabezpieczeniu 
pozostałych jeszcze zbiorów po-

przez ich przewiezienie do ogrze-
wanego pomieszczenia w MOK. 
Większość eksponatów już tam 
trafi ła, na miejscu radni zastali 
ostatnie przygotowane do transpor-
tu meble, łowickie pająki i inne de-
koracje z bibuły. 

Urząd Miejski w Głownie jest
na etapie składania wniosku o do-
tację na generalny remont wnętrz 
pałacyku w celu dostosowania ich
do potrzeb Środowiskowego 
Domu Samopomocy, który ma 
zostać tam przeniesiony ze swo-
jej obecnej siedziby w podpiwni-

czeniu budynku urzędowego przy 
Norblina. Jest to na dzień dzisiej-
szy, jak mówił członkom miej-
skich komisji wiceburmistrz Głow-
na Grzegorz Urbanik, jedyna droga 
pozyskania dotacji na pace remon-
towe wewnątrz pałacyku. 

Na posiedzenie połączonych 
komisji 30 marca była zaproszo-
na prezes TPMG Bogusława Kan-
tor-Glapińska, ale nie pojawiła się. 
Nie uczestniczyła w nim też prze-
wodnicząca Rady Miejskiej, a za-
razem członkini zarządu stowarzy-
szenia Magdalena Szajder.  ewr 

Głowno | Dalszy ciąg sprawy muzeum

Władze TPMG stawiają zarzuty miastu, burmistrz odpowiada:
Boże, chroń Głowno od takich „przyjaciół”

dokończenie ze str. 9

Do przeprowadzania przeglą-
dów mienia komunalnego właści-
ciel zobowiązany jest raz do roku. 
Taki dokument jasno stwierdził-
by, kto jest właścicielem, a kto za-
rządcą, a przechowywany powi-
nien być przez cały okres istnienia 
budynku.

Burmistrz nie zgadza 
się z zarzutami
Burmistrz Grzegorz Janeczek 

pytany przez nas o kwestie pod-
noszone w omówionych wyżej 
pismach już na wstępie swojego 
stanowiska zaznacza, że od kil-
kudziesięciu lat sprawami zwią-
zanymi z codziennym użytkowa-
niem budynku przy Łowickiej 74 
zajmuje się MZK, o czym wła-
dze TPMG doskonale wiedzą. 
Burmistrz przywołał tu także pi-
smo skierowane do prezes TPMG 
Bogusławy Kantor-Glapińskiej 
z dnia 30 września ubiegłego 
roku, w którym informował, że w 
kompetencjach dyrektora MZK 
leży podejmowanie działań w za-
kresie spraw dotyczących budyn-
ku i nieruchomości przy ul. Ło-
wickiej 74. W piśmie tym zwracał 
również uwagę, iż od kilku już 
lat brak jest jakichkolwiek oznak 
działalności TPMG, a stan budyn-
ku i jego otoczenia wywołuje – jak 
to wówczas określił – smutne wra-
żenia – nie tylko wśród mieszkań-
ców, ale i przyjezdnych. Stwier-

dził, że taki stan rzeczy nie może 
mieć dłużej miejsca. Wyraził rów-
nież głębokie rozczarowanie z po-
wodu zaprzepaszczenia długolet-
niego dorobku TPMG z czasów, 
gdy było ono kierowane przez 
Wacławę Rydzyńską. 

Burmistrz Janeczek przypo-
mina, że spisanie i przewiezienie 
eksponatów do MOK zlecił admi-
nistrator, czyli MZK. Wszystkie 
przedmioty zostały przez powo-
łaną do tego celu komisję spisane, 
skatalogowane i sfotografowane.

Grzegorz Janeczek zapew-
nia też, że na początku 2011 roku
na spotkaniu w Urzędzie Miej-
skim z zarządem TPMG, wbrew 
słowom prezes Kantor-Glapiń-
skiej, zaproponował utworzenie 
miejskiej jednostki, która zajmo-
wałaby się działalnością muze-
alną. Wpływ na działalność wy-
stawienniczą, poprzez udział
w Radzie Muzealnej, miałoby też 
TPMG. Oferta została jednak od-
rzucona. – „Warto podkreślić bar-
dzo ważną kwestię: głowieńskie 
„Muzeum Regionalne” było mu-
zeum tylko z nazwy, a w rzeczy-
wistości nie spełniało żadnych 
wymogów prawnych dla takich 
instytucji. Pojawiał się całkiem 
prozaiczny, podstawowy problem, 
że prowadzące je stowarzysze-
nie jakim jest TPMG, w praktyce 
nie posiadało możliwości praw-
nych, organizacyjnych czy fi nan-
sowych na pozyskiwanie środków 
zewnętrznych m.in. na inwesty-

cje, remonty czy bieżące funkcjo-
nowanie placówki. Zatrudnianie 
zaś przez miasto pracowników do 
wykonywania prac pozostających 
w gestii TPMG było niezgodne
z prawem. Stworzenie miejskiej 
jednostki rozwiązywałoby wszyst-
kie te problemy” – pisze w swoim 
stanowisku burmistrz Janeczek.

Zacieranie nieudolności 
Burmistrz uważa, że powoły-

wanie się przez obecne władze 
TPMG na historię organizacji pro-
wadzonej przez lata przez Wacła-
wę Rydzyńską jest „nadużyciem 
i odcinaniem kuponów od świet-
nej przeszłości”. – „Jak już wie-
lokrotnie wskazywaliśmy, obecni 
„działacze” nie tylko nie potrafi li 
zabezpieczyć powierzonych sobie 
eksponatów przed kradzieżami
i zniszczeniem, ale nie uczynili też 
niczego, by nie dopuścić do de-
wastacji powierzonej sobie nieru-
chomości.  Nie dbali o budynek, 
nie ogrzewali go, mimo zakupie-
nia przez Gminę Miasta Głowna 
pieców. Od wielu też lat nie ubie-
gali się o dotacje z budżetu miej-
skiego, powiatowego, wojewódz-
kiego czy innych, a jest to jedyna 
dopuszczalna prawnie droga do 
otrzymania wsparcia od samorzą-
du. To w wyniku ich bezczynno-
ści budynek przy ul. Łowickiej 74 
przestał spełniać standardy nale-
żytego zabezpieczenia ekspona-
tów. To ta kilkuletnia bezczynność 
i całkowity brak odpowiedzialno-

ści za powierzone mienie dopro-
wadziły do zdarzeń, które prze-
sądziły o dzisiejszych krokach 
podjętych w tej sprawie” – pisze 
dalej burmistrz.

Co zginęło z muzeum?
Grzegorz Janeczek uważa, że 

dziwne jest zgłaszanie na poli-
cję przez prezes TPMG wywo-
żenia eksponatów do ogrzewane-
go pomieszczenia, a niezgłaszanie
na nią włamań, do których doszło 
w lipcu zeszłego i styczniu tego 
roku.

Powołując się na wyliczenia 
jednego z przedstawicieli TPMG 
burmistrz podaje, że wartość mie-
nia skradzionego w lipcu ubiegłe-
go roku to około 19 tys. zł. Wy-
mienia też, część przedmiotów, 
które zginęły: „medal z napisem 

1939-1945 o wartości 6.000 zł, 
śląski krzyż powstańczy z napi-
sem 9 II 1972 r. wartości 2.000 zł, 
order budowniczych Polski Ludo-
wej wartości 1.500 zł, toporek stra-
żacki ozdobny wartości 1.500 zł, 
metalowa fi gurka mężczyzny war-
tości 600 zł, kałamarz z porożem 
wartości 800 zł, odznaka związku 
fl oriańskiego wartości 300 zł, ze-
gar kominkowy wartości 100 zł, 
fi gurka z brązu przedstawiająca 
postać kobiety z grabiami o warto-
ści 700 zł, popielnica w kształcie 
kobiety wartości 200 zł, podstawa 
na biurko w postaci umierającego 
galla wartości 3.500 zł, dwie me-
talowe tace o wartości 800 zł, ma-
selnica o wartości 300 zł oraz ka-
rafka szklana o wartości 200 zł”.

Burmistrz kontratakuje
Zdaniem burmistrza ani Bogu-

sława Kantor-Glapińska, ani Mag-
dalena Szajder, nie zrobiły nic, aby 
zabezpieczyć mienie przed po-
nownym włamaniem, do którego 
doszło w styczniu. Grzegorz Ja-
neczek uważa to za skandaliczne 
i podkreśla, że tylko i wyłącznie 
chęć ratowania tego, co zostało, 
była powodem radykalnej decyzji 
o wywiezeniu ich do MOK. Bur-
mistrz wyraża opinię, że miesza-
nie do tej sprawy polityki jest tylko 
próbą odwrócenia przez Bogusła-
wę Kantor-Glapińską uwagi od 
„ich wieloletnich zaniedbań”. 

Innymi przykładami tychże za-
niedbań burmistrz nazywa tak-
że nieaktualizowanie wpisu do 
Krajowego Rejestru Sądowego
(w składzie zarządu TPMG są 
tam wpisane osoby niebędące już 
członkami towarzystwa, a nawet 
osoba zmarła). Grzegorz Jane-

czek zastanawia  się, kiedy odbyło 
się ostatnie walne zgromadzenie 
członków TPMG, w tym dotyczą-
ce udzielenia absolutorium, a jeśli 
takowe były, to dlaczego nie za-
praszano na nie burmistrza. Ostat-
ni raz, na zgromadzeniu sprawoz-
dawczym, członkowie TPMG 
spotkali się w 2010 roku. Ostatnie 
zgromadzenie walne miało miej-
sce w 2009 roku.

– „Stwierdzenie TPMG, że 
działania Burmistrza „zmierzają-
ce do likwidacji muzeum są zde-
terminowane względami politycz-
nymi, a burmistrz w „ferworze 
walki z opozycją chce zlikwido-
wać placówkę kulturalną” budzi 
jedynie politowanie. Obwinianie 
mnie jako burmistrza za decyzje 
kładące kres takiemu karygod-
nemu procederowi, niedbalstwu, 
beztroskiej nieodpowiedzialności 
i niegospodarności, obwinianie 
mnie za decyzje ratujące faktycz-
nie to, co jeszcze uratować można, 
to przeinaczanie faktów, zakłamy-
wanie rzeczywistości i uchylanie 
się od odpowiedzialności – i to 
zarówno tej moralnej, jak i fi nan-
sowej. Panie Boże, chroń Głow-
no od takich „przyjaciół” – pisze
w swoim stanowisku burmistrz 
Janeczek.

W kwestii pisma TPMG do kan-
celarii prezydenta Dudy, burmistrz 
wyraża opinię, że jeżeli przeka-
zano je w sposób nieobiektywny
i jednostronny, tak, jak było w opi-
nii burmistrza w przypadku pisma 
do kancelarii prezydenta Broni-
sława Komorowskiego kilka lat 
temu czy ostatnio przy zaangażo-
waniu w sprawę muzeum posłan-
ki Agnieszki Hanajczyk, byłoby to 
jego zdaniem nadużycie.  kl

Ostatnie eksponaty przygotowane do wywiezienia. Radni i urzędnicy 
wizytowali pałac Jabłońskich 30 marca. Na zdjęciu od lewej: dyrektor 
MZK Konrad Szremski, radny Krzysztof Wawrzyn, radna Beata Wszołek-
Lewandowska i wiceburmistrz Grzegorz Urbanik.
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Burmistrz wyraża 
opinię, że mieszanie 
do tej sprawy polityki 
jest tylko próbą 
odwrócenia przez 
Bogusławę Kantor-
Glapińską uwagi 
od „ich wieloletnich 
zaniedbań”.
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Aktualności
Wola Zbrożkowa | Świąteczne spotkanie 

Dzielili się wielkanocną radością
Wiele poruszających słów o potrzebie dobra w codziennych relacjach 
międzyludzkich i wiele serdecznych życzeń padło na wielkanocnym  
spotkaniu w Środowiskowym Domu Samopomocy w Woli Zbrożkowej. 

Spotkanie to zorganizowano 
we wtorek, 22 marca. Rozpoczę-
ło się wystawionym przez pod-
opiecznych placówki spektaklem 
inspirowanym biblijną historią 
o zmartwychwstaniu Chrystu-
sa. Przedstawienie, wzbogacone 
pokazem multimedialnym i na-
strojową muzyką, wyreżyserowa-
li Monika Cieniecka-Szymczak 
i Łukasz Dębski. Przejęci swo-
imi rolami aktorzy zostali nagro-
dzeni przez zebranych brawami, 
po czym przyszedł czas na wiel-
kanocne życzenia i słowa reflek-
sji ze strony gospodarzy i gości 
w osobach: wójta gm. Domanie-
wice Pawła Kwiatkowskiego, kie-
rownik GOPS w Głownie Edyty 
Kaczmarskiej, ks. dr Stanisława 
Banacha oraz prezes prowadzące-

go ŚDS stowarzyszenia Centrum 
Wspierania Inicjatyw w Olszow-
cu Jolanty Kubiak. Podzieliła się 
ona z zebranymi smutną wiado-
mością o śmierci zaledwie 26-let-
niego wikarego z jej rodzinnej 
parafii, ks. Marka, który był czło-
wiekiem bardzo życzliwym, po-
trafiącym zjednać sobie sympa-
tię ludzi i bardzo zaangażowanym  
w działalność charytatywną,  
a przy tym niezwykle skromnym. 
Jego ciepło, serdeczna postawa  
i liczne działania dobroczynne,  
o których parafianie dowiedzieli 
się dopiero po śmierci duszpaste-
rza, dla Jolanty Kubiak stały się 
wyjątkową lekcja pokory i szacun-
ku dla drugiego człowieka. 

– Życzę nam wszystkim, żeby-
śmy mieli w sobie chociaż czą-
steczkę tak wielkiego serca, któ-
re przestało bić tak wcześnie (...). 
Żebyśmy mieli tyle szczęścia  
w życiu, żebyśmy mogli nim ob-

darzać innych, dzieląc się wiel-
ką miłością, szacunkiem, dobrem  
– mówiła pani prezes, a jej słowa 
przyjęto oklaskami. 

Wójt z Domaniewic Paweł 
Kwiatkowski pojawił się na spo-
tkaniu w ŚDS-ie po raz pierwszy. 
Jego obecność wzięła się stąd, że 
placówka w Woli Zbrożkowej, 
oprócz swoich podopiecznych 
z terenu gminy Głowno, otacza 
opieką 10 mieszkańców ościen-
nej gminy Domaniewice. Paweł 
Kwiatkowski powiedział, że do-
piero będąc na miejscu dostrzega 
się, jak ważne jest to, czym zaj-
muje się kadra domu i jak wiel-
kich rzeczy dokonuje pracując  
z uczestnikami zajęć. Władze gmi-
ny Głowno – gospodarza obiektu 
– tym razem reprezentowała kie-
rownik GOPS Edyta Kaczmarska, 
która doskonale zaznajomiona  
z „domownikami” ŚDS-u, życzy-
ła im, by zawsze mogła ich spoty-

kać na miejscu w tak licznym gro-
nie. 

Ewangeliczne przesłanie wy-
stawionej przez podopiecznych 
ŚDS-u historii o zmartwychwsta-
niu docenił ks. dziekan Stanisław 
Banach, który wyraził wdzięcz-
ność wobec osób tworzących ŚDS 
za to, że „chce im się chcieć” i za 
dobro, które wnoszą do wspólno-
ty, jaką jest ten ośrodek. 

W imieniu domowników i ka-
dry ŚDS przemówiła kierownik 
placówki Monika Szczęsny, za-
praszając wszystkich na poczę-
stunek, a jedna z uczestniczek za-
jęć, pani Krystyna, spontanicznie 
i w pięknych słowach wyraziła 
wdzięczność pracownikom ŚDS-
-u za ich zaangażowanie, księdzu 
podziękowała za przyjaźń i du-
chową opiekę, a wszystkim życzy-
ła, by doczekali następnych rów-
nie radosnych Świąt Wielkanocy. 

Następnie wszyscy przeszli na 
korytarz, gdzie ustawiono suto za-
stawione stoły, na których pysz-
niły się tradycyjne potrawy i wy-
pieki. Po poświęceniu pokarmów 
przez księdza, uczestnicy spotka-
nia zasiedli do uroczystego posił-
ku.  ewr

Głowno | Ciąg dalszy starań ZHP o pozyskanie nieruchomości przy Targowej 

Radni przekroczyli progi dawnej harcówki
dokończenie ze str. 4
Miejsce gdzie będą spotyka-

ły się dzieci, młodzież i dorośli, 
miejsce, gdzie będą odbywały się 
rożnego typu inicjatywy – przeko-
nywał radnych do harcerskiej kon-
cepcji Albert Waśkiewicz, który 
chciałby wybudować w obiekcie 
normalną łazienkę i założyć 
ogrzewanie, by wszystko funkcjo-
nowało tak, jak powinno. 

Podkreślał, że ZHP nie zwraca 
się do Urzędu Miejskiego o pie-
niądze, lecz o możliwość zaan-
gażowania swoich, harcerskich 
środków i funduszy zewnętrznych 
(unijnych, wojewódzkich) w celu 
zrealizowania omówionego za-
mierzenia i uruchomienia obiektu, 
który będzie służył pokoleniom. 

Iwona Waśkiewicz doda-
ła, że chciałaby, aby przy Tar-
gowej powstało także m.in. cen-
trum wolontariatu i sala prób dla 
umuzykalnionej młodzieży, nie-
koniecznie tylko harcerskiej. Jed-
no z pomieszczeń gospodarczych 
na Targowej 8 komenda przezna-
czyłaby na magazyn sprzętu (słu-

żącego m.in. do organizacji im-
prez czy biwaków w plenerze), 
przechowywanego obecnie na ul. 
Sowińskiego (tamtejszy magazyn 
zostałby zwolniony). 

Podczas wizji w obiekcie na 
Targowej otwarto drzwi sąsiadu-
jącego z dawną harcówką starego 
magazynu OC. Jego przestronne 
wnętrza, zdaniem harcerzy, ideal-
nie nadawałyby się na salę komin-
kowo-koncertową.

Dlaczego teraz?
– My nie prosimy o oddanie 

obiektu bezwarunkowo. My mó-
wimy w ten sposób: sprzedajcie 
nam go jak najtaniej się da. Daj-
cie nam czas, np. pięć lat, że jeże-
li nie zrealizujemy tego obiektu, to 
będziecie go nam mogli odebrać 
jako miasto, obwarujcie zapisami 
umowy notarialnej, że nie może-
my tego sprzedać, że nie może-
my tego oddać, że nie możemy  
z tego zrobić czegokolwiek in-
nego. Spróbujmy coś wspaniałe-
go zrobić wspólnie. My bierzemy 
na siebie ten główny ciężar – wy-

remontujemy to, wyszykujemy 
zgodnie z obowiązującymi przepi-
sami i zasadami sztuki budowlanej 
(...). Jesteśmy w stanie temu podo-
łać, ale żeby to zacząć robić, chcie-
libyśmy jednak być w posiadaniu 
tego obiektu – wnioskował w imie-
niu hufca Albert Waśkiewicz. 

W imieniu starszych instruk-
torów harcerskich jego prośbę 
własnym słowem poparł Jerzy 
Osiński. Radna Miejska Beata 
Pilarska, sama przed laty silnie 
związana z harcerstwem (niegdyś 
komendantka szczepu), pytała 

dlaczego głowieński Hufiec ZHP 
wcześniej nie przyszedł w sprawie 
tego obiektu, a czyni to akurat te-
raz. Albert Waśkiewicz odpowie-
dział, że w ostatnich ośmiu latach 
niemal cała energia hufca szła  
w stronę rozwoju żeglarstwa, a te-
raz z okazji jubileuszu postanowili 
zadbać o lokal. Stulecie jest więc 
impulsem do „nowego otwarcia”. 

Potrzebny adres 
Po powrocie z wizytacji na tar-

gowej do budynku Urzędu Miej-
skiego na Dworskiej, wątek lo-
kalu dla ZHP był kontynuowany. 
Wtedy też Albert Waśkiewicz po-
prosił o tymczasowe użyczenie  
w drodze umowy na np. 2 lata lub 
do zakończenia procesu komuna-
lizacji zajmowanego dotychczas 
34-metrowego lokalu na Targo-
wej, bowiem bez możliwości po-
dania jego adresu, jako siedziby, 
pojawiły się problemy z podpisa-
niem umowy na dotacje z budżetu 
miejskiego (przyznane w kwocie 
6 tys. zł na żeglarstwo i 2 tys. zł na 
organizację jubileuszu). 

W tym temacie wypowiedział 
się kierownik Referatu Gospo-
darki Nieruchomościami Urzę-
du Miejskiego w Głownie Adam 
Olejniczak. Zaznaczył, że miasto 
nie może takiej umowy ZHP za-
proponować, ponieważ jesienią 
2015 r. sąd orzekł bezsporny ty-
tuł prawny do nieruchomości na 
rzecz Skarbu Państwa, od które-
go miasto teraz zamierza obiekt 
pozyskać. Wcześniej umowy uży-
czenia mogły być z harcerzami 
podpisywane, bo nieruchomość 
była w posiadaniu miasta. Bur-
mistrz Grzegorz Janeczek jed-

nak nie widzi przeszkód, by umo-
wy ws. dotacji zostały podpisane, 
tak jak działo się w minionych la-
tach bez umownego korzystania 
z obiektu. Co zaś do możliwości 
sprzedaży nieruchomości po jej 
skomunalizowaniu, to przyszła de-
cyzja w tej sprawie zależy od rady 
miejskiej. 

Urząd Miejski w Głownie  
– jak informował Adam Olejniczak  
– zamierza wystąpić do Łódzkiego 
Urzędu Wojewódzkiego z prośbą 
o przyspieszenie procesu komuna-
lizacji, by sprawę doprowadzić do 
finału bez zbędnej zwłoki.  ewr 

RZUT OKIEM | PRZEDSZKOLAKI ODWIEDZIŁY SCHRONISKO

10 marca dzieci z Miejskiego 
Przedszkola nr 1 wybrały 
się z wizytą do głowieńskiego 
schroniska dla zwierząt. Była to 
okazja do zawiezienia zebranych 
wcześniej dla zwierząt darów: 
karmy, koców, kości i makaronów. 
Na miejscu dzieci dowiedziały 
się, w jaki sposób można 
zaopiekować się psem lub kotem 
mieszkającym na co dzień  
w schronisku przy Piaskowej. 
Przedszkolaki zamierzają nadal 
zbierać karmę dla zwierząt 
i w przyszłości odwiedzić je 
ponownie. opr. kl

Ważne słowa. Prezes prowadzącego ŚDS w Woli Zbrożkowej 
Stowarzyszenia, Jolanta Kubiak, wraz z życzeniami podzieliła się 
poruszającą historią ze swojej parafii.

Nieruchomość na Targowej. ZHP zależy na pozyskaniu całości pod 
siedzibę z prawdziwego zdarzenia.

Spróbujmy coś 
wspaniałego zrobić 
wspólnie.  
My bierzemy na siebie 
ten główny ciężar  
– wyremontujemy to.
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Dmosin | Uroczystości patriotyczne 

Katyń - ocalić od zapomnienia
W środę, 13 kwietnia, w Dmo-

sinie odbędą się Powiatowe Ob-
chody 76. Rocznicy Zbrodni 
Katyńskiejpo hasłem „Katyń – 
ocalić od zapomnienia w Wigilię 
1050. Rocznicy Chrztu Polski”.  
O godz. 9.00 w kościele parafialnym  
św. Andrzeja Apostoła i św. Mał-
gorzaty odprawiona zostanie msza 
święta. Po mszy, o godz. 10.00 na-
stąpi złożenie kwiatów na symbo-
licznej mogile zamordowanego w 
Katyniu porucznika Arkadiusza 
Kaszyńskiego. Później uroczy-
stości przeniosą się do ZS Samo-
rządowych, gdzie o godz. 10.00 
zaplanowano apel przy Kamie-

niu i Dębie Katyńskim, a następ-
nie program artystyczny w wyko-
naniu młodzieży pt. „W Wigilię 
1050. Rocznicy Chrztu Polski”. 

Organizator uroczystości zwra-
ca się z prośbą do krewnych lub 
innych osób posiadających infor-
macje o miejscu pobytu potom-
ków Arkadiusza Kaszyńskiego 
(ur. 27 marca 1907 r. inżyniera, za-
mordowanego w 1940 r. w Katy-
niu) o kontakt pod adresem: Sta-
rostwo Powiatowe w Brzezinach,  
ul. Sienkiewicza 16, 95-060 Brze-
ziny, tel. 46 874 11 11 lub na e– 
mail: starosta@powiat-brzeziny.
pl.  ljs
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Sport
Wielkie otwarcie sezonu 
motocrossowego
w Strykowie. str. 40

Piłka nożna | 22. kolejka IV ligi

Coraz mocniejsza pętla wokół Stali Głowno
Głowieńscy piłkarze ponieśli drugą z rzędu porażkę,  
a już jedenastą w ogóle i ich droga do utrzymania robi 
się coraz trudniejsza.

STAL GŁOWNO   0 (0)
JUTRZENKA WARTA  3 (0)

Stal: Smurzyński – M. Suchenek, Lech (w 87 min. K. Szubert), A. Tomczyk, 
Kluska – A. Gibała – P. Ignatowski (80 Knys), Mospinek, Florczak, Kret (59 
Antoni Waśkiewicz) – Fortuna.

Jeśli runda wiosenna w wy-
konaniu Stali Głowno miała być 
marszem w górę tabeli to nie-
stety podopieczni trenera Toma-
sza Szcześniaka jeszcze dobrze 
nie ruszyli z miejsca. W sobo-
tę, 9 kwietnia głownianie prze-
grali drugi raz z rzędu i spadli 
na 18. miejsce w ligowej tabe-
li. Pogromcą Stali okazał się be-
niaminek Jutrzenka Warta, który 
wygrał w Głownie 3:0 i mocniej 
zacisnął pętlę na szyi gospodarzy.

Po porażce w Rosanowie tre-
ner Tomasz Szcześniak liczył 
na szybką i skuteczną reakcję ze 
strony swoich piłkarzy. Nieste-

ty nie pomogły w tym kontuzje 
najlepszego strzelca Przemysła-
wa Szuberta, który doznał ura-
zu kolana w poprzedniej kolej-
ce oraz podstawowego obrońcy 
Eryka Ignatowskiego. W meczu 
z Jutrzenką głownianie rozpoczę-
li grę dość ostrożnie, ale później 
próbowali atakować. Niestety po 
pierwszych 45 min. na tablicy 
wyników wciąż było 0:0.

O tym, co stało się po przerwie 
głownianie będą chcieli jak naj-
szybciej zapomnieć. Chwilę po 
wznowieniu gry zawodnicy Sta-
li nie przypilnowali gracza gości 
i Jutrzenka wyszła na prowadze-

nie. W kolejnych minutach go-
spodarze próbowali wyrównać, 
ale w końcówce otrzymali dwa 
ciosy. Zespół Warty niczym wy-
trawny bokser wyczekał i powa-
lił głownian na deski. Ostatecz-
nie goście wygrali w Głownie 3:0  
i zachowali status niesamowitego 
beniaminka. Głowieński IV-ligo-
wy debiutant na to miano w tym 
sezonie już raczej nie zasłuży.

Trener Tomasz Szcześniak 
miał uratować w Głownie IV 
ligę. Po trzech kolejkach trudno 
jeszcze cokolwiek wnioskować, 
ale jeśli Stal ma pozostać na tym 
szczeblu rozgrywek to musi za-
cząć seryjnie punktować. Oby 
od kolejnego spotkania głownia-
nie nie musieli znów chodzić ze 
spuszczonymi głowami. W na-
stępnej kolejce Stal zagra na wy-
jeździe z silnym przeciwnikiem. 
W sobotę, 9 kwietnia o godz. 
16:00 głowieńscy piłkarze podej-
mą kolejnego beniaminka, któ-
ry plasuje się w ścisłej czołówce 
tabeli – Zjednoczonych Gminę 
Bełchatów.  wp

Piłka nożna | 21. i 22. kolejka IV ligi

Czołówka odskakuje pozostałym
Znów powiększyła się przewaga czwórki pierwszych 
drużyn w rozgrywkach IV ligi. KS Paradyż, 
Zjednoczeni Bełchatów, GKS II Bełchatów i RTS 
Widzew Łódź będą walczyć o mistrzostwo i awans.

Lider w 21. kolejce skromnie 
wygrał w Strykowie ze Zjedno-
czonymi 1:0, a tydzień później 
nie dał szans Borucie Zgierz, po-
konując rywali 2:0. Paradyżanie 
mają 6 pkt. przewagi nad rezer-
wami GKS Bełchatów i 7 pkt. 
nad świetnym beniaminkiem ze 
Zjednoczonych Gmina Bełcha-
tów. Strykowianie po porażce  
z liderem i remisie w Piotrkowie 
Trybunalskim z Polonią 0:0 są 
na 10. miejscu w tabeli, ale ich 
strata do piątej Pilicy Przedbórz 
jest jeszcze do odrobienia. Póź-
niej kolejne zespoły dzieli już 
przepaść. Czwarty RTS Widzew 
Łódź próbuje gonić KS Para-
dyż i dwie bełchatowskie eki-
py. Łodzianie skromnie pokona-
li Włókniarz Zelów 1:0, a potem 
w pierwszym meczu z herbem 
na koszulce rozgromili Zawiszę 
Rzgów 4:0.

W hicie 21. kolejki dotychcza-
sowy wicelider GKS II Bełcha-
tów przegrał w derbach miasta 
ze Zjednoczonymi 1:2. Benia-
minek pokazuje się w tym se-
zonie z fantastycznej strony  
i ma realne szanse na awans do 
III ligi. Poniżej oczekiwań za-
grali w minionych kolejkach pił-
karze Stali Głowno. Podopiecz-
ni trenera Tomasza Szcześniaka 
udali się do Rosanowa, ale wy-
raźnie przegrali 1:3, a potem 
ulegli u siebie Jutrzence Warcie 
0:3. Głownianie spadli przez to 
na 18. miejsce w ligowej tabeli  
i mają tylko 21 pkt.

Na szarym końcu plasuje się 
Mazovia Rawa Mazowiecka, 

która przegrała kolejna spotka-
nia, tym razem u siebie z Pili-
cą Przedbórz 1:2 i na wyjeździe  
z GKS II Bełchatów 2:3. Blisko 
degredacji jest też zgierski Bo-
ruta, który ma na swoim koncie 
niewiele więcej punktów i może 
być mu ciężko uciec w tym sezo-
nie spod topora. wp

n 21. kolejka: Zawisza Rzgów – 
Zawisza Pajęczno 1:0, Widzew 
Łódź – Włókniarz Zelów 1:0, 
Mechanik Radomsko – Omega 
Kleszczów 0:0, Boruta Zgierz 
– Astoria Szczerców 2:1, Zjed-
noczeni Stryków – KS Paradyż 
0:1, Andrespolia Wiśniowa Góra 
– Polonia Piotrków Trybunalski 
3:2, Mazovia Rawa Mazowiecka – 
Pilica Przedbórz 1:2, Zjednoczeni 
Bełchatów – GKS II Bełchatów 
2:1, Jutrzenka Warta – Orzeł Nie-
borów 2:0, LKS Rosanów – Stal 
Głowno 3:1.

n 22. kolejka: Widzew Łódź – 
Zawisza Rzgów 4:0, Włókniarz 
Zelów – LKS Rosanów 0:1, Stal 

Głowno – Jutrzenka Warta 0:3, 
Orzeł Nieborów – Zjednoczeni 
Bełchatów 1:1, GKS II Bełchatów 
– Mazovia Rawa Mazowiecka 3:2, 
Pilica Przedbórz – Andrespolia 
Wiśniowa Góra 1:0, Polonia Piotr-
ków Trybunalski – Zjednoczeni 
Stryków 0:0, KS Paradyż – Boruta 
Zgierz 2:0, Astoria Szczerców – 
Mechanik Radomsko 2:1, Omega 
Kleszczów – Zawisza Pajęczno 
0:1.

1. KS Paradyż 22 53 53-20

2. GKS II Bełchatów 22 47 56-22

3. Zjednoczeni Bełchatów 22 46 41-27

4. RTS Widzew Łódź 22 44 34-12

5. Pilica Przedbórz 22 36 32-25

6. Jutrzenka Warta 22 36 31-24

7. Omeg Kleszczów 22 34 37-27

8. LKS Rosanów 22 32 30-32

9. Polonia Piotrków Tryb. 22 30 36-33

10. Zjednoczeni Stryków 22 29 24-34

11. Zawisza Rzgów 22 28 42-43

12. Mechanik Radomsko 22 27 34-42

13. Orzeł Nieborów 22 27 33-41

14. Andrespolia Wiś. Góra 22 26 30-43

15. Zawisza Pajęczno 22 24 21-29

16. Włókniarz Zelów 22 24 26-38

17. Astoria Szczerców 22 21 24-36

18. Stal Głowno 22 21 37-56

19. Boruta Zgierz 22 19 20-34

20. Mazovia Rawa Maz. 22 14 30-53

n Następna, 23. kolejka od-
będzie się w dniach 9-10 kwiet-
nia: Włókniarz Zelów – Zawisza 
Rzgów, Widzew Łódź – Omega 
Kleszczów, Zawisza Pajęczno 
– Astoria Szczerców, Mechanik 
Radomsko – KS Paradyż, Boruta 
Zgierz – Polonia Piotrków Try-
bunalski, Zjednoczeni Stryków 
– Pilica Przedbórz, Andrespolia 
Wiśniowa Góra – GKS II Bełcha-
tów, Mazovia Rawa Mazowiecka – 
Orzeł Nieborów, Zjednoczeni Beł-
chatów – Stal Głowno, Jutrzenka 
Warta – LKS Rosanów.

Piłka nożna | 22. kolejka IV ligi

Zjednoczeni remisują w Piotrkowie
Strykowscy piłkarze trzeci raz tym sezonie 
bezbramkowo zremisowali.

POLONIA PIOTRKÓW TRYBUNALSKI  0 (0)
ZJEDNOCZENI STRYKÓW  0 (0)

Zjednoczeni: Pająk – Bełdziński, Wróblewski, Sender, Siwirski – Chmie-
lewski, Lenart, Drożdż, Ryplewicz (w 67 min. Drogosz), Sosin (77 Stani-
sławski) – Balcerek – (84 Ziober).

Po trudnym pojedynku z lide-
rem z Paradyża terminarz dla pił-
karzy Strykowa nie był zbyt ła-
skawy i Zjednoczeni w sobotę, 
2 kwietnia udali się do Piotrko-
wa Trybunalskiego, gdzie zmie-
rzyli się z niewygodną Polonią, 
sąsiadem w ligowej tabeli. Stry-
kowianie zremisowali bezbram-
kowo 0:0, a ten wynik nie cieszy 

żadnej ze stron. Podopieczni gra-
jącego trenera Michała Buchowi-
cza mają ostatnio problem ze sku-
tecznością. Tak było w spotkaniu 
z Paradyżem, gdzie gdyby nieco 
lepsza forma ofensywy to Zjedno-
czeni mogliby powalczyć o choć-
by remis. W sobotnim pojedynku 
w Piotrkowie Trybunalskim nie-
stety znów strykowianie bramki 

nie zdobyli. Do składu wrócili To-
masz Lenart i Witold Ziober. Ten 
drugi pojawił się jednak na mu-
rawie dopiero w ostatnich kilku 
minutach. Z przodu osamotniony 
w ataku Sebastian Balcerek nie-
wiele mógł zdziałać. Spotkanie 
zakończyło się bezbramkowym 
remisem, to trzeci taki wynik 
Zjednoczonych w tym sezonie.

W kolejnym meczu pod-
opieczni trenera Michała Bucho-
wicza zmierza się z ekipą, któ-
ra chyba najbardziej im nie leży.  
W całej historii występów w IV 
lidze strykowianie wygrali bo-
wiem tylko raz z ekipą Pilicy 
Przedbórz. Spotkanie to zaplano-
wano na stadionie przy ul. Brze-
zińskiej 24 w Strykowie w sobo-
tę, 9 kwietnia o 16:00.  wp O mistrzostwo i awans 

do III ligi powalczą KS 
Paradyż, RTS Widzew 
Łódź, Zjednoczeni 
Gmina Bełchatów  
i GKS II Bełchatów.

Zjednoczeni Stryków (niebieskie stroje) mają w tej chwili miejsce w środku stawki. Strykowianie chcieliby 
jednak powalczyć o coś więcej niż tylko spokojne utrzymanie w lidze.
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Piłkarze Głowna (niebieskie stroje) podchodzili do spotkania z dobrą energią jednak skończyło się fatalnie.
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Lekkoatletyka | Mityng

Świetnie otwarcie młodzieży Błyskawicy
Na starcie sezonu 2016 wielka formą błyszczą 
Angelika Woźniak, Aleksandra Goszczyńska  
i Jan Gabryelczyk.

Drużyna UKS Błyskawicy 
Domaniewice rozpoczęła sezon 
letni 2016. W minioną sobotę,  
2 kwietnia w Kielcach pod-
opieczni trenera Mieczysława 
Szymajdy wzięli udział w Wio-
sennym Mityngu w rzutach.  
W zawodach wystąpiła trójka 
zawodników klubu z Domanie-
wic. Sobotnia rywalizacja była 
przede wszystkim popisem gło-
wieńskiej lekkoatletki Angeliki 
Woźniak.

16-letnia mieszkanka Głow-
na w konkursie rzutu młotem  
3 kg osiągnęła fenomenalny wy-
nik 62,40 m, bijąc o ponad 3 m 
własny rekord życiowy. Rzut 
Woźniak jest też lepszy od 2,4 
m od minimum na tegoroczne 
Mistrzostwa Europy Juniorów 
Młodszych, który podobnie jak 
Europejskie Igrzyska Młodzieży 
odbędą się w gruzińskim Tibili-
si. Głownianka nie zakwalifiko-
wała się jednak jeszcze na ME. 
By tak się stało Woźniak będzie 

musiała jeszcze raz rzucić min. 
60 m w terminie od 30 kwietnia 
do 29 czerwca. 

Trener Mieczysław Szymaj-
da jest jednak spokojny o swoją 
zawodniczkę i już teraz myśli o 
tym, by w lipcowych zawodach 
w Tibilisi zawodniczka UKS 
Błyskawicy Domaniewice po-
walczyła o medale. Szkolenio-
wiec zawodników z Domanie-
wic musiał jednak pomyśleć nad 
nowym miejscem do treningów 
dla swojej podopiecznej. Woź-
niak uzyskuje rezultaty powyżej 
60 m i przerzuca plac, na któ-
rym do tej pory ćwiczyła. Raz 
skończyło się to stłuczoną szybą  
w samochodzie i trener Szymaj-
da nie chce ryzykować groźniej-
szych wypadków, więc zdecydo-
wał zorganizować treningi dla 
głownianki na swoim prywat-
nym terenie w rodzinnych Rze-
czycach. Szkoleniowiec Błyska-
wicy ma bardzo poważne plany 
względem 16-letniej Angeliki 

Woźniak i już teraz nie ukry-
wa, że chce by głownianka nie 
tylko zdobyła medal w Tibilisi, 
ale przygotowuje ją pod kątem 
Igrzysk Olimpijskich w 2020r., 
które odbędą się w Tokio. Trener 
Mieczysław Szymajda głęboko 
wierzy, że choć cel postawiony 
jest bardzo wysoko to uda się go 
zrealizować.

Sama Woźniak ze spokojem 
komentuje swój występ w Kiel-
cach, choć przyznaje że nakrę-
ca ją myśl o Jaśku Łazińskim. 
16-letnia młociarka z Głowna 
przy każdej swojej próbie chce 
spisać się jak najlepiej i w ten 
sposób wesprzeć i dodać sił bo-
rykającemu się z problemami 
zdrowotnymi chłopcu. Po zawo-
dach w Kielcach Angelika Woź-
niak miała jeszcze jeden powód 
do zadowolenia, bowiem skon-
taktował się z nią Mistrz Świa-
ta w martwym ciągu Giorgi 
Tsaidze. Gruzin obiecał, że jak 
głownianka uda się na ME do 
Tibilisi to będzie czuła się, jak  
w domu, gdyż na zawody przy-
prowadzi tłum przyjaciół i bę-
dzie dopingować głowniankę.

Oprócz Angeliki Woźniak 
na zawodach w Kielcach świet-
nie spisali się także pozosta-
li zawodnicy UKS Błyskawi-
cy Domaniewice. Zwycięstwo 
w kategorii młodziczek rzutem 
na odległość 44,81 m uzyska-
ła Aleksandra Goszczyńska, dla 
której uzyskany wynik był no-
wym rekordem życiowym. Swój 
najlepszy dotychczasowy rezul-
tat w życiu zanotował także Jan 
Gabryelczyk, który wśród junio-
rów młodszych uplasował się na 
2. miejscu w rzucie młotem 5 kg 
z kapitalnym dla siebie wyni-
kiem 38,81 m.  wpAngelika Woźniak prezentuje kolejne trofeum, które dołączy do kolekcji.

Trener Mieczysław 
Szymajda chce 
przygotować 
głowniankę do ME  
w tym sezonie i Igrzysk 
Olimpijskich w 2020r.

Koszykówka | 4. i 5. kolejka I Ligi CNBA, gr. B

Doskonałe zwycięstwa koszykarzy
BKS Lalalilo w dwóch 
kolejnych meczach 
pokazał się z bardzo 
dobrej strony.

n Zimna Zalewajka – BKS Lala-
lilo Bratoszewice 33:36 (8:11, 
7:7, 12:9, 6:9)

BKS Lalalilo: M. Rydlewski – 13 
pkt., M. Murawski – 11 pkt., A. Ruta 
– 5 pkt., Ł. Gorzkiewicz – 3 pkt., B. 
Florczak – 2 pkt., P. Śliwkiewicz – 2 
pkt., M. Piela, B. Rogowski.

Zawodnicy z Bratoszewickiego 
Klubu Sportowego nie zwalnia-
ją tempa. BKS Lalalilo w środę, 
23 marca wygrał trzecie spotka-
nie z rzędu, pokonując silnego wi-
celidera Zimną Zalewajkę. Spo-
tkanie dostarczyło wielu emocji 
i skończyło się na korzyść brato-
szewiczan 36:33. Tydzień później 
koszykarze Lalalilo gładko roz-
prawili się z Quriers, wygrywając 
52:41. To trzecia i czwarta wygra-
na BKS Lalalilo w lidze z rzędu.

BKS rozpoczął środowe spo-
tkanie bardzo agresywnie, nieco 
zaskakując rywali z Zalewajki. 
Po pierwszej kwarcie koszyka-
rze Bratoszewic prowadzili 11:8, 
co jak się później okazało było 
kluczowe. Rywale musieli nie-
mal całe spotkanie gonić wynik. 
Udało im się doprowadzić do re-
misu po 27 w trzeciej kwarcie. 
Zmęczenie ciągłą pogonią dało 
się we znaki w decydującej partii. 
Marcin Rydlewski i spółka włą-
czyli szósty bieg i odskoczyli ry-
walom. BKS wygrał ostatecznie  
z nieznaczną przewagą, ale liczą 
się 2 pkt. Warto zaznaczyć, że 
pierwsze punkty dla zespołu zdo-
był po kilkuletniej przerwie Bar-
tłomiej Florczak.

n BKS Lalalilo Bratoszewice 
– Quriers 52:41 (8:8, 19:15, 
10:10, 15:8)

BKS Lalalilo: M. Rydlewski – 29 

pkt., A. Ruta – 13 pkt., M. Murawski 
– 4 pkt., P. Śliwkiewicz – 4 pkt., M. 
Piela – 2 pkt., B. Rogowski.

Podobnie wyglądał czwartko-
wy pojedynek, 31 marca prze-
ciwko Quriers. Przez długi okres 
rywale stawiali spory opór za-
wodnikom Bratoszewic. Kibicom 
zgromadzonym w łódzkiej hali 
Społem podobać się mogła ofen-
sywna gra obu drużyn. BKS La-
lalilo długo nie mógł znaleźć spo-
sobu na odskoczenie zawodnikom 
Quriers. Udało się to dopiero w 
ostatniej kwarcie. Bratoszewicza-
nie włączyli szósty bieg i na fini-
szu pokazali moc. Kolejne świetne 
zawody rozegrał Marcin Rydlew-
ski, który zgromadził na swoim 
koncie aż 29 pkt. Doskonale spi-
sał się również Adam Ruta, który 
zaliczył double-double, notując 13 
pkt. i 12 zbiórek.

Dzięki pokonaniu Zimnej Za-
lewajki i Quriers koszykarze BKS 
Lalalilo wskoczyli na 3. miejsce w 
tabeli. Prowadzi jedyny niepoko-
nany zespół Sonoco Basket Team. 
Druga z takim samym dorobkiem 
punktowym, jak BKS jest Pol-
ska Organizacja Sportowa. Ostat-
nie miejsce zajmuje z kolei jedyna 

drużyna bez zwycięstwa w lidze 
Hall of Fame.  wp

n 4. kolejka: Surchem-Brukland 
– Polska Organizacja Sportowa 
40:42, Zimna Zalewajka – BKS La-
lalilo Bratoszewice 33:36, Quriers 
– Sonoco Basket Team 37:39, Hall 
of Fame – Pełka Team 41:49.

n 5. kolejka: Pełka Team – Zimna 
Zalewajka 42:51, Polska Organiza-
cja Sportowa – Hall of Fame 52:34, 
Sonoco Basket Team – Surchem-
-Brukland 44:25, BKS Lalalilo Bra-
toszewice – Quriers 52:41.

1. Sonoco Basket Team 5 10 218:138

2. Polska Org. Sportowa 5 9 200:181

3. Lalalilo Bratoszewice 5 9 205:186

4. Zimna Zalewajka 5 8 225:170

5. Surchem-Brukland 5 7 190:204

6. Quriers 5 6 186:201

7. Pełka Team 5 6 172:227

8. Hall of Fame 5 5 157:246

n Następna, 6. kolejka odbędzie 
się w dniach 5-7 kwietnia: Zimna 
Zalewajka – Polska Organizacja 
Sportowa, Hall of Fame – Sonoco 
Basket Team, BKS Lalalilo Brato-
szewice – Pełka Team, Quriers – 
Surchem-Brukland.

Tenis stołowy | 19. kolejka II ŁLTSAiW

LUKS słabszy w meczu beniaminków
Drużyna prowadzona przez Macieja Markiewicza 
uległa ubiegłorocznemu wicemistrzowi z Łodzi.

PAŁAC MŁODZIEŻY II  7
LUKS KOŹLE  3

Punkty dla LUKS-u: Maciej Skowroński – 2 pkt., Adrian Podolski – 1 pkt. 
Grali także: Tomasz Wieteska – 0 pkt. oraz debel Podolski/Wieteska – 0 pkt.
Pojedynki w meczu Pałac Młodzieży II – LUKS Koźle przedstawiały się 
następująco: 1.) Kilanowski – Podolski 3:0, 2.) Michalak – Skowroński 2:3, 
3.) Kryściak – Wieteska 3:0, 4.) Kryściak/Kilanowski – Podolski/Wieteska 
3:2, 5.) Michalak – Podolski 1:3, 6.) Kilanowski – Wieteska 3:0, 7.) Kryściak 
– Skowroński 3:1, 8.) Korkosiński – Wieteska 3:1, 9.) Kryściak – Podolski 
3:1, 10.) Kilanowski – Skowroński 0:3.

Po świątecznej przerwie do gry 
powrócili zawodnicy walczący  
w II Łódzkiej Lidze Tenisa Sto-
łowego Amatorów i Weteranów.  
W rozegranym awansem meczu 
19. kolejki w czwartek, 24 marca 
drużyna LUKS Koźle uległa Pała-
cowi Młodzieży II 3:7.

Goście z Koźle przystępowa-
li do pojedynku w lepszej pozy-
cji. Trudno było jednak wskazać 
faworyta, bowiem obie drużyny 
od kilku sezonów walczą na rów-
ni. W poprzednim Pałac II wraz 
z LUKS-em awansował z III ligi. 
Mistrzem wtedy została ekipa 
Koźla. Tym razem lepsi okazali 
się jednak gospodarze. Wyraźnie 
pod formą w ostatnim czasie jest 
czołowy gracz LUKS-u Tomasz 
Wieteska, który w rundzie rewan-
żowej notuje dość słaby bilans 
gier i wypadł przez to z czołowej 
dziesiątki rankingu najlepszych 
tenisistów stołowych II ligi. Jego 
rolę próbowali przejąć Adrian Po-

dolski i Maciej Skowroński, ale  
w spotkaniu z łodzianami na nie-
wiele się to zdało.

Do połowy spotkania LUKS 
miał jeszcze spore szanse na wy-
walczenie korzystnego wyniku. 
Później było jednak coraz gorzej. 
Wieteska nie zdobył ani jednego 
punktu indywidualnie, poległ też 
w grze deblowej w parze z Po-
dolskim. Ostatecznie podopiecz-
ni Macieja Markiewicza przegrali 
wyraźnie 3:7.

Mimo porażki ekipa z Koźla 
pozostała na 6. miejscu w ligowej 
tabeli. LUKS musi jednak mieć 
się na baczności, bowiem nad 10. 
Pałacem Młodzieży II ma tylko  
3 pkt. przewagi. W kolejnym spo-
tkaniu zawodnicy z Koźla zmierzą 
się u siebie w sali Szkoły Podsta-
wowej z silnym przeciwnikiem 
TBS Piekarnią. Pojedynek z trze-
cią drużyną w rozgrywkach za-
planowano najbliższy piątek,  
8 kwietnia o godz. 18:00. 

Beniaminek prowadzony przez 
Macieja Markiewicza ma szan-
sę zakończyć sezon w ścisłej czo-
łówce II Łódzkiej Ligi Tenisa Sto-
łowego Amatorów i Weteranów, 
co byłoby dużym sukcesem ma-
łego klubu z niewielkiego Koźla. 
 wp

n 19. kolejka: GOK Rzgów – Uni-
wersytet Medyczny w Łodzi 3:7, 
Jupsport II – Zapał 6:4, Pałac Mło-
dzieży II – LUKS Koźle 7:3, Sobmar 

– Korad 4:6, TBS Piekarnia – Ari-
sto Jeans 5:5, TG Sokół II Zgierz 
– Pałac Młodzieży I (przełożony), 
Zarten – GOK Lutomiersk 3:7.

1. Uniw. Medyczny Łódź 19 53 129-61

2. Pałac Młodzieży I 18 51 138-42

3. TBS Piekarnia 19 47 115-75

4. Zapał 19 46 114-76

5. GOK Rzgów 19 43 108-82

6. LUKS Koźle 19 38 94-96

7. Sobmar 19 38 96-94

8. GOK Lutomiersk 19 38 102-88

9. Aristo Jeans 19 35 95-95

10. Pałac Młodzieży II 19 35 81-109

11. Jupsport II 19 33 80-110

12. Korad 19 31 81-109

13. Zarten 19 21 49-141

14. TG Sokół II Zgierz 18 19 38-142

n Następna, 20. kolejka odbę-
dzie się w dniach 4-8 kwietnia: 
Aristo Jeans – TG Sokół II Zgierz, 
GOK Lutomiersk – Pałac Młodzie-
ży I, Korad – Pałac Młodzieży II, 
LUKS Koźle – TBS Piekarnia, Uni-
wersytet Medyczny w Łodzi – Sob-
mar, Zapał – GOK Rzgów, Zarten 
– Jupsport II.

n Ranking indywidualny:

1. Henryk Ścierwicki Zapał 54-3

2. Zbigniew Marciniak Aristo Jeans 49-8

3. Krzysztof Krych PM I 48-6

4. Paweł Maniak GOK Lutomiersk 43-14

5. Patryk Jacak PM I 40-14

6. Przemysław Szczepaniak PM I 37-17

7. Bartłomiej Zawada UM Łódź 35-6

8. Tomasz Dziubecki GOK Rzgów 34-17

9. Ireneusz Staroń UM Łódź 32-1

10. Arkadiusz Majchrzak Lutomiersk 32-22

Koszykarze BKS Lalalilo Bratoszewice (czarne stroje) kontynuują 
serię zwycięstw. Bratoszewiczanie wygrali już cztery mecze z rzędu i nie 
chcą na tym poprzestać.

W rundzie rewanżowej 
wyraźnie pod formą 
jest Tomasz Wieteska, 
który notuje słaby bilans 
i w rankingu jest poza 
dziesiątką.

LUKS Koźle nie miał 
dobrego dnia  
w pojedynku z innym 
beniaminkiem  
i zasłużenie przegrał 
dość wyraźnie.
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Koszykówka | Powołania

Dwie strykowianki w kadrze wojewódzkiej
Podopieczne trenerów Jacka Lewandowskiego i Bartłomieja Szczepaniaka z TK Basket Stryków otrzymały 
powołana do kadry województwa łódzkiego młodziczek. Dwójka strykowskich koszykarek Wiktoria Mucha i 
Martyna Goszczyńska będzie przygotowywać się wraz z reprezentacją do Ogólnopolskiej Olimpiady Młodzieży.

Trener kadry młodziczek Iza-
bela Maj dostrzegła świetną po-
stawę strykowianek podczas 
sezonu Wojewódzkiej Ligi Ko-
szykówki do lat 14. Dzięki po-
wołaniu do reprezentacji wo-
jewództwa łódzkiego Wiktoria 
Mucha i Martyna Goszczyńska 
wraz z 15-osobową kadrą we-
zmą udział w obozie szkolenio-
wym w Zambrowie w dniach 25 
czerwca – 5 lipca, ogólnopol-
skim turnieju we wrześniu oraz 
konsultacjach szkoleniowych w 
październiku i listopadzie.

Dumni ze swoich podopiecz-
nych są trenerzy Jacek Lewan-
dowski i Bartłomiej Szcze-
paniak. Strykowianki mają 
szansę wystąpić w Ogólnopol-
skiej Olimpiadzie Młodzieży, a 
więc ofi cjalnych Mistrzostwach 

Polski dla tej kategorii wiekowej, 
i stać się pierwszymi w historii 
klubu TK Basket medalistkami 
krajowego czempionatu. 

Warto zaznaczyć, że Mar-
tyna Goszczyńska znalazła się 

w składzie mimo młodsze-
go wieku i jest jedną z czterech 
zawodniczek z rocznika 2004 
w kadrze. Wiktoria Mucha z ko-
lei była czołową zawodniczką 
Strykowa w minionym sezonie 
i jej potencjał trener kadry Iza-
bela Maj z pewnością będzie 
chciała wykorzystać.

Na liście rezerwowej kadry 
łódzkiego znalazło się miejsce 
dla zawodniczki z Alles Ba-
sket Głowno Marii Grudzień, 
oprócz niej szansę na wsko-
czenie do pierwszego zespo-
łu mają: Kinga Stasinowska 
z Pro-Basket Sirmax Kutno, 
Alicja Waszczykowska i Wero-
nika Kirsz z Grot Pabianice.

Powołania dla zawodniczek 
z drużyn ze Strykowa i Głow-
na do świetna wiadomość za-

równo dla rodziców, a także dla 
kibiców i świadectwo wysokiej 
jakości pracy wkładanej przez 
trenerów klubowych TK Basket 
i Alles Basket. wp

n Kadra Wojewódzka Młodziczek 2016:

1. Emilia Bołboł Widzew Łódź

2. Rabenda Sara MUKS Bełchatów

3. Ressel Magdalena MUKS Bełchatów

4. Warnecka Wiktoria MUKS Bełchatów

5. Grzelak Aleksandra Aleksandrów Ł.

6. Świech Julia Ósemka Skierniewice

7. Kołodziejczyk Marta Grot II Pabianice

8. Serednicka Julia Grot II Pabianice

9. Zajda Oliwia Grot II Pabianice

10. Mucha Wiktoria TK Basket Stryków

11. Nadolska Gabriela Sirmax Kutno

12. Budner Milena Pro-Basket Kutno

13. Ponieszewska Paulina Pro-Basket Kutno

14. Zalewska Weronika Pro-Basket Kutno

15. Goszczyńska Martyna Basket Stryków

Zawodniczki TK Basket Stryków Wiktoria Mucha (z lewej) i Martyna 
Goszczyńska zostały włączone do kadry województwa łódzkiego 
młodziczek. Do wielkie wyróżnienie dla strykowskiego klubu.

Trener kadry 
młodziczek Izabela 
Maj dostrzegła 
potencjał strykowianek 
w trakcie rozgrywek 
ligi wojewódzkiej 
do lat 14.

Koszykówka | Mistrzostwa Powiatu

Niesułkowianki trzecie
Duży sukces odniosły uczenni-

ce SP z Niesułkowa. Reprezenta-
cja tej szkoły podczas Mistrzostw 
Powiatu Zgierskiego w mini ko-
szykówce dziewcząt zajęła wy-
sokie 3. miejsce. Koszykarki z 
Niesułkowa wygrały wcześniej 
eliminacje i reprezentowały Gmi-
nę Stryków podczas spotkań w fi -
nałach powiatowych, które odbyły 
się w połowie marca w Hali MO-

SiR w Zgierzu. Niesułkowianki w 
fazie grupowej zajęły drugie miej-
sce, co dało im udział w półfi na-
łach. W spotkaniu o wejście do 
fi nału SP Niesułków przegrało z 
ekipą z Głowna. Pojedynek o brąz 
na szczęście okazał się dla nie-
sułkowianek szczęśliwy, bowiem 
wygrały go z rywalkami z Rą-
bienia i zapewniły sobie tym sa-
mym 3. miejsce w Turnieju.  wp

Reprezentacja dziewcząt Niesułkowa w minikoszykówce z pucharem.

Piłka nożna | 12. kolejka B-klasy, gr. I

ŁKS II zdominował ligę
Po zimowej przerwie do boju 
ruszyły już wszystkie drużyny 
piłkarskie w okręgu. Jako 
ostatnie do gry przystąpiły 
zespoły B-klasy. W gr. I swój 
zwycięski marsz kontynuują 
piłkarze rezerw ŁKS-u Łódź, 
którzy wygrali wszystkie 
spotkania.

Łodzianie w 12. kolejce znów 
zaprezentowali nieosiągalny dla 
innych futbol. ŁKS II rozgromił 
na własnym boisku Ner Łódzki 
Łódź aż 14:1 i wciąż z kompletem 
zwycięstw ma przewagę nad po-
zostałymi. Na podium ligowej ta-
beli znajdują się jeszcze Kolejarz 
Łódź i Struga Dobieszków.

Dobieszkowianie pokazali się 
z dobrej strony i na inaugurację 
wiosny pokonali w Głownie miej-
scową OSP Iskrę 3:0. Struga od-

budowuje swoją siłę po kryzysie 
i spadku z A-klasy i wydaje 
się, że jest na dobrej drodze, by 
wkrótce powrócić do "Serie A".

Udany początek rundy re-
wanżowej zaliczył Sokół Popów. 
Drużyna prowadzona przez To-
masza Drużkę rozgromiła u sie-
bie Powstaniec Dobra aż 5:1. Po-
powianie nadal zajmują jednak 
miejsce poniżej oczekiwań i są na 
7. pozycji. Powstaniec plasuje się 
oczko niżej.  wp

n 12. kolejka: Hetman Łódź – 
Victoria Łódź 2:4, Kolejarz Łódź 
– Victoria Rąbień 3:1, OSP Iskra 
Głowno – Struga Dobieszków 0:3, 
LKS Gieczno – Start Szczawin 1:1, 
Sokół Popów – Powstaniec Dobra 
5:1, ŁKS II Łódź – Ner Łódzki Łódź 
14:1.

1. ŁKS II Łódź 12 36 85-11

2. Kolejarz Łódź 12 30 38-10

3. Struga Dobieszków 12 25 28-17

4. OSP Iskra Głowno 12 20 22-23

5. Victoria Łódź 12 20 39-18

6. Victoria Rąbień 12 19 33-20

7. Sokół Popów 12 16 22-31

8. Powstaniec Dobra 12 13 14-32

9. Ner Łódzki Łódź 12 10 13-34

10. Hetman Łódź 12 10 14-41

11. LKS Gieczno 12 5 18-49

12. Start Szczawin 12 5 14-54

n Następna, 13. kolejka odbę-
dzie się w dniach 9-10 kwietnia: 
Hetman Łódź – ŁKS II Łódź, Ner 
Łódzki Łódź – Sokół Popów, Po-
wstaniec Dobra – LKS Gieczno, 
Start Szczawin – OSP Iskra Głow-
no, Struga Dobieszków – Kolejarz 
Łódź, Victoria Rąbień – Victoria 
Łódź.

Struga odbudowuje 
swoją pozycję w 
okręgu po fatalnym 
dla siebie poprzednim 
sezonie. Dobieszków 
znów może być silny.
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Gracze Strugi Dobieszków celują w tym sezonie w ligowe podium.

ST
R

U
G

A
 D

O
B

IE
S

ZK
Ó

W
/F

B

PROGNOZA POGODY | 7.04.2016 – 13.04.2016

SYTUACJA  SYNOPTYCZNA:  Pogodę 
kształtować będą obszary niskiego ciśnienia, 
ale w niedzielę – wpływ wyżu. Napływa wilgotna 
i chłodniejsza masa powietrza polarno-morskiego.

CZWARTEK – PIĄTEK: Zachmurzenie 
umiarkowane do dużego, miejscami przelotne 
opady deszczu. Widzialność dobra, w czasie 
opadów umiarkowana. Wiatr północno-zachodni 
i północny, słaby do umiarkowanego, 3-7 m/s.
Temp. max w dzień: + 17 st. C do + 14 st. C.
Temp. min w nocy:  + 8 st. C do  + 6 st. C.

SOBOTA – NIEDZIELA: Zachmurzenie duże
z przejaśnieniami, okresami opady deszczu
i deszczu przelotnego, w niedzielę poprawa 
pogody, zachmurzenie umiarkowane, 
bez opadów. Widzialność dobra, w czasie opadów 
umiarkowana. Wiatr północno-zachodni i zachodni, 
słaby i umiarkowanego, 3-6 m/s.
Temp. max w dzień: + 11 st. C do + 13 st. C.
Temp. min w nocy:  + 7 st. C do + 5 st. C.

PONIEDZIAŁEK – WTOREK – ŚRODA: 
Pogodnie, zachmurzenie umiarkowane do małego, 
bez opadów oraz cieplej. Widzialność dobra, 
rano umiarkowana, zamglenia. Wiatr południowo-
wschodni i południowy, słaby i umiarkowany, 3-6 
m/s. Temp. max w dzień: + 16 st. C do + 17 st. C.
Temp. min w nocy:  + 7 st. C do + 5 st. C.

BIURO METEOROLOGICZNE CUMULUS

PROGNOZA BIOMETEOROLOGICZNA:
Pogoda niekorzystnie wpływać będzie 
na nasze samopoczucie. Osłabiona 
sprawność psychofi zyczna i fi zyczna, dopiero 
od niedzieli poprawa, biomet korzystny.
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99-400 Łowicz, ul. Pijarska 3a, 
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Skład tekstu własny. 

Ogłoszenia ramkowe i reklamy 
przyjmujemy telefonicznie, faxem:  
42 710-82-55 w Głownie;  
46 837-37-51, 46 830-34-08 w Łowiczu, 
 e-mailem: reklama@lowiczanin.info lub osobiście  
w biurze ogłoszeń w Głownie: ul. Łowicka 40  
od poniedziałku do piątku w godz. 8.30-15.30  
lub w Łowiczu: ul. Pijarska 3a w pon., wt. i pt.  
w godz. 7.30-18.00, śr. i czw. w godz. 7.30-16.00,  
sob. w godz. 8.00-14.00.

Ogłoszenia drobne przyjmowane są osobiście 
w biurze ogłoszeń, punktach wymienionych  
na stronie 28, a także przez stronę internetową:  
www.lowiczanin.info

Druk: SEREGNI PRINTING GROUP Sp. z o.o.  
03-796 Warszawa, ul. Rzymska 18a.

Nakład kontrolowany Wieści z Głowna i Strykowa  
2.400 egz. 
Nakład kontrolowany wraz z wydaniem głównym 
(Nowy Łowiczanin): 10.900 egz.

100%
własności polskiej

Koszykówka | Finał B WLK U-16M, Finał C U-14M

Porażki kadetów i młodzików GTK Głowno
Głowieńscy koszykarze nie zaliczą  
poświątecznej kolejki do udanych.

W miniony weekend drużyny 
GTK Głowno do lat 16 i 14 roze-
grały kolejne spotkania w swoich 
grupach Finału B Wojewódzkiej 
Ligi Koszykówki. Obie głowień-
skie drużyny niestety przegra-
ły swoje pojedynki. W sobotę,  
2 kwietnia w Hali Sportowo-Wi-
dowiskowej w Głownie przed 
własnymi kibicami pokazali się 
młodzicy. Ekipa GTK U-14 pro-
wadzona przez trenera Rafała 
Szulca zmierzyła się z ŁKS Szko-
łą Gortata II Łódź. Łodzianie nie-
stety byli wyraźnie lepsi i pewnie 
wygrali z młodzikami Głowna 
99:17 w ramach finału C WLK do 
lat 14, gdzie walczy się o miejsca 
9-12. w województwie. Młodzi 
głownianie mają przed sobą jesz-
cze trzy spotkania do rozegrania. 
Dwa najbliższe w dniu 6 i 9 kwiet-
na rozegrają na wyjeździe, kolej-
no z Esbank Junak II Radomsko  
i MKS Ósemką Skierniewice.

n GTK U-14 Głowno – ŁKS Szko-
ła Gortata II Łódź 17:99 (2:18, 
1:27, 7:26, 7:28)
GTK U-14: B. Białczak – 6 pkt., O. 
Koźlik, J. Bogus – 5 pkt., D. Pod-
lecki, B. Matyjasik – 5 pkt., M. Puk, 
K. Górecki, J. Staszewski, M. Pietra-
siak – 1 pkt., D. Skalski.

n Finał C U-14:

1. Szkoła Gortata II Łódź 10 19 764:382

2. Junak II Radomsko 9 15 546:378

3. Ósemka Skierniewice 10 13 436:614

4. GTK U-14 Głowno 9 10 335:707

Koniec sezonu zanotowali z ko-
lei kadeci GTK Głowno do lat 16. 
Zespół Michała Kameckiego w 
ostatnim tegorocznym spotkaniu 
w niedzielę, 3 kwietnia przegrał 
u siebie z liderem grupy Finału 
B WLK U-16 UMKS Piotrcovią 
28:74.

GTK U-16 tylko w pierwszej 
kwarcie zdołało postawić twar-

de warunki gościom z Piotrkowa 
Trybunalskiego. Później rywale 
całkowicie zdominowali rywali-
zację i zasłużenie wygrali wyso-
ko 74:28. Głowieńscy zawodnicy 
do lat 16 zakończyli swój udział 
w Finale B na ostatniej pozycji, co 
dało im w ogólnej klasyfikacji wo-
jewódzkiej 13. miejsce.  wp

n GTK U-16 Głowno – UMKS Pio-
trcovia 28:74 (9:14, 0:22, 11:17, 
8:21)
GTK U-16: J. Rybka – 9 pkt., B. Ko-
tecki – 2 pkt., B. Sucharzewski – 4 
pkt., M. Ciesielski – 4 pkt., K. Koło-
dziejczyk – 4 pkt., A. Masiński – 3 
pkt., F. Rożniata – 2 pkt., M. Urba-
nek, Sz. Głowacki.

n Finał B U-16:

1. UMKS Piotrcovia 11 21 834:552

2. UMKS Księżak Łowicz 11 17 702:714

3. Ósemka Skierniewice 10 16 639:581

4. KKS Pro-Basket II Kutno 11 16 700:703

5. AZS PWSZ Skierniewice 11 15 735:742

6. Start II Łódź 11 15 697:892

7. GTK U-16 Głowno 11 14 572:695Głowieńscy zawodnicy GTK (pomarańczowe koszulki) nie tracą głowy nawet po porażkach.

Piłka nożna | 15. kolejka A-klasy, gr. II

Bardzo ciekawa walka w „Serie A”
Początek rundy wiosennej i kilka ciekawych 
rozstrzygnięć sprawiły, że to może  
być najbardziej wyrównany sezon  
rozgrywek A-klasy, gr. II od kilku lat. 

Siedem pierwszych drużyn 
dzieli różnica 6 pkt. i mistrzem 
może zostać zarówno prowadzą-
cy aktualnie LKS Sarnów, jak  
i siódmi w tabeli Zjednoczeni II 
Stryków. Podopieczni grającego 
trenera Bartosza Kluge otrząsnęli 
się po wstydliwej porażce ze Sport 
Perfect Łódź 1:6 i w kolejnym wy-
jazdowym pojedynku Zjednocze-
ni II Stryków zaprezentowali się 
znacznie lepiej, remisując z sil-
nym UKS SMS Łódź 1:1. 

Ciekawy był również poje-
dynek Błękitnych Dmosin z be-
niaminkiem z Gozdowa, który 
zakończył się zwycięstwem go-
spodarzy 2:1. Drużyna prowadzo-
na przez grającego trenera Dawi-
da Ślązaka jest w ścisłej czołówce. 
Po zwycięstwie nad Kobrą pecho-
wą porażkę poniósł swędowski 
Huragan, który uległ u siebie LKS 
Kalonce 1:2.  wp

n 15. kolejka: Boruta II Zgierz  
– Sport Perfect Łódź 4:0,  
LKS Dąbrówka – Kobra Leźnica 
Wielka 2:1, Huragan Swędów – 
LKS Kalonka 1:2, Orlik Sobień 
– Orzeł II Parzęczew 3:3, Kotan 
Ozorków – LKS Sarnów 0:6, Błę-
kitni Dmosin – KS Gozdów 2:1, 
UKS SMS Łódź – Zjednoczeni II 
Stryków 1:1.

1. LKS Sarnów 15 34 49-15

2. UKS SMS Łódź 14 32 59-21

3. Błękitni Dmosin 15 31 47-24

4. Boruta II Zgierz 15 31 54-25

5. LKS Kalonka 15 30 41-36

6. Orlik Sobień 15 29 35-28

7. Zjednoczeni II Stryków 15 28 46-26

8. LKS Dąbrówka 15 18 35-45

9. KS Gozdów 14 16 23-54

10. Sport Perfect Łódź 15 15 33-40

11. Huragan Swędów 15 13 25-41

12. Orzeł II Parzęczew 15 12 28-54

13. Kotan Ozorków 15 7 18-50

14. Kobra Leźnica Wielka 15 3 18-52

n Następna, 16. kolejka od-
będzie się w dniach 9-10 kwiet-
nia: Sport Perfect Łódź – UKS  
SMS Łódź, Zjednoczeni II Stryków 
– Błękitni Dmosin, KS Gozdów 
– Kotan Ozorków, LKS Sarnów  
– Orlik Sobień, Orzeł II Parzęczew 
– Huragan Swędów, LKS Kalonka 
– LKS Dąbrówka, Kobra Leźnica 
Wielka – Boruta II Zgierz.

Kolarstwo | MTB

Konwiński znów zachwycił
Strykowski kolarz nie zwalnia tempa. Po zwycięstwie w Legii MTB Maraton tym 
razem Mateusz Konwiński pokazał klasę i zdominował rywalizację w Legionowie, 
gdzie w niedzielę, 3 kwietnia odbyła się pierwsza edycja Mazovii MTB Maratonu.

12-latek z Brzezin, który dołą-
czył do klubu ze Strykowa od po-
przedniego roku ma za sobą już 
kilka bardzo udanych startów. Ma-
teusz Konwiński dzień wcześniej 
wziął udział w Poland Bike, gdzie 
zajął 4. miejsce, ale jak sam mó-
wił to nie był jego dzień. Gdy w 
niedzielę wystartował w Legio-
nowie na dystansie 5 km pokazał 
klasę i odniósł efektowne zwycię-
stwo. Strykowski kolarz czuł się 
na trasie, jak ryba w wodzie i po-
konując liczne podjazdy i zjazdy 
w lesie oraz wyrastające korzenie 
szybko przesunął się na prowa-
dzenie, którego nie oddał do koń-
ca wyścigu. Na mecie wyprzedził 
zawodników z takich klubów, jak 
m.in. WKK Warszawa, Absolute 
Bike Team Puławy, Bole Atelier 
Team Warszawa. Konwiński osią-
gnął czas 15 min. 4 sek. i był nie-
dościgniony wygrywając również 
klasyfikację open HM 4 do lat 13  
w gronie aż 85 uczestników.

Kolejne zawody z cyklu Mazo-
via MTB Maraton już 17 kwiet-
nia w Józefowie. Z kolei 14 maja 
Mateusz Konwiński będzie mógł 
pokazać się przed własnymi kibi-
cami, bowiem czwarta edycja te-
gorocznego maratonu zawita do 
Łodzi. W międzyczasie strykow-
ski żak uczestniczył będzie wraz 
z drużyną LUKS Dwójki Die-
sel Truck Stryków w wyścigach 
szosowych i torowych na arenie 
krajowej. wp

Drużyna beniaminka KS Gozdów (czerwono-czarne stroje) nie miała 
udanego początku wiosny. Drużyna prowadzona przez Piotra Pożarlika 
spisuje się jednak w lidze przyzwoicie.

Po bolesnej porażce 
ze Sport Perfect Łódź 
1:6 ekipa rezerw 
Zjednoczonych 
Stryków zanotowała 
udany występ z SMS.

Mateusz Konwiński z LUKS Dwójki Diesel Truck Stryków znów wygrał 
i zajął najwyższy stopień podium.

Strykowski kolarz mknął między drzewami bardzo szybko. Na takiej 
trasie Mateusz Konwiński czuje się jak ryba w wodzie.
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Porażki graczy
GTK Głowno
do lat 14 i 16. str. 39

Coraz mocniejsza
pętla na szyi
piłkarzy Stali Głowno. str. 36

Motocross | I Runda Mistrzostwa Okręgu Łódzkiego Cross Country

Wielkie otwarcie sezonu w Strykowie
W minioną niedzielę, 3 kwietnia na torze im. Kazimierza Witczaka przy ul. Warszawskiej w Strykowie odbyła 
się I Runda Mistrzostw Okręgu Łódzkiego w Cross Country, będąca otwarciem sezonu motocrossowego 2016. 
W zawodach wystartowali także miejscowi zawodnicy z MKS Zjednoczeni Stryków.

Uczestnicy strykowskiej im-
prezy wystartowali w 9 katego-
riach, w sumie na torze pojawiło 
się 147 odważnych i pędzących 
bez wytchnienia zawodników. 
W tym gronie pojawiła się rów-
nież 12 osobowa reprezentacja 
ze Strykowa. 

Największy sukces odniósł 
Bartosz Łącki, który na swoim 
motorze marki Yamaha odniósł 
zwycięstwo w klasie Junior. Za-
wodnik Zjednoczonych stoczył 
zaciętą walkę z zawodnikiem 
KM Cross Team Stare Babice 
Maciejem Krajewskim, ale na 
mecie to strykowianin okazał się 
o 40 sek. szybszy. Na podium w 
Strykowie stanął także inny re-
prezentant gospodarzy Tomasz 
Mikołajczyk, który uplasował 
się na 2. miejscu w Licencji C. 
Strykowianin minimalnie prze-
grał z Konradem Skórniewskim 
z MKS Tryb Częstochowa. W 
tej samej klasie na 9. miejscu 
uplasował się Radosław Zdziar-
ski.

Blisko podium w Licencji B 
na 4. miejscu był z kolei Damian 
Kwestarz. W tej samej kategorii 

w pierwszej dziesiątce uplaso-
wał się jeszcze jeden zawodnik 
Zjednoczonych Maciej Lipiec. 

Dobry wynik w Licencji A uzy-
skał z kolei Sławomir Milcza-
rek. Strykowianin przyjechał do 

mety na 5. miejscu. Koledzy klu-
bowi Milczarka Szymon Łącki i 
Dominik Pawłowski uplasowali 

się kolejno na pozycjach 15. i 17. 
Wynik w pierwszej dziesiątce 
zanotował także Krzysztof Bia-
łek. Zawodnik gospodarzy zajął 
10. miejsce w wyścigu w dość 
licznej grupie kategorii MX 
Masters.Trójka reprezentantów 
Zjednoczonych wystąpiła w ry-
walizacji Quad Open. 

O pechu może mówić Dawid 
Popławski, który nieznacznie 
przegrał walkę o medal i zajął 
4. miejsce. Nieco dalej do mety 
dotarł Dariusz Popławski, który 
był szósty. Oprócz nich w zawo-
dach wystartowała również Aga-
ta Stefaniak, ale strykowianka po 
przejechaniu 4 okrążeń nie zo-
stała sklasyfi kowana. Szczegó-
łowe wyniki z imprezy dostępne 
są na stronie archiwum motore-
sults. wp

Start zawodników to jeden z najbardziej emocjonujących momentów wyścigu. Na torze w Strykowie kibice 
mają doskonały widok, gdy uczestnicy ruszają do walki.

Największy sukces 
odniósł Bartosz 
Łącki. Strykowianin 
wygrał klasę junior. 
Na podium stanął też 
Tomasz Mikołajczyk.

Kolarstwo | Szosa

„Ślężański Mnich” pechowy dla LUKS Dwójki
Strykowscy kolarze wrócili z Sobótki mocno poobijani. Łącznie w kraksach 
uczestniczyła aż trójka zawodników LUKS Dwójki Diesel Truck Stryków.

W minioną niedzielę, 3 kwiet-
nia w Sobótce k. Wrocławia zor-
ganizowany został XXIX Mię-
dzynarodowy Wyścig Kolarski 
"Ślężański Mnich" – otwarcie 
sezonu szosowego 2016 i Me-
moriał Romana Ręgorowskiego. 
Co roku impreza przyciąga set-
ki kolarzy z całej Polski oraz za-
granicy i tym razem było podob-
nie. Na pierwszy szosowy wyścig 
w kraju zjawiło się blisko 1000 
uczestników od amatorów i dzie-
ci po licencjonowanych kolarzy 
od kategorii młodzik do elity. Nie 
zabrakło również zawodników ze 
Słowacji, Czech, Litwy, Niemiec, 
Białorusi, Luxemburga i USA. 
W gronie startujących pojawi-
ła się również 10-osobowa gru-
pa kolarzy LUKS Dwójki Diesel 
Truck Stryków. Niestety więk-
szość nie będzie wspominała 
miło swojego pobytu w Sobótce.

W kategorii młodzik/mło-
dziczka (13-14 lat), gdzie łącznie 
do rywalizacji przystąpiło aż 163 
uczestników, w barwach Stryko-
wa walczyli Józef Lesiak i Bar-
bara Gorzkiewicz. Niestety obo-
je już na pierwszych kilometrach 
ponad 18 km rundy uczestniczy-
li w groźnej kraksie. Tylko wiel-
ka ambicja i odwaga pozwoliła 
zarówno Lesiakowi, jak i Gorz-
kiewicz dokończyć wyścig w po-
łowie stawki, za co i tak należą im 
się słowa uznania. Przed zawoda-

mi problemy techniczne nie po-
zwoliły na start Miłoszowi Choj-
nackiemu.

W kategorii junior młodszy 
(15-16 lat) wystartowało naj-
więcej młodych kolarzy Stry-
kowa: Taisa Gawrońska, Daniel 
Król, Kacper Michalak, Mate-
usz Kapa, Wiktor Sasin i Krzysz-
tof Patora. Wśród kobiet Gaw-

rońska miała kłopoty z rowerem 
i ukończyła rywalizację w połowie 
stawki. W gronie juniorów młod-
szych na 54 km dystansie świetny 
wynik uzyskał Kapa. Strykowia-
nin w piekielnie trudnym wyści-
gu wśród blisko 200 kolarzy zajął 
wysokie 16. miejsce. 

Co ciekawe wygrał Stefan Mi-
chalicka z CYS Akademii Petra 
Sagana, który wyprzedził na me-
cie dwóch kolarzy UKS Coperni-
cus SMS Torun z Akademii Mi-
chała Kwiatkowskiego – Karola 

Wawrzyniaka i Kacpra Walko-
wiaka. Tego samego dnia, co im-
preza w Sobótce, rozgrywany był 
wyścig Tour of Flanders, który zo-
stał zdominowany przez aktualne-
go Mistrza Świata Petera Sagana. 
W niedzielę było więc 2:0 dla Sło-
waka.

Wśród juniorów pojawił się je-
dyny strykowski zawodnik Franek 

Wróbel, którego również pech nie 
ominął. Zawodnik LUKS Dwój-
ki już na 10 km uczestniczył 
w kraksie i zdołał przejechać jesz-
cze 20 km po czym został wycofany 
z wyścigu przez trenerów. Ambi-
cja Franka nakazywała mu konty-
nuować zawody, ale ze względu 
na zdrowie zawodnika klub posta-
nowił przedwcześnie zakończyć 
jego udział w zawodach.

Pierwszy wyścig szosowy nie 
był zatem udany dla podopiecz-

nych trenerów Władysława Kró-
la i Wojciecha Pożarlika. Stryko-
wianie mają jednak nadzieję, że 
uda im się pokazać pełnię swo-
ich możliwości w kolejnych za-
wodach. 

W najbliższą niedzielę, 10 
kwietnia LUKS Dwójka Diesel 
Truck wystąpi w III Memoria-
le Eryka Stolarza w Grodzisku 
Mazowieckim, gdzie pojawić się 
ma blisko 20-osobowa ekipa ze 
Strykowa. wp

PIĄTEK, 8 KWIETNIA:
n godz. 18:00, sala Szkoły 
Podstawowej w Koźlu 66, 20. 
kolejka II Łódzkiej Ligi 
Tenisa Stołowego Amatorów 
i Weteranów: LUKS Koźle – 
TBS Piekarnia,
n godz. 19:00, sala Ogni-
ska TKKF Expandor przy 
ul. Łowickiej 8 w Głownie, 
20. kolejka III Łódzkiej 
Ligi Tenisa Stołowego Ama-
torów i Weteranów: Expandor 
Głowno – Projekt X.

SOBOTA, 9 KWIETNIA:
n godz. 10:00, Hala OSiR 
nr 3 przy ul. Tetmajera 7 
w Skierniewicach, Finał C 
Wojewódzkiej Ligi Koszyków-
ki do lat 14 chłopców: MKS 
Ósemka Skierniewice – GTK 
Głowno,
n godz. 16:00, stadion im. Mi-
rosława Koprowskiego przy 
ul. Brzezińskiej 24 w Stryko-
wie, 23. kolejka rozgrywek 
o mistrzostwo IV ligi: Zjedno-
czeni Stryków – Pilica Przed-
bórz,
n godz. 16:00, stadion przy 
ul. Sportowej 3 w Kleszczowie, 
23. kolejka rozgrywek o mi-
strzostwo IV ligi: Zjednoczeni 
Bełchatów – Stal Głowno.

NIEDZIELA, 10 KWIETNIA:
n godz. 11:00, stadion im. Mi-
rosława Koprowskiego przy 
ul. Brzezińskiej 24 w Strykowie, 
16. kolejka rozgrywek o mi-
strzostwo A-klasy, gr. II: Zjed-
noczeni II Stryków – Błękitni 
Dmosin,
n godz. 13:00, boisko w Dobiesz-
kowie, 13. kolejka B-klasy, 
gr. I: Struga Dobieszków – Kole-
jarz Łódź,
n godz. 14:00, boisko w Lip-
ce, 16. kolejka rozgrywek 
o mistrzostwo A-klasy, gr. II: 
KS Gozdów – Kotan Ozorków.

WTOREK, 12 KWIETNIA:
n godz. 17:30, sala Szkoły Pod-
stawowej nr 3 przy ul. Szczawiń-
skiej 2 w Zgierzu, 21. kolejka 
rozgrywek II Łódzkiej Ligi 
Tenisa Stołowego Amatorów 
i Weteranów: TG Sokół II Zgierz 
– LUKS Koźle,
n godz. 20:50, hala KS Społem 
przy ul. Północnej 36 w Łodzi, 
7. kolejka I Ligi Centralnego 
Nurtu Basketu Amatorskiego: 
Polska Organizacja Sportowa 
– BKS Lalalilo Bratoszewice.

ŚRODA, 13 KWIETNIA:
n godz. 17:00, sala Szkoły Pod-
stawowej w Bychlewie, 21. kolej-
ka rozgrywek III Łódzkiej Ligi 
Tenisa Stołowego Amatorów 
i Weteranów: Vabank – Expan-
dor Głowno.

Kolarze na trasie „Ślężańskiego Mnicha”. W tle widać schowanego strykowskiego kolarza LUKS Dwójki 
Diesel Truck Mateusza Kapę (żółto-niebieski strój i kask).

Łącznie we wszystkich 
kategoriach 
wiekowych do 
rywalizacji przystąpiło 
ponad 1000 kolarzy od 
amatorów po elitę.
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